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Krótko

Rada trwa

Sejm zaakceptował spra­
wozdanie Krajowej Rady Ra­
diofonii i Telewizji za ubie­
gły rok. Oznacza to, że Rada
nie zostanie rozwiązana —

niezależnie od tego, jaką de­
cyzję w sprawie jej sprawoz­
dania podejmie prezydent.

Kto

za tym stoi?

Prezydent Czeczenii Asłan
Maschadow uważa, że za

czwartkowym zamachem na

niego może kryć się były pre­
zydent Czeczenii Zelimchan

Jandarbijew i jego zwolenni­
cy. Maschadow zażądał, aby
Jandarbijew oraz były do­
wódca pułku islamskiego
(rozwiązanego w zeszłym ty­
godniu po walkach w Guder-

mesie) Arbi Barajew i do­
wódca ds. polowych Ramzan
Achmadow z miasta Urus-
Martan stanęli przed najwyż­
szym sądem islamskim (są­
dem szariackim) i przysięgli
na Koran, że nie mieli nic

wspólnego z zamachem.

(Szczegóły czytaj na str. 2)
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Już osiem ofiar kataklizmu w Kotlinie Kłodzkiej

Trwa liczenie strat
W piątek w Kotlinie Kłodzkiej wody spłynęły do zbiorników re­

tencyjnych na Nysie Kłodzkiej. Usuwane i szacowane są szkody.
Powiększa się pula pomocy dla samorządów i osób dotkniętych
skutkami powodzi.

Odwołano alarm powo­
dziowy obowiązujący od ubie­
głej środy na terenie czterech

gmin: Kłodzko, Polanica

Zdrój, Duszniki Zdrój i Szczyt­
na w Wałbrzyskiem. Ustalono
tożsamość 8 odnalezionych
ofiar powodzi. Pełną informa­
cję o danych osobowych moż­
na uzyskać za pomocą bez­
płatnej infolinii 0-800-166017.
Z powodu przewidywanych
na weekend deszczów i burz

meteorolodzy ostrzegają
o możliwości wzrostu stanu

wód w górskich i podgórskich
rzekach na południu kraju.
Gwałtowne przybory, o cha­

rakterze miejscowym, mogą
też mieć miejsce w innych re­
jonach kraju.Na terenach do­
tkniętych czwartkową powo­
dzią przebywał premier Jerzy
Buzek.

Wstępne szacunki strat

w infrastrukturze dróg w re­
jonie Kotliny Kłodzkiej prze­
kraczają 15 min zł. 4,9 min zł
z budżetu resortu ochrony
środowiska dostanie wojewo­
da wałbrzyski na usunięcie
skutków powodzi. Oprócz te­
go wyasygnowano 10 min zł
z Narodowego Funduszu

Ochrony Środowiska i Gospo­
darki Wodnej na odbudowę

zniszczonych instalacji
ochrony środowiska. Fun­
dusz uruchomi też niskopro­
centową pożyczkę w wysoko­
ści do 100 min zł. Akcję
pomocy prowadzi Polski

Czerwony Krzyż. W piątek
poznański oddział PCK wy­
słał dla mieszkańców do­
tkniętych powodzią w Kotli­
nie Kłodzkiej transport ze

środkami czystości, łóżkami

polowymi, śpiworami, gumo­
wymi rękawicami i butami.
Wartość darów wyniosła 20

tys. zł. Wysyłkę darów uzgod­
niono z terenowymi placów­
kami PCK, działającymi na

zalanych obszarach. Pienią­
dze i dary zbierają też Cari­
tas, Polska Akcja Humanitar­
na, inne organizacje społecz­
ne i fundacje dobroczynne.

Gminy olkuskie wracają
do Małopolski?

Pięć gmin więcej
Klucze, Bolesław, Sławków i Bukowno mają być dołączone do

Małopolski i wejść w skład powiatu olkuskiego — postanowił
wczoraj Senat. Do Małopolski ma też być włączana gmina Szerzy­
ny, dotąd — w Małopolsce Wschodniej. W Małopolsce pozostaną
też Gorlice. Niestety po raz kolejny upadł wniosek senatora Janu­
sza Okrzesika (UW) o przyłączenie do Małopolski Bielska i Żywca.

Senat przyjął łącznie 15 po­
prawek. Toruń powrócił do

Gdańskiego. Szczecin i Kosza­
lin podzielą się kompetencja­
mi w ten sposób, że w pierw­
szym z tych miast będzie rezy­
dował wojewoda, a w drugim

Wały są za niskie, wąskie i przeciekają

Nie stać nas

nawet na koszenie
Ze 167 km wymagających modernizacji wałów przeciwpowo­

dziowych w naszym województwie, w tym roku wykonano prace
tylko na kilometrze wałów wiślanych koło mostu w Niepołomi­
cach. Pieniędzy wystarcza tylko na bieżące naprawy uszkodzeń

popowodziowych z zeszłego roku.

(Czytaj o tym na str. 4)
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Wojewoda Ryszard Masłowski (w środku), Tadeusz Nawrocki,
specjalista ds. geologii inżynieryjnej (z lewej) i Piotr Kalemba,
właściciel firmy Fran-Ław analizują plany naprawy wałów

wiślanych koło Rybitw

— sejmik samorządowy. Upadł
wniosek o zmianę nazwy wo­
jewództwa podkarpackiego na

rzeszowskie. O ostatecznym
kształcie reformy zadecyduje
Sejm w glosowaniu nad po­
prawkami Senatu. (jp)

Coś się musi za tym kryć

Uchodźca
bez precedensu

35-letni obywatel Ukrainy Andriej B. prosto z tarnowskiego Za-
kładu Karnego decyzją wojewody został wczoraj deportowany do

Niemiec. Dyrektor Wydziału Spraw Obywatelskich Urzędu Woje­
wódzkiego w Tarnowie Edward Goryczko ze zdumieniem przeglą­
dał jego dokumenty. — Miał status uchodźcy, a w dokumencie po­
dróży były dwie wizy ukraińskie, w tym jedna służbowa. Tarnow­
scy urzędnicy nigdy wcześniej z podobnym przypadkiem się nie

spotkali, twierdzą nawet, że nie ma on precedensu. Ukrainiec

otrzymał status uchodźcy na mocy konwencji genewskiej.

Kot na drzewie, osa w sypialni

Żądłem w strażaka

— Taką decyzję wydaje się
wówczas, gdy osobie ubiega­
jącej się o nią w kraju ojczy­
stym grozi jakieś niebezpie­
czeństwo. Tymczasem on

sam dobrowolnie dwukrotnie

wyjechał na Ukrainę. Coś się
musi za tym kryć. Nie wiem

jak to się stało, że władze nie­
mieckie tego nie zauważyły.
Decyzję o przyznaniu statusu

uchodźcy wydaje wprawdzie

ktoś inny niż służba granicz­
na, ale w dokumentach cięż­
ko to przeoczyć — podkreśla
dyr. Goryczko.

Informacje w tej sprawie
przekazano Ministerstwu

Spraw Wewnętrznych i Am­
basadzie Niemieckiej w Pol­
sce. W Komendzie Głównej
Straży Granicznej długo nie
chciano im dać wiary.

(Dokończenie na str. 4)

W ciągu ostatnich dwóch lat
liczba interwencji Straży Po­
żarnej wzrosła prawie o 100

procent. Od początku roku

krakowscy strażacy przyjęli po­
nad 4500 zgłoszeń. Tylko mniej
więcej połowa ich działań to

gaszenie pożarów. Strażacy są
ratunkiem na całe zło.
W czwartek w Krakowie likwi­
dowali gniazdo agresywnych
os, w środę ściągali kota
z drzewa. Kiedy w środku nocy
ktoś nie może się dostać do

własnego mieszkania, nawet

nie próbuje znaleźć ślusarza,
tylko od razu dzwoni po straża­
ków. A ci pomagają — szybko
i za darmo.

Od ponad miesiąca prawie
codziennie krakowscy straża­
cy usuwają z piwnic, balko­
nów i strychów gniazda psz­
czół, os i szerszeni. Najpierw
trzeba taki agresywny rój po­
łać wodą, potem zgarnąć do EWŁa

specjalnego worka. Pszczoła­
mi zaopiekuje się zawsze ja­
kiś zaprzyjaźniony pszcze­
larz. Z osami i szerszeniami

strażacy muszą sobie pora­
dzić sami.

— Oprócz gaszenia pożarów,
ratowania ludzi i ich majątku

w przypadku powodzi,
do naszych zadań nale­
ży też ratownictwo che­
miczne, techniczne,
drogowe, ekologiczne,
budowlane.

(Dokończenie
na str. 4)
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Nowy premier
Dotychczasowy minister

spraw zagranicznych Japonii
Keizo Obuchi został wybrany
wczoraj na stanowisko prze­
wodniczącego rządzącej Par­
tii Liberalno-Demokratycz­
nej (PLD), co oznacza, że obej­
mie on również funkcję szefa

rządu. 61-letni Obuchi wy­
brany został już w pierwszej
turze tajnego głosowania.

Od pierwszego
wejrzenia

Przebywający w Moskwie

wiceprezydent USA Al Gore

oświadczył, że „zaprzyjaźnił
się” z premierem Rosji Sier­
giejem Kirijcnką, który z ko­
lei zauważył, że mają z Go­
rcom wiele wspólnego; obaj
mają 15-letnich synów, któ­

I
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rzy interesują się głównie
komputerami, obaj też po­
znali swoje żony w szkole. Za­
równo wiceprezydent USA,
jak i premier Rosji są miło­
śnikami tego samego sportu
— nurkowania. Ustalono, że

strona amerykańska prze­
znaczy 25-30 min dolarów na

pomoc w restrukturyzacji
„zamkniętych miast atomo­
wych” w Rosji. Strona rosyj­
ska zapewniła, że zamierza
nadal uczestniczyć w realiza­
cji międzynarodowych pro­
gramów kosmicznych.

Będą rozmawiać
W przyszłym tygodniu

wznowione zostaną bezpośre­
dnie rokowania izraelsko-pa­
lestyńskie na lemat przekaza­
nia dalszej części terytorium
Zachodniego Brzegu Jordanu
władzom Autonomii Pale­
styńskiej — poinformował
szef Autonomii Palestyńskiej

Jaser Arafat. Rozmowy prowa­
dzić będą izraelski minister

bezpieczeństwa wewnętrzne­
go Awigdor Kahalani (na zdję­
ciu z Arafatem) i negocjator
palestyński Mahmud Abbas.

Świat
. ...... ...... .....

Laguna Sissano będzie wysadzona

Wspólny morski grób
Władze Papui-Nowej Gwinei uznały, zniszczoną katakli­

zmem lagunę Sissano za „wspólny grób" i postanowiły ją
wysadzić, by połączyć jej wody z morzem — podały wczoraj
źródła w Australii. Zadanie to będzie powierzone australij­
skiemu wojsku.

Na dnie laguny spoczywają
setki ciał. Początkowo papua-
skie władze postanowiły za­
mknąć dostęp do Sissano i

ogłosić, że jest to strefa zaka­
zana, do czasu gdy zwłoki ule­
gną naturalnemu rozkłado­
wi. Jednakże ryzyko epidemii
skłoniło do radykalnego roz­
wiązania i laguna przestanie
istnieć.

Rugova oskarża Serbów

Chcemy grzebać
Polityczny przywódca Albańczyków z Kosowa, Ibrahim

Rugova, oskarżył władze serbskie o utrudnianie Albańczy-
kom z miasta Orahovac pochowania ofiar niedawnych walk

w tym mieście.

Rugova powiedział, że poli­
cja serbska dokonała prawdzi­
wej „masakry” albańskiej lud­
ności Orahovaca. Dodał, żejest
to kolejny przykład, iż „Serbia

Prezydent USA Bill Clinton uczcił grą na saksofonie 90. urodziny
legendy jazzu, Lionela Hamptona, z którym razem przygrywali
ponad 200 gościom zaproszonym do wschodniego skrzydła Bia­
łego Domu. Na osobiste życzenie Hamptona prezydent Clinton

przyłączył się na scenie do jego 10-osohowej grupy. Po złożeniu

muzycznego hołdu królowi wibrafonu Clinton zagrał klasyczny
utwór Rodgersa i Harta „My Funny Valentine". Lionel Hampton
jest jednym z ostatnich żyjących jeszcze „gigantów jazzu". Uro­
dzony w 1908 r. w stanie Kentucky, Hampton występował razem

z Louisem Armstrongiem i kwartetem Benny'ego Goodmana

Rakiety dla generała
Generał Aleksander Lebiedź, gubernator Kraju Krasnojar­

skiego na Syberii rozważał możliwość przejęcia kontroli nad

nuklearnymi pociskami rakietowymi rozmieszczonymi na

podległym mu terytorium. Lebiedź napisał w tej sprawie list
do premiera Siergieja Kirijenki. Stwierdził w nim m. in., że

oficerowiejednego z oddziałów wojsk rakietowych są „głodni
i źli”, bowiem od pięciu miesięcy nie otrzymywali wynagro­
dzeń. Aby zaradzić tej sytuacji, Lebiedź — powszechnie uważa­
ny zajednego z czołowych kandydatów w najbliższych wybo­
rach prezydenckich — rozważał możliwość „przejęcia oddzia­
łu podjurysdykcję Kraju Krasnojarskiego”.

Do tej pory pochowano po­
nad 1500 ciał mieszkańców z

tego północnego rejonu Pa­
pui-Nowej Gwinei, na który w

minionym tygodniu, w pią­
tek, uderzyła powstrząsowa
fala morska — tsunami.

Prawie 4.440 ludzi przeby­
wa w polowych szpitalach,
ponad 550 znajduje się w

krytycznym stanie. Dwa ty­

dokonuje w Kosowie czystek
etnicznych”. Zdaniem Rugo-
vy, jedynym wyjściem z obe­
cnej sytuacji byłoby przyzna­
nie prowincji niepodległości.

siące osób wciąż uznaje się za

zaginione, prawdopodobnie
nie żyją. Szacuje się, że ocala­
ło 2500-3500 osób. Teraz bę­
dą musieli porzucić swe zie­
mie.

Idyllicznejeszcze niedawno
wsie wzdłuż białych plaż na

wybrzeżu Papui-Nowej Gwi­
nei, tropikalnego skrawka lą­
du na południowym Pacyfiku,
stały się krainą śmierci. Lagu­
ny i porośnięte mangrowcami
bagna są pełne rozkładających
się ciał, rozrywanych przez

krokodyle. (PAP)

Szybko
i bez snu

Zatrważające rezultaty
przyniosła kontrola drogowa,
przeprowadzona na szeroką
skalę przez policję na auto­
stradach w Niemczech wscho­
dnich. Co drugi pojazd został

zatrzymany, a kierowca uka­
rany za nadmierną prędkość.
Znaleziono przemycane pa'
pierosy. Wydawano zakazy
kontynuowania jazdy kierow­
com ciężarówek, jadących
zbyt długo bez odpoczynku.
W Brandenburgii skontrolo­
wano 64 tysiące samocho­
dów. Wymierzono tysiące
grzywien i mandatów.

Przesiadka
na autobus

Nowa polityka transportowa, zaprezentowana w Izbie
Gmin przez wicepremiera Johna Prescotta, ma na celu zmu­
szenie poważnego procentu właścicieli 22 milionów samo­
chodów do przesiadki na autobus. Tym komu autobus nie

odpowiada, proponuje się rowery lub wypróbowane pedes
apostolorum.

Autobus z wołu roboczego
ma się przemienić w rasowego
wyścigowca. Tali powiedział
Prescott: wierzcie kto chce! Po­
trwa to trochę i będzie koszto­
wać kierowców dodatkowy mi­
liardfuntów. Składać się na to

będą opłaty za parkowanie
oraz myto drogowe i specjalne
rogatkowe za wjazdy do cen­
trum miast. Uzbierane pieniąż­
ki mają pójść na poprawę in­

frastruktury d rogowej,
usprawnienie transportu pu­
blicznego i zredukowanie, o 25

proc., dwutlenku węgla w po­
wietrzu. A więc cele zbożne.

W demokracji, propozycje
tak skrąjne jak rezygnacja,
choćby nawet częściowa, ze sta­
tusu symbolu jakim jest auto,
uzależniona jest od akceptacji

25 — 26 lipca 1998 r.

w.
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W stolicy Tadżykistanu Duszanbe odbyły się uroczystości żałob­
ne ku czci czterech obserwatorów ONZ zastrzelonych 20 lipca
w górach Pamiru. Jednym z zastrzelonych był Polak ppłk Ry­
szard Szewczyk

W Czeczenii aresztowano cztery osoby
podejrzane o zamach na prezydenta

Kto organizował?
W Czeczenii aresztowano czterech podejrzanych o udział

w czwartkowym zamachu na prezydenta tej republiki Asła-

na Maschadowa.

Przedstawiciele rządu cze­
czeńskiego oskarżyli o zorga­
nizowanie zamachu rosyjskie
służby specjalne oraz rzeko­
mo współpracujących z nimi

niektórych dowódców cze­
czeńskich. Jednak prezydent
Czeczenii Asłan Mashadow

zaprzeczył wczoraj temu, ja­
koby oskarżał o to Rosję.

Najwyższy sąd szariacki

(sąd islamski) zdjął z Zelim-

opinii publicznej. Tajestpodzie­
lona, jeżeli chodzi o szczegóły,
choć jest ogólna zgoda wśród

kierowców, żejak tak dalej pój­
dzie, to będąjeździć w miejscu,

jak maratończyk trenujący w

swojej sypialni. Skutecznymi
instrumentami pragmatycznej
demokracji to bat i marchewka.
Nie pomogły poprzednie apele i

jazdy samochodem, nie całkiem

obrzydziły podatki, drogowe i
od paliwa, przekraczające trzy­
dzieści miliardówfuntów rocz­
nie. Miały pójść na rozbudowę
siatki drogowej, ale okazało się

jednak, że takjak apetyt rośnie

wraz zjedzenie m, tak liczba sa­
mochodów na drogach rosła

wraz z ich rozbudową.
Już dzisiaj trzeba mieć dużo

samozaparcia i uporu, żeby

chana Jandarbijewa wszel­
kie podejrzenia dotyczące je­
go udziału w zamachu. Jan-

darbijew, były prezydent
Czeczenii, po wyjściu z gma­
chu sądu powiedział, że są­
dowi wystarczyło samo jego
pojawienie się w sądzie, nie

żądano od niego złożenia

przysięgi na koran, czego do­
magał się prezydent Mascha-
dow. (PAP)

Korespondent„ GK”

pisze zAnglii

prowadzić auto na Wyspie.
Nie tylko, że zmuszeni jeste­
śmy do jazdy po złej stronie

drogi, ale za ten przywilej pła­
cimy horrendalne podatki i w

pokorze znosimy dużo wyższe
tu ceny aut: średnio o trzy­
dzieści procent i to przy sto­
sunkowo wysokiej wartości

funta, co jeszcze bardziej de­
nerwuje. Ale jednak wśród
braci kierowcówjest duże zro­
zumienie, że bez przedsięwzię­
cia i jakichś środków zarad­
czych, nawet wysoce drastycz­
nych, nie tylko staniemy w

miejscu, ale powoli potrujemy
się niezdrowymi wyziewami.
Duży ostatnio wzrost zachoro­
wań na astmę i anginę w peł­
ni to potwierdza. Bez dra­
stycznych posunięć może

dojść do sytuacji tragicznej,
bo według ostatnich prognoz
w ciągu następnych 30 lat
ilość aut na drogach ma wzro­
snąć o 45 proc, a ruch drogo­
wy aż o 60 procent,

Roman STEFANOWSKI
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Po trupach do majątku
Policja wioska znów musiała interweniować, aby przerwać bój­

kę karawaniarzy w galowych mundurach, walczących przed ko­
ściołem o trumnę z nieboszczykiem. Wojny o klientów między
przedsiębiorstwami pogrzebowymi nasilają się. Do ostatniej po­
tyczki doszło w miasteczku Triggiano, na południu Włoch. Gdy
karawan ze zmarłym zajechał przed kościół, jego obsługa została
brutalnie zaatakowana przez pracowników innego przedsiębior­
stwa pogrzebowego, którzy rościli sobie prawo do tego samego
pochówku. Pobili konkurentów i przenieśli trumnę z nieboszczy­
kiem do swego karawanu. Wszystko to odbywało się na oczach

osłupiałej rodziny i przyjaciół zmarłego. Zaalarmowana policja
zmusiła napastników do oddania trumny i do końca pogrzebu
czuwała dyskretnie z pewnej odległości nad jego przebiegiem.
Właściciel zaatakowanego karawanu, 38-letni Francesco Di Gui­
do, ciężko poraniony w bójce, będzie musiał pozostać przez 40
dni w szpitalu. Nieco wcześniej policja włoska odkryła sieć przed­
siębiorstw pogrzebowych, które oferowały za darmo telefony ko­
mórkowe pielęgniarkom i pielęgniarzom w szpitalach. W zamian
za podarunek i ustalone z góry honorarium zawiadamiali oni

przedsiębiorców o pacjentach, którzy w opinii lekarzy mieli

przed sobą już niewiele godzin życia. „Karawaniarze” natych­
miast zjawiali się u członków najbliższej rodziny umierającego,
aby zaoferować przed innymi swe usługi.

Bilans zysków i strat
Prawie 48 miliardów koron (1,5 mld

USD) wydali w ubiegłym roku Czesi
w grach hazardowych i loteriach. Udało

się im wygrać 34 mld Kc (1 mld 62 min

USD). Najwięcej pieniędzy Czesi wrzucają
w automaty do gry (32,7 mld Kc). W ubie­
głym roku udało im się na nich wygrać
22,9 mld koron. Mniejszym, ale też ogrom­
nym zainteresowaniem w 10-milionowym
kraju cieszą się kasyna, w których Czesi
stracili 7,4 mld koron, wygrywając 5,9
mld. Obstawiając różnego rodzaju zakła­
dy mieszkańcy Czech wydali w ubiegłym
roku 3,4 mld koron, zyskując w wygra­
nych 3 mld. W loterie Czesi zainwestowali

4,2 mld koron, a wygrali 2,1 mld. Naj­
mniejszym powodzeniem cieszyło się bin­
go. W salonach tej gry stracono 200 min

koron, a wygrano 100 min. Zdaniem wła­
ścicieli czeskich kasyn, wygrane w grach
hazardowych (zwłaszcza karcianych) są
w całym kraju jedynym źródłem utrzyma­
nia dla około 500 osób. Małpia fryzura

‘••Ś?
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Kieszonkowcy
pracowici,
jak mrówy

W roku ubiegłym kieszonkow­
cy zrabowali w Berlinie ponad
12 min marek czyli ośmiokrot­
nie więcej niż rabusie napadają­
cy na tutejsze banki i urzędy po­
cztowe. Każdy może paść ofiarą
złodzieja kieszonkowego, ale
w Berlinie 4/5 ofiar to kobiety.
Okradane są głównie podczas ro­
bienia zakupów oraz w „sztucz­
nym tłoku” w środkach komuni­
kacji miejskiej. W roku ubie­
głym na gorącym uczynku
schwytano 817 złodziejaszków.
21,3 proc, z nich było w wieku

poniżej 14 lat, a 20 proc, w wie­
ku 14-18 lat. (d)
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24 lipca zgodnie z przedwojennq tradycją, jest obchodzony jako
Święto Policji. W kroju jest obecnie ok. 102,5 tys. policjantów.
Wczoraj w Warszawie, pod obeliskiem upamiętniającym pole­
głych policjantów złożono kwiaty. Minister Janusz Tomaszewski
dokonał oficjalnego otwarcia Międzynarodowego Centrum Szko­
leń Specjalistycznych Policji, na które 200 tys. USD przekazał w

imieniu swojego rządu ambasador USA w Polsce David Fried

Zostaje
czy nie?

Według rzecznika ZChN

Michała Kamińskiego, spra­
wa odwołania Ryszarda
Czarneckiego (AWS-ZChN)
ze stanowiska szefa Komite­
tu Integracji Europejskiej zo­
stała zainspirowana przez

Unię Wolności.

Podczas konferencji praso­
wej Kamiński oświadczył, że

jest znane — choć wielokrotnie

publicznie dementowane —

„negatywne stanowisko całej
UW, wobec faktu, że KIE nie

był kontrolowany przez tę par­
tię". Ten fakt każę przypu­
szczać, że konflikt wokół Czar­
neckiego spowodowany był
przez polityków UW mających
zupełnie inną filozofię na inte­
grację z Unią Europejską niż

ZChN — dodał Kamiński.

Jego zdaniem, wypowiedź
jednego z liderów UW, że od

poniedziałku KIE będzie kie­
rować premier, a Czarnecki
nie pozostanie na stanowisku

Zgwałcił i poranił
Pod Wejherowem nieznany sprawca brutalnie zgwałcił,

poranił nożem i ograbił przechodzącą przez las kobietę.
Obecnie przebywa ona w szpitalu. Jej życiu nie zagraża nie­
bezpieczeństwo.

Do zdarzenia doszło, gdy
30-letnia mieszkanka małej
miejscowości pod Wejhero­
wem szła do domu leśną dro­
gą. Z przejeżdżającego obok
samochodu osobowego wy­
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szefa KIE, jest kolejnym prze­
jawem „tego, iż UW destabili­
zuje sytuację w rządzie
i w KIE”.

Dodał, że „sprawa kryzysu
wokół Czarneckiego jest za­
mknięta”. Według Kamińskie­
go, liderzy Zjednoczenia wy­
szli z czwartkowych nocnych
rozmów z premierem Jerzym
Buzkiem z przekonaniem, że

„Czarnecki jest szefem KIE”.
Jak długo? — zapytali dzienni­
karze. „Wierzę, że Ryszard
Czarnecki w poniedziałek,
wtorek, środę, czwartek i pią­
tek i we wszystkie inne dni ty­
godnia będzie szefem KIE” —

odparł Kamiński. Zastrzegł, że

Czarnecki może przestać być
szefem komitetu, w przypad­
ku, „gdyby coś mu się stało,
czego oczywiście mu nie ży­
czymy” — zastrzegł. (PAP)

siadł kierowca, który zaatako­
wał ją, zaciągnął w krzaki i

brutalnie zgwałcił. Bandyta
rozciął jej także policzek, za­
dał dwa ciosy nożem w klatkę
piersiową i odjechał z miejsca

Kraj Gazeta Krakowska Sir. 3

Był zbyt pijany, by dmuchać w alkomat. Policjanci uchronili go

przed linczem Krótko

Pirat w audi
2 osoby ranne i 5 rozbitych samochodów, to efekt jazdy

pijanego kierowcy, który wczoraj po południu szalał po uli­
cach łódzkiej dzielnicy Bałuty.

40-letni Sławomir K., kieru­
jący samochodem audi 80, ja-
dąc z nadmierną prędkością,
najpierw uderzył w bok małe­
go fiata. Potem, kilkadziesiąt
metrów dalej, na skrzyżowa­
niu ulic Zgierskiej i Luto­
mierskiej, audi usiłowało wy­
przedzić jadące przed nim li­
co. Jak poinformował Sławo­
mir Winiarek z Wydziału Ru­
chu Komendy Wojewódzkiej
Policji w Łodzi, kierowca au­

Droga
wolna

Wczoraj około godz.
20.00 ponad tysiąc kierow­
ców zakończyło dwudniową
blokadę przejścia granicz­
nego w Jędrzychowicach,
koło Zgorzelca (Jeleniogór­
skie), na międzynarodowej
drodze A-4.

Po wielogodzinnych roz­
mowach protestujących na­
kłonił do przerwania blokady
wojewoda jeleniogórski Sła­
womir Kryszkowski, który za­
gwarantował protestującym
spotkanie w Ministerstwie

Sprawiedliwości. Trzyosobo­
wą delegację kierowców

przyjmie wiceminister resor­
tu Leszek Piotrowski. Do spo­
tkania dojdzie 28 lipca.

Protestujący kierowcy do­
magali się od prezesa Głów­
nego Urzędu Ceł zaniecha­
nia egzekucji ceł naliczo­
nych według nowych, wy­
ższych stawek, za importo­
wane w ubiegłych latach do
Polski części samochodowe,
z których następnie składa­
no kompletne poja-
zdy.Podczas blokady utwo­
rzyły się 10 kilometrowe kor­
ki zatrzymanych po obu stro­
nach granicy TIR-ów.

zdarzenia, zabierając ofierze

łańcuszek, obrączkę i dwa

złote kolczyki.
Jęki rannej kobiety usłyszał

przechodzący w pobliżu męż­
czyzna, który sprowadził po­
moc i powiadomił o napadzie
policjantów. Ranna przewie­
ziona została do szpitala, gdzie
ją operowano. (PAP)

di stracił panowanie nad kie­
rownicą i potrącił wyprzedza­
ne auto. Wskutek uderzenia
audi odbiło się od lico, zmie­
niło pas ruchu i potrąciło
przechodzącego prawidłowo
po pasach mężczyznę.

Po przejechaniu kolejnych
kilkudziesięciu metrów audi

uderzyło w tył poloneza, któ­
re z kolei potrąciło volkswa-

gena passata. Oba potrącone
auta wpadły do rowu, w któ­
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W Poznaniu otwarto wczoraj pierwsze w kraju kino wielosalowe,
należące do firmy Multikino sp. z o.o. Całkowity koszt inwestycji,
zrealizowanej w ciągu 12 miesięcy, wyniósł 11 min dolarów. Bu­
dynek poznańskiego multikina mieści 8 sal projekcyjnych z blisko
2300 miejscami, kawiarnię, bar, sklep ze słodyczami i pamiątka­
mi firmowymi oraz restaurację. Obiekt posiada też parking na

240 miejsc. Seanse będą rozpoczynały się co kilkanaście minut.

Obsługą zajmuje się 70 osób. Do 2000 roku ma powstać 10 kin

wielosalowych w całym kraju. Obecnie trwają prace na budo­
wach takich obiektów w Łodzi, Krakowie i Gdańsku

Spłonęło 185 tysięcy kur
Na 1,4 min zł oszacowano wstępnie straty w wyniku pożaru

fermy kur, do którego doszło wczoraj rano w miejscowości Win­
centa (Łomżyńskie). Według wstępnych danych straży pożar­
nej, spłonęło 35 tys. kur niosek oraz 150 tys. 6-tygodniowych
kurcząt. Nie wiadomo na razie, co było przyczyną pożaru.

rym prowadzone są prace re­
montowe. Kompletnie rozbi­
te audi zatrzymało się.

Według policji, lekko ranny
Sławomir K. był tak pijany, że

nie był w stanie dmuchać w

alkomat. Tatuaże na jego cie­
le wskazują na wieloletni staż

więzienny. Policjanci musieli
ochraniać pirata, gdyż ludzie

chcieli sami wymierzyć mu

karę.
Życiu rannych w wypadku,

przechodnia i kobiety kieru­
jącej polonezem nie zagraża
niebezpieczeństwo. (PAP)

W kościele
lub urzędzie

Ksiądz udzielający ślubu

będzie musiał zgłosić w

Urzędzie Stanu Cywilnego w

ciągu pięciu dni fakt jego za­
warcia, chyba że nowożeńcy
przedstawią mu akt ślubu z

USC — przewiduje uchwalo­
na przez Sejm ustawa wyko­
nawcza do konkordatu. Ta

nowelizacja oznacza, że

wszystkie zawierane w Pol­
sce małżeństwa — cywilne i
kościelne — będą miały skut­
ki cywilne — chodzi m.in. o

prawo do dziedziczenia i
rozwodu świeckiego.

Projekt
dekomunizacji

Grupa posłów AWS przesia­
ła wczoraj do laski marszał­
kowskiej projekt ustawy deko-

munizacyjnej, pod którym
podpisało się 105 parlamenta­
rzystów. Propozycję poparli
przede wszystkim posłowie
AWS na czele z Marianem

Krzaklewskim, kolo Ruchu

Odbudowy Polski oraz kilku

posłów niczrzeszonych, m.in.:
Jarosław Kaczyński, Ludwik
Dorn i Antoni Macierewicz.

Zgodnie z projektem, deko­
munizacji mają podlegać
członkowie PZPR od szczebla

dzielnicowego i gminnego w

górę oraz byli funkcjonariu­
sze SB. Byli działacze PZPR
nie mogliby pełnić funkcji w

administracji państwowej,
mediach publicznych, spół­
kach skarbu państwa oraz

państwowych zakładach prze­
mysłowych. Zakaz nie doty­
czyłby stanowisk wybieral­
nych, a więc prezydenta, po­
słów i senatorów.

Sędziowie
do weryfikacji

Weiyfikację sędziów, któ­
rzy orzekali w latach 1944 —

1989 w procesach politycz­
nych niezgodnie z zasadą nie­
zawisłości, przewiduje pro­
jekt ustawy przedstawiony
wczoraj w Sejmie dziennika­
rzom przez posłów klubu
AWS. Projekt nie wpłynął je­
szcze do laski marszałkow­
skiej. Weryfikacja dotyczyła­
by sędziów, orzekających w

procesach będących formą re­
presji za działalność niepod­
ległościową, polityczną, obro­
nę lub korzystanie z podsta­
wowych praw człowieka. W

wymienionych sprawach do
dnia 31 grudnia 2000 r. nie

miałyby zastosowania przepi­
sy o przedawnieniu postępo­
wania. (PAP)

Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Pływać każdy może,
ale nie każdy potrafi

Złodzieje-sadyści
Mariusza M., mieszkańca Koszalina spotkało nieszczęście:

przed kilkoma dniami złamał obydwie nogi. Z gipsowymi
opatrunkami przebywał na zwolnieniu lekarskim. Możliwo­
ści poruszania się miał ograniczone, toteż drzwi od mieszka­
nia były otwarte. W pewnej chwili do mieszkania weszło
dwóch panów, którzy bezceremonialnie zaczęli pakowaćjego
rzeczy do swojej torby. Z cenniejszych przedmiotów pozostał
mu tylko radioodbiornik, który trzymał kurczowo w rękach,
ale i z tym złodzieje sobie poradzili: zaczęli wykręcać duży pa­
lec nogi Mariusza K., który wystawał z gipsowego pancerza.
Sposób okazał się skuteczny.

Bez graniczne zaufanie
Pewien obywatel Ukrainy, zajechał mercedesem na przej­

ście graniczne w Medyce, po czym odszedł od swego pięknego
auta, zostawiając je otwarte. W samochodzie zostawił saszet­
kę, w której miał dokumenty oraz 1200 dolarów USA i 400
marek niemieckich. To bezgraniczne zaufanie kosztowało go

tyle, ile była warta natychmiast skradziona saszetka. Resztki
zaufania Ukrainiec pokłada w polskiej policji, licząc, że jej
funkcjonariusze znajdą złodzieja i saszetkę. Karmienie — sposób na wakacje w mieście



25--2(ilipca 1998 r.Str. 4 Gazeta Krakowska Region

Najmłodszy pijaczek miał 9 lat

Procentowe „małolaty”
Okres wakacyjnych wyjazdów, mniejsza opieka dorosłych i

wychowawców oraz swoisty powiew wolności sprzyja sięganiu
przez dzieci i młodzież po alkohol. Widać to na ulicach i odsie-

dlach, ale mówią o tym także statystyki prowadzone przez izby
wytrzeźwień. Właśnie w czasie zimowych ferii i letniej kanikuły
znacznie zwiększa się ilość małoletnich klientów tych niecieka­
wych przybytków.

Blisko 300 małoletnich „go­
ściło” w pierwszym półroczu
tego roku w naszym regionie
w izbach wytrzeźwień. Z tej
liczby około jedna piąta dzie­
ci nie miała ukończonych 15
lat. Najmłodszym pacjentem,
nomen omen, „żłobka” był 9-
letni chłopiec, który popił ze

starszymi kolegami z osiedla.
W naszym regionie są tylko

trzy izby wytrzeźwień: w Kra­
kowie, Tarnowie i Nowym Są­
czu. Klientami krakowskiej
izby było w tym roku do koń­
ca czerwca aż 185 nieletnich,
z których kilku miało po 11-
12 lat. Najwięcej, bo blisko stu

nastolatków trafiło tam, gdyż

Kot na drzewie, osa w sypialni

Żądłem w strażaka
(Dokończenie ze str. 1)
Dopisano nam też ratownictwo radiologicz­

ne i medyczne lub raczej przedmedyczne. W

każdym razie, pracy nam stale przybywa —

podkreśla kapitan Andrzej Siekanka, rzecznik

prasowy KW Straży Pożarnej w Krakowie.
Kotem na drzewie przejmują się tylko mie­

szczuchy. Z terenów wiejskich nigdy takie sy­
gnały nie docierają. Często kocisko na widok
strażaka i drabiny samo szybko złazi. Czasem
nie wierzy w dobre intencje i ratujący go stra­
żak przez wiele dni nosi ślady kocich pazu­
rów. 29 czerwca strażacy wyciągali kota, który
zakleszczył się pod wanną we własnym domu.
Powód - jeden z domowników próbował go
ostrzyc.

Na wsi natomiast strażacy często wyciągają
koty (lub raczej ich zwłoki) ze studni.

Przez ostatnie dwa miesiące, w związku z

niezdrową pogodą, strażacy kilka razy w tygo­
dniu z udziałem policji przez okna wchodzili
do mieszkań, gdzie, jak podejrzewali sąsiadzi
lub rodzina, mogło dojść do tragedii.

— Niestety, w ponad połowie przypadków
obawy okazują się słuszne, znajdujemy mar­
twych właścicieli mieszkań — informuje kapi­
tan Siekanka.

Co jakiś czas mieszkanie jest otwierane na

prośbę właściciela, który np. zapomniał klu­
czy, albo też zatrzasnął drzwi z niewłaściwej
strony.

13 lipca przy ul. Zybłikiewicza strażacy nie­
śli pomoc trójce dzieci. Rodzice zamknęli je w

domu i zniknęli. Kiedy zgłodniały, zaczęły
przez okno wyrzucać garnki, talerze i inne do­
mowe sprzęty. Parę dni wcześniej strażacy
uwolnili z pewnego mieszkania straszliwie

ujadającego psa.
Nie brakuje fałszywych alarmów, zwłaszcza

od początku wakacji. Strażacy jednak dosko­
nale wiedzą, kiedy dzieciak robi sobie żarty a

kiedy naprawdę szuka pomocy. Poza tym,
każde zgłoszenie jest potwierdzane. Dowcipy
nie pozostają bezkarne.

— Najwięcej pracy przysparzają namjednak
inni „żartownisie”. Statystyka byłaby inna,
gdyby ludzie np. nie wypalali traw — wyjaśnia
kapitan Siekanka.

Ostatnio pojawił się jeszcze jeden problem.
Ktoś widzi kłęby dymu, wzywa strażaków, ci
na sygnale pędzą ratować ludziom życie. A tu

na balkonie — pieczone kiełbaski. Miłośnicy
grilowania zwykle jednak strażaków nimi nie

częstują... (JGH)

Nie stać nas...
W województwie krakow­

skim jest 277 km wałów prze­
ciwpowodziowych. Przede

wszystkim na Wiśle i Rabie.
Aż 167 km wymaga moderni­
zacji i przebudowy. Usypano
je w latach 1903-1920. W źró­
dłach określa się wytrzyma­
łość walów ziemnych na 80
lat. Nic też dziwnego, że stan

techniczny zabezpieczeń jest
zły.

— Wały są generalnie za ni­
skie, wąskie z licznymi prze­
ciekami i przesiąkami — mó­
wi Barbara Kaczmarczyk, za­
stępca dyrektora Wojewód-
kiego Zarządu Melioracji i

Urządzeń Wodnych. — Na mo­
dernizację nie ma pieniędzy.
Problem pojawia się zwykle
po większych powodziach.
Wtedy zażarcie dyskutujemy,
stwierdzamy, że konieczna

jest modernizacja i na tym się
kończy.

Ubiegłoroczna lipcowa po­
wódź uszkodziła 30 km ob­
wałowań powodując straty
oszacowane wstępnie na 13
min złotych. Po opracowaniu
dokumentacji technicznej
kwota wzrosła do 24 min.

W zeszłym roku na remon­
ty wydano 5.4 min. zł. Napra­
wiono 3,5 km wałów przeciw­
powodziowych w Czernicho­
wie, Alwerni, Niepołomicach.

pod wpływem alkoholu „siali
zgorszenie” i swoim zachowa­
niem zakłócali porządek pu­
bliczny, 31 zostało przyłapa­
nych na rozbojach, a 18 na

włamaniach. Byli też dwaj
młodociani gwałciciele.

Na ogólną liczbę 1921 klien­
tów nowosądeckiej „wytrze-
źwiałki” w pierwszym półro­
czu wypoczywało tam 61 osób

małoletnich, z czego 12 nie

ukończyło 15 lat. Niemal iden­
tyczne liczby znajdują się w

statystykach izby w Tarnowie.
Tam na 1900 nietrzeźwych za­
notowano 47 dzieciaków.

Pracownicy izb wytrze­
źwień twierdzą, że wśród

W tym roku do wykorzysta­
nia jest 10,5 min zł. Za te pie­
niądze naprawionych zosta­
nie 22 km walów, wyremon­
tuje się 18 z 30 uszkodzonych
śluz.

W przygotowaniu jest do­
kumentacja techniczna (płaci
za nią Gmina Kraków) na

podwyższenie walów i bulwa­
rów Wisły w Krakowie od

stopnia Dąbie do stopnia Ko­
ściuszko. Inwestycja ta po­
chłonie 40 min. zł. W przy­
szłym roku zostanie też ure­
gulowany Prądnik w Sułoszo-

wej, co zapewni bezpieczeń­
stwo tamtejszym domo­
stwom.

— Poprawy bezpieczeństwa
upartują w budowie zbiorni­
ka Świnna Poręba na rzece

Skawie — mówi Ryszard Ma­
słowski, wojewoda krakow­
ski. — Według oceny specjali-
sów, nadanie temu zbiorni­
kowi funkcji przeciwpowo­
dziowej umożliwi złagodze­
nie fali powodziowej.W razie

zagrożenia, gromadzenie
wód w tym zbiorniku obniży­
łoby wody Wisły nwet o 60
cm. Kontrowersyjny zbiornik

Czorsztyński wykazał swoją
przydatno.ć w ub. roku. Gdy­
by go nie było, skutki powo­
dzi w Polce Południowej by­
łyby o wiele większe. (mas)

młodzieży upowszchniła się
ostatnio moda na picie piwa z

puszki. Preferuje się pewne
gatunki, zwłaszcza te z dopi­
skiem „mocne”. Moda powo­
duje, że po „browar” sięgają
nawet młode dziewczyny,
czego dawniej nie było. O ile

sprzedawcy w sklepach i bar­
mani w pubach nie podają
małoletnim wódki i wina, to

często nie widzą nic zdrożne­
go w podawaniu piwa.

W upowszechnianiu picia
piwa swoje zrobiła także,
zmasowana w ostatnich mie­
siącach w mediach, reklama

piwa, niby bezalkoholowego.
Młodzież jednak nie pije na­
pojów piwnych bez procen­
tów. Wręcz przeciwnie, wy­
biera te najmocniejsze. Kto
nie wierzy niech przejdzie się
w godzinach wieczornych - na

przykład - na krakowski Ry­
nek Główny, czy do centrum

Nowego Sącza. (woko)

Ekspresowe...
spóźnienia

Gwałtowna burza, która

wczoraj w godzinach poran­
nych rozpętała się nad Warsza­
wą, spowodowała poważne
kłopoty z zasilaniem w węźle
stołecznym, a ślad za tym re­
kordowe opóźnienia pociągów.

I tak wyjeżdżający o 5.35 z

Warszawy Wschodniej „Ernest
Malinowski” do Krynicy spó­
źnił się 95 minut. „ Wyjeżdżają­
cy o 7.45 ekspres „Kościuszko”
jechał o 128 minut dłużej, niż

zaplanowano w rozkładzie. Re­
kord ustanowiły „Tatry”, które
na trasie z Warszawy (wyjazd o

6.45), zarobiły 168 - minutowe

opóźnienie. (sab)

Strażacy podejrzewają, że to

pociąg spowodował w piątek
nietypowy pożar podkładów
na trasie kolejowej z Zakopa­
nego do Poronina. Podkłady
paliły się na długości ok. 4 kilo­
metrów.

Dym i ogień wydobywają­
cy się z podkładów zauważo­
no z pociągu osobowego, któ­
ry o godz. 15.13 wyjechał z

Zakopanego do Krakowa.

Obsługa jadącego pól godzi­
ny wcześniej pociągu kolo­
nijnego niczego nie zauważy­
ła. Naczelnik stacji w Zakopa­
nem natychmiast zawiado­
mił straż, wstrzymał ruch ko-

W Proszowicach plony
zapowiadają się dobrze

Więcej zboża -

mniejszy skup
W gminie Proszowice żniwa już się rozpoczęły. No począ­

tek poszedł jęczmień ozimy i żyto. Potwierdzają się wcześniej­
sze prognozy, że jeżeli w ostatnim czasie nie stanie się nic

nadzwyczajnego, to plony tutaj powinny być dobre. W grani­
cach 50 kw. z hektara.

Sprywatyzowany przed ro­
kiem „Ekorol” — obecnie Gieł­
da rolna „Ekorol” spółka z

o.o. jest jedynym zakładem

skupującym zboże w północ­
nej, rolniczej części woj. kra-

kowskigo. Tutejsze magazyny
pozwalają zgromadzić 2000
ton zbóż. Przed rokiem sku­
piono zaledwie 700 ton, plany
skupowe na ten rok sąjeszcze
skromniejsze — 400 ton psze­
nicy i 100 tonjęczmienia.

— Bardzo ciężko szło nam

w zeszłym roku ze zbożem,
resztki jęczmienia wypchnęli­
śmy dopiero z początkiem lip­
ca — mówi główny księgowy
„Ekorołu” Jaromir Grącki.
Przed rokiem mieliśmy 250

tys. zł kredytów skupowych,
w tym zaledwie 100 tysięcy.
W sumie na obrocie zbożem

ponieśliśmy straty. Jesteśmy
na własnym rozrachunku,
nikt nam nie dopłaci nawet

złotówki. Mamy narazić płyn­
ność finnsową,ale ubiegło­
roczny bilans oscylował w

granicach zera. Jesteśmy
zmuszeni przeorganizować
nasz profil, w kierunku dzia­
łań przynoszących zyski. Bę­
dziemy musieli w tym roku

ciężar skupu przenieść czę­
ściowo na rolników. Rolnicy
otrzymają zapłatę za dosta­
wione zboże w pierwszej ra­
cie po miesiącu, resztę zaś po
trzech miesiącach.

Trudności finansowe spół­
ki biorą się stąd, że została
ona powołana właściwie bez

kapitału obrotowego. Właści­
cielem spółki jest gmina Pro-

Coś się musi za tym kryć

Uchodźca
bez precedensu

( Dokończenie ze str. 1)
Z dokumentu podróży, któ­

rym Ukrainiec się posługiwał,
wynikało ponadto, że lubi!

jeździć po świecie. Już jako
uchodźca zdążył odwiedzić
m.in. Stany Zjednoczone, Da­
nię, Dominikanę i Litwę. W

Polsce, wraz z 2 kolegami,
wsławił się próbą wymusze­
nia haraczu na właścicielu re­
stauracji wietnamskiej. Do za­
płacenia okupu Wietnamczy­
ka miał przekonać pokaz zja­
dania szklanki. Gryzienie

Płonące tory
lejowy i zorganizował komu­
nikację autobusową do Poro­
nina.

- Paliły się podkłady kolejo­
we, na których znajdowało się
kilkadziesiąt małych zarzewii

ognia, rozrzuconych co 15 -

20 metrów - mówi mł. kpt.
Stanisław Galica z zakopiań­
skiej straży. Strażacy z czte­
rech jednostek gasili płonące
podkłady za pomocą przeno­

szowice, która wniosła do

spółki aport w postaci dwóch

placów i budynki wyceniony
na ponad milion zl.To dało

gminie 98.5 proc, udziałów.
Po drugiej stronie znalazła się
grupa osób fizycznych, które

zakupiły 173 udziały na kwo­
tę 17.300 zł. Z taką sumą nie

rozpędziłby się nawet indywi­
dualny rolnik, a co dopiero
spółka.

Wydaje mi się jednak, że je­
śli spółka „Ekorol” myśli o

zmianie profilu swojej dzia­
łalności, to jedyną wytyczną
przy tej zmianie nie powinien
być zysk. Spółka ma w nazwie
termin „giełda rolna”. Spo­
łecznie nie jest obojętne czy
spółka będzie produkowała
guziki, czy też zajmowała się
produkcją rolną. W sytuacji,
gdy krakowska giełda rolna

„Magro” przez cztery lata nie

jest w stanie zakończyć sporu
z Urzędem Miasta, Proszowi­
ce mogłyby próbować przejąć
część jej zadań. Przez zago­
spodarowanie placów han­
dlowych i stworzenia tam cy­
wilizowanych warunków do

prowadzenia handlu, także

przez zajęcie się dystrybucją
płodów rolnych, skoro nikt

się tym nie zajmuje. Być mo­
że przy niezbyt kosztownych
inwestycjach i sprawności
organizacyjnej udałoby się
stworzyć w tej rolniczej gmi­
nie centrum z prawdziwego
zdarzenia, nie tylko dla rolni­
ków krakowskich, ale także
dla części tarnowskich i kie­
leckich. (JeG)

szkła nie pomogło. Andriejo-
wi B. sąd wymierzył 1,5 roku

więzienia. Ostatecznie tar­
nowski Zakład Karny, w któ­
rym — jak nam powiedział
dyr.zakładu Jan Sudia —

przedstawiał się jako Nie­
miec, opuścił po odbyciu
dwóch trzecich kary.

Wczoraj policyjny konwój
odtransportował go do grani­
cy niemieckiej. Status

uchodźcy, który otrzymał
przed 6 laty jest ważny je­
szcze do 2002 roku. (pul)

szonych pieszo wiader i hy-
dronetek i rozgrzebywali to­
porami ziemię pod torem. Po

godzinnej akcji miejsce prze­
kazano służbom kolejowym.
Ściągnięta pospiesznie komi­
sja specjalistów przystąpiła
do sprawdzania, czy torowi­
sko nadaje się do dalszego
użytku.

- Chyba nie ma poważniej­
szych uszkodzeń - powiedział

Krótko

„Jajeczny” grad
Przez gminę Drwinia w

woj.krakowskim przeszła
gwałtowna burza gradowa.
W ciągu kilkunastu minut

grad wielkości kurzych jaj
uszkodził wiele dachów i po­
jazdów. Najstarsi mieszkań­
cy Drwini takiego lodu pro­
sto z nieba nie pamiętają.

Czorsztyn
zza murami

Średniowieczny zamek w

Czorsztynie wzbogacił się o

nowe, odrestaurowane miny
zewnętrzne. Zamek, którego
początki datowane są na XIII

wiek, spłonął tuż przed roz­
biorami Polski i popadł w

całkowitą ruinę. Od kilku lat,
za pieniądze z budżetu budo­
wy zapory czorsztyńskiej, na

zamku trwają prace archeo­
logiczne i renowacyjne.

Mniej
bezpiecznie

Więcej przestępstw notuje
się w Tarnowskiem. W

pierwszej połowie tego roku

wszczęto prawie 5200 postę­
powań, co oznacza do analo­
gicznego okresu roku ubie­
głego wzrost o 12 procent.
Zła sytuacja jest także w No-

wosądeckiem. Tylko sześć

województw w całym kraju
jest bezpieczniejsze od tego
regionu. W Nowosądeckicm
najspokojniej jest w Gorli­
cach, a najgroźniej w No­
wym Sączu, Zakopanem i

Nowym Targu. Przede wszy­
stkim ze względu na duży
ruch turystyczny przestęp­
czość cały czas rośnie.

Groźne

czworonogi
Nie ma tygodnia, aby bo­

cheńscy strażnicy nie ukarali

przynajmniej kilku posiada­
czy agresywnych czworono­
gów za niezachowanie środ­
ków ostrożności przy wypro­
wadzaniu ich na spacer. Nie

pomagają apele i mandaty.
Mieszkańcy miasta jakby się
zmówili, by szczuć na siebie

dobermany i owczarki.

Pszoniak

zagrożony
Dyrekcja Pienińskiego

Parku Narodowego wystąpi­
ła do nadzoru budowlanego
urzędu rejonowego i do no­
wotarskiej prokuratury z

wnioskiem o zbadanie niele­
galnej budowy przystani
wodnej na jeziorze czor­
sztyńskim tuż pod zamkiem

Czorsztyn. Dyrektor PPN

uważa, że wzmożony ruch

turystyczny przy przystani
zagraża pszoniakowi pieniń­
skiemu, wyjątkowej roślinie,
która występuje tylko w tym
miejscu na świecie. (sab)

nam zastępca naczelnika sta­
cji Zakopane Stanisław Sza­
rek. Naczelnik zapewnił nas,
że jeśli komisja wyrazi zgodę
ruch będzie przywrócony
przed 18. S. Szarek wykluczył,
żeby pożar mogły spowodo­
wać jakieś substancje, wydo­
stające się zjadącego pociągu.
Takjednak podejrzewają stra­
żacy. -

- Stwierdziliśmy na podkła­
dach świeże ślady oleju - mó­
wi kpt. Galica - Być może do­
szło do blokady hamulców i

jednoczesnego wycieku oleju
z elektrowozu. Iskra zapaliła
olej. KS
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Papierów Wartościowych

Papier Kurs (zł) Uwagi Zmiana Obrót (tys. zł) P/E

__________________ 43,20 0,7 3.068,0 18,0
Agros
Amerbank 18,60

33,10
-0,5
0,3

80,2
569,7

6,2
9,8Amica

6,20 nk 0,0 128,4 8,5Animex
Atlantis
Bełchatów

3,00
20,80

5,05

ns 9,1
-8,4

1,0

160,5
87,3

3.113,9

11,5
12,6
15,7

11,00 1,9 478,5 4,5BK 13,00 -9,7 411,4 102,3Boryszew
BOŚ 46,50 nk 0,0

0,2
1.737,5 8,0

333,50 9.204,6 11,7
BRE
BSK
Budimex
BWR

111,00 0,9 1.891,4 12,0
275,00 nk -1,1 1.186,9 11,9

20,50
2,43
8,05

6,2
-0,8
5,2

10.213,4
19,5
15,8

18,3
50,8

Bytom
Compland
Dębica

72,00
68,00
26,80

nk
0,0
3,8

-2,5

11.259,6
2.014,0

63,6

35,1
13,4
17,9

57,50 -0,9 369,9
1.680,9Elbudowa 29,90 3,1 7,8

Elektrim 50,00 -2,9 10.708,4 60,6
Elektroex 3,00 5,3 355,7 19,0
Elmontwar 3,30 nk -2,9 41,3 10,4
Elzab 39,00 nk 8,0 189,3 7,1
Energomont. Płd. 60,00 - 1,6 260,1 9,2
Eneraomont. Pn. 13,10 8,3 52,4 8,5
EspeBepe
Exbud

3,80
47,00

2,7
5,4

309,4
974,2 35,5

Farm Food 24,70 2,9 174,2 10,6
Ferrum 5,55 2,8 395,4

6,4Forte 5,45 nk 3,8 233,5
Górażdże 59,00 7,3 2.814,6 6,7
GPRD 5,60 5,7

4,0
97,2 7,1

Grajewo 64,50 ns 618,1 7,9
Handlowy
Hutmen

73,50
13,70

-1,3
-0,7

21.789,6
132,0 10,7

lmpexmetal
Inaykpol
Irena
Izolacja
Jelfa

24,70
23,00

5,30
249,00

74,00

ns 7,4
8,5
0,0
0,0
2,1

419,1
56,7
94,5

1.743,0
530,7

32,6
5,0

17,7
12,7

Jutrzenka 24,00 nk 2,1 381,8 5,7
Kabel BFK 17,10 8,2 3.080,0 10,8

22,00 3,3 49,8 79,4

K^M 51,50 -2,8 1.122,9 15,7
15,10 nk 0,7 1.842,1 6,7
13,90 5,3 31,8 7,6

KPBP Bick 22,00 -2,2 1.482,9 144

kredyt Bank 16,90 -0,6 10.076,8 10,1
21,00 0,5 795,1 7,5

Kruszwica 15,20 -1,9 122,1
26,00 0,0 1.118,7 9,2

LG Petrobank 6,20 nk 0,0 4,4 9,5
Medicines 39,50 nk 0,0 1.143,2 17,5

22,60 2,7 369,6 9,2
13,00

5,60
4,0 121,8 8,8

Mostafexp 0,9 3.092,8 7,9
Mostalgd 13,10 nk -4,4 110,6 11,4
Mostalićrk 8,50 ns 0,0 923,9 12,6
Mostolsdl 14,00 ns 1.4

1,8
92,1 11,5

Mostalwar 28,00 nk 1.064,1 30,5
Mostalzab 18,10 nk 1,7 188,5 17,3
N owita 4,45 -5,3 26,9 37,7
Okocim 28,80 1,4 1.173,3 19,4
Oława 7,85 1,9 43,4 4,4
Optimus 58,00 0,0 1.074,7 27,6
Orbis 32,00 -2,7 2.232,1 34,9
Paged 5,20 2,0 80,6 7,2
PBK 111,00 0,0 4.233,3 8,2
PBR 35,10 nk 6,4 62,1 19,3
Pekao 64,00 0,8 7.720,1 27,5
Pekpol 14,10 -2,1 5,6
Pepees 42,40 -0,7 318,4 31,8
PLI 6,60 nk 3,1 653,5 40,9
Polar 13,90 -1 4 67,3 15,9
Polfa Kutno 57,50 0,9 357,3 12,7
Polifarb CW 8,40 5,0 4.498,7 11,6
Polisa 5,30 -0,9 299,9 73,4
PPABank 14,10 nk 0,0

4,9
70,7 74

Prochem 5,40 546,5 6,8
Prokom 151,50 0,0 6.486,6 42,0
Próchnik 10,00 ns 1,0 45,9
Rafako 11,20 2,8 264,3
Relpol 44,60 3,7 621,5 8,3
Remak 4,00 2,6 209,0 10,7
Rolimpex 7,50 -2,6 2.524,9
Ropczyce 10,30 0,0 70,4 4,3
Sanok 35,10 -5,1 383,0 10,8
Softbank 67,00 nk 1,5 3.760,8 25,5
Sokołów 3,15 nk 0,0 237,1 14,6
Stalexport 25,50 nk 0,0 504,4 12,5
Stalprodukt 15,40 2,7 201,4 5,6
Stomil 23,60 3,1 1.713,1 30,0
Swarzędz 2,85 1,8 16,5
Swiecie 17,90 -1,1 1.902,0 14,0
Tonsil 7,10 ns -2,7 62,0 33,5
Unibud 17,70 1,1 199,7 9,8
Uniwersał 3,25 -1,5 218,1 7,2
Vistula 8,25 0,0 129,6 4,3
Warta 82,00 1,9 2.095,5 39,9
Wawel 35,00 nk 0,6 153,3 11,4
WBK 30,00 ns 0,0 4.060,6 16,5
Wilbo 3,15 6,8 756,1 7,3
Wólczanka 13,40 0,8 50,5 5,0

29,8Zasada 4,50 -2,2 127,5
ZEW 45,50 0,0 123,4
Żywiec 435,00 nk -1,1 1.786,9 33,4

WIG 17.060,30 0,3 169.128,1

Akcje NFI

1 NFI 6,05 -2,4 70,6 165,2
II NFI 5,60 ns 1,8 197,2
III NFI 10,80 nk -1,8 98,0 42,3
Progress 6,00 0,8 98,1 10,0
Victoria 5,95 -0,8 375,9 53,2
Magna Polonia 6,30 1,6 223,0 4,2
Kazimierz Wlk. 6,60 ns 8,2 513,2 24,6
Octava 6,00 2,6 231,2 16,7
Kwiatkowski 11,60 1,8 4.815,5 20,1
Foksal 6,35 -2,3 62,4 28,9
XI NFI 9,90 -2,0 426,2 6,3
Piast 5,70 1,8 178,9 10,4
Fortuna 7,60 nk -0,7 27,7

77,9
30,5

Zachodni 7,50 0,0 19,5
Hetman 7,50 2,0 77,4 11,4
NIF 109,50 0,6 7.473,2

Rynek równoległy
AMS 37,80 0,0 436,2 22,4
Apator 8,30 ns 0,0 139,3 3,1
Apexim 30,50 -9,8 241,9 26,8

13,5Ariel 2,95 5,4 59,2
Bauma 8,50 -1,2 141,4

659,0
8,6

Best 11,10 5,7 6,9
Beton Stal 31,30 4,3 92,9 6,7
Bielbaw 15,10 ns -0,7 82,7 4,0
Biurosystem 10,60 nk 8,6 61,4 8,1
Budimpoz 7,50 nk -1,3 251,7 9,4
Centrostal Gd 3,90 -2,5 151,1 12,4
Cersanit 240,00 ns -2,4 78,2 17,5
Chemiskór 3,05 5,2 77,2
Compensa 28,00 ns 5,7 12,8 27,6
Dom-Plast 14,80 -1,3 157,3 19,1
Efekt 11,80 -4,1 80,4 6,9
Ekodrob 2,90 3,6 494,3 11,6
Elpo 2,40 nk 0,0 63,7 4,3
Garbarnia 17,70 -9,7 55,7 8,5
Hydrobudowa 24,70 - 1,2 350,4
Hydrotor 10,90 3,8 416,9 5,9
Instal 4,60 4,5 84,2 9,3
Kompap 19,50 0,0 63,2 17,6
Kopex 105,00 9,9 252,0 26,1
KrakChem 8,10 9,5 1.348,8 12,7
Lubawa 5,00 0,0 63,5 7,0
ŁDA 7,80 0,0 486,9 11,2
Łukbut 9,80 ns -2,0 5,7 5,4
Mieszko 3,45 0,0 87,6 6,7
Milmet 10,00 0,0 109,5 5,7
Muza 9,60 0,0 180,3 5,1
Ocean 5,20 2,0 508,4 18,3
Piasecki 10,00 5,3 968,2 14,6
Polifarb Dębica 49,00 1,0 373,3 7,5
Poligrafia 8,80 0,0 188,9 6,6
Polna 45,00 - 10,0 26,1 7,2
Ponarfeh 17,50 2,9 4,2 8,1
Pozmeat 44,00 ns 2,3 234,5 56,1
PPWK 8,90 4,1 217,6 4,7
Sanwil 5,50 ns 0,0 15,3 2,8
Strzelec 3,60 ns 2,9 127,0 45,4
Tim 7,70 nk 1,3 243,1 10,5
Unimil 18,00 0,0 17,5 8,8
Viscoplast 18,50 -2,1 98,5 10,4
Wafa^jomp 5,80

22,50
6,4

- 10,0
16,6
26,8

10,9
3,7

WKSM 70,50 0,7 19,7 29,9
Yawal 12,80 0,0 742,0 10,9
ZR EW 27,50 3,4 266,4 5,5
WIRR 2.142,90 0,8 13.430,8

Rynek wolny
Ampli 2,46 9,8 207,4 19,1
Bakoma 54,00 -1,8 30,1 19,7
Brok 23,60 0,9 104,9 40,7
Budopol 3,25 ns 1,6 21,4 28,3
Delia
Energoaparat.

2,19
15,20

4,3
2,7

23,7
68,2

8,2
10,5

ramot 5,70 nk -9,5 5,7 57,2
LZPS 4,65 -9,7 52,6 6,5
Odlewnie 6,20 ns 0,0 998,2 10,4
Permedia 9,35 1,1 61,7 7,8
ZEG 8,50 ns 0,0 4,2 7,7

Rynek NFI

PŚU 109,00 -0,5 4.186,0
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Gazeta Krakowska Str. 5

Stwierdzone przez NIK nieprawidłowości nie zawsze wpływały na wykonanie budżetu

Jak wojewodowie pieniądze wydali
W Zarządzie Zespołu Jurajskich Parków Krajobrazowych wydano 70.035 zł, a w Urzędzie Re­
jonowym 58.376 zł na zakup nowych samochodów osobowych wyższej klasy. Wydanie pienię­
dzy na tego rodzaju zakupy uznano za naruszenie określonej w Prawie budżetowym zasady
celowości i oszczędności. W podległych wojewodzie nowosądeckiemu jednostkach budżeto­
wych przekroczono o 757 tys. zł koszty wynagrodzeń. W placówkach służby zdrowia woje­
wództwa tarnowskiego wydano prawie 550 tys. zł na bezpłatne wyżywienie personelu me­
dycznego w czasie ich płatnych dyżurów. I nic by w tym złego nie było, gdyby nie to, że służba

zdrowia miała już wystarczająco duże długi.

Delegatura NIK w Krako­
wie zajrzała do kas wojewo­
dów w Krakowie, Nowym Są­
czu i Tarnowie, by przekonać
się, jak przedstawiciele admi­
nistracji rządowej wydawali
w ub. r. publiczne pieniądze.
Jak się okazało, nie zawsze

szły one na to, co trzeba, wy­
datki bywały wyższe od zapla­
nowanych, rosło zadłużenie
zwłaszcza w sferze budżeto­
wej, a wręcz dramatycznych
rozmiarów osiągnęło w służ­
bie zdrowia. Jak wynika z ra­
portów krakowskiej delegatu­
ry NIK, mimo stwierdzonych
nieprawidłowości finanso­
wych i naruszenia zasad okre­
ślonych w Prawie budżeto­
wym, nie zawsze miały one

zasadniczy wpływ na wyko­
nanie budżetu.

Grzywny niższe

od planowanych
Do kas wojewódzkich nie

wpłynęło tyle pieniędzy, ile

planowano i ile byłoby trze­
ba. Wyższe były na ogół w

ochronie zdrowia i opiece
społecznej, rolnictwie(z wy­
jątkiem Krakowskiego) oraz

w administracji państwowej,
choć w tej ostatniej nie aż tak

wysokie, jak zakładano.

Mniejsze były wpływy np.
z opłat paszportowych oraz z

grzywien i mandatów. Nie
oznacza to, że społeczności
trzech województw były nie­
zwykle zdyscyplinowane,
część bowiem została ukara­
na, ale też tylko od części
zdołano wyegzekwować za­

płacenie grzywny czy man­
datu. Od mieszkańców Kra­
kowskiego wpłynęło z opłat
paszportowych i mandatów
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tys. mniej. Tymczasem wo­
bec 1473 mandatowiczów
umorzono postępowanie,
dzięki czemu do kasy woje­
wódzkiej nie wpłynęło prze­
szło 84 tys. zł.

Mniejsze dochody,
większe długi

Mniejsze od zaplanowa­
nych wpływy siłą rzeczy ogra­
niczały wydatki, choć te także
nie zawsze były uząśadpipne.
Mniejsze wpływy powodowa­
ły też wzrost zadłużenia,
przede wszystkim w placów­
kach budżetowych, które nie

mają zbyt dużych możliwości
zarabiania na siebie poprzez
własną działalność gospodar­
czą.

Zobowiązania budżetowe

wojewody krakowskiego wy­
nosiły na koniec ub. r. ponad
111,5 min zł, nowosądeckiego
przekroczyły 63,8 min zł, a

tarnowskiego — 68,2 min zł.

Najbardziej dramatyczna
sytuacja występuje od lat w

służbie zdrowia. Stopniowo
zmienia się działalność tych
placówek, poprzez tworzenie

samodzielnych finansowo ze­
społów lecznictwa otwartego.
Zanim jednak ich bilans bę­
dzie przynajmniej zerowy,
upłynie trochę czasu, a na ra­
zie rosną nie zapłacone należ­
ności.

We wszystkich trzech woje­
wództwach zobowiązania
służby zdrowia stanowiły po­
nad 90 proc, wszystkich zobo­
wiązań. Leki i artykuły me­
dyczne, dopłaty do leków dla
osób uprawnionych, zakupy
sprzętu medycznego to głów­
ne źródła finansowych zale­
głości. WTarnowskiem służ­
ba zdrowiajest tak zadłużona
i tak cierpi na brak pieniędzy,
że działalność tych placówek
może stanąć pod znakiem za­
pytania. Jeśli dostawcy towa­
rów i usług zaczną nagle egze­
kwować zaległe należności,
może dojść do katastrofy. Na
razie cierpliwie kredytują
przychodnie i szpitale, pyta­
nie tylko —jak długo?

Wydatki
nie zawsze trafione

Z drugiej zaś strony część
pieniędzy spożytkowano nie­
właściwie. Wydano je na cel
może słuszny, ale dojego osią­
gnięcia nie byli przekonani sa­
mi zainteresowani. Chodzi o

tworzenie rejestru usług me­
dycznych, na co m.in. lekarze

województwa tarnowskiego
nie zgodzili się. Tymczasem w

przedsięwzięcie to zainwesto­
wano w ub. r. ponad 1,5 min

zł, a efekt praktycznie żaden.
W Sądeckiej Miejskiej Stre­

fie Usług Publicznych 15 tys.
zł wydano na bieżące potrze­
by, choć z pieniędzy tych mia­
ły skorzystać dzieci z bied­
nych rodzin. Zobowiązania
Szpitala im. Rydygiera w Kra­
kowie wzrosły w ciągu ub. r. z

ok. 1,2 min do ponad 9,8 min
zł. Przyczyną tak dużego
wzrostu było m.in. niewywią-
zywanie się Collegium Mcdi-
cum UJ z postanowień umo­
wy zawartej z wojewodą kra­
kowskim o funkcjonowaniu u

„Rydygiera” klinik: Chirurgii
Szczękowo-Twarzowej oraz

Toksykologii, a także wzrost

ostiych dyżurów.

Niezdyscyplinowani
Inspektorzy NIK zaniepo­

koili się skalą naruszeń dyscy­
pliny budżetowej w Tarnow-
skiem. Główny księgowy wo­

jewody i kurator oświaty zło­
żyli podczas kontroli 51 zawi-
daomień zaciągnięciu zobo­
wiązań przekraczających
plan wydatków oraz o prze­
kroczeniu wydatków na wy­
nagrodzenia. W Nowosądec-
kiem wydano ponad 1,8 min
zł z naruszeniem dyscypliny
budżetowej, m.in. przekra­
czając planowane wydatki. W
Krakowskiem nieprawidłowe
wydatki dokonane z narusze­
niem zasad celowości i niego­
spodarności wyniosły ponad
128,4 tys., a łączna kwota

stwierdzonych przez NIK bu­
dżetowych uszczupleń —

przeszło 3,7 min zł, z czego
odzyskano 82 tys. zł. Uszczu­
plenia i inne nieprawidłowo­
ści w Tarnowskiem przekro­
czyły łącznie 570 tys., a w No

wosądeckiem — 3,5 min zł.

Większy nadzór nad
finansami to główne zalece­
nie NIK.

Elżbieta CEGŁA

»»

Wartość jednostki Maksymalna
uczestnictwa (w zł) cena zakupu

bieżąca poprzednia
Arka (małych spółek) 8,89 8,89 9,21
Arka (dużych spółek) 8,96 8,91 9,28
Arka (ochrony kapitału) 10,63 10,62 10,79
ABB 1 105,36 105,18 110,91
ABB 2 102,67 102,68 116,42
ABB 3 110,60 109,80 115,58
Atut 1 9,45 9,38 9,45
Atut 2 12,54 12,53 12,54
Atut 3 6,25 6,20 6,25
Atut 4 8,23 8,16 8,23
DWS (zrównoważony) 123,33 123,17 128,26
DWS (dpw) 115,16 113,25 119,19
DWS (akcje) 123,75 123,50 129,94
DWS (prywatyzacji) 95,27 95,54 95,27
Eurofundusz I (A) 124,46 124,12 131,70
Eurofundusz I (B) 122,66 122,34 122,66
Eurofundusz II 88,66 88,36 93,28
Eurofundusz III (A) 123,16 123,07 126,32
Eurofundusz III (B) 122,31 122,22 122,31
Eurofundusz IV (A) 99,72 99,10 105,52
Eurofundusz IV (B) 99,06 98,45 99,06
Fidelia 43,08 43,13 44,64
Forum Dragon (akcji) 9,04 8,97 9,47
Forum Olimp (zrównow.) 8,90 8,89 9,32
Forum Sfinks (bezpieczny) 10,55 10,54 10,60
ING BSK (akcje) 97,22 96,75 100,23
ING BSK (zrównoważony) 104,06 103,83 107,28
Korona 1 80,64 79,87 85,33
Korona 2 (obligacje) 64,51 64,48 64,83
Korona 3 (akcje) 42,25 41,83 44,71
Korona (prywatyzacji) 36,24 36,17 38,35
Pioneer 1 87,98 87,72 92,13
Pioneer 2 (obligacje) 17,50 17,50 17,86
Pioneer 3 (akcje) 20,41 20,31 21,37
Pioneer (prywatyzacji) 7,90 7,91 8,27
PKO/CS (wzrostu) 55,64 55,64 56,20
PKO/CS (zrównoważony) 59,69 59,73 60,91
PKO/CS (akcje) 164,05 164,23 167,40
Skarbiec Kasa 116,55 116,51 116,55
Skarbiec Waga 100,03 99,65 105,85
Skarbiec Akcja 88,57 88,33 93,72

Banki
Kraków PKO BP: skup — 100 zł, sprzedaż — 108 zł

Tarnów PKO BP: skup — 85 zł, sprzedaż — 98 zł

Kantory:
Kraków, „KBX", ul. Kalwaiyjska 26: skup — 100 zł, sprzedaż — 106 zł

Kraków, ul. Wielopole 3: skup —100 zł, sprzedaż— 107 zł

Nowy Sącz, „Borys": skup — 90 zł, sprzedaż — 115 zł

Nowy Targ, „U Grubego” skup — 90 zł, sprzedaż — 115 zł

Tarnów, ul. Wałowa: skup — 95 zł, sprzedaż — 105 zł

NBP

USD - 3,4495 - (-0,07); DEM - 1,9325 - (0,42); FRF - 0,5772 (0,52);
GBP - 5,7139 - (0,79); CHF- 2,3020 - (1,00); ECU - 3,8217 - (0,58).

Kantory

KRAKÓW, ,KBX’, ul. Kalwaiyjska 26: USD (100) 340,00 - 345,00,
DEM (100) 190,50 - 193,50, ATS (100) 27,05 - 27,45, FRF (100) 56,80
- 58,50, GBP (100) 560,00 - 575,00, CHF (100) 226,00 - 232,00.

ul. Wielopole 3: USD (100) 340,00 - 345,00, DEM (100) 190,50 -

193,00, ATS (100) 27,05 - 27,45, FRF (100) 56,80 - 58,50, GBP (100)
561,00 - 567,00, CHF (100) 226,00 - 228,00. (ECe)

NOWY SĄCZ,,Borys’: USD 3,42 -3,46, DEM 1,91-1,95, FRF (100)
57,00-58,00, ATS (100) 27,10-27,60, CSK(100) 10,60-11,00, SKK

(100) 9,60-10,10.
STARY SĄCZ, Rynek: USD 3,42 - 3,46, DEM 1,91 - 1,95, FRF (100)

57,00 - 58,00, ATS (100) 27,10 - 27,60, CSK (100) 10,60 - 11,00, SSK

(100) 9,60-10,10.
NOWYTARG, ,U Grubego’: USD 3,42 - 3,46, DEM 1,91 - 1,95, FRF

(100) 57,00 - 58,00 ATS (100) 27,10 - 27,60, CSK (100) 10,60 - 11,00,
SKK (100) 9,60-10,10. KT

TARNÓW, ul. Krakowska 32: USD 3,412 - 3,440, DEM 1,912 -

1,924, FRF (100) 57,00 - 57,30, ATS (100) 27,00 - 27,20, GBP 5,60 -

5,70, CHF 2,15-2,35.
ul. Wałowa 9: USD 3,412 - 3,440, DEM 1,912 -1,925, FRF (100) 57,00

- 57,40, ATS (100) 27,00 - 27,30, GBP 5,610 - 5,670, CHf 2,260 - 2,280.
DĘBICA, ul. Głowackiego 35: USD 3,430 - 3,460, DEM 1,915 -

1,940, FRF (100) 57,30 - 58,30, ATS (100) 27,10 - 27,60 GBP 5,62 -

5,70, CHF 2,260 - 2,300. (ta)
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Kaducea&z
Wydanie upalne. A co będziejakprzyjdzie deszcz?

Z notatnika donośnika

Jakoś tak mnie poszarpało
Ostatnio — szlachetnie powściągliwy mój panie kierowni­

ku — zobaczyłem na Starym Kleparzu wielkie piramidki grzy­
bów. Dominowały kozaki i maślaki, ale nie brakowało i ku­
rek i prawdziwków, że nie wspomę o pieczarkach. Wiem, że
nie można — bez odpowiednich atestów i pozwoleń — han­
dlować leśnymi grzybami, dlatego nawet nie próbowałem
ich kupować, ale com się napatrzył —to moje.

Gdy się tak patrzyłem na

te grzybowe plony, dusza

moja ulatywała już do lasu.
A muszę panu powiedzieć —

wyjątkowo dyskretny mój
panie kierowniku — że grzy­
by to ja lubię! I zbierać i jeść.
Kiedyś w młodości w lasach

sądeckich byłem pierwszym
grzybiarzem dopóki nie tra­
fiłem na granat ręczny, któ­
ry pozostał tam z czasów

wojny. Tak się skubaniec

ułożył, że wyglądał jak mło­
dy prawdziwek, więc ja go
cap, a on mi syczy. Dobrze, iż

jeszcze miało się ten refleks,
i odrzuciłem go na sporą od­
ległość. Jak rąbnęło, to aż

wszystkie buki zadrżały, aje­
den nawet padł jak ścięty.
Zbiegli się zaraz wszyscy

okoliczni grzybiarze i nawet

chcieli mi wpieprzyć, że im

płoszę grzyby. Aja im zaczą­
łem spokojnie klarować,
choć sam roztrzęsiony by­
łem całkowicie.

— Przecież grzyby, to nie ry­
by, jak więc mogę je wam

spłoszyć — bełkotałem jak po­
szarpany.

— A to ty nie wiesz, że myje­
steśmy przesądni grzybiarze?
— zaczęli iść na mnie z kijami.

Dopierojakjeden z nich po­
tknął się na podobnym do

mojego — granacie — zrozu­
mieli, że nie ma żartów. I na­
wet mnie przeprosili.

Na zgodę wyjęli orzechów­
kę i nalali do szklanki. Moc­
na ci ona była, że mnie cał­
kiem zamroczyło. Z rozpa­

czy i zamroczenia zacząłem
zbierać co popadło. Miałem

więc w swym koszyku parę
muchomorów cytrynowych
i sromotnikowych, kilka tzw.

„szatanów”, a nawet grzybki
halucynogenne. Żeby jakoś
się poczuć — drogi mój panie
kierowniku — rozpaliłem
ognisko. Jak pan mnie zna —

bystry mój panie kierowni­
ku — mimo zamroczenia,
ogień rozpaliłem daleko od

lasu, a wcześniej miejsce to

okopałem saperką, którą za­
wsze biorę na wyprawy grzy­
bowe.

Gdy już ogień zapłonął,
z plecaka wyjąłem patelnię
turystyczną i zamierzałem

smażyć zebrane przeze mnie

grzyby. Właśnie wtedy prze­
chodziła obok mego ogniska
Sylwia Anastazja Przepiórka,
więc ją zaprosiłem. Trochę
się broniła, ale jednak dosia­
dła się do mnie. I nagle okoli­
cę przeszył krzyk okropny.
To dwojga imion Przepiórka
wrzeszczała okrutnie.

— Ty matołku Słowiku!
Chcesz mnie otruć! Ty wred­
ny padalcu! Myślisz, że ci się
uda...

Zacząłem więc ją przepra­
szać, bo od tego krzyku Prze­
piórki zamroczenie mnie pu­
ściło. Zobaczyłem, że przygo­
towuję potrawę z najbardziej
jadowitych grzybów. Z tego
wszystkiego zgasiłem ognisko
i zaprosiłem uroczą Sylwię
Anastazję Przepiórkę, która
mi życie — a przy okazji i so­
bie—uratowała.

Jakież było moje zdziwie­
nie, gdy w restauracyjnym
przybytku najwyższej katego­
rii jako specjalność zakładu

zaproponowano granat po
chłopsku w sosie własnym.
Wiedziałem, że dłużej już nie

wytrzymam i lak też się stało.

Dlatego proszę mi wybaczyć,
że piszę do pana — szachetnie

urodzony mój panie kierow­
niku — z kliniki psychiatrycz­
nej. Trochę granatowy, ale za­
wsze życzliwy

Hieronim SŁOWIK

KAŻDY CAR MA SWÓJ CZAR

Lato
Letnim kwiatom nic nie trzeba

Tylko pszczół
By im głowy nie spadały
Miodem w dół

By się barwy nie mieszały
By szypułki mocno stały
By po łąkach
W rosy dzwonkach

Wciąż radośnie kwitło kwiecie

A nam ludziom

Wciąż konkrety są potrzebne
Figli-migli niepoważnych
Za nic w świecie

Nam, niech latem,
Wierz mi, Stary
Z świerków srebro
Z kwiatów złoto
A na grządkach niech

zielenią się dolary

Bez urlopu\
Pamiętam niegdysiejsze lata. W upał

obowiązywało hasło: „Partia nie ma urlo­
pu”. Dzisiaj trzeba tylko liczbę pojedyn­
czą zamienić na teorię mnogości lub pró­
bować sformułować jakiś sylogizm, by
wyszło, że właściwie nikt nie ma urlpu,
nawet ci, którzyjuż się wybrali na waka­
cje. Nad jeziorami toczą się dysputy
wśród rybaków i wędkarzy: Oddać Toruń

czy wzywać na pomoc Ducha Kopernika.
Krzyżak zaciera ręce. Astrolodzy badają
gwiazdy. Jowisz wchodzi w koniunkcję
z Destrukcją, Venus zdziera z siebie ostat­
nie szaty. Czarnecki nie chce przeprawiać
się przez morze, Nowina-Konopczyna
przekracza ze skromną grupką pretorian
Wisłę, czyli polski Rubikon. Kości zostały

rzucone na plaże kilku nowych regionów.
Na zachodnich nasi zachodni unijni bra­
cia Germanie chcieliby wreszcie po swo­
jemu to uporządkować w myśl hasła:

„Niech unia zawsze Unia znaczy”. Na
wschodnich nasi wschodni bracia Słowia­
nie, zwłaszcza rosyjscy i białorosyjscy,
mają swoją koncepcję uszczelniania się
przed morskimi i drogowymi przypływa­
mi chorobliwych dla zdrowia psychiczne­
go spadkobierców idei Wielkiego Wodza
miazmatami.

Pomimo wakacji wciąż trzymamy palec
na pulsie, zwłaszcza, że inni trzymają go na

spuście czyli cynglu. Spokoju nie ma.

Och! Gdzie są niegdysiejsze wczasy!
Wiesław KOLARZWiesław KOLARZ

PREZYDENT BORYS JELCYN

Reporter „Kaduceusza” przy tym był!

Kobieta z zupą
— A więc to pani? Nie wygląda pani zbyt atrakcyjnie...
— To podbite oko? Mąż się troszkę zezłościł...
— Miał powody?
— On ma laki wrażliwy żołądek. Kiedy zjadł przesoloną zu­

pę, musiał musiał wypijać olbrzymie ilości wody. Wzięliśmy
nawet kredyt na zakup mineralnej. Nie pomogło. Pil i pil, po
całych dniach. W końcu przestał. Wtedy wziął się do bicia.

— To chyba nieprzyjemne, tak pokazywać się ludziom na wielkich

plakatach z podbitym okiem.
— Raz mnie tylko uderzył, ajuż po kilku minutach pojawiła

się komisja.
— Nie plicja?
— Komisja. Rozpytywali, od kiedy mąż pije i odjak dawnaje­

stem przez niego bita. Mówię, że uderzył mnie przed chwilą.
Jedna taka babka wzięła mnie na bok: „niechże pani przyzna,
że była bita latami. Mamy tu komisję z Europy, europejską,
z samymi Europejczykami. Wyjadą zawiedzeni. Powołaliśmy
właśnie nasz polski odpowiednik ciała do spraw bitych i by­
łych bitych kobiet, mamy biura, biurka, etaty... Co oni sobie
o nas pomyślą, z czym wyjadą do tej Brukseli?”

Uległam namowom. Wyznałam że bita bywałam od dawna,
konkretnie od zmążpójścia...

— Swoją drogą tak przesalać mężowi zupę... Trochę lania z tego po­
wodu nie zaszkodziło chyba?
— Ależ oczywiście! Przeszło mi, w ogóle teraz nie używam

soli. Spytałam kiedyś Henia dlaczego mnie okładał pięściami
a on tylko warknął: „bo zupa była za słona”. Miał prawo, jak to

mąż. Bije, znaczy że kocha...
Z pobitą kobietą.z plakatów

rozmawiał Zygmunt Szych.

PODMRO^BEM

PŁACZ WBifWY.

WSPOMNIENIE
KŁADKA NA LINACH JASKÓŁEK PORĘCZ W NIEBO

UBRANY W CHABRÓW SPŁOWIAŁY DRELICH

JESZCZE NIE MAM DWUDZIESTU LAT
KTOŚ WYBIERA Z RZEKI SREBRNE WIEŻE
W KOBIECIE OTWIERA SIĘ KIELICH ZMIERZCHU
PŁACZ RYBITWY BRODZĄCEJ W CHMURACH KAMIEŃ­

CA ŁOSKOT
OD CHŁODU GWIAZD JEJ USTA PIERZCHNĄ

JERZY HARASYMOWICZ
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Oficjalno nazwo brzmi: Placówko Wychowawczo „Przyjazny
dom" Ale tak naprawdę w niewielkim domku przy spokojnej kra­
kowskiej ulicy istnieje rodzinny dom dziecka. Jedyny w mieście.

Jego powołaniu towarzyszyło sporo emocji. Sprawq dwa razy
zajmowała się rada miasta Krakowa, bo część radnych nie mo­
gła pojqć jok dom może się nazywać rodzinnym, jeśli prowadzi
go kobieta nie dość że samotna, to jeszcze rozwiedziona.

Janina Szubryt, najwyra­
źniej dotknięta takimi wątpli­
wościami, odmawiała wszel­
kich dyskusji na ten temat.

Dopiero teraz zdecydowała
się porozmawiać z „Gazetą
Krakowską”. Ale o sobie mó­
wić nie chce. Jeśli — to o swo­
jej pracy, o dzieciach.

— One nie mają nikogo poza mną. Wiedzą, że dla mnie

są najważniejsze. To cement, który zastępuje związki krwi

Zawód - matka
Janina Szubryt opiekuje się

dziś ósemką dzieci. Mają od
siedmiu do osiemnastu lat.

Najstarsza właśnie zdała ma­
turę. Piątka wychowanych
wcześniej jest już samodziel­
na. Dwie dziewczyny wyszły
za mąż i wiele wskazuje na to,
że wkrótce pojawią się wnu­
ki. Dostaje od państwa pienią­
dze na utrzymanie dzieci, do­
mu i pensję. — Z zawodu je­
stem matką — śmieje się.

Szesnaście lat temu Janina

Szubryt trzymając za ręce
trzech chłopców w wieku

trzech, pięciu i jedenastu lat

stanęła na progu domu w

wiosce dziecięcej w Biłgoraju
na Zamojszczyźnie. Przyje­
chali spod Wałbrzycha, gdzie
malcy wychowywali się w tra­
dycyjnym, państwowym do­
mu dziecka. Teraz mieli zo­
stać rodziną.

Janina Szubryt miała wtedy
33 lata. Pochodzi z Limano­
wej. Była jedną z dwustu ko­
biet, które zgłosiły się do Mię­
dzynarodowego Stowarzysze­
nia Wiosek Dziecięcych z

nadzieją, że będą mogły zao­
piekować się kilkorgiem dzie­
ci pozbawionych naturalnych
rodziców.

- Nie potrafię wskazać ta­
kiej jednej chwili czy wyda­
rzenia, od którego się to za­
częło — mówi kobieta pytana
co skłoniło ją do wyboru tej
drogi życiowej. — Każdy
cheialby zrobić w życiu coś

wartościowego — dodaje po
zastanowieniu.

Rewolucja w życiu

Gdyby tak doszukiwać się
przyczyn takiego wyboru, to

być może trzeba odwołać się
do chwili, kiedy Janina Szu­
bryt straciła matkę, która
zmarła, schorowana w wyni­
ku wojennych przeżyć, gdy
dziewczynka miała zaledwie

pięć lat. — To chyba może być
to — zastanawia się — Matka
nie żyła, ojciec ciężko się roz­
chorował. Rodzina zrobiła

wielką naradę. Ciotki i chrze-

Tydzień w dwóch zdaniach

Wczoraj z klubu parlamentarnego AWS wystąpili posłowie Rodziny Polskiej.
Klub AWS, któty w momencie powstania liczył 201 członków, dziś liczy tylko 196.
Jednocześnie posłowie ZChN nie wzięli udziału w czwartkowym posiedzeniu klu­
bu AWS. Czyżby następna secesja i rozpad AWS?

Andrzej SZKARADEK, po­
seł AWS z Nowego Sącza:

— Sprawa ZChN to coś in­
nego, niż Rodzina Polska. Ci
ostatni od początku zakłada­
li, że po „zabraniu się” do

Sejmu z AWS założą własny
klub. Ich argumenty są ab­
surdalne. Jakoby nie dopil­

stni ustalili, kto kim z nas się
zajmie. I przeżyliśmy ten bar­
dzo trudny okres normalnie,
bez odwoływania się do po­
mocy państwa. Dzisiaj, gdy
rodziców dotykają różnego
rodzaju nieszczęścia, takie sy­
tuacje zdarzają się bardzo
rzadko.
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Skończyła technikum eko­
nomiczne, biegała na nartach
w Limanovii, później zaczęła
pracować w klubie jako głów­
na księgowa. Przeszła też

przez małżeństwo. Trwało
krótko. Rozpadlo się z powo­
du różnic, ale nie charaktero­
logicznych tylko... ideologicz­
nych. To było na przełomie
lat 70. i 80. Dzieci nie było,
więc rozstanie specjalnie nie
bolało. Wtedy zdecydowała
się zrobić rewolucję w swoim

życiu. Najpierw próbowała
założyć rodzinny dom dziec­
ka w Zakopanem, ale długo
nic z tego nie wychodziło.
Wtedy ktoś jej powiedział o

dziecięcych wioskach. W Bił-

nowaliśmy sprawy Stoczni

Gdańskiej. A gdzie oni byli,
gdy my walczyliśmy o Stocz­
nię? Poza tym, jeśli odcho­
dzą, to niech zabiorą wszyst­
kich. Przecież w AWS pozo­
stał nadal ich lider, Jan Ma­
ria Jackowski. Jest przewo­
dniczącym komisji d/s me­

goraju spędziła piętnaście
lat.

Będziesz moją mamą?

Najbardziej niesamowite są
chwile, gdy kobiety jadą do
domu dziecka, by odebrać

dzieci, którymi mają się opie­
kować. — Tego jeszcze niko­
mu nie udało się wyjaśnić, ale
na zasadzie jakiegoś instynk­
tu dzieciaki potrafią wybrać
kobietę. Dlaczego akurat tę, a

nie inną, która uśmiecha się
równie przyjaźnie i stoi obok?

Wybiera, a wzięte na ręce

mocno łapie za szyję i pyta:
Będziesz moją mamą? Wtedy
nawet najodporniejsi przyci­
skają mocniej dziecko do sie­
bie, by nie pokazać mu szklą­
cych się oczu.

Została więc mamą. Dzieci

przybywało. Każde miało za

sobą różne przeżycia. Nigdy
nie były to doświadczenia ła­
twe. Niektóre trafiają do jej
domu pełne nienawiści dla

swych rodzonych matek, cza­
sem obciążone genetycznie
skutkami nałogów natural­
nych rodziców. Wiele z nich
nie doświadczyło niczego do­
brego. Nie wiedzą nawet, że w

domu można spędzić spokoj­
ny wieczór.

diów, więc może mu trochę
żal opuścić taką synekurę.

Z ZChN jest inny problem.
To trudny koalicjant, ale ra­
czej nie zanosi się na ich odej­
ście. Prawdopodobnie poszło
o sprawę min. Czarneckiego.
Podobno byłajuż gotowajego
dymisja, ale premier Buzek w

— Początkowo nie chcialam
nic wiedzieć o ich przeszłości.
Wydawało mi się, że tak będzie
lepiej, każde z nich będzie dla
mnie jak czysta kartka papie­
ru, zacznie tu od początku.
Szybko okazało się, że nie jest
to możliwe. Musiałam je przy­
jąć takie jakie były, powolutku
uczyć życia w rodzinie i odpo­
wiedzialności za nią. Dziecko
nie musi zasługiwać na matkę.
Ona mu się należy — mówi z

przekonaniem Janina Szubiyt.

Przyjazny dom

Po piętnastu latach zdecy­
dowała się wraz z całą szóstką
dzieci odejść z Biłgoraja.

— Wioski to była bardzo mą­
dra idea. Według niej samot­
ne kobiety miały się opieko­
wać wojennymi sierotami,
mieszkając w specjalnie zbu­
dowanych kompleksach bu­
dynków, zapewniających
wszystko co niezbędne do wy­
chowania dzieci. Kobiety mia­
ły być samotne dlatego, aby
bez reszty mogły oddać się
wychowywaniu dzieci. Ja wła­
snych też nie mam. Z wyboru.
Żeby te, którymi się opiekuję
nie czuły się w żaden sposób
zagrożone — tłumaczy.

Każda ideajednak kostnieje
po latach. Także wioska w Bił­
goraju, która według Janiny
Szubryt, nie obroniła się przed
zbiurokratyzowaniem. Posta­
nowiła więc stamtąd odejść.
Chciala też skorzystać z no­
wych przepisów, które pozwa­
lają zakładać rodzinne domy
dziecka i zapewniają im finan­
sowanie. Wprowadzono je,
gdy obliczono, że takie domy
są o wiele tańsze niż tradycyj­
ne wielkie domy dziecka i o

wiele lepiej wypełniają swoje
funkcje. Wybrała Kraków, bo

tutaj takiego domu wcześniej
nie było, a poza tym ma tu sio­
strę i do Limanowej niedale­
ko. Tam nadal mieszka rodzi­
na, która kibicuje i pomaga jej
w wychowywaniu dzieci.

— Ja się radnym nie dziwię
— wspomina kontrowersje, ja­
kie jej pomysł wywołał w ra­
dzie Krakowa. — W domu ro­
dzinnym powinien być ojciec.
Przydałby się moim dzie­
ciom. Wiele problemów było­
by łatwiej rozwiązać. Ale jest,
jakjest. Sytuacja naszej rodzi­
ny ustabilizowała się.

Jest więc sama z ósemką
dzieci, nad którymi opiekę
powierzyły jej sądy. „Przyja­
zny dom” działa też jako po­
gotowie opiekuńcze, do które­
go trafiają dzieci w chwilach

kryzysowych. Wyrzucone z

domów, albo z nich zabrane.

Uczy je wzajemnej solidarno­
ści, zaradności. Pomoc przy­
znana przez państwo jest wy­
starczająca. — Żyjemy skro­
mnie, razem planujemy wy­
datki, odkładam dzieciom

pieniądze na książeczki.
— One wszystkie tak na­

prawdę nie mają nikogo poza
mną. Z drugiej strony wiedzą,
że dla mnie są najważniejsze
na świecie. To cement, który
zastępuje związki krwi — do­
daje etatowa matka.

Marek BARTOSIK

ostatniej chwili się cofnął. To

zresztą niebezpieczny casus.

Generalnie przydałoby się ja­
kieś wyjazdowe posiedzenie
klubu, aby sobie pewne spra­
wy ułożyć, bo zaczynają się
dziać niedobre rzeczy.

Stefan NIESIOłOWSKI, po­
seł ZChN:

— Zjednoczenie było, jest i

będzie trwałym elementem
AWS. Nie ma więc problemu
obecności ZChN w AWS.

Oczywiście, AWS jest federa­
cją, więc od czasu do czasu

powstają kontrowersje. Ale

my tego klubu nie rozbija­
my. Op)
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Waśnie dziś...
Henryk Górski
- wyrzucony „za mury”

— Po 32 latach, nie z wła­
snej woli, dziś wyprowadzam
się z ul. Floriańskiej w

Krakowie. Teraz zamieszkam

poza murami miejskimi przy
ul. ks. Gurgacza. Zmieniam
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Annę Popiel
- pierwszy raz w Krakowie

Annę Popiel ma 17 lat i
mieszka w mieście Parma w

Columbia Station w stanie
Ohio w USA. Jest rodowitą
Amerykanką, której przodko­
wie wywodzą się znad Wisły.
Do Polski przyleciała poma­
gać w prowadzeniu zajęć zor­
ganizowanej po raz siódmy
Letniej Szkoły Języka Angiel­
skiego w Starym Sączu, której
działalność zainicjowali Jeny
i Frank Boroń ze stanu Ohio.

Dziś pierwszy raz w życiu
jedzie na wycieczkę do Kra­
kowa. Bardzo chce poznać
zabytki miasta, które przez
wieki było stolicą Polski.

Spróbuje dokonać porównań
z historycznym Wiedniem —

jedynym europejskim mia­
stem jakie już wcześniej

Krzysztof Glijer
- detonowanie niewypałów

Major Krzysztof Glijer, szef

dębickich saperów miał bar­
dzo pracowity miesiąc. Od

początku kariery sapera je-
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mieszkanie o metrażu pra­
wie 100 metrów na piętnasto­
metrowe. Nowy właściciel ka­
mienicy nie życzył sobie loka­
torów, którzy mało plącą.
Mam 73 lata i właśnie teraz

musiałem się rozstać z ulu­
bionymi meblami, fortepia­
nem i zbiorem obrazów. Na

Gurgacza zabieram tylko ka­
napę, telewizor i ukochanego
psa „Titę”. Żal mi Floriań­
skiej, ale Grzegórzki też mają
swój urok. Cieszę się, że nie­
spodziewanie dostałem po­
moc ze stronyjednej z kance­
larii adwokackich, dzięki cze­
mu, właściciel nie wyrzucił
mnie wprost na bruk.

(mas)
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zwiedzała. Zacznie od Wawe­
lu: komnat królewskich, ka­
tedry i smoczej jamy. Ma też
w planie Rynek, kościół Ma­
riacki oraz Uniwersytet Ja­
gielloński. Podczas weeken­
du zamierza także zwiedzić

kopalnię soli w Wieliczce.

(sś)

szcze nie znalazł wraz ze

swoimi podopiecznymi tyle
niewypałów co w lipcu. Wła­
śnie dziś transport przywie­
ziony wczoraj z Dębicy zosta­
nie zdetonowany na poligo­
nie w Nowej Dębie.

— Łącznie nazbierało się te­
go ponad 1500 sztuk min, po­
cisków, granatów i nabojów.
Wszystko to dziś unieszkodli­
wimy. Co miesiąc odwozimy
nasze znaleziska, to był re­
kordowy miesiąc. Do tej pory
mieliśmy po 300, 400 sztuk

niewypałów. (KF)
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— Jestem aktorem. Lubię li­

teraturę i wędrówki. Czy wyj­
dzie pani za mnie za mqż 26
marca przyszłego roku? — za­
pytał jq w połowie grudnia, po
kilku tygodniach znajomości.
Gdy zdziwiła się, dlaczego aku­
rat wtedy, odparł z właściwą
sobie otwartościq: w tym dniu
miałem brać ślub z mojq byłq
narzeczonq.

Ewa, nieco zmrożona, od­
parła, że się zgadza. Wtedy
usłyszała: w naszym wieku
trudno decydować o całym ży­
ciu. Proszę mi obiecać, że jeżeli
w trakcie małżeństwa spotka
pani kogoś, z kim zechce spę­
dzić resztę życia, powie mi pa­
ni o tym. Ale jeżeli będzie to nic
nie znaczqcy epizod, nie

chciałbym o tym wiedzieć. —

Proszę mi przynajmniej powie­
dzieć, jak pan ma na nazwisko
— poprosiła, gdy zaczął się że­
gnać.

Nocny tramwaj

— „Nie kochał, kto na pierw­
sze nie kochał wejrzenie” —

pan Jerzy przypomina znany

cytat z Szekspira. — Unasto
nie było uczucie od pierwsze­
go wejrzenia.

Zaczęło się w nocy z 12 na

13 listopada w tramwaju. —

Zwróciłem uwagę na miłą
blondynkę z zadartym no­
sem, która wsiadła przy dwor­
cu, z walizką — wspomina Je­
rzy.

Kiedy wysiadała przy Kar­
melickiej, zaproponował, że

pomoże nieść walizkę. — Bar­
dzo ciężka — powiedziała. —

To tym bardziej — nie ustępo­
wał.

Po drodze dowiedział się,
że Ewa studiuje na ASP i mie­
szka u cioci przy Alejach w

budynku zwanym trumną.

Do trzech razy sztuka...

Drugi raz zobaczył ją z

tramwaju, kiedy szła Karme­
licką. — Nie była piękna — mó­
wi Jerzy. — Piękna zrobiła się
znacznie później. Ale taka ja­
sna i promienna.

Trzeci raz spotkali się pod
Filharmonią. On miał dwa bi­
lety. Dla siebie i narzeczonej,
która nie przyszła. — Wiedzia­
łem już, że z naszej miłości
nic nie będzie. Zbyt wiele nas

różniło.

Zaproponował Ewie wolny
bilet. Po kilku dniach pomy­
ślał, że mógłby się nią bliżej
zainteresować. Poszedł więc
do „trumny” i poprosił cie­
cia o jakieś informacje. Po
krótkich targach dowiedział

się kim jest, kiedy się urodzi­
ła, jaki ma numer telefonu. I

zadzwonił... aby zapowie­
dzieć swoją oświadczynową
wizytę.

Kartka sprzed pół wieku

— Miałam już kilku mło­
dzieńczych narzeczonych, a

jednego całkiem poważnego
— śmieje się Ewa. — I na szczę­
ście byłam świeżo po rozsta­
niu z nim. Jadąc wtedy do
Krakowa zabrałam opasły
pięciotomowy słownik po­
trzebny do egzaminu. — Może
ktoś się trafi i pomoże — odpo­
wiedziałam, kiedy mama

martwiła się, jak sobie pora­
dzę. Po tym pierwszym epizo­
dzie napisała kartkę: „Mamo!
Spotkałam CZŁOWIEKA. Mo­
głabym z nim spędzić resztę
życia”. Ale i ona przyznaje, że

to nie była miłość od pierw­
szego wejrzenia. Raczej jakieś
wielkie zaufanie. Miłość przy­
szła potem.

Kiedy przyjechał do Często­
chowy, aby się oświadczyć,
mama zaraz się zgodziła,
choć wcześniejszym narze­
czonym była niechętna. — Ma­
mo, przecież go nie znasz —

dziwiła się Ewa. Jurek nigdy
tego nie zapomniał przyszłej
teściowej. Do końca jej dni ży­
li w wielkiej przyjaźni.

Kasa w uchu słonia

— Jerzy uwielbiał teatr —

mówi Ewa. — Mieszkaliśmy
tam, gdzie znalazł pracę. Naj­
pierw Katowice, potem Po­
znań. W 1952 r. urodziła się

Sabinka. Żyli z jednej pensji.
— Moja rodzina z majątku w

Łucku uratowała tylko to, co

najcenniejsze: życie — mówi

Jerzy. — Zaczynaliśmy z Ewą
od zera. Po powrocie do Kra­
kowa, kiedy na długie lata

związałem się z „Bagatelą”,
przez jakiś czas mieszkaliśmy
w piwnicy.

Miłość
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Ewa i Jerzy Krasiccy razem od 47 lat

na dwieście tysięcy kilometrów

Ale nawet wtedy pieniądze
nigdy nie były sprawą sporną.
— Z wyprawy do Afryki Jerzy
przywiózł skórę z ucha słonia

— wspomina Ewa. — Mama

uszyła z niej saszetkę, do któ­
rej wkładaliśmy pieniądze.
Bo i ja zaczęłam pracować w

szkolnictwie ucząc plastyki.
Wszystkie wydatki ustalali­
śmy wspólnie, ale picczę nad
uchem słonia sprawował Je­
rzy. Ja zbyt łatwo wydawałam
pieniądze.

Pięć razy dookoła świata

Przebyli razem, przez po­
nad 50 krajów, ponad 200 ty­

sięcy km. Wspólnie spędzane
wakacje to był prawie rytuał.
Cały rok metodycznie i dro­
biazgowo planowali, co i jak.
Tylko trzy razy Jerzy wyjechał
bez niej. Do Mongolii, do Ro­
sji i do Afryki. — Wspólna wy­
prawa to znacznie większe
przeżycie — twierdzą. — Moż­
na się dzielić doświadczenia­

mi, spostrzeżeniami. To nas

ogromnie zbliżało.
Ich mieszkanie to zbiory

trofeów z całego świata, gdzie
muszle z wszystkich prawie
mórz i oceanów sąsiadują z

ziołami i kwiatami wszyst­
kich stepów. Jest wśród nich

gałązka najgrubszego drzewa
świata o średnicy 15 m, które­
go nazwa „Sabino” brzmi pra­
wie identycznie jak imię ich

zmarłej córki.

Bardzo smarkaci oboje

— Byliśmy bardzo smarkaci

biorąc ślub — mówi Ewa. —

Wszystkiego uczyliśmy się ra­
zem: życia, współżycia, pracy,
zarabiania. -- Mamy te same

zamiłowania, ale nieco inne

usposobienia. Jurek to san-

gwinik, ja flegmatyk. Hamo­
wałam nieraz jego zapędy, a

on dodawał mi energii. Przy
tym ja jestem taką optymist­
ką, że nieraz udało mi się wy­
ciągnąć go z jego katastrofi­
zmu. Jest nadwrażliwcem,
wszystko ogromnie przeży­
wa, odchorowuje, łatwo go
dotknąć. Czy majakieś wady?
Są niczym, w porównaniu z

zaletami.
Ich małżeństwo polegało

na wzajemnym wspieraniu
się. Nawet, a może przede
wszystkim, w chwilach naj­
trudniejszych. Mieli wewnę­
trzne przekonanie, że nie mo­
gą sobie zrobić zawodu. I że

szczęście każdego z nich pole­
ga na szczęściu drugiego. —

Omawiamy swoje plany arty­
styczne — mówi Jerzy. — Ewa

zasięga mojej opinii co do
swoich projektów tkanin. Ja

opowiadałem o rolach i po­
mysłach literackich. Współży­
liśmy na wielu poziomach. To
nas ogromnie łączyło. Która z

tych płaszczyzn była ważniej­
sza? Trudno wyliczyć. Istotne,
że razem osiągnęli 102 pro­
cent małżeńskiego szczęścia.
— Oczywiście, były jakieś pre­
tensje, ciche dni, drobne kon­
flikty. Tu Ewa zawsze była ła­
godniejsza — mówi Jerzy. —

Ale obydwoje potrafiliśmy po­
wiedzieć o jedno słowo za ma­
ło. I staraliśmy się, żeby nam

się udało to, co się udaje rzad­
ko komu. Myślę, że wypraco­
waliśmy pewną receptę do

powszechnego stosowania.
Pod warunkiem, że się pre­
zentuje pewien poziom —

uśmiecha się pan Jerzy.

Odjechać
od nieszczęścia

Wyjeżdżając do Stanów po
śmierci córki uciekali przed
rozpaczą. Przypuszczali, że

zostaną rok, dwa. Gdy przeje­
chawszy cały kontynent, za­
trzymali się na Hawajach,
zrozumieli, że ból jest w nich,
a ich miejsce to Kraków. To
właśnie tam, na plaży posta­
nowili, że wezmą na wycho­
wanie dotknięte nieszczę­
ściem dziecko. I tak pod ich
dachem znalazł się nowy do­
mownik, dwunastoletnia Bea­
ta. Dziś jej córka Dorotka jest
ich ostatnią wielką miłością.

— Moje trzy najważniejsze
osiągnięcia to napisanie
książki „Wielki ptak”, nasze

prawie pięćdziesięcioletnie
szczęśliwe pożycie i to, że kie­
dy Dorotka wołała mnie z

drugiego pokoju, a ja zapyta­
łem na co jej dziadek potrzeb­
ny, odparła z całą powagą: Jak
to na co? Do kochania!

— Oczywiście nie powiem
pani, czy kiedykolwiek sko­
rzystaliśmy z tego wentyla
bezpieczeństwa, jakie wyzna­
czyłem podczas oświadczyn,
bo to nie konfesjonał. Zresztą
najintymniejszy nawet pa­
miętnik ma swe nie do końca

wyjawione tajemnice. Ważne,
że po tylu latach nadal jeste­
śmy bardzo sobie bliscy i

szczęśliwi.
Maria ZIEMIANIN

Tomasz Szczypiński
- prezydent krakowskiej Izby
Przemysłowo-Handlowej
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— Jak co roku najważniejszy okres

mojego wakacyjnego wypoczynku
to rodzinny wyjazd na Kaszuby. Już
od piętnastu lat zabieram żonę Lu­
cynę i dzieci, i jadę z przyczepą
kampingową w jedno, upatrzone
przed laty miejsce w leśnej głuszy.
Tam w okolicach jeziora Wdzydze,
mam „swoje” maleńkie jeziorko,
które nie odkryte zostało jeszcze
przez innych turystów. Najbliższa
miejscowość leży 7 km od miejsca
naszego, prywatnego kampingu, a

prowadzą do niej bezdroża.
W tym roku pragnę spędzie tam

co najmniej dwa tygodnie. Na wię­
cej niestety nie pozwalają rozliczne

obowiązki zawodowe. Żona z 7-let-
nim synem Filipem zapewne zatrzy­

ma się tam na trochę dłużej. Ponie­
waż dwójka starszych dzieci — Kin­
ga i Wiktor staje się powoli dorosła,
zaczynają organizować sobie waka­
cje na własną rękę. W tym roku wy­
bierają się m. in. na letnie kursy ję­
zykowe do Francji i Niemiec. Ale i
tak obiecali, że odwiedzą rodziców i

młodszego brata na Kaszubach.
Obóz rozbijemy — jak zawsze —

nad samym brzegiem jeziora. Czas

będziemy spędzać na grzybobraniu,
pływaniu, jeżdżeniu na rowerach,
opalaniu się i długich spacerach w

ciszy, spokoju i z dala od cywilizacji.
(woko)

Jan Golba
- burmistrz Krynicy
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- Urlop chcę spędzić, przynaj­
mniej po części, w miejscach zaci­
sznych i niedostępnych. Wyjadę na

ten wypoczynek całkiem sam. Niko-

mu nawet nie mówię, gdzie i kiedy
będę. Pewne, że tydzień spędzam w

kraju. Przeznaczam go na aktyw­
ność fizyczną, nawet na grę w teni­
sa. Drugi tydzień to mały rajd po
Europie. Odwiedzę przyjaciół w

Niemczech, Francji i we Włoszech.
Nie powiem nawet bliskim u kogo i

kiedy będę, żeby uniknąć telefo­
nów. Na początek sierpnia mam

ustalone niezwykle ważne terminy
służbowe więc muszę znów być w

Krynicy. (sś)

Władysław Cicłiański
- prezes Zakładu Mrożonek

i Usług Chłodniczych Igloofruit
w Dębicy

— Swoje wakacje tradycyjnie spę­
dzam w rodzinnej miejscowości.
Wywiało mnie z niej do Dębicy, ale
rokrocznie w lecie do niej wracam.

Jest to Raba Niżna, przepięknie po­
łożona w Gorcach, w województwie
nowosądeckim. Cóż tam robię? Po­
magam mojemu ojcu w jego gospo­
darstwie rolnym przypominając so­
bie młode lata. Może w tym roku tra­
fię na żniwa, to będzie co robić i na

pewno nic będziemy się nudzić.
Czas wolny spędzamy z rodziną nad

Rabą. Taki wypoczynek w rodzinnej
miejscowości bardzo wysoko sobie

Moje wakacje
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cenię. Pozwala mi oderwać się od
wszelkich trosk i zmartwień w pra­
cy zawodowej. (aj)

Nina Repetowska
- aktorka Teatru

im. Słowackiego
i własnego Teatru Faktu

— Tego roku czekają mnie wspa­
niale wakacje. W sierpniu jak zwy­
kle będę w Bukowinie (moje ulu­
bione górskie wyprawy) skąd wyja­
dę na wycieczkę do Pragi. We wrze­
śniu pobędę nad polskim morzem,

gdzie nie byłam bardzo dawno, a

trochę jodu przyda mi się na gar­
dło (najważniejsze, że opiekę me­
mu kotu Rudolfowi Molierowi

gwarantuje serdeczny przyjaciel,
bo wszelkie hotele mogą go sfru­
strować). Potem nastąpi przerwa
na festiwal w Jeleniej Górze, gdzie
pokażę dwa spektakle. Lato

przedłużę sobie na październik
szaloną wyprawą do Tunezji w to­
warzystwie admiratora, kapitana
Żeglugi Wielkiej, ale nie polskiej...
Może znajdę chwilę czasu, by po-
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myśleć nad przysłanym mi przez
Annę M. Grabanię Richards z Tea­
tru Polskiego w Londynie scenariu­
szem nowego monodramu poświę­
conego Marii Pawlikowskiej-Jasno-
rzewskiej. (J.R.)
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O tym, że skradziony samo­
chód na ogół można odzyskać
wie dzisiaj każde dziecko. Każ­
dy ma też świadomość, że po­
szukiwanie i odzyskiwanie
skradzionych samochodów
nie jest, niestety, mocną stro­
nę naszej policji.

takt”. Ów kontakt, to na ogół
młody człowiek mający rozle­
gle znajomości w półświatku.
Gdy obieca, że „rozejrzy się”,
możemy być prawie pewni,
że powrót naszego auta na

parking, to tylko kwestia cza­
su i pieniędzy. Oczywiście by­
wa i tak, że nasz pośrednik
jest zwykłym naciągaczem,
który pobierając okup za

odzyskanie samochodu nie
ma zielonego pojęcia, gdzie
auto się znajduje, ale postano­
wił nabić kabzę naszymi pie­
niędzmi i powiększyć straty
wynikłe z kradzieży. Można

oczywiście powiadomić poli­
cję, że otrzymaliśmy propozy­
cję zapłacenia za odzyskanie
auta i liczyć, że współpraca
się opłaci. Czasem się opłaca,
a czasem nie. Decyduje los.

właściciele zdążyli zarejestro­
wać swoje autka w odpowie­
dnim urzędzie. Jak każę trady­
cja, wkrótce polem policja
umarzała postępowanie z po-
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Kontakt
Mówiąc brutalniej, spraw­

ność stróżów prawa w tym
względzie jest niemal zdarze­
niem losowym. Tylko wyjąt­
kowo szczęśliwy traf może

sprawić, że skradzione nam

auto odnajdzie się w złodziej­
skiej dziupli jeszcze przed de­
montażem, lub wpadnie w

drodze na przejście graniczne
przy rutynowej kontroli dro­
gowej. Szczęściu trzeba więc
pomagać i możliwie szybko
po kradzieży „znaleźć kon-

On także sprawia czasem, że

wpadają w ręce policji rów­
nież ludzie trudniący się po­
bieraniem haraczy.

Właśnie wpłynął do sądu
akt oskarżenia przeciwko sze­
ściu panom z Podhala zajmu­

jących się tym intratnym pro­
cederem. bez wątpienia za ich

przyczyną ginęły samochody
renomowanych firm — audi,
mercedes, plymouth, vol-

kswagen. Były i znikały, na

ogół krótko po tym jak ich

wodu nie wykrycia sprawców
kradzieży. Poszkodowani szu­
kali na własną rękę i znajdo­
wali „kontakt”. Ustalano staw­
kę, kasowano gotówkę i autka

się odnajdywały. Za plymou-
tha grand woyager właściciele

zapłacili 15 500 zł, za merce­
desa 11 tys. zł, za bmw 520 tyl­
ko 6 tys. zł, za audi 100 kolejne
8 tys. zł, za mercedesa sprinte­
ra— 250 dolarów. I tak uzbie­
rało się w sumie ponad 67 tys.
złotych. Przyznać trzeba, że

panowie nie byli zdziercami.
Autka, które dzięki nim „wró­
ciły” do ludzi warte były po­
nad 277 tys. zł. Przyznać też

trzeba, że dotrzymywali sło­
wa. Kto płacił, odzyskiwał sa­
mochód. Problem w tym, że
ich działalność potraktowano
jako pracę w zorganizowanej
grupie przestępczej. Dobrze

zorganizowanej i dobrze opła­
canej. A że jeszcze skradzione
mienie czyli samochody były
znacznej wartości, zanosi się
na ładny wyrok. A tak pięknie
im szło...

Konstanty MIGDAŁ

Dwa razy obejrzałam ten film — bo nie chcia-
łam być niesprawiedliwa, odrzucając go może

zbyt zdecydowanie „za pierwszym razem", wte­
dy zresztą, gdy niemal wszyscy widzowie Festi­
walu Polskich Filmów Fabularnych w Gdyni też

go odrzucili.

Niestety, nadal jestem jego zdecydowaną
przeciwniczką. Jest w nim bowiem jakiś de-

ENGLERT) wprawdzie cały czas przed nami

wije się w męce i „szaleje”, a czyni to zachwy­
cająco, albowiem postać jej odgrywa jedna z

najpiękniejszych naszych aktorek, czyli
AGNIESZKA WAGNER (na zdj.), ale patrzymy
na to całkowicie na zimno. Może dlatego, że
za dużo tu „estetyki”, ładnych ujęć, dobrych
charakteryzatorów? Albo może i dlatego, że

Ciemna strona Wenus
o
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Pogoda a zdrowie

0 wiele łatwiej znosimy upa­
ły, jeśli wieje wiatr, padają
dość często przelotne deszcze
i możemy wyjechać z miasta,
Klimatyzacja ciągle uchodzi za

luksus, co możemy rekompen­
sować sobie instalując elek­
tryczne nawilżacze powietrza i

jonizatory, znakomicie popra­
wiające nasze samopoczucie i

kondycję fizyczną.
W naszych mieszkaniach

(przeważnie budowanych z

wielkiej płyty, odbiegających
od standartów ekologicznych
itd.) często szukając odrobiny

pracę jelit, odtruwa i oczy­
szcza organizm. Produkty bo­
gate w błonnik to np. płatki
owsiane, kukurydziane,
pszenne, orzechy, migdały,
soja, fasola, groszek, soczewi­
ca, słonecznik, sezam, pełno-
ziarnisty chłeb razowy, zielo­
ny ogórek.

Musimy dużo pić. Najlepiej
niegazowaną wodę mineral­
ną, owocowe i warzywne so­
ki, kefir, maślankę, jogurt,
biały i czerwony barszcz, na­
pój chlebowy, zsiadłe mleko,
zieloną i czarną herbatę...

Aby nasz organizm dobrze zniósł upały
powinniśmy wypijać 2-3 litry płynów dziennie

Upał!!!

niem UV i... skażeniem środo­
wiska! Usuwa złe tłuszcze i to­
ksyny, obniża poziom chole­
sterolu i ciśnienie tętnicze.
Same zalety. Zielonej herbaty
nie powinno się słodzić i zale­
wać wrzątkiem — temperatu­
ra wody powinna mieć około
80 st. C. Pić mogą ją nawet

niemowlęta.
Aby nasz organizm dobrze

zniósł upały powinniśmy wy­
pijać 2-3 litry płynów. Znako­
mitym uzupełnieniem mogą
być też herbatki ziołowe, do­
starczające minerałów, pek­
tyn i aminokwasów (np. ru­
mianek, róża, krwawnik, ko­
per włoski, brzoskwinia, awo-

kado, kiwi, owoce i daiy lasu).
Należy pić preparaty zawiera­
jące mikroelementy i biopier-
wiastki.

Chorzy, szczególnie w

upalne dni powinni rygory­
stycznie przestrzegać zaleceń
lekarskich (cierpiący na serce

mierzyć regularnie ciśnienie

krwi).
Grażyna NOWAK

nerwujący fałsz „koncepcji”. Jakby wymyślo­
ny został „przy biurku” i dlatego raz za razem

wygląda na obraz nieprawdziwy psycholo­
gicznie, wydumany treściowo, histeryczny w

swojej emocji, a nawet niespodziewanie zbyt
snobistyczny w ustawieniu całej opowieści, co

tym bardziej
wzmacnia od­
czucie posługi­
wania się zale­
dwie stereotypa­
mi, z których
ma wynikać tzw.

głęboka prawda
życiowa, że za­
zdrość jest ciem­
ną stroną miło­
ści.

Oczywiście,
może i jest. Zre­
sztą nie chodzi
w tym filmie o

to, by tę prawdę
udowadniać, ale
o to, by ją poka­
zać. A więc dla
nas ewentualnie
może być ważne

czy artystyczny
sposób przedstawienia takiego tematu potrafi
wyzwolić w odbiorcyjakieś emocje ijakieś po­
czucie prawdy, czy też nie. A wszystko po­
trzebne jest przecież po to, by gdzieś, w któ­
rymś miejscu opowieści, z kimś lub z czymś w

takiej fabule jednak się utożsamić. Tym bar­
dziej że sztuka — i ta wielka, i ta mniejsza —

już sporo podobnych „głuchych” i przerażają­
cych emocji wspaniale przedstawiła, czego
najdoskonalszym przykładem był oczywiście
Szekspirowski „Otello”. Ten tytuł nie pojawia
się tu przypadkowo, albowiem właśnie cytat z

tego arcydzieła stanowi motto filmu: „Strzeż
się zazdrości, zielonookiej bestii, co żre swe

ofiary i drwi z nich zarazem”.

Niestety, próżno by oczekiwać w tym przy­
padku wielkich uzasadnień dla takich wła­
śnie wielkich emocji. Młodziutka i piękna żo­
na sławnego, dużo starszego od niej artysty,
dyrygenta (w tej roli wciąż dekoracyjny JAN

takie to wszystko wydumane? A może wszyst­
ko obojętnejest i dlatego, że nawet i taki wzię­
ty z powietrza opis nudy też powinien być in­
teresujący? Bo jest to ewentualnie portret nu­
dzącej się kobiety, która z nudów właśnie i z

absolutnego, niczym nieuzasadnionego nie­
róbstwa wpro­
wadza się w stan

choroby umysło­
wej? Oczywiście,
i pani Bovary
także z nudów

wymyślała sobie
różne uczucia,
ale przynaj­
mniej Flaubert

potrafił rzecz ja­
koś jednak za­
równo psycholo­
giczniejak i spo­
łecznie uzasa­
dnić. Reżyser i

scenarzysta RA­
DOSŁAW PIWO­
WARSKI nicze­
go-jaksięwy-
daje — nie chciał
uzasadniać. Wy­
myślił wszystko

i słusznie założył, że rzecz powstała „dla kino­
manów” — i kinomanom właśnie powinna się
odpowiednio „kojarzyć”. Zresztą nie krył się z

tym skojarzeniem, bd podobno i aktorów

wprowadzał w nastrój, pokazując im te filmy.
A mianowicie „Wstręt” Polańskiego i „Pięk­
ność dnia” Bunuela.

Wygląda więc na to, że reżyser Piwowarski

po prostu zapragnął zostać Polańskim i Bunu­
elem — i to najlepiej równocześnie i odpowie­
dnio się do tego przygotował. I pewnie słu­
sznie to wymyślił, bo przecież jeśli człowiek
sam sobie nie wyznaczy celów wysokich, to

nikt za niego tego nie zrobi. A więc zrobił. I je­
szcze sam sobie stwierdził, że jest dumny z te­
go filmu. Nam więc pozostajejuż tylko cieszyć
się urodą aktorów, których kamera tak ładnie

potrafi fotografować! (Brawo nasz dekoracyj­
ny PAWEŁ DELĄG, niegdyś z krakowskiej
PWST!)

chłodu robimy „przeciąg”, aby
zapewnić szybką wymianę po­
wietrza. Jest to dobra metoda,
pod warunkiem, że sami nie

narażamy się na przeciągi
(najszybszy sposób na przezię­
bienie, a nawet zapalenie
oskrzeli lub płuc). Pijemy zim­
ne napoje, jemy schłodzone

desery, ciasta, lody, by potem
wypić ulubioną kawę lub go­
rącą herbatę. Takich gwałto­
wnych różnic temperatur
nasz organizm nie jest w sta­
nie znieść (dolegliwości żołąd­
kowe, bóle głowy, gardła itd.).

W upalne dni nasza dieta

(bez względu na wiek) powin­
na być lekkoslrawna, bogata
w błonnik, warzywa, owoce,

soki, mikroelementy i bio-

pierwiastki. Należy zrezygno­
wać z produktów ciężko-
strawnych i wysokokalorycz­
nych: cukrów i Huszczy. Jeść

mało, ale za to często, nie za­
pominając o przyjmowaniu
odpowiedniej ilości płynów
oraz pokarmów bogatych w

błonnik, który jest nie tylko
znakomitym wypełniaczem
żołądka i zmniejsza uczucie

głodu, ale ma ogromne zalety
dietetyczne m. in.: pobudza

Sok pomidorowy ma wiele
witamin i mikroelementów
oraz cenny potas, działanie

aseplyczne — korzystnie
wpływa na układ trawienny i

skórę. Sok marchwiowy, bo­
gatyjest w witaminę A, poma­
rańczowy w witaminę C

podobniejak sok z czarnej po­
rzeczki i atonii. Jabłkowy, re­
guluje przemianę materii,
usuwając szkodliwe jej pro­
dukty, ułatwia trawienie. Se­
lerowy: regeneruje siły i
odmładza.

Znakomita jest zielona her­
bata. Już pięć tysięcy lat temu

chińscy medycy pisali o niej
jako o napoju... życia, eliksi­
rze młodości, napoju regene­
rującym siły, wzmacniającym
serce, działającym przeciw-
miażdżycowo i uspokajająco;
usuwającym senność i zmę­
czenie, oczyszczającym krew,
działającym... regenerujące
na mózg. Zielona herbata ma

wiele składników mineral­
nych i witamin (prowitaminę
A — karoten, witaminy: C, BI,
B2, K), przyspiesza przemia­
nę materii. Jej liście bogate są
w tzw. polifenole, chroniące
skórę przed promieniowa-
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Horoskop
Księgi
Przemian
(od 25 do 31 lipca 1998)

• BARAN (21 III-20 IV)

Wiele ważnych
spraw może roz­
strzygnąć się w tym
tygodniu. Nadmiar

energii, którą dys­
ponujesz musi być
racjonalnie rozdy­
sponowany, gdyż napięcia wewnątrz Ciebie
i w świecie zewnętrznym mogą spowodo­
wać, że sprawy których nie umiałeś rozwią­
zać, wrócą po raz drugi ze zdwojoną siłą.
Uważne działaj we środę i czwartek.

• BYK (21 IV-21 V)

Przed dwu laty odwie­
dziłam trzy polskie ro­
dziny z Kazachstanu,
które zamieszkały w

gminach: Niepołomice i

Świątniki Górne, Wtedy
jeszcze Rupetowie, Ka-

mińscy i Krystyna Ko­
nopko chętnie pokazy­
wali się w mediach. Li­
czyli, że w ten sposób
nagłośnią problemy
związane z legalizacją
ich pobytu w ojczyźnie.
Dziś nie mają już takich
złudzeń. Marzą tylko o

świętym spokoju.

liceum nikt w telewizji nie zoba­
czy. Chce mieć to, co one. Spokój.

Pani Nina wyciąga z szafki tecz­
ką pełną artykułów, podpisanąje­
szcze po rosyjsku „presa”. Przez

ponad dwa lata pobytu w Polsce
uzbierało się ich kilkadziesiąt.

— No proszę zobaczyć. Tu repor­
taż o naszej rodzinie. Tu wywiad
ze mną, a tu z mężem. Nasi znajo­
mi śmieją się, że jesteśmy gwia­
zdami. Jak aktorzy albo piosenka­
rze. No bo gdy w telewizji mówią
o Polakach z Kazachstanu, to za­
wsze pokazują ten sam fragment.
Nasze powitanie. Potem rozdzwa-

niają się telefony. W słuchawce

słyszę: Ninka włącz szybko telewi­
zor, znowu jesteście. Ale proszę

Może być Ci
trudno podjąć inte­
ligentną decyzję w

wielu ważnych
sprawach. Tempo
wydarzeń w świe­
cie zewnętrznym

może przeróść stan Twojego systemu ner­
wowego. Nie pozwól aby emocje i schematy
z przeszłości opanowały Twoje myślenie.
Sprawy uczuciowe rozwijać się mogą zbyt
wolno. Nie należy się tym zbytnio martwić,
gdyż mają szansę być bardziej ugruntowa­
ne. Urodzeni w I dekadzie powinni bardziej
zadbać o swoje zdrowie.

• BLIŹNIĘTA (22 V-21 VI)
Nadal trwa wiel­

kie pozytywne
przyspieszenie. Na­
tłok nowych idei i

spotkania z orygi­
nalnymi ludźmi

ułatwią decyzje do­

W centrum uwagi

— Co się zmieniło? Chyba stosu­
nek do dziennikarzy. Ciągle ktoś

prosi o rozmowę. Jak nie z gazety
to radia albo telewizji — śmieje się
Nina Rupetowa. — Óalej jesteśmy
jak jakieś zjawisko. Rozumiemy
tę ludzką ciekawość. I dla nas też

jest ważne by być no... Jak się to

mówi? Pomóż mi Wiktor!
Pani Nina kieruje prośbę w

stronę siedzącego obok męża.
— Na topie — błyskawicznie

podpowiada Wiktor Rupeta.
— No właśnie. Ale chwilami je­

steśmy zmęczeni. Tym nieustan­
nym powrotem do przeszłości.
Nasza córka Ksenia, to nawet wy­
chodzi z domu, jak przyjeżdżają
dziennikarze i fotoreporterzy.
Dlaczego? No, bo jej koleżanek z

tyczące nagłych i pozytywnych zwrotów w

sprawach uczuciowych i zawodowych. Uła­
twienie w kontaktach zagranicznych i możli­
wość współpracy z ludźmi o odmnienych, ale

twórczych poglądach. W poniedziałek i we

wtorek otrzymasz nowy impuls do działania.

• RAK (22 VI-22 VII)
Harmonijny

układ Jowisza

otworzy szereg no­
wych rozwojowych
możliwości szcze­
gólnie dla urodzo­
nych w III deka­

dzie. Urodzeni w II dekadzie powinni uwa­
żać na zranienia tak psychiczne, jak i fizycz­
ne. Urodzeni w I dekadzie mogą spotkać bli­
ską sercu osobę. Dzięki stateczności i cier­
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pliwości w odpowiednim momencie zabły-
śniesz na forum publicznym. Regeneracja
zdrowia przyczyni się do ułatwionych kon­
taktów z płcią przeciwną.

• LEW (23 VII-22 VIII)
Twoje myśli bę­

dą krążyć wokół

interesów, oraz

wynajdywać naj­
rozmaitsze działa­
nia, aby dać wyraz
wewnętrznym im­
pulsom i rozwinąć je w pożyteczną działal­
ność. Pojawi się duża szansa rozszerzenia

kręgu przyjaciół. Urodzeni w I dekadzie ma­
ją szansę wyjechać za granicę. Dzisiaj i jutro
warto działać ostrożniej. Nowe impulsy w

przyszły piątek wprowadzić Cię mogą na

nową drogę rozwoju.
• PANNA (23 VIII-22 IX)

Nie rozpamiętuj
przeszłych wyda­
rzeń, gdyż czas ko­
smicznych napięć
minął. Sprzyjać Ci

będzie regeneracja
fizyczna pod wa­
runkiem, że zmie­

nisz dietę. Śmiało kontaktuj się z jak naj­
większą ilością ludzi pozytywnie nastawio­
nych do świata. Sprawy uczuciowe zaczną
nabierać nowych kształtów. Dzisiaj i jutro —

pomyślny czas dla wprowadzenia nowych
elementów w Twoje życie. Działaj elastycz­
nie w poniedziałek i we wtorek.

Tuż decyzje zapadły, urlopy
I zorganizowane, lub są w

trakcie. Można poruszyć temat

niewygodny. Nikomu nie zaszko­
dzę, żadnego małżeństwa nie roz-

biję, awantury domowej nie wy­
wołam.

Problem bywa na ogół aktual­
ny od marca. Wtedy mniej więcej
normalni ludzie planują i oma­
wiają wakacje. Gdzieniegdzie
fruwają talerze, trzaskają drzwi,
podniesione głosy walą w sufit.

Gdy dodatki specjalne do ga­
zet, reklamy, ogłoszenia drobne,
afisze zaczynają skakać nam do
oczu i zadręczać swoimi jedynie
atrakejnymi ofertami wakacji po­
cząwszy od Seszeli aż do pobytów
agro w towarzystwie świnek, gę­
si, konia i kur — zabawę czas za­
cząć. Ceny? Pieniądze? Wybór
miejsca? Ten problem rozwiązuje
się sam. Czyni to za nas portfel
oraz zadawnione nawyki. O to,
czy jechać nad morze, jeziora łub

góry nikt się zazwyczaj nie użera.
O cóż więc idzie przeważnie?
A o to, czy rozkuć kajdanki wią-

żące pary małżeńskie czy też je
zostawić.

Jechać RAZEM czy OSOBNO?!
RAZEM jeżdżą zazwyczaj pary

z małymi dziećmi — łatwiej wte­
dy obrządzić i zabawić rozkoszne
maleństwa.

Jednak pary z dziećmi lokują
się poza moim postrzeganiem. W

Życie
pracę zgodną z wykształceniem.
Kształcą też dzieci. A co najważ­
niejsze — nie nastawiali się, że w

ojczyźnie będą opływać w dostat-
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Rupetowie jako jedna z pierwszych rodzin z Kazachstanu zamieszkali w

Polsce

napisać o tym delikatnie. Żeby
dziennikarze się nie obrazili.

Rupetowie wraz z rodzicami i

dwójką dzieci, jako jedna z

pierwszych rodzin, zamieszkali
w Polsce. Sprawiają wrażenie

wzorcowej rodziny. Mają dom,

kach. Że wszystko im się należy.
Być może dlatego ich tak poko­
chały media. Rodziną Kamiń-
skich ze Świątnik Górnych,
dziennikarze interesowali się na

początku pobytu. Wtedy gdy nie
miał kto ich przygarnąć. Ale gdy

wszystko się ułożyło, i mają
gdzie mieszkać, Kamińscy są za

to im wdzięczni. Krystyna Ko­
nopko z córką Marysią, tylko raz

podzieliły się z czytelnikami
swoimi rozterkami. Teraz trochę
żałują.

Bez luksusu

W kredensie w pokoju gościn­
nym Rupetów, takjak przed dwu

laty, stoją matrioszki. Tej namia­
stki rosyjskiej kultury jakby już
trochę mniej — bo dzieci znajo­
mych pogubiły. Pani Nina wyli­
cza nowe nabytki: telewizor ja­
pońskiej marki, czerwona kanapa
i lodówka.

— Wszystko kupiliśmy na raty.
Spłacamy je u znajomych, którzy
w naszym imieniu wzięli kredyt.
Bo my nie możemy. Przecież da­
lej jesteśmy obcokrajowcami —

żali się pani Nina. — Nie mamy
polskiego obywatelstwa.

W garażu stoi kilkunastoletni

popielaty fiat 125 p. Rupetowie
dostali go od kuzyna ze Świdnika.
Nie jeżdżą często, bo ciągle się
psuje. A benzyna też droga. Poza

tym składają pieniądze na re­
mont domu. Po obfitych de­
szczach podmokły ściany.

Krystyna Konopko, również
ma nowy telewizor. Też japoń­
skiej marki. Trochę lepszy niż u

Rupetów. Ma więcej cali. Kupiła
go za pieniądze, które zarobiła

jego jądrze mieszczą się małżeń­
stwa interesujące czyli konflikto­
we. Sprawy proste i jasne jak
słońce nie są przedmiotem mo-

ich felietonów. Zatem są nim pa­
ry bezdzietne lub takie, które zo­
stały już przez dzieci porzucone:
„mam już piętnaście lat i nie bę­
dę z wami jeździł”! „W tym roku
nie bierzcie mnie pod uwagę, bo

jadę pod namiot z chłopakiem”. I

cześć, bo jeśli się tym decyzjom

Piórem i szminką

agencję towarzyską, której się
dotychczas bał ze względów
zdrowotnych. Jeśli nawet... we­
dle żon jest to wiele mniej gro­
źne od Krynicy czy Międzyzdro­
jów, gdzie setki atrakcyjnie wy­
strojonych, uroczo uśmiechnię­
tych i nieraz zamożnych wdów,

Razem czy...
oddzielnie?
sprzeciwić i zmusić zbuntowane­
go małolata do wyjazdu rodzin­
nego, ma się urlop z głowy: dzie­
cię będzie stale naburmuszone, a

najednej wspólnej plaży umieści

się w grajdole z nowo poznanym
towarzystwem przynajmniej ki­
lometr od rodziców. Zamiast
dość bezpiecznego w końcu i hi­
gienicznego namiotu wejdzie z

partnerem dorywczym w kłujące
krzaki.

Nie jestem, nie umiem i być
nie chcę niczyim doradcą
ani też powiernikiem. Widzę się

jedynie w roli bezstronnej obser-
watorki i jako taka muszę stwier­
dzić, iż z reguły małżeństwa wlo­
ką się na urlopy RAZEM. Dlacze­
go? Bo tego domaga się kobieta.
Co się pilnuje, jest upilnowane.
Ilu mężów romansowało w czasie

samotnego urlopu? Wszyscy.
Wiedzę tę posiadają babki, matki,
siostry, sąsiadki i przyjaciółki.

Mężczyzna ustępuje dla świę­
tego spokoju, przysięgając so­
bie cichcem, iż po powrocie, te­
raz już na pewno, odwiedzi
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rozwódek, starszych panienek
czeka tylko, by naszego ślubne­
go zagłaskać pochlebstwami,
wystudiowanym seksem a cza­
sem i deszczem upominków.
Mają na to powiedzmy dwa ty­
godnie. Dość czasu, by usidlić
na stałe!

Fakt. Takich przypadków jest
sporo. Choć można by uznać, iż
małżonka powinna dać sobie

szansę pokazania się mężowi wy­
poczęta i zadbana, jednym sło­
wem w formie ewentualnych
konkurentek „Może spojrzy na

mnie świeżym okiem i na nowo

odkryje?”

Ten pomysł zaczyna być
ostro lansowany. Nie jest
zły, tylko że... jeśli ludzie mają

siebie wzajem po diurki w nosie
dość, nie wystarczy nowy kolor

włosów, krótsza spódniczka i
sztuczne rzęsy. Trzeba by zmie­
nić charakter, sposób bycia, na­
wyki i mentalność. Oczywiście,
głównie w codziennym życiu do­
mowym.

Chyba, że więź zasadnicza jest
tak silna, iż urlopowe rozstanie
nawet pełne pokus związkowi
nie zaszkodzi, przeciwnie, po­
zwoli docenić zalety partnera i

odświeży wzajemne uczucia.

Moje obserwacje z wielu miejsc
wakacyjnych układają się, jak
puzzle, w jeden i ten sam obra­
zek: na sali jadalnej, na przykład,
małżeństwa po pierwszym dzie­
sięcioleciu można bez pudla
wskazać palcem. Nie rozmawiają
z sobą wcale, patrzą na boki, ona

smętna, on rozkojarzony. Nieste­
ty-

No to już chyba naprawdę le­
piej się ODŚWIEŻYĆ, nawet za

cenę ryzyka, prawda?
Odpowiedzialności nie biorę.

Uprzedzam.
Krystyna KLECZKOWSKA
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od nowa
na sprzedaży mieszkania w Ał­
ma Acie. A poza tym nic nowe­

go- . . ,
— Długo nie miałam pracy więc

nie było mnie na nic stać. Żyłam z

oszczędności i miliona z opieki
społecznej. — Teraz jest ciężko,
ale ostatnio dostałam podwyżkę.
Może będzie lepiej.

Kamińscy żyją budowa domu.
Taki parterowy, z poddaszem i

piwnicą. Z tej piwnicy najbar­
dziej cieszy się pani Wałeria. Bę­
dzie w niej trzymać przetwory.
Pomidory, ogórki i kiszoną kapu­
stę. Jej małżonek ma już wizje
ogrodu. Z jabłoniami, gruszami i

czereśniami. Nie zabraknie też ja-

średnim wieku ciężko zaczynać
od nowa.

— Całe szczęście, że mamy pra­
cę. Przecież różnie mogło być. Je­
stem rusycystką. A takich tu na

pęczki — mówi Nina, etatowa pra­
cownica w niepołomickiej biblio­
tece.

Wiktor Rupeta bał się jednego.
Zasilania szeregów bezrobot­
nych. Na początku imał się każdej
roboty. Nawet stolarstwa.

— Nina mówiła, że żaden ze

mnie fachowiec. Że nie będę miał
wielu klientów — opowiada Wik­
tor Rupeta.

Tymczasem dostał prace w In­
stytucie Mechaniki Robotyki w

Ekonomicznej. Walentyna Ka­
mińska jest księgową w Krakow­
skiej Fabryce Mebli. Prowadzi
dział tapicerii. Ostatnio awanso­
wała. Leon Kamiński pracuje w

prywatnej zakładzie ślusarskim
w Świątnikach.

Na marginesie polityki
— Dzwoniłam do koleżanek z

pracy w Kokczetawie. Chciałam
załatwić nostryfikacje dyplomu.
A tu niespodzianka. Nie mo­
głam się dogadać. Brakowało mi

rosyjskich słów — mówi z lek­
kim akcentem pani Kamińska.
— Czasem z Leonem rozmawia­
my po rosyjsku. Ale bardzo
rzadko.

polsku. Odpowiada wtedy: Jak
mam nie mówić. Przecież jestem
Polką.

— Moje związki z kulturą
wschodu ostatnio się jednak za­
cieśniły. Oglądałam w TV „Kalinę
czerwoną”. Przypomniał mi

Szukszyn, w którym zaczytywa­
łam się w Kazachstanie. Odszuka­
łam na półce rosyjskie wydanie
„Opowiadań”. Przeczytałam —

opowiada Nina.

Wszystkie rodziny zgodnie,
twierdzą, że z Kazachstanem po­
łączone są tylko więzami krwi.

Są tam jeszcze siostry, bracia...,
którym co raz gorzej się wie­
dzie. Nie mają pracy. Żyją z le­
go, co urośnie w ogródku. Bez

Horoskop
Księgi
Przemian

• WAGA (23 IX-23 X)

W maju 1996 roku weszło w życie rozporządzenie wykonawcze do

ustawy o repatriacji z 1962 roku. Dzięki temu powracający z Kazach­
stanu otrzymują natychmiast polskie obywatelstwo. Przepis obejmu­
jejednak tylko tych repatriantów, którzy wrócili do kraju po 1996 ro­
ku. Tymczasem rodziny: Rupelów, Kamińskich i Konopków zamie­
szkały w Polsce jeszcze przed obowiązywaniem rozporządzenia.
Choćjuż ponad dwa lata temu rozpoczęli starania o zalegalizowanie
pobytu w ojczyźnie, to obywatelstwa nie mają do dziś. Opóźnienie
wiąże się z powtórnym załatwianiem tych samych formalności.
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Kamińscy mówią, że w Świątnikach jest im dobrze. Jedynie tęsknią za

krewnymi, którzy pozostali na łasce Kazachów

Jeśli jest to możli­
we postaraj się wy­
począć przed no­
wym, intensywnym
okresem. Twój sy­
stem nerwowy ule­
gnie wzmocnieniu.

Zycie będzie odbierane jako przyjemny prze­
pływ energii. Pojawi się możliwość poznania
tajników miłości. We środę i czwartek otrzy­
masz nowy impuls kosmiczny. Nie spiesz się
jednak z podjęciem nowych działań, póki
wszystkie sprawy nie będą załatwione.

• SKORPION (24 X-22 XI)

rzyn. No może ziemniaków za­
braknie. Bo chyba się na tej dział­
ce nic zmieszczą.

Zawodowe rozterki

Choć w Kazachstanie zostawili
dorobek życia, nie żałują, że są w

Polsce. Przyznają jednak, że w

AGH. Największe problemy ze

znalezieniem zatrudnienia miała

Krystyna Konopko. Po roku poby­
tu w Niepołomicach dostała wre­
szcie posadę w jednej z krakow­
skich galerii. Teraz za ofertami

rozgląda się jej córka Marysia, ab­
solwentka krakowskiej Akademii

Oli i Świetłanie Kamińskiej
nikt nie powie, że mówią z akcen­
tem. Ich polszczyzna pozbawiona
jest obcych naleciałości. „Ruskie­
go” już nie pamiętają. Podobnie

jak Ksenia Rupet.
Nina Rupctowa oburza Się, gdy

ktoś powiejej, że dobrze mówi po

widoku na przyszłość. Ale ta

przyszłość i w Polsce jawi się w

nieciekawych kolorach. Bo po­
wroty rodaków nikomu nie są
na rękę. No może tylko dzienni­
karzom.

Magdalena STRZEBOŃSKA

Fot. Anna Osełek

Osiągniesz dużą
łatwość w nawiązy­
waniu kontaktu ze

swoim życiem we­
wnętrznym, dzięki
czemu uda Ci się
zrealizować ważne

cele w świecie zewnętrznym. Podjęta praca
chociaż może być ciężka i wymagająca wysił­
ku, będzie opłacalna. Nadmiar energii ko­
smicznej może spowodować, że bez ctuzja-
zmu pojedziesz na urlop. Jeśli nie ma in­
nych wpływów planetarnych, wypoczynek
najlepiej zaplanować w 11 połowie sierpnia.

• STRZELEC (23 XI-21 XII)
Otrzymasz silną

stymulację dla ak­
tywności umysło­
wej. Bardzo dobry
czas dla spotkań z

ludźmi i dyskusji.
Planowane podró­
że mogą być bardzo ekscytujące. Wciąż prze­
żywasz wielką przemianę wewnętrzną. Od­
kryjesz w sobie nowe możliwości w spra­
wach związanych z zagranicą. W niedzielę i

poniedziałek możesz zacząć odczuwać brak
harmonii wenętrznej. W dniu dzisiejszym
zwiększy się twoja wilalność.

• KOZIOROŻEC (22 XII-20 I)
Wielkie szczę­

ście i małe szczę­
ście wzmacniają
się nawzajem. Jest
to doskonały czas

na kontakty towa­
rzyskie i społeczne.

Dzięki dobrej formie dasz poznać się ze swo­
jej najlepszej strony. Dążenie do pozytywnej
ekspansji obejmie harmonią wszystko doo­
koła. Jeśli jednak działać będziesz w sposób
mało elastyczny, okazać się może, że wytwo­
rzy się wokół Ciebie szereg napięć, których
rozwiązanie wymagać będzie porady do­
świadczonego człowieka.

•WODNIK (21 1-19 II)

A

— Przypomnij, ile to już lat śpie­
wasz dla swoich słuchaczy?

— „Wypłynąłem” na drugim Fe­
stiwalu Studenckim w 1963 r.

tystyczny. Środowisko „Piwnicy”
pomogło mi uświadomoć sobie na

czym polega moja odrębność. Ale
i ja wniosłem tu w swoim czasie

swój kolor.

— Masz na koncie 10 tomików poe­
zji. Robisz rozgraniczenie na wier­
sze i teksty piosenek?

— Bezwzględnie tak. W pew­
nym momencie decyduję, że to

będzie tekst piosenki i wtedy ina­
czej go konstruuję. Ponieważ pi-
szę też muzykę od razu narzucam

taką formę, którą łatwiej będzie
mi dopełnić dźwiękiem. Tekst do

śpiewania musi być bardziej
przejrzysty, bez skrótów myślo-

wająco aktualne. Przyjemność od­
nalezienia kogoś myślącego po­
krewnie, tak bliskiego w odczu­
waniu i osądzaniu świata, i to tak

dawno, jest wielkim magnesem.
Wydaje nam się, że najważniejsze
jest to, co odkrywa się dzisiaj.
Tymczasem wystarczy przyjrzeć
się Kochanowskiemu. Wszystko
zostało powiedziane. Trzeba jed­
nak samemu dojrzeć, aby doce­
nićjego pełnię i klasę.

— Czyli człowiek jest niezmienny?

— W zasadniczej warstwie tak.

Zmieniają się dekoracje, środki

wyrazu. Zasadniczy mecz jest ten

sam. Jest się szczęśliwym lub nie,

Sam sobie mistrzem
— To znaczy, że obchodzisz w tym
roku 35-lecie pracy?

— Nawet tego nie spostrzegłem.
Zresztą nie mam ochoty ani czasu

na świętowanie. Mało kto z tam­
tejszych moich rówieśników jest
czynny: Ewa Demarczyk, Wojtek
Młynarski, Niemen. Głównie

więc ci, którzy uprawiają działal­
ność autorską.

— Wszyscy, których wymieniłeś, to

już klasycy. A Ty?

- W pewnym sensie też. Czu-

ję, że należę do pewnej konwen­
cji i estetyki. Ale nie ma to dla
mnie posmaku pejoratywnego,
raczej porządkuje pewną kolej­
ność estetyk. Zresztą nie czuję
się cytatem z tamtych lat. Nawet

jeśli wyciągam piosenki za­
mierzchłe, to takie, które nadał

są aktualne.

— Czyli sam sobie mistrzem?

— Na to wychodzi. Muszę się z

tym oswoić.

— Twoi stali wielbiciele, a masz takich

wielu, mówią, że lubią cię słuchać ze

względu na klimat krakowski. A prze­
cież pochodzisz z Zaklikowa.

Z Leszkiem Długoszem z okazji 35-lecia pracy twórczej
rozmawia Maria Ziemianin

— Tak. To małe miasteczko w

Lubelskiem. Ale myślę, że w czło­
wieku jest, bez względu na miej­
sce urodzenia, skłonność do pew­
nego stylu i wyborów estetycz­
nych. Nawet, butnie mówiąc,
pewne moje cechy przyczyniły się
chyba do wykrystalizowania tzw.

krakowskiego stylu w piosence.
— Czym wyróżnia się ten styl?

— To specyficzny stosunek mię­
dzy tekstem a muzyką, refleksyj-
ność, świadome odwoływanie się
do tradycji muzycznej i literac­
kiej. No i kameralność, wycisze­
nie, to, co sprawia, że tekst wy­
trzymuje próbę czasu. To zresztą
w dużym stopniu wynika z same­
go Krakowa i jego historii.

— Bywasz w „Piwnicy pod Barana­
mi”. Czy nadal uważasz się za arty­
stę „piwnicznego”?

—Tak. Nigdy się stąd emocjonal­
nie nie wyprowadziłem i nigdy
nie zaprzeczałem, że właśnie tu

wykrystalizował się mój profil ar-

wych. To zostawiam dla tekstów,
które będą czytane.

— Piszesz muzykę do swoich wier­
szy. Co powstaje najpierw, słowo

czy melodia?

— Nigdy nie rezygnuję z wyma­
gań wobec słowa, które musi być
precyzyjne. Ale czuję, kiedy trze­
ba dać pierwszeństwo muzyce.
Muzyka przecież też mówi, jest
potężnym środkiem ekspresji.
Dla mnie największa przyjem­
ność to gra między tymi dwoma
środkami wyrazu.

— Masz różne fascynacje. Wydałeś
płytę z piosenkami francuskimi. Te­
raz przyszła kolej na Kochanow­
skiego. Co takiego w nim odkryłeś?

— To moja stara przygoda. Je­
stem przecież polonistą. Zafascy­
nowała mnie jego pełnia człowie­
czeństwa, od żartu i frywolnośei-
po zachwyt dla faktu istnienia i

refleksje na tematy ostateczne.

Wszystko, o czym pisał, jest nadal

sprawiedliwe, słuszne, zdumie-

wygrywa się bądź traci. I tak sa­
mo się drży przed końcem.

— Jest już pomysł, co będzie po Ko­
chanowskim?

—Tak. Kolejny wybór wierszy w

wydawnictwie „Łuk”. Mam tro­
chę nienagranych piosenek, w

sam raz na nową płytę. Zapragną­
łem też wrócić do swego dorobku

sprzed lat. Technika tak się zmie­
niła, że niektóre piosenki wydają
się archaiczne. Chciałbym je na

nowo „ubrać”. Zrobię przegląd
swojej klasyki z tamtego okresu.

— Dziękuję za rozmowę.

Urodził się w czerwcu 1941 r. Do
Krakowa przybył na studia w 1959 r.

Ukończył filologię polską na UJ, stu­
diował też w PWST. Ma na koncie kil­
ka ról filmowych „Na srebrnym glo­
bie’ i „Trzecia część nocy’ Andrzeja
Żuławskiego. Ma też na swy m kon­
cie wiele zarejestrowanych przez
radio i telewizję recitali i programów
autorskich.

Będziesz konty­
nuować stare wąt­
ki. Dzięki dobremu

samopoczuciu i po­
parciu życzliwych
ludzi masz szansę

wywrzeć wpływ na

szerokie rzesze. Kontroluj to co mówisz,
gdyż wiele idei może być mało zrozumia­
łych. W wielu wypadkach Twój sposób wi­
dzenia świata wyprzedza potoczne wyobra­
żenia. Unikaj napięć w dniu dzisiejszym.
Dobry czas dla biznesu — środa, czawartek.

• RYBY (20 II-20 III)
Możesz zostać

włączony do grup
lub organizacji po­
szukujących no­
wych idei. Zwięk­
szona pobudli­
wość i wrażliwość

psychiczna, ale pewność w działaniu. Nie
warto pamiętać o tym, co było, gdyż harmo­
nijne wpływy planetarne dają Ci szansę na

osiągnięcie nowego sukcesu. Będziesz mieć

okazję do kontaktów z ciekawymi ludźmi.

Utworzony związek partnerski będzie miał

szansę na przetrwanie.
Andrzej JAMRÓZ

Horoskop ten układanyjest tylko z pozycji urodze-

niowego Słońca, aby wziąć pod uwagę wpływy pozo­
stałych planet, należy sporządzić kosinogram z

uwzględnieniem miejsca, dnia i godziny urodzenia.
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„...Nie przekrzyczymy oceanu/ ale kiedy mocno bije twoje ser­
ce/ wiem że jesteś i to mi wystarcza..."

Te słowa napisał w jednym z swoich wierszy poeta Tadeusz Śli-
wiak, kiedy jego córka Ewa, wyjechała z Polski wraz z mężem i

dwojgiem dzieci do USA. Było to 17 lat temu. W Ameryce zatrzy­
mał jq stan wojenny i choć nigdy nie planowała aż tak długiego
pobytu, jest tam do tej pory. Wiele przez te lata zmieniło się w jej
życiu, ma ustabilizownq sytuację rodzinnq, zawodową i finanso­
wą, ale cały czas twierdzi i ma nadzieję że kiedyś do Polski wróci

na stałe. To kiedyś — co prawda — odsuwa się w czasie ale... Na

razie, już od kilku lat, prawie każde wakacje cała rodzina (w su­
mie 7 osób) spędza w Polsce, i mimo że nie jest to najtańszy
urlop, Ewa twierdzi, że nie o pieniądze w tym przypadku chodzi.

na. A wszystko dzięki temu, śnie ludzie, którzy w domu musi tworzyć książki), obo- szych moich przyjaciół to Po-
że jeden z kursów prowadzi chcieliby uczyć się polskie- wiązkowe jćst nieustanne do- lacy, którzy często zastępują
sposobem „distant learning” go, mogą oglądać te „spekta- kształcanie się i podnosznie rodzinę — mówi Ewa. - Taki

(nauczanie na odległość), któ- kle” w telewizji kablowej. Te- kwalifikacji. Nawet chorowa- siedmiotygodniowy pobyt w

Doskwiera tęsknota za krajem, za „swoim” sklepem z pieczywem i znajomą
panią z kiosku...

Koszulka z napisem „Polska”
Ewa Mielnicka z domu Śli-

wiak mieszka i pracuje w mie­
ście New Britain w stanie Con­
necticut, gdzie tradycje polo­
nijne sięgają wielu lat i gdzie
osiedla się najwięcej Polaków.
Jest tojeden z trzynastu pierw­
szych i jeden z najdroższych
amerykańskich stanów.

Praca?
— Uczę w stanowej szkole

średniej, zgodnie ze swoim

wykształceniem. Bądź co

bądź skończyłam filologię pol­
ską na UJ — kierunek nauczy­
cielski — mówi Ewa. Trudno

powiedzieć czy początki były
trudne. Zczynala od edukowa­
nia młodzieży, która przyjeż­
dżała z Polski i nie znała an­
gielskiego. Stworzono dla nich

specjalny program nauczania

Bilingual. Taki kurs pozwalał
nowoprzybyłym bardzo szyb­
ko zaadopotować się do no­
wych warunków. Uczyła co

prawda w języku polskim,
(używając amerykańskich
podręczników i ucząc termi­
nologii angielskiej), ale takich

przedmiotówjak chemia, geo­
grafia, fizyka i biologia.

— Dopiero po kilku latach,
kiedy zdałam egzamin stano­
wy stałam się nauczycielką z

prawdziwego zdarzenia. W

szkole, która liczy około 2000

uczniów, uczy Amerykanów
języka polskiego. Ma około

100 uczniów. Dlaczego oni

wybierająjęzyk polski?

Przede wszystkim w New
Britain jest ogromne skupi­
sko polonijne i nawet drugie,
trzecie pokolenie Polaków,
które nie zna ojczystego języ­
ka chce się go nauczyć. Poza

tym, aby dostać się na studia
trzeba mieć zaliczony trzylet­
ni kurs języka obcego, a język
polski traktowany jest na

równi z innymi językami ob­
cymi np. hiszpańskim, wło­
skim, francuskim. Wybiera­
jąc język polski młodzież bie-
rze również pod uwagę, że w

New Britain ze względu na

liczną Polonię, chętnie zatru­
dniani są ludzie, korzy znają
język polski. Amerykanie,
których uczy, twierdzą rów­
nież, że mają mnóstwo pol­
skich przyjaciół lub po prostu
chcą poznać nietypowy, „eg­
zotyczny

“

język. W szkole
niejestjedyną polską nauczy­
cielką. Poważne stanowisko

piastuje również inna krako­
wianka, Elżbieta Roosen, a

Krzysztof Martyński z Gdań­
ska jest nauczycielem
przedmiotów ścisłych. Na
szkolne zarobki trudno na­
rzekać — są dobre i satysfak­
cjonują nawet nauczycieli
mężczyzn.

Okazuje się, że nawet

ucząc w szkole można zostać

gwiazdą, co prawda lokalną,
ale zawsze. W sklepach na

Broad Street, gdzie Ewa ku­
puje pierogi, kapuśniak i

prince polo jest rozpoznawa­

■w

Kiedy po latach niewidzenia Ewa spotkała się z ojcem, Tadeuszem

Sliwiakiem w Belgii, zaowocowało to wierszem „Z Ewq w Liege”

ra polega na tym, że nauka

odbywa się równocześnie w

szkole w New Britain i w od­
dalonej o kilkanaście kilome­
trów szkole średniej. Dzięki
kamerom telewizyjnym i te­
lewizorom zamontowanym
w klasach wszyscy wzaje­
mnie się widzą, a jednocze-

sty i klasówki przesyłane są
faksem. Fakt ten i nowocze­
sna metoda została nawet

odnotowana w lokalnej pra­
sie. Ale życie nie jest usłane
sukcesami.

Przygotowanie do lekcji jest
długie i żmudne (właściwie
nie ma podręczników, sama

nie nie jest dobrze widziane.
Można sobie na to pozwolić
przez 3,4 dni w roku.

Rozrywki?
— Raz do roku wyjeżdżamy

do Meksyku lub np. Karoliny
na krótkie wakacje. W weken-

dy prowadzi się intensywne
życie towarzyskie w polsko-
amerykańskim gronie — opo­
wiada. Spotykają się na pie­
czeniu kiełbasek, na spływach
raftingowych, na żaglówce.
Czasem jeżdżą do Montrealu,
by odetchnąć europejską at­
mosferą. Uwielbiają Nowy Jor­
ku (około 1,5 godziny drogi od

mejsca zamieszkania), który
zawszejest fascynujący.

Nic zmieniła nazwiska na

„ski”, mimo że większość Po­
laków tak postępuje. Amery­
kanie nigdy nie ptrafią po­
prawnie wymówić jej imie­
nia, co niezwykle ją drażni.
Podobnie zresztą bardzo nie

lubi, jeżeli w polskich rodzi­
nach rozmawia się z dziećmi

po angielsku i wygłasza teo­
rie, że do Polski nie ma po co

jechać. Jej pięcioletnia córka
bez zająknienia recytuje „Kto
ty jesteś? Polak mały...” i nuci
dziesiątki polskich, dziecin­
nych przebojów.

Tęsknota?
— Po 17 latach pobytu w

Stanach Zjednoczonych
nadal traktuję Polskę jako
swój kraj. Większość tamtej-

Polsce pozwala mi zaspokoić
ciekawość, nasycić się atmo­
sferą Krakowa, spędzić trochę
czasu na łonie natury i... przy­
tyć kilka kilogramów — mówi
Ewa. Podczas pobytu wszyst­
ko dokumentuje na taśmie
wideo i na niezliczonej ilości

zdjęć. Po powrocie do Amery­
ki będzie to szczegółowo ana­
lizowane w gronie polskich i

amerykańskich przyjaciół.
Efekt wakacyjnego pobytu, to

również tony polskich ksią­
żek i stosy taśm z nowymi i

starymi przebojami oraz pod­
koszulki z napisem „Polska”,
które bez opamiętania kupu­
je. Doskwiera tęsknota nie tyl­
ko za krajem, za „swoim”
sklepem z pieczywem i znajo­
mą panią z kiosku, ale przede
wszystkim za bliskimi w kra­
ju. Kiedy kilka lat temu, spo­
tkała się po pięciu latach nie­
widzenia z ojcem w belgij­
skim miasteczku Liege (przy­

jechał na światowy zjazd pisa­
rzy, poetów, kompozytorów i

aktorów), na ojcu i córce

wspólny, kilkudniowy pobyt
wywarł ogromne wrażenie.
Efektem jest wiersz „Z Ewą w

Liege”, poświęcony temu wy­
darzeniu, w którego zakoń­
czeniu Tadeusz Śliwiak napi­
sał:

„...przez pięć lat byłaś ode
innie daleko/ córko, córko/ —

moje — w ogromnym śmiecie/

zagubione piórko....
Anna LUBERTOWICZ-SZTORC

— Przed wojną ojciec żadnej z tych panien nie przyjąłby
nawet na służącą. Nazwały się opiekunkami, by nikt nie

wiedział, że są złodziejkami — mówi 90-letnia Maria

Rysa na szkle
Wejścia do bramy kamienicy przy ulicy Dietla

broni domofon. Przy nim lista nazwisk. Pod nu­
merem 11 figuruje pani Maria. Drewniane scho­
dy skrzypię przy każdym kroku. Masywne
drzwi, za nimi 90-letnia kobieta. Ciemny przed­
pokój, ślepa kuchnia i pokój ze świeżymi kwia­
tami. Ze ściany spogląda mężczyzna w oficer­
skim mundurze. Stare meble, zaciqgnięta firan­
ka. Na toaletce rozrzucone drobiazgi. Przy sto­
le siedzi pani Maria. Życiorys— jakich wiele. Pół

wieku pracy w redakcjach krakowskich gazet,
niewydana książka o przygodach męża żołnie­
rza. I rozgoryczenie.

— Tu, w tym pokoju zaczęła się moja gehen­
na. Trwa od lat — mówi. — A wszystko przez
opiekunki, jakie podsyła mi PCK. Jedna gor­
sza od drugiej. Przed wojną ojciec żadnej z

nich by nie przyjął na służącą. Niech idą precz
z PCK i ode mnie.

Maria mieszka sama. Męża pochowała daw­
no temu. Nie ma dzieci. Brat w Stanach, dalsza
rodzina za Krakowem. Od czasu do czasu

odwiedzi. Każdy dzień podobny do poprzednie­
go. Zresztą od 18 lat odmierzaje wizytami opie­
kunek. A te przychodzą pięć razy w tygodniu.
Robią zakupy, sprzątają, piorą, bawią rozmo­
wą. Zdaniem Marii jeszcze kradną. Trudno się
dziwić, że raz na czas pisze prośby do PCK o

zmianę. To jedna z niewielu rozrywek, jakiejej
zostały. Jestjeszcze wystukiwanie podziękowań
i żali. Wszystkie ściśle poufne i do rąk własnych
szefa opiekunek. Maria ma też inne zajęcia. Po­
prawia książkę o przygodach męża. I codzien­
nie modli się, by na opiekunki, jakie przysyła
jej pomoc społeczna, spłynęła choć kropla inte­
ligencji z tej, jaką ma sama.

Kryształ z defektem

Nie sposób wymienić wszystkich opieku­
nek, jakie przewinęły się przez dom Marii. By­

ło ich wiele. Najwytrwalsza okazała się Beata.

Wytrzymała 7 lat. Potem zmieniła pracę. Do
dziś pozostała ideałem nie do zastąpienia. Ale

każdy kryształ może mieć rysy. W przypadku
Beaty to fakt, że nie chce wrócić do Marii. Ma

lepiej płatną pracę. Jak więc wymagać, by
opiekunki dorównały ideałowi...

— Wszystkie kradły. Wystarczy, że taka, za

przeproszeniem, opiekunka z Bożej łaski
ukradnie codzienniejakiemuś emerytowi zło­
tówkę — mówi Maria. — Wszystkie utlenione,
wystrojone.

Potok narzekań przerywa wizyta opiekun­
ki. Maria milknie. Wyprowadza mnie na siłę z

domu. Szepce, by nie przyznawać się, kim je­
stem. W przeciwnym razie ta złodziejkają za-

bije. Ale Monika nie wygląda na morderczy­
nię. Niska, zadbana kobieta. Samotnie wycho­
wuje dwójkę dzieci. Marię traktuje podobnie.
Zza drzwi słyszę łagodny głos.

— Przyniosłam zakupy. Chlebuś, mleczko,
śmietanę. Zrobić śniadanie?

Maria zatrzaskuje drzwi.

Podziękowanie za opiekę

Monika nie ukrywa zdenerwowania. Opie­
kunką jest od niedawna. Zdążyła już jednak
odwiedzić kilkanaście domów. Łatwo nawią­
zuje kontakty. Zresztą przyznaje to pani
Maria w ściśle poufnym liście, jaki wysiała do
PCK 22 maja.

„Nareszcie panie utrafiły na to, co mi było
potrzebne. Wreszcie mam naprawdę opie­
kunkę i człowieka, a nie pannę nadającą się
pod latarnię. Osoba inteligentna, wykształco­
na, z mojego środowiska. Poza Beatą żadna z

opiekunek rzecz prosta nie dochodzi pozio­
mem do pani Moniki. ”

Monika nerwowo wyłamuje palce. Pierwszą
wizytę złożyła Marii w połowie marca. Najpierw

musiała wyrecytować kim jest i z jakiej pocho­
dzi rodziny. Spowiedź trwała dwie godziny.

Każda wizyta Moniki kończyła się wręcze­
niem malej kartki. Na niej Maria zapisywała
zakupy, dzień i datę. Monika robiła zakupy z

własnych pieniędzy. Brała rachunki. Maria w

zależności od humoru sprawdzała je lub
wrzucała do kosza. Wszystkie zapisywała w

starym zeszycie. W czerwcu pojawiły się w

nim zapiski, że Monika kradnie.

Ukradła nawet

reklamówkę
— Zawsze oddawała mi rzeczy do prania w

plastikowych reklamówkach. Zadzwoniła kie­
dyś do PCK i zgłosiła, że ukradłam jej jedną.

a
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Któregoś dnia wyłożyłam jak zwykle zakupy.
Maria myślała, że jej nie widzę. Porwała siat­
kę, w której przyniosłam chleb i upchnęła
pod łóżko. Biegałam za jej sprawami do loka-

lówki, załatwiłam dopłatę do czynszu. Które­
goś dnia wręczyła mi prezent. Kupon materia­

łu dla dzieci. Teraz owinięty w plastikową
siatkę czeka na oddanie. Nie chcę słyszeć, że

go jej ukradłam — mówi Monika.

Nieskalani

Stanisław Woźniak od lat jest kierowni­
kiem opiekunek w krakowskim PCK. Do nie­
go trafiają podziękowania i zażalenia.

— Musimy być nieskazitelni. Jesteśmy
przedstawicielami organizacji znanej na ca­
łym świecie. Ale żeby listy podopieczni do

prasy pisali — dziwi się.
Nie ukrywa, że kiedyś były kłopoty z opie­

kunkami. Jedną z nich zwolniono.
— Ale to jednostkowe przypadki — twierdzi.

— Opiekujemy się w tej chwili 330 osobami.
Na etacie mamy 21 pań. Sąjeszcze opiekunki,
które pracują na umowę-zlecenie. Tych jest
140. Wszystkie są pielęgniarkami. W tym za­
wodzie trzeba umieć wszystko. Być księgową,
prawnikiem, lekarzem i psychologiem.

By stać się opiekunką, trzeba mieć stalowe

nerwy. I kochać tę pracę. Przecież one nie za­
rabiają więcej niż 600 czy 700 zł. Pod warun­
kiem, że mają etat.

Wolę złodziejkę

Do Marii kierownik wysłał pracowników na

rozmowę. Pwiedziała, że nie ma żadnych pro­
blemów z Moniką. Chyba tylko jeden, że la

„najboleśniej zawiodła zaufanie. A zarząd PCK

jak najszybciej ma załatwić z nią sprawę, bo tak

nieetyczny postępekjak zawiedzenie ogromnej
wiary i ufności nie powinien ujść bezkarnie”.

Monika ostatni raz odwiedziła Marię we

wtorek. Przyniosła zakupy z listy — mleko,
śmietanę, trzy kajzerki i serek „serce” biały.
Tak było napisane na kartce, którą wręczyła
jej Maria. Z ulgą zamknęła drzwi.

Na biurku kierownika Woźniaka leży na­
stępny list od Marii. Jak wszystkie przewiąza­
ny czerwoną kokardką. Dużymi literami za­
znaczyła: „Nie odbierajcie mi Moniki. Wolę tę
złodziejkę niż inną”.

Zarząd PCK wyjaśnia sprawę. Maria odwie­
dziła też Beatę. Zasiadła do pisania listu. „Mo­
ja Beatka do mnie wraca” — przeczytali pra­
cownicy PCK. W kilka dni później Beata

stwierdziła, że nie pogodzi pracy w sklepie,
zaległego urlopu z opieką nad Marią. Wzięła
urlop. Rysa na szkle...

Joanna KOSTRZ
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Letnia szkoła

szachów „GK”
prowadzą: mistrz światajuniorów
Kamil Mitoń

ijego trener Włodzimierz Szyszkin

Panoramiczna nr 89

Po zgonie Philidora trudno

było stwierdzić, kto jest naj­
większym szachistą na świę­
cie. W 1821 r., w Paryżu, do­
szło do spotkania dwóch sza­
chistów uważanych za najlep­
szych w swoich krajach. Byli
to: Anglik, William Lewis i

Francuz, Deschapelles. Krótki

mecz, złożony z trzech partii i

wygrany przez Lewisa 2 -1 (+1,
=2, -0), na to pytanie nie odpo­
wiedział. Było to wynikiem te­
go, iż francuski mistrz dawał

„for”, rozpoczynając partię
bez płoną „1'7”, ajego przeciw­
nik miał prawo wykonać dwa

pierwsze posunięcia pod rząd.
Lewis zaproponował byjuż na

normalnych zasadach roze­
grać dalszy ciąg pojedynku,
jednak Deschapelles odpowie­
dział propozycją zwiększenia
„ for”(!) i mecz się zakończył.

Alexandre Louis Honore Le-
breton Deschapelles, postać
niezmiernie barwna i intere­
sująca, był niewątpliwie jed­
nym z najwybitniejszych fran­
cuskich szachistów okresu po-
philidorowskicgo. Już w 14 ro­
ku życia, jako żołnierz, utracił

rękę w bitwie pod Fleurus w

1794 r.. W latach 1806-07 prze­
bywał w Berlinie w charakte­
rze komisarza wojennego.
Podczas „100 dni Napoleona”
otrzymał od cesarza szlify ge­
neralskie. Kariera wojskowa i

polityczna zakończyła się dla

niego pod Waterloo.

Deschapelles był typowym
szachistą-praktykiem. Zupeł­
nie lekceważył teorię (szcze­
gólnie Philidora). Miał zwy­
czaj grywać wyłącznie „na fo­
ry”, dając przeciwnikowi od

pionka do wieży. Mając nie­
zwykle ofensywny styl gry,
potrafił szybko i skutecznie

gromić swoich słabszych ry­
wali i to często w pięknym

stylu. Poniżej mały przykład
jego kunsztu.

Partia Cochrane — Descha­
pelles, rozegrana w Saint Clo­
ud pod Paryżem, najprawdo­
podobniej w 1825 r. (czarne
dają „for” w postaci pionka
„f7” i dwóch posunięć): 1. e4,

8

6

8

5

2

5

4

ABCDEFGH

diagram 16 — białe zaczynają i

remisują

diagram 17 — białe zaczynają i

wygrywają w 5 posunięciach

2.d4,e6;3.f4,d5;4.e5,c5;
5. c3, Sc6; 6. Sf3, cd; 7. cd,
Hb6; 8. Sc3, Gd7; 9. a3, Sh6;
10. h3, Sf5; 11. Se2, Ge7; 12.

g4, Gh4+; 13. Sxh4, Sxh4; 14.

Kf2, 0-0; 15. Kg3, Sg6; 16. b4,
a5; 17. Gd2, ab; 18. Gxb4,
Sxb4; 19. ab, Hxb4; 20. Wbl,
Wa3+; 21. Kh2, He7; 22. Wxb7,
Hh4; 23. Gg2, Hf2+; 24. Gg2,
Wxh3+; 25. Kxh3, Hh4X.

Deschapelles zmarł w roku

1847, pozostawiając testa­
ment, według którego miał

być pochowany jak zwykły
człowiek. Jednak w historii
szachów jego imię nie zostało

zapomniane.
Proponujemy do rozwiąza­

nia dwie pozycje. Pierwsza z

nich została ułożona w 1763
r. przez włoskiego szachistę,
Łoili, przedstawiciela szkoły
kalabryjskiej, który podobnie
jak Deschapelles, cenił w sza­
chach talent i natchnienie

(diagram 16).
Druga, wyglądają bardzo

dziwnie pozycja (generał jak
zwykle dawał „for” w postaci
kilku pionów), powstała w

partii Deschapelles’a z jego
uczniem, de La Bourdonnais,
rozegranej w Paryżu w 1821
r. (diagram 17).

Włodzimierz Szyszkin
& Kamil Mitoń

Symbole użyte w tekście: 1.

e4, ...; - ruch białym pionem
na pole e4; 2. ..., e6; -

...czar­
nym pionem na e6; Sc6 -

.. . skoczkiem na c6; cd - ...pio­
nem z linii „c” na linię „d” po­
łączony z biciem; Hb6 -

.. .het­
manem na b6; Gh4+ - ...goń­
cem na h4 i szach; Wxb7 -

.. .wieżą na b7 z biciem; 0-0 -

roszada; Kf2 -

. . .królem na f2;
Hh4X- .. .hetman na h4 i mat.

***

Wśród wszystkich biorą-
cych udział w naszym kon­
kursie, co 2 tygodnie rozlosu­
jemy nagrody rzeczowe (sza­
chownicę do szachów trynar-
nych oraz zegarki elektro­
niczne) ufundowane przez
firmę „Szachy Dla Trzech”. W

następnym odcinku opubli­
kujemy zalegle rozwiązania
oraz nazwiska nagrodzonych
osób. Rozwiązania należy wy­
słać najpóźniej w piątek, (jgd)

Litery w polach z liczbami od 1 do 41 utworzą aforyzm Stanisława Jerzego Lecą. Wystarczy
podać jego treść. Wśród Czytelników, którzy do 31 lipca 1998 r. pod adresem: Redakcja „Gazety
Krakowskiej”, skr. pocztowa 402, 30-960 Kraków 1 (z dopiskiem „Krzyżówka panoramiczna nr

89”) nadeślą prawidłowe odpowiedzi — zostaną rozlosowane nagrody książkowe.
Rozwiązanie krzyżówki panoramicznej nr 86: „Broda mądrości nie doda".

Książki otrzymują: J. Bieniasz — Dębica, A. Drzewiecka — Łódź. Nagrody prześlemy pocztą.
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Krzyżówka nr 29
Poziomo: 7. zwrotnik połu­

dniowy, 8. drzewo przydroż­
ne, 9. określenie wysp u pld. -

zach. Pacyfiku, 11. gaz szla­
chetny, 13. cudak, ekscentryk,
15. miejscowość we Włoszech,

pierwsza wiktoria Bonaparte-
go, osobiście prowadził atak,
17. ratunek przed bombardo­
waniem, 19. poważna choro­
ba psychiczna, 22. ważna

część w silniku, 25. konferen­
cja, 27. uzupełnia ząb, 28. ... i

opierunek, 29. kompozytor,
autor „Krakowiaków i Góra­
li”, 30. kawa w proszku, 31. za­
rządca dworu królewskiego.

Pionowo: 1. pseudonim
Kmicica, 2. do noszenia ja­
rzyn i owoców, 3. superstatek
i superfilm, 4. drugie co do
wielkości miasto w Kanadzie,
5. druga porcja na talerzu, 6.

lądowisko dla śmigłowców,
10. portier, 12. autor „Komu

bije dzwon”, 14. orzeszek

ziemny, 16. koncert solo, 17.

styl jazzu z lat 30., 18. cie­
mniak, ignorant, 20. uzdrowi­
sko w Ameryce a w 1777 r.

słynna bitwa z Anglikami, wy­
różnił się Kościuszko, 21. fan-

tasta, marzyciel, 23. rzymski
bóg wiatru, 24. słynny staroż.

grecki architekt, m.in. Parte-
non i świątynie, 26. wódz Ko­
zaków, 27. ustęp tekstu.

Rozwiązania prosimy nad­
syłać w terminie do 31 lipca
1998 r. (decyduje data stem­

pla pocztowego) z dopiskiem
na kopercie: „Krzyżówka nr

29”. Wśród Czytelników, któ­
rzy nadeślą prawidłowe od­
powiedzi, redakcja rozlosuje
nagrody książkowe.

Rozwiązanie krzyżówki nr 25

Poziomo: 7. autostrada, 8.

Drawsko, 9. chichot, 11. nazi,
13. kation, 15. łacina, 17. tak­
tyk, 19. belerystyka, 22. deu-

ter, 25. jabłko, 27. Carmen,

28. kepi, 29. Russell, 30. gra­
bież, 31. serwolatka.

Pionowo: 1. szarotka, 2.

Hudson, 3. golonka, 4. trociny,
5. udział, 6. razowiec, 10. eks­
plozja, 12. margaryna, 14.

orzełek, 16. aleksja, 17. trend,
18. katar, 20. Sabaudia, 21. Ka­
mienna, 23. enklawa, 24. epi-
graf, 26. oberek, 27. chałka.

Nagrody wylosowali
Za prawidłowe rozwiąza­

nie zadań w krzyżówce nr 25,
z 27, 28-06-1998 r. książki
otrzymują: M. Durbacz — Goł­
cza, St. Gargula — Nowy Sącz.

Nagrody prześlemy pocztą.

Wracamy do rozgrywki, by
przypomnieć Czytelnikom o kil­
ku prostych, a zbyt rzadko sto­
sowanych manewrach.

Bez zaglądania do encyklo­
pedii można samemu wpaść
na to, co w brydżu oznacza

termin „niebezpieczny prze­
ciwnik”. Jasne — to ten obroń­
ca, który może rozgrywające­
go groźnie zaatakować: pode-
grać jego figurę, zmusić go
przed czasem do podjęcia de­
cyzji o rezygnacji z jednej z

szans realizacji kontraktu,
odebrać forty. Czasem — choć
nie zawsze — można spróbo­
wać nie oddać lewy takiemu

przeciwnikowi. Oczywiście,

Niebezpieczny przeciwnik
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wpierw trzeba sobie uprzyto­
mnić, że w konkretnym roz­
daniu jeden z obrońców mo­
że nas uszkodzić, podczas gdy
dopuszczenie do ręki drugie­
go niczym nie grozi.
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Gramy 4 piki po ataku blot­
ką kier (na szczęście nie ka­
ro). S zabija asem ijak porząd­
nyfurman nawraca (to jedno
z powiedzonek brydżowych,

mające zachęcać obrońców
do kontynuacji gry w kolor

pierwszego wistu) w kiera.
Jedna lewa oddana, w karach

grozi oddanie dwóch, impas
atu niepewny. Karo można by
wyrzucić na trefla, ale

wpierw trzeba odatutować. U

kogo szukać damy pik? Nawet

gdyby wszystkie przesłanki
wskazywały na to, że ma ją
gracz S, należy zagrać króla

pik i potem blotkę na impas.
Nic nie szkodzi, że oddamy le­
wę. S nie jest dla rozgrywają­
cego niebezpiecznym prze­
ciwnikiem, gdyż nie może

podegrać kar (jeśli w nie za­
gra, oddamy tylko jedną lewę
bez względu na położenie
asa). Obojętne, w co zagra, po
odebraniu obrońcom atutów
i przy zastaniu przeciętnych
(3:1, 2:2) rozkładów w tre­

flach, kontrakt zostanie zrea­
lizowany bez trudu.

Jeszcze tylko jedna spra­
wa: trzeba zwrócić uwagę na

wysokość blotek treflowych.
Jeśli po ściągnięciu asa, kró­
la i damy rozgrywający pozo­
stawi sobie w ręce ósemkę,
nie będziesz miał czym do­
stać się na stół. Trzeba się
wcześniej odblokować, to

znaczy wyrzucić kartę wy­
ższą, a pozostawić sobie niż­
szą — w tym przypadku po­
zbyć się ósemki trefl na da­
mę, zachowując w ręce trój­
kę, dzięki której w czwartej
lewie treflowej rozgrywający
utrzyma się na stole i będzie
mógł odegrać fortę i zrzucić
karo. Manewr odblokowania

jest bardzo częsty i pożytecz­
ny.

Roberek
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Wszystko ma się odbyć jak w prawdziwym westernie. Dozwolo­
ne sq kowbojskie gierki: spoglądanie spod ronda kapelusza, żon-

glerka pistoletem wokół palca, zawadiackie pozy. Zgromadzona
publiczność czeka w napięciu na rozwój wydarzeń. Za chwilę na

stację kolejki wąskotorowej w Dynowie wjedzie pociąg. Rośli

mężczyźni w kostiumach z Dzikiego Zachodu tylko na to czekają.

Czterech z nich staje w po­
przek torów. Rozlega się huk
strzałów z pistoletów. Kow­
boje wspinają się po drabin­
kach i dachach. To jest na­
pad na pociąg na stacji w Dy­
nowie. Wkrótce na dachu ko­
lejki rozegra się brutalna

walka, którą wygrywają
„bandyci”. Po krótkiej bójce
ciało jednego stacza się z wy­
sokości czterech metrów na

tory. Wreszcie atakujący
wchodzą z dachu do

przedziałów z podróżnymi.
Pociąg zdobyty!

Wzdłuż torów jeżdżą konni

„policjanci”. Starają się usta­
wić szpaler publiczności (a
przyszło prawie dwa tysiące
widzów) wzdłuż peronu. To

jeszcze nie wszystkie atrakcje
jakie na stacji zaprezentują
absolwenci krakowskiej
Szkoły Kaskaderów.

i

SI

■

Jesteśmy jednak nie na pla­
nie filmowym, ale na plenero­
wym pikniku muzycznym w

pięciotysięcznym podbie-
szczadzkim miateczku Dyno­
wie, niespełna 40 kilometrów
od Rzeszowa. Zjechały tu ze­
społy młodzieżowe, harcer­
skie i wykonawcy w stylu mu­
zyki country and western z

całej Małopolski. Tegoroczne
Dni Pogórza Dynowskiego,
organizowane jak zawsze w

środku lata, trwały trzy dni. I

tym razem w środku imprezy
padało tak solidnie, że zapla­
nowany występ w zakolu Sa­
nu nie odbył się. Nad Sanem

postawiono kozacką stanicę.
Kozacy, czyli kaskaderzy z

Krakowa, zamierzali przepły­
nąć „czajką” z wyspy na Sanie
na brzeg, odtwarzając scenę z

„Ogniem i mieczem”. Wyspa
była dość mocno zalana wo­

Zrybąnaty
_____________

Wakacje
to dla wędka­

rzy czas odkryć. Tyl­
ko niektórzy od lat jeżdżą

nad to samojezioro czy rzekę,
znają tam każdy dołek, górkę
czy „głęboczek”. Większość z

nas uzależniona jest jednak
od rodziny, a żonie i dzieciom

szybko nudzą się znane okoli­
ce. Oni chętnie pojechaliby
„gdzie indziej”. Dla świętego
więc spokoju ulegamy i je-
dziemy z nimi nad zupełnie
nieznaną nam wodę. Zaczyna
się wędkarski koszmar. Miej­

Napad na pociąg... wąskotorowy

Zadyma
w Dynowie

dą. Na pojawienie się „Koza­
ków” nad Sanem przyjdzie
poczekać do następnego lata.
A po raz ostatni widziano ich
tu w czasie I wojny światowej!

Najważniejsza jest jednak
stacja wąskotorówki. To nie la­

da atrakcja turystyczna. Linia
ma kilkadziesiąt kilometrów,
na trasie Przeworsk — Dynów.
Jest doskonale utrzymana, i ma

tylko jeszcze jedną konkurent­
kę w tej okolicy, w Bieszcza­
dach. Majuż sto lat — mówi mi

zawiadowczyni stacji — i pracu­

je regularnie. Wagoniki są ma­
łe, ale wygodne. Mała lokomo­
tywa zwana „Rumunem” cią-

scowi co raz „suną” przez
ośrodek łaszcząc siatki ryb, a

nam czepiają się co najwyżej
małe płocie lub okonki. Trwa
to kilka dni dopóki nie pój­
dziemy po rozum do głowy i
nie połapiemy się, że w tym
konkretnym jeziorze nikt nie
karmi płoci kukurydzą, czy
ciastem, za to robaczki ma

niemal każdy wędkarz. „Dzi-
kuny”, czyli białe, rosówki,
„gnojaki”, to jest przynęta!
Potem jest czas na dalsze spo­
strzeżenia, że ryby nieko-

gnie wagon bagażowy, wagony
kiyłe oraz dwa wagoniki wido­
kowe. Kolejka po drodze mija
tunel. Tradycyjnie kolejka
wjeżdża na stację w środku pik­
niku, dowożąc wielu gości.

Na stacji trwa muzyczny
koncert. Goście raczą się zim­
nym piwem, kiełbaskami pro­
sto z ogniska. Dworzec przy­
pomina bardzo stacyjki z Dzi­
kiego Zachodu. Jeden z piw­
nych bufetów znalazł się w

drewnianym budynku. Na
czas imprezy zawisł na nim

napis: Saloon „ZADYMA”. Ka­
skaderzy z Krakowa zainsce-
nizowali w tym wnętrzu bójkę
na pięści. Ciała wyrzucane
uderzeniami dosłownie lecia­
ły w powietrze. Tak przecież
kończyły się spory przy grze w

karty w westernach. W saloo-
nie jednak nikt nie zginął.
Bójka przenosi się na ze­
wnątrz. Przy torach czekają
już „kompani”, kaskaderzy na

koniach. Wykonujący najtru­

W

dniejszy efekt kaskader Jerzy
Tworus zostaje wrzucony do

wanny z zimną wodą. Potem
zarzucono mu lasso,-grubą li­
nę na ramiona i powleczono
wzdłuż torów za koniem. Jak­
by tego było mało, podpalono
na drodze kępę siana, którą

rozwala ciało ofiary. A potem
następuje ogólne szaleństwo.
Do wanny zostają wrzucone

niecznie biorą tylko przy
trzcinach, że na głębokości 4-
5 metrów żerują całkiem nie­
złe okazy. Gdy już poznamy
jezioro na tyle, by liczyć na

skucesy — pora wracać. A za

rok, rodzina znów „pocią­
gnie” nas nad inną wodę. Zu­
pełnie nieznaną.

Spławik z żaglem?

Lipcowy numer magazynu
„Wędkarstwo” przynosi opis
niezwykle ciekawej metody
połowu drapieżników — na

spławik z żaglem. Wędkarze
stosujący tę metodę osiągają
znaczące sukcesy. Najogólniej
rzecz biorąc, metoda polega
na wypuszczeniu z brzegu

najładniejsze dziewczyny spo­
śród znajomych kaskaderów i

publiczności.
Scenariusz występów przy­

gotował Jerzy Tworus, kaska­
der i aktor. Zastąpił w tej roli

dyrektora i założyciela szkoły
Marka Solka, który w tym cza­
sie inscenizował występy na

motocyklach na sopockim mo­
lo. Szkoła realizuje wiele tego
typu zleceń na terenie całego
kraju. Jeszcze nie skończył się
piknik w Dynowie, ajuż w nie­
dzielę cały zespół kaskaderów

wystąpił na wielkim pikniku
pod ruinami zamku w Ogro-
dzieńcu, wypełniając wspól­
nie z Bractwem Rycerskim z

Warszawy program pojedyn­
ków szermierczych, zjeżdża­
jąc na linie z murów zamczy­
ska. Były też inscenizowane

sceny z trylogii, w tym poje­
dynki Wołodyjowskiego z

Kmicicem i Bohunem.

Krakowscy kaskaderzy
wzbogacają występy o nowe,

coraz trudniejsze elementy.
Rok temu w Dynowie jeszcze
nie prezentowali scen z koń­
mi, tym razem piękne konie z

jednostki wojskowej były
ozdobą ich występów. Marek
Sołek i jego koledzy (Robert
Pasionek, Łukasz Lipiarz, Je­
rzy Tworus, Mateusz Grze­
siak, Lesław Skuza i inni) pra­
cowali także na planie filmu

Jerzego Hoffmana wg
„Ogniem i mieczem”. Marek
Sołek „pięknie” umierał na

planie, grając na zmianę Ko­
zaka, Tatara i dragona. Prze­
brany w strój Tatara, jako
zbir Czaplińskiego, wykonuje
skok z drzewa na jadącego
konno Chmielnickiego. Po­
rwanie przyszłego hetmana

kozackiego rozpocznie jedną
z pierwszych scen filmu.

Tekst i zdjęcia:
Wiesław ADAMIK

lub łodzi spławika wyposażo­
nego w żagielek, który korzy­
stając z wiatru przemierza
duże odcinki wody penetru­
jąc je-wraz z przynętą. Może
to być żywa, może być mar­
twa rybka. Spławik z żaglem
umożliwia doprowadzenie
przynęty w takie rejony łowi­
ska, których nie sposób dosię­
gnąć spinningiem czy zwykłą
żywcówką. Żyłki o malej roz­
ciągliwości nasączone specjal­
nym tłuszczem, dostępnym w

sklepach wędkarskich, nie to­
ną, pozwalają łatwo wyciągać
się z kołowrotka, resztę zrobi
wiatr i... wędkarskie szczę­
ście. Przeczytać warto, spró­
bować warto! (mik)

O stałych mieszkańcach
Lasu Wolskiego, zwierzę­
tach z zoo opowiada dr Jó­
zef Skotnicki, dyrektor Ogro­
du Zoologicznego w Krako­
wie.

Birma mieszka w krakow­
skim Ogrodzie Zoologicz­
nym dopiero dwa lata. Ten
słoń indyjski przybył do nas

18 września 1996 roku z ma­
łego ogrodu zoologicznego
położonego w miejscowości
Jaderberg — Niemcy. Zoo w

Jaderbergu przekazało nam

Birmę w prezencie, fundując
również drogi, specjalistycz­
ny transport zwierzęcia do
Krakowa.

Birma w momencie prze­
kazania miała 28 lat. Pocho­
dzi z dalekowschodniej Azji,
z Birmy. Stąd jej imię. Jest

słonicą wyższą, większą od

Kingi, o innym sklepieniu
grzbietu i dłuższych nogach.
Po wypuszczeniu z kontene­

Birma nie lubi
oszustwa
ra transportowego na wy­
bieg, natychmiast stała się
dominantem. Kinga z pełną
pokorą oddała jej przywódz­
two i próbowała nawet prze­
kazać Birmie swój ulubiony
przedmiot — oponę samo­
chodową. Birmajednak zlek­
ceważyła ten gest Kingi i za­
jęła się dokładnym rozpo­
znaniem terenu.

Od początku obie słonice

żyją w zgodzie, nie zjadają
sobie nawzajem karmy i pa­
nują między nimi dość po­
prawne stosunki. W okresie

pewnej niedyspozycji Kingi,
Birma była nawet opiekuń­
cza. Przejawiało się to tym,
że nie dopuszczała do Kingi
pielęgniarzy, pomagała jej
wejść z wybiegu do budyn­
ku, podprowadzała ją do jej
stanowiska i stała przy niej,
kiedy ta jadła przygotowaną
karmę.

Bywa jednak, że Birma

jest zazdrosna o Kingę.
Szczególnie widać to na wy­
biegu, gdzie stara się być za­
wsze na pierwszym planie i

jak najbliżej publiczności.
Kiedy chce zrobić na złość
Kindze to zabiera jej oponę.
Birma ma duży tempera­
ment, jest apodyktyczna i
trudna w hodowli. Wymaga,
jak to się mówi, „twardej rę­
ki”. Od początku uznaje tyl­
ko jednego opiekuna, on jest
dla niej autorytetem. Lekarz

weterynarii, który jest ulu­
bieńcem Kingi, w przypad­
ku Birmy jest bezradny. Nie
może się nawet do niej bez­
pośrednio zbliżyć, bo ta wy­
kazuje wobec niego agresję.
W charakterystyczny sposób
uderza go mocno od dołu

trąbą co jest wręcz niebez-

pieczne. Podobno w Jader­
bergu nie tolerowała lekarza
i zapachowo utożsamia na­
szego z tamtym. Birmę mu-

sieliśmy przestawić z ko­
mend wypowiadanych w ję­
zyku niemieckim na komen­
dy w języku polskim. Uczyła
się po prostu brzmienia pol­
skich słów. Komendy poda­
wane Birmie muszą być wy­
powiadane ostrym, dono­

śnym głosem. Zdarza się, że

czując zapach karmy umie­
szczanej w budynku, chcąc
zbliżyć się do niej, przymila
się do pielęgniarza, wykonu­
jąc bez komend szereg ge­
stów takich jak: kłanianie

się, kładzenie się na ziemi,
podawanie łap (przedniejak
pies, tylne wysuwane na bo­
ki). Ulubionym smakoły­
kiem Birmy jest czekolada

podawana w małych kawał­
kach. Nasz lekarz chcąc po­
zyskać jej względy próbował
używać czekoladowego ar­
gumentu, ale raz zabrakło
mu prawdziwej czekolady, a

miał wyrób czekoladopo-
dobny i tym poczęstował
Birmę. Ta zjadła podany ka­
wałek słodyczy, po czym
uderzyła go ze złością trąbą.
Widocznie zapamiętała so­
bie to drobne oszustwo, bo

po kilku dniach kiedy
ośmielił się wejść na wybieg,
by nakarmić słonie owoca­
mi, Birma złośliwie uderzy­
ła go trąbą, przewróciła w

błoto, po czym stanęła nad

leżącym i długo mu się przy­
glądała. Mogła zaatakować,
ale nie uczyniła tego, po
chwili odeszła, pozwalając
przestraszonemu panu dok­
torowi na opuszczenie jej te­
rytorium.

Birma oprócz czekolady
bardzo lubi jeść chleb, jabłka
i buraki ćwikłowe, nie prze­
pada natomiast za bananami.

Kiedy po kilku dniach nie­
obecności wraca do zoo pie­
lęgniarz słoni, obie zarówno
Birmajak i Kinga trąbią z ra­
dości, witając go i ciesząc się
najego widok, (cdn.)

dr Józef SKOTNICKI
Fot. Jadwiga Rubiś
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Od czasów antycznych problem
igrzysk i chleba" nurtuje filozofówj

socjologów i psychologów. Tłumy
pojawiające się no arenach sporto­
wych przychodzą w określonych ce­
lach. Plakaty, foldery i kolorowe

zdjęcia z autografami, które zajmują
centralne miejsca na ścianach w po­
kojach współczesnych nastolatków

dowodzą niezbicie, że sportowcy są
nie tylko idolami, postaciami godny­
mi uwielbienia i naśladowania.

Kiedy zamiast Michaela Jacksona
na biurku u osiemnastoletniej dziew­
czyny pojawia się Michael Jordan,
Marco van Baslen czy Michael Schu-
macher to znak, że gwiazdy sportu są
również obiektami pożądania.

Znany na całym świecie produ­
cent prezerwatyw DUREX zlecił

przeprowadzenie światowych ba­
dań wzajemnych zależności sportu i
seksu. W badaniach wzięło udział
10 tys. repsondentów z piętnastu
krajów, między innymi z Polski. An­
kietowani zostali poproszeni o

podanie najseksowniejszych — ich
zdaniem — dyscyplin sportu oraz sa­
mych sportowców.

Szerokie bary
— to jest to?

Ponad połowa (54%) responden­
tów z Polski uznała, że wśród męż­
czyzn uprawiających sport najbar­
dziej seksownie wyglądają pływacy.
Bliska ideału jest tak zwana sylwet­
ka „V-kształtna”, czyli rozbudowa­
ne, szerokie i umięśnione ramiona
oraz stosunkowo wąskie biodra.

Ankietowani mężczyźni przeważ­
nie potrafili wymienić pierwszą
piątkę polskich pływaków. Wiedza
kobiet ograniczała się najczęściej je­
dynie do znajomości dwóch na­
zwisk: Artura Wojdata i Rafała Szu­
kały, przy czym panie z reguły do­
dawały, że „Szukała ładny, ale tro­
chę za niski, za to Wojdat wielki, a w

telewizorze wygląda jeszcze potęż­
niej”. Kobiety pływaczki zazwyczaj
nie znajdowały uznania w oczach

respondentów, według których „sze­
rokie bary” czyli to, co u mężczyzn
jest atutem, u kobiet stanowi defekt.

Zaprzeczeniem tej teorii może być
figura Franziski van Almzick. Pięk­
na Niemka zarobiła na pływaniu
bardzo duże pieniądze, ale przynaj­
mniej drugie tyle dałyjej występy w

telewizyjnych reklamach. A liczne

plebiscyty plasują jedną z najlep­
szych pływaczek świata w czołówce

najbardziej seksownych kobiet za

naszą zachodnią granicą.
Zaraz po pływakach najwięcej

sex-appealu według badań DUREXU

mają przedstawiciele sportów wal­
ki. Najlepszym tego przykładem
jest mistrz olimpijski z Atlanty, zło­
ty medalista w judo, Paweł Nastula,
do którego zawsze lgnęły tłumy
wielbicielek w rożnych przedzia­
łach wiekowych, które niekoniecz­
nie znały się najudo.

Krzywe jest seksowne

Na trzecim miejscu w rankingu
najbardziej seksownych sportow­
ców uplasowali się tenisiści, a tuż
za nimi piłkarze. Widocznie współ­

czesnym dziewczynom nie prze­
szkadzają ich krzywe, zazwyczaj,
nogi. Trzeba przyznać, że coś w tym
jest, bo piękne kobiety, finalistki
konkursów Miss Polonia, często wy­
bierają piłkarzy na życiowych part-
netrów. „Misską” była żona Andrze-

>•

Panowie oglądając Grzybowską na

korcie wzdychają z zachwytem

ja Rudego, Anna. To dla niej, a właś­
ciwie za nią, uciekł do Niemiec, zo­
stawiając w Polsce syna Sebastiana.

Po roku dziecko dołączyło do rodzi­
ców, ale sielanka nie trwała długo.
Andrzej Rudy zarabiał pieniądze w

Bundeslidze, a Ania spędzała czas w

nocnych lokalach. Trochę wcześniej
i trochę głośniej było o związku in­
nego piłkarza Dariusza Dziekanów-

skiego z najpiękniejszą Polką roku

1985, Katarzyną Zawidzką.

Albo seks albo medal

Różne bywają koncepcje na temat

wpływu uprawiania seksu w okresie

bezpośrednio poprzedzającym waż­
ne starty. W ankiecie przeprowadzo­
nej przez DUREX respondenci mieli

odpowiedzieć na pytanie, czy seks

uprawiany przed zawodami zwięk­
sza szanse na medal, czy odwrotnie.
35 procent mężczyzn i 29 procent
kobiet było zdania, że wstrzemięźli­
wość seksualna przed startem za­
pewnia lepsze wyniki.

W praktyce najczęściej bywa tak,
że przed ważnymi startami zawo­
dnicy przebywają na zgrupowa­
niach, więc możliwość uprawiania
seksujest bardzo ograniczona, zwła­
szcza, że trenerzy „czuwają” nad

tym, by nikt nie zakłócał sportow­
com spokoju. Niektórzy trenerzy re­
prezentacji piłkarskich wyznają za­
sadę, że obecność żon na turniejach
bardziej pomaga niż przeszkadza.

Najmniej seksowni są bokserzy.
Tak twierdzi 32 procent responden­
tów. Nieco więcej sex-appealu mają
zawodnicy uprawiający pchnięcie ku-

Paweł Nastula — bożyszcze
kobiet w każdym wieku

łą i kolarstwo. Trudno jednak
powiedzieć, że przedstawicie­
le tych dysyplin ubolewają
nad wynikami ankiety. Zara­
biając takie pieniądze jak Da­
riusz Michalczewski czy Mi-

guel Indurain mają w nosie

to, czy są seksowni czy nie.

Najbardziej seksowną dys­
cypliną sportu uprawianą
przez kobietyjest według an­
kiety DUREXU gimnastyka
artystyczna. Drobne, szczu­
płe dziewczynki, które z gra­
cją poruszają się po planszy
wywijając kolorową wstążką
są według kibiców na całym
świecie odzwierciedleniem

sex-appeaiu. Być może wyni­
ka to pośrednio z niewiedzy
ankietowanych. Kibice z re­
guły nie zdają sobie sprawy,
że gimnastyka artystyczna
jestjedną z najbardziej urazo­
wych dyscyplin na świecie,
dużo bardziej urazową niż na

przykład boks. W Stanach

Zjednoczonych zdarzały się
przypadki zgonów wśród

gimnastyczek. W chwili
śmierci niemal zagłodzone i
odwodnione dziewczyny wa­
żyły po 25-30 kilogramów.

— Nie wiem, co jest ładnego w tej
dyscyplinie — dziwi się mistrzyni
Polski juniorów w kulturystyce, Jo­
anna Krupa. — Małe, zapadnięte biu­
sty, wystające łopatki i biodra, prze­
raźliwie chude nogi.

Strach przed kultuiystkami

Kulturystyka obok damskiego
boksu jest wymieniana z kolei jako
najmniej seksowny sport. Może

dlatego, że responenci przyzwycza­
jeni są do widoku nienaturalnie
wielkich, napiętych mięśni.

— Prawdopodobnie nie widzieli

nigdy duetów - twierdzą mistrzowie
świata w parach Ewa Kryńska i Pa­
weł Brzózka. — Układ dowolny pre­

zentowany na scenie jest wręcz de­
monstracją erotyki, seksu. Odpo­
wiedni podkład, choćby piosenki
miłosne Whitney Houston, jeszcze
ją potęgują.

Ewę Kryńską parę lat temu

przyprowadził na siłownię jej ów­
czesny chłopak, obecnie mąż, Ry­
szard Kryński.

— Czy pozwoliłby mi trenować,
gdyby uważał, że kulturystyka nie

jest odpowiednim sportem i że

przez to nie będę seksowna i kobie­
ca? — konkluduje mistrzyni świata.

Mimo to kuturystki często nic

mają partnerów życiowych. Twier­
dzą, że nie dlatego, iż mężczyźni
boją się umięśnionych kobiet, choć
nierzadko słyszą pod swoim adre­
sem „taka, to jakby ścisnęła nogami
to mogłaby człowieka udusić”. Po

prostu jest praca i trening. Na re­
sztę nie wystarcza już czasu. A gdy­
by przyszło im wybierać...

— Mam nadzieję że nie dojdzie do

takiego postawienia sprawy — mówi
Joanna Krupa. —Że mój chłopak nie

Kulturystyka — najmniej seksowny sport?

każe mi wybierać, bo wtedy... mu-

sialby sobie znaleźć inną partnerkę.
Na dalszych miejscach wśród naj­

bardziej seksownych sportów kobie­
cych znajduje się łyżwiarstwo figu­
rowe i tenis. Argentynka Gabriela
Sabatini to nie tylko świetna zawo­
dniczka, ale i modelka. Ma swoje
perfumy, a swego czasu mówiło się o

niej „miss kortu”. Urodą nie ustępuje
jej nasza utalentowana juniorka
Magda Grzybowska. Panowie ogląda­
jącją na korcie wzdychają z zachwy­
tem twierdząc, że tenis byłby z pew­
nością najbardziej seksowną dyscy­
pliną kobiecego sportu, gdyby „te ba­
by na korcie tak głośno nie stękały”.

Agnieszka DOKOWICZ

(Adart Press)

W Suchej (zwanej Beskidz­
ką) w samym rynku rozparta
się dawna karczma „Rzym”.
Dzisiaj jest to wzięta restaura­
cja, do której od 28 przyjeż­
dżają krakowianie, myśleni-

Smacznego — na zdrowie!

Rzym
w Suchej
czanie i in. Czego tu szukają?
Dobrego jadła!

Obiekt len (któryjeszcze ja­
ko tako się trzyma, chociaż

już by można coś w tej karcz­
mę odnowić) ma atmosferę
dawnej, wiejskiej karczmy.
Frekwencja największa w pią­
tek, sobotę i niedzielę wiąże
się głównie z salą restauracyj­
ną. Pani Maria Mikołajek za­
stępczyni kierowniczki owej
karczmy „Rzym” (nazwa tra­

dycyjna), ale chyba nie wcze­
śniejsza niż („Pani Twardow­
ska” A. Mickiewicza), przed­
stawia kartę, w której jest
przynajmniej z 40 potraw cie­
płych. Wybieram kwaśnicę z

żeberkami i kwaśnicę z zie­
mniakami. Trochę się to kłóci
z gorącą atmosferą lipca, ale

zupa gotowana na kwaszonej
kapuście złamana jest, wyła-
godzona smakiem chudego
żeberka lub ziemniaków

(3,40 zł). Na drugie danie wy­
bieramy roladę twardowską (
bez dodatków 9 zł z dodatka­
mi 12 zł).’ Schab otacza mięk­
ką warstwą chudy boczek,
śliwka wędzona. Dodano (zro­
biła to pani Zofia Kwarciak,
dzisiaj szefowa dyżurna)
odrobinę pieprzu, trochę pie­
truszki. Jest to danie rzeczy­
wiście polskie i faktycznie

trzeba do niego zamówić mi-

ksturkę szatańską (5,40 zł).
Kelnerka Irena Kumorowicz
zaleca nam ostrożne picie tej
mikstury, która jest bardzo
mocna. Wyczuwamy wyra­
źnie zapach skórki pomarań­
czowej, odrobinę koniaku i ja­
kichś ziół — mieszanina jest
tajemnicą firmową karczym
„Rzym”. Na deser lody „Pani

Twardowskiej” — niby sche­
matyczny smak waniliowy,
ale wszystko osypane drobny-
mo pokrojonymi owocami:

ananasem, pomarańczą, cy­
tryną.

Restauracja utrzymała swą
dobrą markę, chociaż na ryn­
ku gastronomicznym tego
pięknego miasta pojawają się
firmy konkurencyjne.

Ocena: lokal — jakby trochę
zaskakuje wonią inpregnowa-
nego drewna, kwaśnica —

znakomita, rolada twardow-
ska — bardzo dobra, lody —

polane gęstym syropem mali­
nowym ze świeżych malin —

bardzo dobre.
Na wszelki wypadek ko-

minikuję, że można zamó­
wić sobie w „Rzymie” su­
skim chłopskie jadło (zie­
mniaki, cebula kiełbasa, bo­
czek, jajka — wszystko pod­
smażone).

Olgierd JĘDRZEJ CZYK
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3.1. SAMOCHODY 0S080WE

A-sprzedaż

B-kupno

C-wynajem

0-zamiana

3.2. MOTOCYKLE

A-sprzedaż
B- kupno

C-wynajem
0 - zamiana

3.3. INNE POJAZDY

A-sprzedaż

8- kupno

C-wynajem

0-zamiana
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3.5. CZĘŚCI

A-sprzedaż

8- kupno
3.6. CIĘŻAROWE

A - sprzedaż

B - kupno

C-wynajem

o - zamiana
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4.1. MIESZKANIA
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■ B-kupno
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0-zamiana

4.2. DOMY

A-sprzedaż

B-kupno

C-wynajem

0-zamiana

4.3. DZIAŁKI

A-sprzedaż
8- kupno
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O-zamiana

9.4. GARAŻE
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||| B - kupno
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0-zamiana

| 4.5. LOKALE
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B-kupno

C- wynajem

0 - zamiana
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I 5.1. WYPOSAŻENIE

A-sprzedaż
■H B-kupno

E-usługi

1.2. BUDOWLANE

A-sprzedaż

B ■kupno

E-usługi
I5Z NARZĘDZIA - MASZYNY

A-sprzedaż

B-kupno

E-usługi

I 5. DLA DOMU

[54. RTV, AGP, FOTO

A-sprzedaż

B-kupno

E-usługi
I 5.5. KOMPUTERY

A-sprzedaż

B-kupno

E-usługi
F 5.6. FAUNA, FLORA

A-sprzedaż

B-kupno

E-usługi

6JNNE

1.3. ZDROWIE

1.4. TURYSTYKA, SPORT

1.5. MATRYMONIALNE

1.6. TOWARZYSKIE

1.7. BIZNES

1.8. KOMUNIKATY

I 61 ŻYCZENIA szukaj w HYDE PARK

j 6.8. RÓŻNE

| 6.9 HOBBY

7. HYDE PARK

17.1 My, wy, oni

17.2 Między fanami

[13 Klblcdo kibica

| 7.4 Spotkajmy się

DAM PRACĘ
CUKIERNIKA. Stary Sącz tel.446-

08-50 po 16.
___________

ETATY w biurze reklamy miesięcz­
nika. (012) 422-50-55 ponie-

dziatek-piątek. Dobre warunki.

FIRMA Handlowo-usługowa za­

trudni na umowę do pracy do­

mowej ■ wyrobu dekoracyjnych

kopert. Dopisek „PAP" „AG-JOT"

39-200 Dębica 3, skr, 17.

RENCISTKĘ, emerytkę, terenh

Szczawnicy, N.Targu, Zakopane­
go, Rabki, Jordanowa, Mszany

Dolnej. Limanowej, warunek lo­

kal 10-25m!. (0-18)443-56-40,

0/602-737-643.

< , y; ł' " SASSA

POSZUKUJĘ
PRACY

15 letnia dziewczyna, odpowie­
dzialna, chętna do opieki nad

dzieckiem podczas wakacji. (O-

14) 74-53-72 Natalia.

25 lat, średnie wykształcenie •

budowlane, telefon - poszukuje

pracy. (0-14) 43-68-64.

ABSOLENTKA inżynier! środowiska,

posiada prawo jazdy, dyspozy­
cyjna, na terenie woj.tarnowskie-

go. (0-14) 269-255.______

ARSOLWENTKA AGH zarządzanie
i marketing, kurs księgowości,
nauka zawodu sekretarki, dyspo­
zycyjna. (0-18) 353-63-80 .

ABSOLWENTKA poszukuje pracy

w zadwodzie kuchmistrz i cukier­

nik (odbyła 3 lata praktyki

wtahni). (0-18) 35-16-501.

ABSOLWENTKA technikum gastro­
nomicznego podejmie pracę

(może być w sklepie). (0-18)

445-85-91.___________________

AKORDEONISTA poszukuje pracy.

(0-12)423-57-71.

EKSPEDIENTKA ze stażem podej­
mie pracę. N .Sącz tel.443-61 -06

’

po 18._______________________

KIEROWCA A+B+C+T, świadectwo

kwalilikacji ■ poszukuje pracy.

(0-14) 665-36-98 .

MAM troje dzieci. Bardzo poszu­
kuję pracy chałupniczej, oprócz

szycia. (0-12) 655-15-12.

MGR larmacji podejmie pracę. (O-

12) 656-06-59

MIODY lat 21, prawo jazdy „B",

z samochodem, poszukuje pracy

(0-18)442-24-30

ODPOWIEDZIALNA ekspedientka

podejmie pracę, (0-18)443-61-

06po18

PODEJMĘ pracę chałupniczą od

uczciwego producenta, firmy. (O-

14) 686-04-71 .

PODEJMĘ pracę portiera, posia­
dam wszelkie kwalifikacje. (0-

12) 648-39-96._____________

POMOC apteczna podejmie pracę.

(0-12) 654-16-33 .

PORZĄDKOWANIE slrychów, piw­
nic, podwórek, drobne prace re­

montowe. (0-18) 444-29-20 po

19.

POSZUKUJĘ pracy przy ocieplaniu

budynków. (0-18) 442-78-97.

RENCISTA I.33, wykszt. wyższe,

dyspozycyjny, prawo jazdy,

paszport. N . Sącz tel.44-15-

403.

STUDENT elektroniki (II rok), ob­

sługa kompuyera, prawo jazdy
B - podejmie pracę w lipcu, sierp­
niu i wrześniu. (0-14) 24-13-37

prosić Pawła.
______

STUDENTKA poszukuje pracy na

wakacje (opieka nad dzieckiem,

osobą starszą). (0-18) 442-65-

50.______________________

STUDENT znajomość języków, ob­

sługi komputera, poszukuje pra­
cy -Tarnów i okolice. (0-14) 79-

25-14 .

SZUKAM pracy na terenie Myśle­
nic, 7-8 godzin dziennie, mogę

pracować jako gosposia. (0-12)

274-37-03.___________________

ŚREDNIE techniczne, telefon,

uprawnienia kolejowe, zawodo­

we prawo jazdy B, renta, młody

dyspozycyjny. (0-12) 425-51-27

TECHNIK budowlany, malarz - po­
szukuje stałej pracy. (0-14) 43-

68-64.

ULOTKI, materiały reklamowe roz­

niesiemy na terenie Krakowa. (0-

12) 266-30-79.

J.PDLSKI. (0-12) 648-98-95.

LEKCJE fortepianu i akordeonu.

(0-12) 423-57-71 .

WYPOSAŻENIE

SPRZEDAŻ
BIURKO przyścienne, ciemny ma-

hoMrtykJ048£44M£-99 .__

BOJLER elektryczny 100L, stan

bardzo dobry. (0-14)681-92-85.

DRZWIwejściowe, nowe, ocieplo­
ne 210x100 cm, 350 zł. (0-14)

79-62-28,____________________

DUŻA szafa zegara stojącego

z dzwonami XVIII wiek, stół,

cztery krzesła rzeźbione. Tar-

nów. (0-14) 21-47-52.

DYWAN belgijski 1.90 x 2.90, no­

wy.(0-12) 269-27-13

GRZEJNIKI żeliwne, żeliwne, no­

we, 14 zestawów po 120 zł. (0-

14) 612-38-64 wieczorem.

KABINA natryskowa, włoska, no­

wa ■ 80x80x190 ze szkła, cena

850 zL (0-14) 22-22-62._ _

KABINA natryskowa - nowa, wło­

ska, ze szkła 80x80 cm, 850 zł.

(0-14^22-22-62.___________

KUCHNIA gazowa czteropalniko-

wa, nowa z piekarnikiem. Pilzno,

3 Maja 90.

ŁAWO-STÓŁ sosnowy 70 x 1.80,

nowy. (0-12) 269-27-13.

MEBLE różne. (0-12) 637-96-91

PIECE łazienkowe -używane, lo­

dówkę „Krystal" i wirówkę. (0-

14) 22-22-76.___________

PIEC grzewczy gazowy, pokojo-

wy, „Cieszyn". (014)27-21 -73.

TANIO szalę. (0-12) 642-17-81.

UMYWALKA błękitna 43 x 55, no­

wa. (0-12) 26927-13.________

WANNĘ żeliwną, używaną, stan

bdb. (0-14) 26-77-54 po 18.

WERSALKA stan bardzo dobry, ta-

picerka bordowa, pilnie, tanio.

(0-12) 412-38-99.___________

WERSALKĘ w dobrym stanie tanio

sprzedam, cena do uzgodnienia.

(0-14) 26-71-59.

KUPNO
KOMPLET wypoczynkowy + me­

ble, lodówkę tanio kupię. 0602

706-548._____________________

SEUPEK meblowy (z segmentu),

45 cm. (0-12) 649-80 -36 .

SZAFKI biurowe używane. (0-12)

266-30-79.

WYKŁADZINĘ dywanową lub PCV

używaną. (0-12) 266-30-79.

USŁUGI
MARKUS. Żaluzje. (014)24-17-60,

8-17.

BUDOWLANE

SPRZEDAŻ
TACZKI 2 szt. (0-12) 269-29-13.

AGREGAT lynkarski do mokrych

tynków gipsowych. (0-18) 443-

06-37

BALKONOWE drzwi i okno, podwój­
ne, używane — mogą być na

szklarnię. (0-14)21-65-97._

BETONIARKA BWE 250 - nowa, ce-

na 950 zł. (0-14) 78-40-72.
_

BLACHA ocynkowana, falowana,

100 arkuszy, cena do uzgodnię-

nia. (0-14) 45-12-88 .

BLACHA trapezowa ocynkowana

gruba 5 arkuszy, gr.7, dł.3m, sz-

er.80cm. Krzysztof Bednarz,

N.Sącz, Strzelecka 2.

DESKI dębowe 4-2m’ i 7-1 m’ . 33 -

385 Berest, Polany 9._________

DESKI jodłowe 5,7 suche. (0-18)

445-63-93.___________________

DESKI suche gr. 2.5, 3.2,7 cm,

laty 40 szt • dl.5m, stemple- 5

szt. (0-18) 441-38-95 .

DREWNO tartaczne, tarcicę, więź-

by dachowe.J0 -18) 442-05-14.

DRZWI uluminiowe wejściowe,

ocieplane, brąz metalik, wysokiej

klasy, niemieckie. (0-14) 22-12 -

28.
_____________

ELEMENTY z oknami typu ZE-

MBIES. (0-12) 283-18-55,283-

12-42._____________________

GRZEJNIKI żeliwne, używane,

3zl/żeberko, okna z demontażu,

różne rozmiary, tanio, (0-18)

441-56-38

KALORYFERYżeliwne sprzedam -

cena do uzgodnienia. (0-14) 25-

02-23._______________________

N.SĄCZ, os. Zawada, barak bu­

dowlany, 200 zl, (0-18)441-19-

65
___________

OKNA drewniane, grzejniki żeliw-

ne, piec co. (0-14)45-71-45.

OKNO 118 x 138 - tanio sprze­
dam. (0-14) 24-26-10.

_

PAKAMERĘ budowlaną -sprzedam.

(0-14) 26-73-92._____________

PAKIET dębowy I i II kl„ oraz ja­
worowy II kl łanio. (0-18) 441-

33-45J8-16)._____________

PUSTAK „max“ 60szt, 50kg lepi­
ku, drzwi wewnętrzne białe, peł­
ne .70", pralkę automat."Diana“,

tanio, N.Sącz ul.Strzelecka 2___

RURY kamionkowe na wkłady ko­

minowe - 4 szt. tanio sprzedam.

(0-14) 21028-34 po 20.

SŁUPKI ogrodzeniowe, ocynkowa­
ne- tanio sprzedam. (0-14) 33-

17-70.
_____________

WYCIĄG budowlany, cena do

uzgodnienia. (0-14) 78-40-72.

KUPNO
DESKI lipowe suche kupię. (0-18)

443-72-17.

ETWRNIT falisty ■ kupię. (0-14)

54-21-68.____________________

KUPIĘ kostkę brukową typ „cebu­
la" czewień - wiśnia z atestem.

(0-18) 441-75-72 .

USŁUGI
DROBNE prace remontowe, po­
rządkowanie strychów, piwnic,

podwórek itp, (0-18)444-29-20

po19______________ _________

MALOWANIE mieszkań, dachów ■

solidnie, krótkie terminy, (0-

18)444-29-20 po 19 .

PEŁNE remonty, budowy od A do

Z, konkurencyjne ceny, pełna

gwarancja. 090 659 717

PORZĄDKOWANIE strychów, piw­
nic, podwórek itp. drobne prace

remontowe, (0-18)444-29-20 po

19

SCHODYI Indywidualne projekto­
wanie, fachowe wykonawstwo,

montaż. (014) 21-09-44 wieczo­

rem.

NARZĘDZIA
MASZYNY

SPRZEDAŻ
AGREGAT prądotwórczy 24 KVA.

(0-14)41-10-69. ___________

AGREGAT tynkarski z częściami

zapasowymi. (0-18) 443-93 -54.

AUTOMAT tokarki firmy WMW,

spawarkę wirową, prawie nową.

(0-14) 67-25-016.

BETONIARKA 400, kruszarka, ma­

szyny szyjące przemysłowe, wy­
cinarka obuwnicza. (0-14) 792-

066.
_________________

CIĄGNIK Zetor, st. dobry, cena do

uzgodnienia. 0 -77/ 31 3008

CZDPIARKA gąsienicowa do pro­
dukcji drzwi, okien Euro. (0-18)

33141-27, wieczorem.

GRUBOŚCIÓWKO-WYRÓWNIABKA. (0-

12) 274-72-73

HEBLĄRKO-GRUBOŚCIÓWKA, wałek

25cm szer. ok.1.400zl, (0-

18)446-11-44 ________

HILTI-44. (018)445-85-91,0/90-

36-97-41.____________________

KOMBAJN do boazerii, 4.000 zl.

(0-18) 442-64-14 po 18.

KOSIARKĘ ogrodniczą listwową.

(0-18) 441-39-89.________

MASZYNA do lodów włoskich, no­

wa, niemiecka o dużej wydajno­
ści, można pakować w pojem-

niczki. (0-14) 22-24-43 wieczo­

rem.

MASZYNA do szycia Łucznik nie-

elekt. (0-12) 637-96-91
_

MASZYNA Singer do szycia. (0-12)

632-57-32,___________________

MASZYNĘ dziewiarską 2-płytową

N-5 - nową, cena 1.500 zl. (0-

£4) 612-38-64.

MASZYNĘ KAEV stębnówkę, po­
dwójny transport do ciężkiego

szycia. (0-18) 442-97-22.

MASZYNĘ stoalrksą wieloczynno­
ściową. (0-12) 386-90-92.__

MASZYNĘ szewską, czyszczarkę
i materiały szewskie, cena do

uzgodnienia. (0-18) 337-34-20.

MŁYNEK do tworzyw sztucznych

Rapid 4, nowy tanio. (0-12) 278-

14-41,0602 733 783

NOŻYCEdo blachy wykrojniki do

cyrkli ślusarskich, traktorek

„WARI" do szklarni, namiotów.

(0-14) 74-37-37,____________

OGRODZENIE - segmenty 130/

265 cm. (0-14)611-81-00 wew.

144._________________________

PASKI klinowe, duże rozmiary do

kombajnów, głowica do Llaza,

(0-18)443-17-85 _________

PIŁA formatowa pozioma ELEC-

TRA BECKUM PK 300, niemiec­

ka, do płyt meblowych. (0-12)

282-44-98,282-20-08

PIŁA taśmowa duża żeliwna,

średn. kół 70cm. TANIO. (0-14)

21-44-25_____________________

PIŁĘ tarczową do cięcia profili

stalowych, 500 zl. (0-14)612-

75-78, Łapczyca 275.

POMPA dyfuzyjna z odrzutnikiem

do urządzenia próżniowego PD

2000, nowa, tanio. (0-12) 278-

£5-14,0602 733 783

POMPĘ jednofazową do wody, no­

wa 500 L/min. wysokość tłocze­

nia 50 m, 200 zł. (0-12) 648-41-

93.__________________________

PRASA10t ręczna, wały do cyrku-

larki, rozwiertarki oraz traktorek

:WARI“ z oprzyrządowaniem. (0-

14) 74-37-37.

PRASA mimośrodowa PMP-63 ta­

nio. (0-14)21-66-41.
_

PRASA wysokiego zgniotu do sło­

my i siana, pilnie, tanio. (0-14)

685-94-75.____

RECYKLER Bagela 314 mth,

20.000 m USD, po cle. 0-602-

177-860.
____ _

REDUKTOR do gazu ziemnego.

(014)27-21-73. ______

RDZTRZĄSACZ do siana na gumo­
wych kolach, walec do wyrów­
nywania gruntu, konny. (0-18)

443-12-23.
_____

SAMOJEZDNĄ maszynę do rowów

melioracyjnych w szklarniach.

(0-4) 685-94-75.

SANIE góralskie. (0-14) 21-50-53

po 18.00 .

SŁUPOLAZY, mało używane. (0-18)

337-46-98, po 16.30.

SPAWARKA transformatorowa

300A. Cena do uzgodnienia. (0-

14) 78-40-72._______________

SPAWARKĘ Bester SPD315. (0-

18) 445-66-42 .

______

SPAWARKĘ nową, 200 amper

z przełącznikiem na siłę i światło

0-14/ 66 56 751
____________

SPRZĘT gospodarstwa rolnego do

zaprzęgu konnego. Tanio. (0-12)

654-96-28, Kraków-Rajsko, ul.

Kenara 24.

STRUGARKĘ 4 stronną produkcji

polskiej, 1993,25.000 zl lub za­

mienię na dłużycę bukową. (0-

14) 52-68-15.________________

STRUGARKO grubościówka, szer.

walka 25 cm. (0-18) 446-11-

44._________________________

SUSZARNIA do zboża, stan bardzo

dobry, pilnie, tanio. (0-14) 685-

94-75.
_____________

TANIO silnik elektr. 5,5 kW, 2800

obr. (0-18) 443-05-65.________

TOKARKO-KOPIARKA, dług.toczenia

90 cm, frezarka, szlifierka ■ do

drewna (przystosowane do pro­
dukcji krzeseł). Łapanów teł.

144_________________________

URZĄDZENIA sterowane pilotem

do otwierania i zamykania bram

garażowych. Okazja tanio!. (0-

14) 677-83 -95,672-28-10."

WAGA wskazówkowa do 200 kg,

lubelska, odnowiona, zalegalizo­
wana, stan bdb, cena do uzgod­
nienia. (0-18) 337-81-11 wew,

352, po 18.__________________

WYKRYWACZE metali z rozróżnia­

niem lub bez, zasięg 3m, gwa-

rancja. (0-18) 353-11 -49.

ZAWIESZARKA do gruntu i sko­

czek. (0-18) 26-69-503

RTV, AGD,
FOTO

SPRZEDAŻ
GB Radio, antena , zasilacz,

wzmaczniacz mocy. Alan 19,

300 zl. (0-14) 74-37-12 lub 27-

26-35 po 15.
_

GB radio Allan 38, przenośne. (0-

14)_251-241 .

CD RADIO Alan 19, antena,

wzmaczniacz mocy, zasilacz,

300 zl. (0-14) 27-26-35.

CHŁODZIARKA 6001220V, piec do

celów turyst. na 380V. (0-14)

677-97-37.___________________

COMPACT CDP-490 Sony, 450zl„

compact CDP-295 Sony +pilot

400zl. amplituner Scherwood

2x140W 700zl. (0601)52-65-

90___________________________

KAMERA Hitachi wraz z osprzę­
tem. 090 691 529.

KAMERA wideo Sony Hi 8 TR

3300E + monitor kolorowy LCD.

(0-14) 251-241 .

_ _

KUCHNIĘ mikrofalową • obrotowy

dysk, cyfrowe programowanie.

(0-14)21-42-12._______

LODÓWKA „Kristal" używana,

pompa do hudroforu z silnikiem

■nowa, (0-14) 22-22-76.

MANDOLINĘ (płaską) tanio sprze­
dam, 60 zł. (0-14) 26-31-94 wie­

czorem.

SPRZEDAM telefax Samsung SF

800 na gwarancji, faktura VAT,

860 zł (do negocjacji). (0-12)

637-47-61.
_____________

TANIO anteny satelitarne. (0-12)

266-80-67, _______________

TELEFON bezprzewodowy „Pana­
sonic" na gwarancji. (0-18) 444-

11-17,

YEBMONA ■ zestaw nagłaśniający,

wzmacniacz, 2 kolumny tanio 0-

12/ 388 10 41

KUPNO
TELEWIZOR kolorowy sprawny. (0-

18) 471-48-10. y

KOMPUTERY

SPRZEDAŻ
AMIGA 2000, monitor Commodo-

re 1084, osprzętowanie, literata-

ra, 600 zl. 0-14/ 42 25 15

ATARI 65 XE, monitor, stacja dys­
ków, joystick, 12 dyskietek, 120

gier, tanio, (0-18)441-56-38

GRĘ TV „Pegasus", 5 dyskietek,

nowy model, mało używana. (0-

14) 26-75-91.

KARTA graficzna MIRO -DC 10

wraz z oprogramowaniem do

montażu filmu, cena 1.000 zl.

(0-14) 21-47-82.___________

KOMPUTER 5x86 133MHz 16MB

RAM, HDD, FDD, grafika 2 MB,

CDx24, k.dźwiękowa, klawiatu­

ra, mysz, 1200 zł. (0-18) 441-

42-16._______________

PENTIUM 75-1100 zl. (0-14)27-

36-67.

FAUNA, FLORA

SPRZEDAŻ
BOKSER pręgowany, 8-tygodnio-

wy. (0-18) 441-85-18.

DOBERMANKĘ 3.5 roczną oddam

za symboliczną kwotę. (0-14)
22-17-67.

_

KOZY mleczne i kózki. Nagawczy-

na, tel. (0-14) 681-82-53 .

KUCYKI szetlandzkie sprzedam

(0-18)446-51-25_____________

ODDAM za symboliczną kwotę do-

bermankę 3,5 roczną. (0-14) 22-

£4-67.________________

OWCZAREK belgijski (suka) 15

miesięcy. (018) 443-64-45.

OWCZARKI niemieckie rodowodu-

we. (0-18) 443-01-16.

ROTWAILERY 3-miesięczne. (0-18)

441-82-63,0/90-36 -14-34.

TUJE szpalerowe od 1-2,5 m. (0-

12) 282-34-90.______________

OWCZAREK belgijski (suka), 15

mieś, (0-18)443-64-45

KUPNO
KOTA perskiego - kupię. (0-14)

23-11-68.

WEZMĘ w dobre ręce wilczura do

8-miesięcy. Zawoja (0-33) 775-

1'43.

OFERTY

Z KATOWIC
TEL. KIER. 0-32

AMERYKAŃSKIE staflordy, szcze­

niaki z papierami, maść złota

z białym, cena przystępna. Tel.

0-602-618-807,____

BERNARDYNY szczenięta bez rodo­

wodu, cena 600 złotych (pie­
sek), suczka ■ 450 złotych. Tel.

090-251-890._______________

BERNARDYNY długowłose, szcze­

nięta rodowodowe ■ sprzedam.

Tel. 033/184-572,___________

BERNARDYNY długowłose tricolor -

szczenięta rodowodowe Pinczer

karłowaty szczenięta rodowodo-

we sprzedam. (033) 184-572.

CHOW Chow, rude i czarne, od­

biór lipiec i wrzesień. 036/469-

40-28._______________________

COCKER spaniele czarne sprze-

dam. (032) 233-41-40.

DOBERMANY szczenięta rodowo­

dowe, doskonałe pochodzenie

po doskonałym psie championie

użytkowym i wnuczce zwycięż-

cy świata, 032/210-74-17.

DOBERMANY, niedrogo. 0602-45-

54-31.________________

DOGI niemieckie szczenięta czar­
ne rodowodowe, po szczepie­
niach ochronnych sprzedam
w dostępnej cenie, możlwiość

rozłożenia należności na raty.

(032) 286-74-73.

DOGI niemieckie szczenięta, czar­
ne rodowodowe, po elitarnych

rodzicach, zaszczepione. Tel.

032/286-74-73.
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FAUNA, FLORA

OFERTY

Z KATOWIC

TEL. KIER. 0-32

DOGUE de bordeaux, 3- miesięcz­
ne szczenięta tanio sprzedam.

Tel. 033/178-878.

DOROSŁĄ sukę skye tender z rodo­

wodem (wystawowa, hodowla-

na). Tel. 036/435-03-32.

EGZOTYK himalajski z krótkim no­

skiem, kocur 8 miesięcy do ho­

dowli- sprzedam. 032/282-45-34.

FOKSTERIERA szczenięta z rodo­

wodem - sprzedam, 032/291 -

53-14 .__

HUSKY — tanio, możliwość rat. Dą­
browa Górnicza ul. Łęknice 64.

HUSKY Syberyjski 032/264-33 -

64.
_ _________________

JAMNICZKI szorstkowłose suczki

po polujących, doskonałych ro-

dzicach Kęty. (033) 4528-15.

JAMNICZKI 3-miesięczne pozaro-

dowodowe- sprzedam, 032/25-

04-617.______________________

JAPOŃSKI mastil Tosa lnu- najsil­
niejszy pies świata, cena 1.500 -

3.000 zl. Tel. 042/639-79-38,

042/213-74-55.

KLACZ anglo- arabska, gniada,

spokojna- sprzedam. 090 -659 -

270._________________________

KLATKĘ dla Nimf z budką lęgową

-kupię.Tel. 0/32 285-95-11 po

19.00.
______________

KLATKI dla królika miniaturki

i ptaków bardzo tanio sprzedam.

Tel. 0/32 280-86-91.
______

KOCIACZEK! Kociak! Kotek! Nie ku­

puj kota w worku! Jedynie zwie­

rzątko z rodowodem do Ci satys­
fakcję dobrego wyboru, gwaran­
cję doskonałego zdrowia i prawi­
dłowej pielęgnacji, kot bez udo­

kumentowanego pochodzenia to

żadna rasa, koty perskie długo­
włose, egzotyczne krótkowłose,

himalajskie- color point. Tel.

032/205-29-50,282-45-34.

KOCIĘTA perskie- ciekawe kolory-

sprzedam. 0 -601-51-57-62.

KOCIĘTA perskie rodowodowe

sprzedam. (032) 235-16-82.

KOCIĘTA perskie, różne kolory,

032/282-45-34.______________

KUPIĘ niedrogo używany kojec dla

psa (psów), (032) 22-412 -61.

MINIATURKI długowłose, złote

i złotobiałe, piękne, eleganckie

szczenięta rasy tybetańskiej ■

shihtzu, rodowodowe, wystawo-

we. Tel. 012/278-69-89 .

_

MOPSY- szczenięta po champio­
nach, hodowla „Intermops", By-

tom, lei. 032/282-45-34.

NOWOFUNDLANDY szczenięta czar­

ne i brązowe oraz owczarki pod­
halańskie - możliwy dowóz. Tel.

090-251-890.
_____

OWCZARKI niemieckie, 5 mieś,

suczki, bez rodowodu ■ sprze-

dam. Tel. 0 -33/346-96 .

SPRZEDAM palmę „Waszyngtona"

wysokość 40 cm i 50 cm.Tel.

0/32 263-32-23.

OWCZARKI niemieckie urocze

szczenięta pozarodowodowe,

podpalane, bardzo mocnej budo­

wy, o dobrej psychice i odważ­

ne, niedrogo. (032) 22-412-61.

OWCZARKI niemieckie, rasowe

szczeniaki oddam bezpłatnie
w bardzo dobre ręce, pilnie! Wa­

runek: dom. Czeladź ul. Wspólna

7bL

OWCZARKI niemieckie po rodzi­

cach rodowodowych, cena 250

zl. Dzięgiel Emil, Zablocie, ul.

Herbaciana 5. 033/570-986 .

OWCZARKI niemieckie z rodowo­

dem. Tel. 032/265-16-74, 0-

601525183._______

OWCZRKI niemieckie, 2- miesięcz­
ne suczki, bez rodowodu, sprze­
dam1,032/233-74-65.

_

PALMY (Dracena), 2 szluki oraz

paproć - 1 sztuka ■ okazyjnie

sprzedam. Tel. 033/126-536.

PALMY (dracena) ■ 2 szt. oraz pa­
proć-1 szt. okazyjnie sprzedam.

(033) 126-536.
_

PIĘKNĄ kolkę perską z rodowo­

dem trzykolorową tanio sprze­
dam (4 miesiące). Tel. 0/32

217-38-54.____________

POLSKIE owczarki nizinne, szcze­
nięta rodowodowe. Ruda Śl. ul.

Gagarina 6.___________________

POLSKI Owczarek Nizinny- suczka

8 lat w dobre ręce oddam. Tel.

018/266-45-21._____

PRZYBŁĘDA, czarny pies, kundel,

raczej młody 1000-lecie Górne.

Tel. 0/32 2-546-420.___

PRZTJMĘ psa dużej rasy najchęt­
niej sukę - mam dobre warunki.

(032) 279-21-75.____________

PUDELKI białe miniaturowe. Tel.

033/64-16-14._______________

PUDELKI białe miniaturowe. (033)

64-16-14.______

ROCZNĄ sukę owczarka niemiec­

kiego, pilnie tanio sprzedam
w dobre ręce, podpalaną z rodo­

wodem. Tel. 0-602-465-101.

ROTTWEILER ■ piękna suczka o do­

skonałym pochodzeniu (4-mie-

siące). Bielsko-Biala ul. Czerwo­

na 47A.

ROTWEILERY- psy dorosłe oraz Ma-

ślino Napoletano z rodowodem,

pies 2 lata- sprzedam, Tarnow-

skie Góry, Kolejowa 15._______

SHI-TZU, szczenięta tanio sprze­
dam, są to psy długowłose z ko­

kardkami bardo ekskluzywne.

Tel. 0601-523-799.
_

SPRZEDAM wilczurytpies, dwie

suczki. Tel. 0-601-447-037.

SPRZEDAM doga de Bourdeaux, 2

lata, chętnie do domu z ogro­
dem. Tel. 0/32 228-95-31, wie­

czorem.______________________

SPRZEDAM pudelki miniatury -

czarne po championie, szczepio-

ne. (032) 262-10-30.

SPRZEDAM 3,5 miesięcznego
szczeniaka rasy Doberman, czar­

ny, komplet szczepień. Tel. 262-

4M6.______________________

STAFFORDY amerykańskie po in-

terchampionie, cena 500 zł. Tel.

042/639-79-38, 042/213-74 -

55.__________________________

SYBERIAN Husky ■ szczenięta z ro­

dowodem, po utytułowanych ro­

dzicach, do zaprzęgu i na wysta­
wy, do sprzedania w II połowie

maja. (033) 280-91.

SZCZENIAKI cocker spaniele
i foksterierry szorstkowlose-

sprzedam, 071/31-494-37.

SZNAUCERKI miniaturowe, wszyst­
kie kolory, po rodowodowych ro­

dzicach, bez metryk - sprzedam.

Tel. 012/278-69 -89.

SZNAUCERKI miniaturowe, szcze­

nięta po pięknych rodowodo­

wych rodzicach, bez metryk. Ele­

ganckie, bez wad, zrównoważo­

ne, wszystkie kolory oprócz.bia-

łego. Możliwy dowóz. Tel. 012/

278-69-89.___________________

ŚWIERKI srebrne, sosny czarne

i inne sadzonki - sprzedam, tel.

033/45-39-24 .

TANIO sprzedam - w dobre ręce -

owczarka niemieckiego z rodo-

wodwem. 44-310 Radlin, Finde-

ra4/1SL_____________________

TERIERY walijskie - szczenięta po

championach ■ sprzedam. Tel.

033/45-39-24._______________

TYBETAŃSKA rasa miniaturowych

piesków, długowłose, złotobiałe,

z kokardą. Piękne, hodowlane

suczki, wystawowe, odchowa­

ne, zaszczepione. Tel. 012/278-

69-89._______________________

W Dąbrowie Górniczej zaginął

pies rasy mieszanej, czarny pod­
palany, trochę wyższy od spa­
niela, uszy stojące, sierść dł. 6

cm; wygląda jak miniatura wil­

czura. Biega z przypiętą smyczą

(końcówka urwana)- okolice ul.

Paryskiej, 3 Maja, Okrzei, Ko­

ściuszki. Dla znalazcy- nagroda.

032/293-73-29.

WYŻEŁ niemiecki, krótkowłosy ■ ro­

dowodowa suczka, 3 mieś. 800

zł. Tel. 0/32 284-58-80 w. 465.

YORKSHIRE Teriery, szczenięta

wysokiej klasy krwi francusko-

włoskiej. (033) 177-324.

ZDROWIE
ELEKTRDWCIĄGNIK udźwig 5t, no­

wy. (0-18) 443-42-89.

JEŚLI chcesz naprawdę schud­

nąć, zadzwoń 0-32/255 25 95,

100 % gwarancji, osobista opie­
ka.

________________________

OFERUJĘ pełny zestaw ziół. Dietla

50. (0-12) 421-11-47,

SCHUDNIJ w ciągu 30 dni, 5-10

kg w sposób skuteczny i bez­

pieczny. 0-32/ 255 25 95

TURYSTYKA,
SPORT

AGROTURYSTYCZNA w Pieninach.

Wczasy dla rodzin. Pokoje z ła­

zienkami, w pobliżu spływ prze­
łomem Dunajca (0-18)26-29-780

AGROTURYSTYKA w Beskidzie Ni­

skim nad Klimkówką. Atrakcyjne

ceny (0-18)351-61-74 _

AGROTURYSTYKA w Kamionce

Wielkiej, 4 pokoje, ładnie urzą­
dzone, pobliża rzeki (0-18)445-

64-82________________________

AGROTURYSTYKA w Łomnicy Zdro­

ju. Własny staw rybny. Atrakcyj­
na cena. Zapraszamy miłośników

wędkarstwa (0-18)44-68-084

BASEN zjeżdżalnia, wiele atrakcji,

smaczne posiłki u podnóża Tatr.

(0-18) 207-73-68.

AGROTURYSTYKA w malowniczej

miejscowości w Beskidzie Ni­

skim blisko przejścia graniczne­
go (0-18)351-19-11 wew.199

AGROTURYSTYKA w Pieninach,

uzdrowisko Szczawnica. Pokoje
z łazienkami. Możliwość samo­

dzielnego prygotowania posil-

ków (0-18)262-22-75

AGROTURYSTYKA w Wierchomli

Wielkiej. Alrakcyjny wypoczy­
nek, doskonała kuchnia (0-18)

44-68-277_________________

ATRAKCYJNY wypoczynek w Be­

skidzie Niskim nad Zalewem

Klimkówka. Inne atrakcje tury­
styczne (0-18)353-69-17

BIAŁKA Talrzańska - pokoje go­
ścinne, doskonała kuchnia, mnó­

stwo atrakcji, atrakcyjna cena,

(0-18)265-42-47 __________

BIAŁY Dunajec- wczasy w go­
spodarstwie agroturystycznym,

pokoje gościnne urządzone
w stylu regionalnym. Zaprasza-

my, (0-18)207-31-98

CHCESZ wypocząć z daleka od

tłumu blisko strumyk las idealne

miejsce na wypoczynek. (0-18)

20-72-546___________________

EKOTURYSTYKA-Uście Gorlickie, at­

est Ekolandu. Doskonale warun­

ki dla miłośników ciszy i spoko-

ju (0-18)351-63-61

EKOTURYSTYKA w Popowicach.

Gospodarstwo przepięknie poło­
żone, żywność ekologiczna, at-

est Ekolandu (0-18)446-1 M3_

GLICZARÓW Górny -agroturystyka

na Podhalu. Zapraszamy rodziny
z dziećmi. Atrakcyjna cena, (0-

18)20-77-451

GORCE Ochotnica pokoje do wy­
najęcia VIII/IX z możliwością

obiadów, cena do uzgod. (0-18)

262-43-26._______

JURGÓW - wypoczynek w gospo­
darstwie agroturystycznym, po­
koje gościnne, atrakcyjna cena,

(0-18)207-79-33_____________

KASZUBY pokoje w Ośrodku Wy­
poczynkowym nad jeziorem. (0-

12) 656-28-13._______________

KOŁOBRZEG blisko morza pok.4

osobowy, II połowa sierpnia 15

zl/doba. (0-14) 232-045.

KOŁOBRZEG pokoje 150 m od mo­

rza, zapraszamy. (0-94) 351-78-

45__________________________

KOŁOBRZEG pokoje do wynajęcia

150 m od morza. (0-94( 351-78-

45.

KOSARZYSKA -zapraszamy do go­
spodarstwa agroturystycznego,

1 pokój, 3-osobowy, 2 pokoje, 4-

osobowe (0-18)44-64-100

KRYNICA centrum pokoje na

wczasy, weekendy, parking, ul.

Dąbrowskiego 13, (0-18) 471-

20-53._______________________

KRYNICA G. W zamian za prace

przy drobnych remontach bu­

dynku i w jego obejściu - bez­

płatny pokój na wczasy dla ro­

dziny. (0-18)471-34-80

KRYNICA GÓRSKA. TANIE wcza­

sy. (0-18) 471-34-80 .

____

KRYNICA Górska pokoje 2,3-oso-

bowe *

wyżywienie 35 zł. (0-18)
471-45-39 (8-14), (0-18) 471-

50-63 po 16.

KWATERY tanio Muszyna, dogod­
ne połączenie ze Słowacją,
zniżka na pogodę. (0-18) 471-

41-60.

LASKOWA -pokoje gościnne w go­
spodarstwie rolnym, przepięknie

położonym w lesie (0-18)333-

30-79

LIMANOWA -samodzielny budynek

w gospodarstwie agroturystycz­
nym do dyspozycji turystów.

Atrakcyjna cena (0-18)337-30 -

57

LIPNICA Wielka-Kiczory, pokoje

gościnne w gospodarstwie agro­
turystycznym, przepięknie poło­
żonym po Babią Górą, (0-

18)263-46-17

MAZURY domek letniskowy nad

jeziorem Sosobowy. (0-12) 656-

15-47._______________________

MOTOLOTNIA „Kanion" nieużywa­
na. SPRZEDAM (0-12) 422-19-

84________________

MUSZYNA-SZCZAWNIK tani wypo­
czynek 9 zl/doba, blisko obiady,

wspaniałe krajobrazy. (0-18)
471-48-02.

MUSZYNA tanie kwatery prywat­
ne, atrakcyjne położenie, stołów­

ka na miejscu. (0-18) 471-41 -

60._________________________

MUSZYNA tanie noclegi, przyjem­
ny wypoczynek w weekendy,

wycieczki, zielone szkoły. (0-18)
471-47-15.

MUSZYNA wynajmę kwatery pry­
watne z możliwością korzystania
z łazienki i kuchni. (0-18) 471-

42-08_________

MUSZYNA Zlockie wolne pokoje
możliwość korzystania z kuchni,

(0-18) 471-48-10.

MUSZYNKA k/Krynicy agroturysty­
ka atrakcyjne ceny. (0-18) 471-

57-54.

MUSZYNKA wypoczynek w gospo­
darstwie agroturystycznym -ci­

sza, spokój, atrakcyjna cena (0-

18)471-13-22________________

NOWOSĄDECKA Izba Rolnicza

udziela informacji o wypoczynku

w gospodarstwach agrotury­
stycznych woj.nowosądeckiego

(0-18) 441-69-28,441-41 -55

NOWOSĄDECKA Jzba Rolnicza

udziela informacji o wypoczynku
w gospodarstwach agrotury­
stycznych woj.nowosądeckiego

(0-18)441-69-28

POKOJE do wynajęcia Dwudniaki

k/Tarnowa, kort tenisowy. (0-

14) 267-450,090 251 088.

POKOJE do wynajęcia luksusowy

apartament 45 m’ domowa

kuchnia, rowery górskie. (0-18)

20-618-28.___________________

POKOJE do wynajęcia. Mszana DoL

na (0-18) 331-05-39 wieczorem^

POKOJE gościnne Władysławowo
od 14.08-31.09. (0-58) 674-20-

86.__________________________

PORĘBA Wielka -Koninki -bardzo

dobre warunki dla rodzin z dzieć­

mi cisza, spokój Atrakcyjna cena

(0-18)331-76-54

PRYWATNA kwatera Sopot, Cen­

trum, 20 os/doba, tel. 058/ 550

2400_______________________

PUNKT Informacji Turystycznej.

Noclegi, wyżywienie, spływ prze­
łomem Dunajca, rowery, Chleb

domowego wypieku. (0-18) 262-

97-80._______________________

RABKA - pokoje do wynajęcia,

nocleg ♦ obiad 25 zl. (0-18)

267-65-58._________________

U NAS zawsze jest słońce Koło-

brzeg, kwatery. (0-94) 3517845.

RABKA-wypoczynek w gospodar­
stwie agroturystycznym. Mnó­

stwo atrakcji dla dzieci w tym

basen (0-18)267-75-47

RABKA do wynajęcia komfortowy

domek, wrzesien-październik. (0-

18) 267-66-35 .

RABKA tanio pokoje do wynaję­
cia, blisko rzeka, las. (0-18) 267-

66-43, wieczorem.

RYTRO, Beskid Sądecki, Dolina

Popradu: pokoje gościnne (dla

niepalących), dogodny dojazd,

parking, rachunki. (0-18) 446-

90-7L______________

SKRZYDLNA k/Limanowej, tel. 51,

wolne pokoje z WC, wodą, od­

dzielnym wejściem i kuchnią,

Skrzydlna 51

SZCZAWA, 2,3 osobowe, góry, rze­

ka, wody mineralne na wrzesień.

0-18/ 33 24 021

SZCZAWNICA, 2,3,4 osobowe,

kuchnia, łazienka, piękna okoli­

ca, domowa atmosfera, tanio. 0 -

18/ 262 12 79

SZCZAWNICA -pokoje gościnne

pięknie urządzone z łazienkami.

Na miejscu kawiarnia -zaprasza­
my(0-18)332-40-19

SZCZAWNICA pokoje do wynajęcia.

(0-18) 262-26-18.
_

TANIE pokoje w Rabce do wyna­
jęcia, blisko rzeka, las. (0-18)

267-66-43.___________________

TANIE wczasy, zniżki dla dzieci

wyżywienie własne lub w sto­

łówce, dostępna lodówka. Moż­

na zabrać psa. (0-18 ) 471-34-

80___________________________

TANIE wczasy w Gorlicach bar­

dzo dobre warunki. (0-18) 331-

7648._________

TANIE wczasy w Łomnicy Zdroju,

10 zł doba, w pobliżu rzeka, las,

szlaki turystyczne. (0-18) 446-

81-04.
_ ______

TYLICZ -atrakcyjny wypoczynek
w gospodarstwie agroturystycz­
nym, 3 pokoje, 3-osobowe. Za­

praszam (0-18)471-13-08____

U NAS zawsze jest słońce Koło­

brzeg, kwatery. (0-94) 351-78-

45._______________________

USTROŃ ■ kwatery prywatne, TV,

ogród, plaża, góry. Obiady. Za-

bierz psa. (0-33) 54-34-10.

WAKACJE w Krynicy Górskiej, ta­

nie kwatery - możliwość wyży­
wienia obok. Tel. grzecz. (0-18)

47J-5b38.__________________

WCZASY agroturystyczne w Be­

skidzie Niskim nad Zalewem

Klimkówka w Łosiu (0-18) 351-

61-86________________________

WCZASY agroturystyczne w gmi­
nie Łącko. Przepiękne krajobra­
zy, cisza, spokój, atrakcyjne ce-

ny (0-18)444-65-43___________

WCZASY agroturystyczne w Pieni­

nach. Atrakcyjna cena. Spływ

przełomem Dunajca (0-18)26-

29-870______________________

WCZASY agroturystyczne w gmi­
nie Gródek n/Dunajcem, pokoje
w drewnie. Atrakcyjna cena (0-

18)44-01-081_______________

WCZASY agroturystyczne nad je­
ziorem Rożnowskim, Gospoda­
rze doskonale mówią po angiel-
sku (0-18)443-23-11

WCZASY agroturystyczne w Tyli­
czu. Alrakcyjna cena. Możliwość

wycieczki na Słowację (0-

18)471-13-46

WCZASY bez pośredników, las, je­
zioro, mikroklimat ■ Sielpia woj.

kieleckie. (0-4J) 372-02-87.

WCZASY obozy wędrowne ilość

miejsc 30, w pokojach 2,3-osobo-

wych, 12 zl. (0-18)471-34-47 .

WCZASY pod gruszą. (0-94) 31-

62-234 niedz. 18-20.

WCZASY w gospodarstwie agrotu­
rystycznym w Beskidzie Niskim

nad Zalewem Klimkówka -tanio

(0-18)351-61-74

WCZASY w gospodarstwie agrotu­
rystycznym w Beskidzie Niskim.

Atrakcyjne ceny. Wiejskie żywie-

nie (0-18)351-19-11 wew. 109

WCZASY w górach, domek z ła­

zienką, lodówką nad rzeką dla

rodziny 2-3osobowej. wrzesień,

(0-18)332-40-58_____________

WCZASY w górskiej miejscowości
■ Białka Tatrzańska. (0-18) 265-

42-06._______________________

W górach na sierpień poszukuję

domku letniskowego lub pokoju
z używalnością kuchni. (0-12)

423-70-40_____________

WOLNE miejsca pokoje 2,3,4-oso -

bowe z umywalkami, 18

zł/o/dzień. (0-18) 471-57-89.

WOLNE pokoje Tylicz k/Krynicy

Górskiej, z wyżywieniem lub bez.

(0-18) 471-11-64.____________

WYPOCZYNEK na pięknej wsi w gó­
rach, cisza, spokój, domowe je­
dzenie. (0-18) 331-61-08 .___

WYPOCZYNEKwatrakcyjnejmiejsco-
wości Bystra. Gospodarstwo

agroturystyczne. Zapraszamy.

(0-18)268-10-03_____________

WYPOCZYNEK w gospdoarstwie

agroturystycznym w Gładyszo­
wie. W pobliżu stadnina koni hu­

culskich. Atrakcyjna cena (0-

18)351-0076________________

ZAKOPANE. Pokoje gościnne do

wynajęcia, od 20 zl/osoba. (0-

18) 206-26-47; 0602 324-357

ZAKOPANE Krzeptówki pokoje go­
ścinne z łazienkami lub bez, wy­
żywienie. (0-18) 206-20-58.

ZAWOJA miejsowość u podóża

babiej Góry do wynajęcia pokoje

2,3,4 osobowe. (0-33) 775-091,

OFERTY
Z GDAŃSKA

TEL. KIER. 0-58
ABY dobrze wypocząć w Gdań­

sku Oliwie, nad morzem, blisko

lasu, w domkujednorodzinnym,

odnajmę pokoje wczasowiczom,

z używalnością kuchni i łazienki,

20 zł/osobodoba, tel. 058/556

05 88
_____________________

APARTAMENT, nad morzem, 700

m od plaży, 25 zł/osobodoba,

pokoje-15 zł/osobodoba, II po­
łowa sierpnia i wrzesień, tel. 0

602 104-335_________________

ATRAKCYJNE i tanie wczasy nad-

morzem w Ostrowie k. Jastrzę­
biej Góry, w domu jednorodzin­
nym, w pobliżu las, tel. 058/

674 92 87___________________

BLISKO plaży Gdańsk Brzeżno,

mieszkanie 2-pokojowe, 15-20

zł/osobodoba, tel. 058/ 343 53

81
__________________

BORKOWO k. Żukowa ■ pokoje dla

wczasowiczów w stylowym do­

mu w lesie,18-30 zl osobodoba,

jedzenie domowe, tel. 058/681

8268po18

ATRAKCYNY urlop/wypoczynek
w Gdańsku- Oliwie, blisko plaży.
Do dyspozycji parter domu, 4

pokoje 2-osobowe (+przystawki

dla dzieci), samodzielna kuchnia,

wyposażona, łazienka z pryszni­
cem, pralka, lodówka, TV, balko­

ny, grill. Parkowanie na lerenie

posesji. Dla 8-9 osób, 20-40

zł/osoba/doba, tel. 058/552 25

06

BORY Tucholskie, jezioro KaŁę-

bie, piętro domku letniskowego,

tanio, tel.058/345 61 97dzwo-

nićod poniedziałku.

BORY Tucholskie, leśniczówka,

wygody, las, konie, tel. 069/188

48 95______________________

BRODNICA Górna k. Kartuz, samo­

dzielny, domek na wsi na urlop
dla rodzinydo 4 osób, kuchnia,

WC, CO, TV, prysznic, garaż, 75

zl/doba, wolny od 27.08, tel.

058/684 52 69
_ _

CISZA, mila atmosfera; kuchnie,

łazienki do dyspozycji, możliwo-

śćwyżywienia to zalety wypo­
czynku w nadmorskiej miejsco­
wości Sasino, 20 zl/doba. Tel.

058/676-33-35.

CHIAPOWO k. Władysławowa, wol­

ne pokoje, w domu jednorodzin­
nym, od 15 lipca do 10 sierpnia

brak miejsc, lei. 058/674 21 11

CHMIELNO, apartament 120 zl/do­

ba, i pokoje gościnne 25 zł/os.

/doba, grill, konie, blisko las i je­
zioro, ładna panorama, od lipca

do września, tel. 058/684 21 30

CHMIELNO k. Kartuz, urlop dla 2

osób, w miłym pokoju wyposa­
żonym, z aneksem kuchennym,
łazienka z przysznicem, ogród,

grill, 400 m od plaży, II połowa

lipca, 16 zł/osobodoba, tel.

058/ 684 23 29______________

CHMIELNO na Kaszubach nad je­
ziorem odnajmę pokoje z TV,

komfortowo wyposażone, do

dyspozycji kuchnia, łazienki,

grill, tel. 058/684 23 77

CHMIELNO na Kaszubach zapra­
sza na wypoczynek w domu nad

jeziorem, przystań wodna, plaża,

duży ogród, tel. 058/684 22 37

DOM dla 5 osób, gm. Chmielno,

przy czystym jeziorze, własny

pomost, do wynajęcia od zaraz.

Tel. 058/684-23-60

DOMEK letniskowy, wygody, Gdy­
nia - 90 zł doba, tel. (0-58) 665-

81-70 po 19.00.____________

DOMEK letniskowy, Golubie Ka­

szubskie, drewniany, ocieplany,
2 pokoje, kuchnia, łazienka, WC,

natrysk, 100 m od Jeziora Dą­
browskiego, od sierpnia do paź­

dziernika, 70-90 zł doba. Tel.

058/684-66-01 .

DOMEK letniskowy, komfortowy,

nad Jeziorem Ostrzyckim, 2 tara­

sy, ogród, las, wszelkie wygody,

150 zl/doba, tel. 058/684-54-22

DOMEK letniskowy, murowany,

nad Jeziorem Raduńskim, 3 po-

koje, kuchnia, łazienka, garaż,

kominek, 5-6 osób, 150 zl/doba,

tel. 058/684-25-95

DOMEK letniskowy, z pieco-ko-

minkiem, w Brodnicy Górnej ko­

ło Kartuz, nad Jeziorem Ostrzyc­
kim, 130 zl doba na 4 osoby, ce­

na do uzgodnienia. Tel. 058/

550-43-03,551-03-23

DOM na Kaszubach, bdb warunki,

las i jezioro, 150 zl/doba. Tel.

058/553-17-38

DOMEK letniskowy w Borucinie

nad J. Raduńskim (garaż, pokój
z kominkiem, kuchnia, łazienka,

2 sypialnie), dla 6 osób, ogród
800 m kw., doskonałe warunki

dla dzieci, 900 zł/tydzień, tel.

058/341 27 48

DOMEK nad samym morzem,

czynne kąpielisko, w lesie, dla 4-

5 osób, 20 zl/osoba/doba. Do­

bry dojazd do Gdańska Główne­

go, ok. 20 min, Sobieszewo Or­

le, tel. 058/308 07 39, 307 39

15

DOMEK na Kaszubach, bdb. wa­

runki, las, jezioro, dla 5-6 osób,

150 zl/doba, tel. 058/553 17

38__________________________

DOM letniskowy, 2-rodzinny,

komfort, grillowanie, kominek,

ogród, basen, grzybobranie, mi­

kroklimat, 250 zl doba. Zgorza-

łe k. Stężycy, Jezioro Raduńskie,

tel. 0602 355 097 -

DOM letniskowy, piętrowy, ogro­
dzony, wszelkie wygody, nad

otwartym morzem, 6 osób, 240

zl/doba + prąd, tel. 058/ 344

19 39_____________________

DOM letniskowy, piętrowy, ogro­
dzony, wszelkie wygody, nad

otwartym morzem, 6 osób, 240

zl/doba + prąd, tel. 058/ 344

19 39
______

DWA pokoje 2-osobowe, wczaso­

wiczom, blisko plaży w Gdańsku

Brzeźnie, na miesiąc lipiec, sier­

pień, wrzesień, w domku 1-ro-

dzinnym, 1 pokój 45 zl/doba.

Tel. 058/342-94-56

ELEGANCKIE pokoje, 2-, 3-osobo­

we, duże, słoneczne, dla dużej

rodziny, lub przyjacióŁ, cena 20

zł/osobodoba, dzieci zniżka, tel.

058/341 23 85______________

GDAŃSK, atrakcyjne kwatery

z używalnością kuchni, blisko

morza, dla wczasowiczów, lipiec-

sierpień, 20 zł/osobodoba, tel.

058/ 553 68 32
_______

GDAŃSK, pokoje nad samym mo­

rzem, blisko Sopotu, możliwość-

gotowania, dobra komunikacja,

25 zł/osobodoba i 15 zl/ dzieci,

tel. 058/ 553 16 10

GDAŃSK, pokój duży, 2-, 3-osobo­

wy, bdb. warunki, db. komunika­

cja, dla wczasowiczów, 20

zl/osobodoba, tel. 058/342 55

28 po 20.00_____________

GDAŃSK, samodzielne mieszkanie

2-pokojowe, z aneksem kuchen­

nym, 25 zł/osobodoba, tel. 0

58/ 343-59-64,0 601 62-21 -82

GDAŃSK Brzeźno, atrakcyjna loka­

lizacja blisko plaży i mola, pokój

2-osobowy, 20 zł/osobodoba.

Tel. 058/552-51-72, 058/342-

81-89 8.00 -10.00,21.00-23.00

GDAŃSK Brzeżno, atrakcyjne

położenie, blisko plaży i parku,

kwatery, 2-, 4-osobowe, komfor­

towe, w domku jednorodzinnym,
18 zl/osobodoba, tel. 058/343

49 38
__________________ __

GDAŃSK Brzeźno, blisko plaży, 2-

pokojowe, kuchnia, łazienka lub

pokoje, 20 zl/osobodoba, tel.

058/342 92 70

GDAŃSK Brzeżno, pokoje w dom­

ku jednorodzinnym, blisko plaża,

20 zl/os./doba, do wynajęcia
w sierpniu dla wczasowiczów,

tel. 058/343 53 03
_________

GDAŃSK, pokój 2-, 3-osobowy

z wygodami - 20 zl od osoby, tel.

(0-58) 342-55-28 po 20.00 .

bezpłatny kupon uprawniający do jednego ogłoszenia
drobnego w środowym dodatku ogłoszeniowym
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BSblokada skrzyni, CZ-centralny zamek, EL-el. lusterka, ESel. szyby,

EW-el. wtrysk, H-hak, K-klimatyzacja, KT-katalizator, R-radiomag.,

S-szyberdach, SP-spojler, WS-wspomaganie
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OFERTY
Z GDAŃSKA

TEL. KIER. 0-58
GDAŃSK Jelitkowo, pokoje, blisko

plaża, 20-30 zl/osobodoba, moż-

liwośćbezpiecznego garażowa­
nia oraz korzystania ze stołówki,

śniadanie i kolacje- możliwość-

przyrządzenia na miejscu, tel.

058/552 17 64

GDAŃSK, pokoje do wynajęcia

10.07-31.07-20 zł osobodoba,

lei. 058/688-93-54 po 18.00.

GDAŃSK Jelitkowo, pokoje blisko

plaży, 20-30 zl/osobodoba,

z możliwością kuchni, łazienki,

ciepła woda oraz bezpieczne ga­
rażowanie, pokoje 3-, 5-osobo-

we, możliwośćzalatwienia sto­

łówki, tel. 058/552-17-64

GDAŃSK Oliwa, 3-pokojowe, ok.

60 m kw., meble, tel., III/IV p„

CO, duży balkon, 20 zł/osobodo-

ba lub całe mieszkanie 100 zł

doba. Tel. 058/345-14-26

GDAŃSK Jelitkowo, wolne pokoje

w domku jednorodzinnym, 150

m do morza, 3 min. do Sopotu,

moźliwośćparkowania, 25

zł/osobodoba, bdb. warunki, do­

datkowo wolny domek kempin­
gowy, 4-osobowy, 20 zł/osobo­

doba, cicha, spokojna dzielnica,

tel. 058/553 00 10 lub 557 58

40
__

GDAŃSK Niedźwiednik, kawalerka

30 m kw., ładnie położona, bli­

sko lasu, nowe budownictwo,

umeblowana, kuchnia, łazienka

osobno, możliwośćkorzystania
z TV, lodówki, pralki, na okres

VIII, 25 zł/osobodoba, dzieci nie

płacą, tel. 058/342 47 04

GDAŃSK Oliwa, aby dobrze wypo-

cząćwe wrześniu, nad morze,

pokoje wczasowiczom z używal­
nością kuchni i łazienki, w dom­

ku jednorodzinnym, 10 zl/osobo­

doba, tel. 058/556 05 88

GDAŃSK Oliwa, blisko morza,

wczosowiczom, we IX, pokoje
z wygodami, 15 zł/osobodoba,

lei. 058/556 01 70___________

GDAŃSK Oliwa, niski parter w wil­

li, 65 m kw., 2 pokoje, kuchnia,

łazienka, toaleta, miejsce parkin­
gowe, 15 min do morza, wcza­

sowiczom w sezonie letnim, 80

zł/doba, wrzesień 60 zł/doba,

tel. 058/ 557 52 16____

GDAŃSK Oliwa, pokoje od 1 do 30

sierpnia, 20 zł/os./doba, tel.

058/552 17 11______________

GDAŃSK Oliwa, wynajmę pokój 2-

osobowy, w domku 1-rodzin-

nym, 20 zł osobodoba, tel.

058/553 63 11 (11-£7)£po

GDAŃSK Przymorze, 2 pokoje, 2-

osobowe w domku jednorodzin­
nym, 20 min. do morza, od

15.08, 20 zł osobodoba, tel.

058/557 28 81______________

GDAŃSK Przymorze, dzielnica wil­

lowa, blisko do plaży, wczasowi­

czom, pokoje w domku 1 -rodzin­

nym, możliwość korzystania

z kuchni oraz dogodne garażo­
wanie; oraz 2 pokoje z kuchnią
i łazienką (osobne wejście
w tymże domku), tel. 058/342

92 82_______________________

GDAŃSK Przymorze, kawalerka

samodzielna, 500 m od plaży
w Gdańsku Jelitkowie, 70 zł/do­

ba, od 15 VIII do 30 IX, tel.

058/553 16 63______________

GDAŃSK Stara Oliwa, pokoje dla

wczasowiczów, 15-20 zł/osobo-

doba,tel. 058/552 33 55

GDAŃSK Wrzeszcz, atrakcyjne po­

koje 3-, 4-osobowe, elegancko

wyposażone, zielona dzielnica,

doskonała komunikacja, 20

zł/osoba, tel. 0 58/ 341-23-85

GDAŃSK Wrzeszcz 3-pokojowe,

umeblowane z telefonem, par­
king, 80 zl osobodoba, tel.

058/347 92 44,345 48 15

GDYNIA, 12 km od centrum, nad

morzem, pokoje 2-, 3-, 4-osobo­

we, z łazienką, do dyspozycji

kuchnia, tel. 058/665 81 31 od

7-11.00iod21-23.00
_____

GDYNIA, 2-pokojowe, samodziel­

ne mieszkanie, 4-5 osób, 15

zl/os./doba,tel.621 41 97____

GDYNIA, kwatera 4-osobowa, bli­

sko morza, tanio, tel. 058/620

67 92
______________________

GDYNIA, pokój, kuchnia, łazien­

ka, osobne wejście, w domku,

całkowite wyposażenie, możli­

wość parkowania, do wynaję­
cia, 400 zl/tydzień, tel. 058/

622 18 04

GDYNIA centrum, kawalerka, po­
kój, kuchnia, łazienka, TV kablo­

wa, 400 m od plaży, wczasowi­

czom na okres: 12.07-10.08,20

zl/osobodoba, tel. 058/ 620 26

57_________________ __

GDYNIA Orłowo, 2 km od Sopotu,
komfortowe kwatery nad sa­

mym morzem, b. blisko molo,

las, komunikacja i centrum han­

dlowe, pokoje 2-, 4-osobowe, sa­

modzielna kuchnia i łazienka

oraz niezależne piętro willi, 2 po­
koje, kuchnia, łazienka, taras,

parkowanie na posesji, 28 zl

osobodoba, tel. 058/664 94 21

GDYNIA Witomino, 1 pokój 2-oso-

bowy, odstąpię turystom od VII

do IX, 15 zł/osobodoba, używal-

nośćlazienki i kuchni, niedaleko

plaża z bulwarem, tel. 058/624

18 45______________________

4 km od Władysławowa, tanie

kwatery prywatne, z używalno­
ścią kuchni, parkowanie na miej­
scu, VII117 zl/osobodoba, lei. 0

602 556 349________________

GOłUBIE Kaszubskie k. Kartuz, do­

mek letniskowy, drewniany,

ocieplany, dwa pokoje, kuchnia,

łazienka, ciepła woda, natrysk,

50 m do Jeziora Dąbrowskiego,

plaża, ratownik, lasy, grzyby,

sierpień, 80 zł domek, wrzesień,

październik 50 zł domek, tel.

058/684 36 48,090 39 13 34

GOłUBIE Kaszubskie k. Kartuz, do­

mek letniskowy, drewniany, 2

pokoje, kuchnia, łazienka, na­

trysk, ciepła woda, plaża, las,

100 m do J. Dąbrowskiego, sier­
pień 90 zł doba, wrzesień - paź­
dziernik 50 zł doba, tel.

058/684 36 27_______

GOSPODARSTWA Słupskiego Sto­

warzyszenia Agroturystycznego

zapraszają nalani wypoczynek.

Informacja: tel. (0-597)41-001
U.G . Człuchów, tel. (0-597)35-

351,35-366 U.G. Debrzno. Biu­

ro SSA (0-59)117-213 Smołdzi­

no.___________________________

JACHT kabinowy, typu Orion, 5-

osobowy, na jeziorze Wdzydze,

wyczarteruję w VIII, 1 doba 150

zł, następne 50 zł, 058/307 01

25__________________________

JASTRZĘBIA Góra - wczasy - poko­
je do wynajęcia przez cały rok

w okresie letnim wyłącznie z wy­
żywieniem. Tel. 058/674-95-64.

JASTRZĘBIA Góra pokoje, 2-, 3-, 4-

osobowe, tel. 058/665 48 24

JURATA, pokój 4-osobowy, 30

zł/osoba, gaz, WG, blisko morza

i Zatoki Gdańskiej, las, cisza, tel.

058/ 67 52 438
____

KAMIEŃ, 3 pokoje, kuchnia, ła­

zienka, 80 zł/doba, tel. 058/676

£505
__ _________________

KAMIEŃ ■ domek 3-, 4-osobowy,

kuchnia, WC, duża, ogrodzona

działka przy lasku, nad jeziorem-
75 zł/doba, tel. 058/557 29 89,

0601 610 305_______________

KARWIA, 100 m od morza, poko­
je 2- i 3-osobowe, sierpień I po­
łowa 40 zl/osobodoba, II połowa
35 zł/osobodoba, wrzesień 30

zł/osobodoba. Tel. 0601-67-41 -

03________________ _ _________

KARWIA- blisko morza, pokoje 2-,

3-, 4-osobowe, obiady domowe,

20-25 zl/doba/osoba, b. pilnie!

Tel. 058/674 96 71___________

KASZUBY, domek letniskowy,

komfortowy, 3 pokoje, garaż,

kuchnia, łazienka, CW, 500

m od zajazdu Burczybas, piękna

okolica, 120 zł/doba, tel. 058/

301 54 93£rb£602J£6 899

KASZUBY, gospodarstwo agrotury­
styczne, 7 ha, pawilonik z poko­
jami gościnnymi, 2-, 3-osobowe,

jezioro, las, wiele atrakcji, 32

zl/osobodoba, z pełnym wyży­
wieniem, tel. 0 90 50 88 83

KASZUBY, kaszubski domek, poło­
żony na skraju lasu, nad jezio­
rem, w ustronnym miejscu, wol­

ny pokój gościnny z łazienką,

w lipcu i sierpniu, pokój doba/80

zl. Tel. 058/684-14-67
____

KASZUBY, komfortowy, ładnie po­
łożony dom letniskowy, nad je­
ziorem, dla 8 osób, I połowa

sierpnia i wrzesień, tel. 058/

302 28 62___________________

KASZUBY, Lipusz, pokój z wnęką

kuchenną, łazienka, 2-5 osobo­

wej rodziny, osobne wejście, nad

rzeką, 10 min. do jeziora, lasu,

40 zł/doba, tel. 058/687 47 82

KASZUBY, piętrowy domek na

działce nad jeziorem, lasy, grzy­
by, jagody, dla 6 osób, drewnia­

ny, ekologiczny, WC, łazienka,

ogrzewanie, prąd, cisza, mikro­

klimat, 120 zł/doba + prąd, tel.

058/557 36 91

KASZUBY, pokój 3-osobowy w ka­

szubskim domku, nad jeziorem,

przy lesie, ustronne miejsce, 25

zl/osobodoba. Tel. 058/684-14 -

67, 684-14-69

KASZUBY, pokój gościnny, 2-oso-

bowy salonik, we dworku, pod

słomianą strzechą, ustronne

miejsce, wiele atrakcji, trady­
cyjne dania kuchni polskiej, po­
kój 60 zł/doba, tel. 058/684

1469
_ ______

KASZUBY, pole pod namiot, pięk­
na okolica, lasy i jeziora, w za­

cisznym miejscu. Tel. 058/686-

58-23________________________

KASZUBY- komfortowy domek

10.08 - 15.08.98 r„ 6-osobowy,

tel. 058/ 620 74 61__________

KASZUBY- Trzebuń, domek letni­

skowy, 17 m kw., 4 spania, na

skraju wsi, 15 min. do jeziora, ja­
gody, grzyby, dorośli 10 zl, dzie­

ci 5 zł, psy gratis, tel. 058/686

2300w.203
__________

KASZUBY Kościerskie, wypoczy­
nek w zacisznym miejscu, lasy,

jeziora, 3 pokoje, kuchnia, ła­

zienka, CW, dla 6-8 osób, sier­

pień- wrzesień, tel. 058/686 58

23___________________________

KOMFORTOWA kwatera dla rodziny

2-, 3-osobowej, blisko plaży, od

24.08 ., 400 zł/tydzień, tel.

058/68 44 735
__________

KWATERY prywatne, Gdańsk

Wrzeszcz, pokoje 1-, 2-osobowe

20-25 zł osobodoba, tel. (0-58)

341-23-85._________________

KWATERY prywatne na wsi do li­

stopada. Wokół lasy i jeziora. Na

miejscu sławy i basen, inne

atrakcje, domowe jedzenie, 32

zł/os./doba z wyżywieniem. No­

wa Wieś Przywidzka 33, tel.

090 508 883________________

LIPUSZ, Pojezierze Kaszubskie,

domek letniskowy, drewniany,
w pełni wyposażony, na 6,7 os­

ób, do jeziora 100 m, las za pło­
tem, działka 800 m kw., zago­
spodarowana, ogrodzona, od 1

VIII, 90 zł/doba, tel. 058/557

02 72________________________

ŁAPINO, 100 m od jeziora, domek

2-pokojowy, kuchnia, telewizor,

kpi. wypoczynkowy, na działce

500 m kw„ 400 zl/tydzień, od

zaraz, lei. 0602 254 605

MIESZKANIE w domku szerego­
wym, samodzielne, kuchnia, ła­

zienka, TV kabl., tarasik, blisko

centrum, dogodny dojazd do mo­

rza, w terminie VIl-IX, możliwość-

zakwaterowania 6 osób, 15

zl/osobodoba, tel. 058/302 51

53__________________________

NADOLE, domek letniskowy, Je­
zioro Żarnowieckie, komfortowy,

WC, łazienka, kuchnia, kominek,

100 m do jeziora, gwarantowa­
ny udany wypoczynek, 4 ■ 5 os­

ób, 100 zl/doba, sierpień, tel.

058/678 36 20

ODNAJMĘ na sezon letni samo­

dzielne mieszkanie z ładnym wi­

dokiem na morze, blisko do pe­
ronu PKP i plaży, tel. 0601 61

13 49,058/ 551 83 30

ODNAJMĘ wczasowiczom 2 poko­
je (każdy 25 m2) 3 lub 4 osobo­

we w Swarzewie nad Zatoką

Pucką, 3 km od Wladysławowa-

najtaniej w okolicy. Tel. (0-58)

674-24-88 wieczorem.

ODNAJMĘ pokoje, samodzielne

(osobne wejście) wczasowiczom

od 1 lipca do 30 września, uży-

walnośćkuchni i łazienki cena

20 zł/os./doba, tel. 058/302 51

53___________________________

OKOLICE Jastrzębiej Góry i Włady­
sławowa, pokoje na wsi, 6 km

do morza, dogodny dojazd. Teł.

058/673-83 -59 po 16.00
___

OSIEK, Bory Tucholskie, piętrowy

domek letniskowy, 100 m kw.,

100 m od jeziora KaŁębie, ryby,

grzyby i jagody, obiekt dla 6-8

osób, z garażem, kominkiem, tel.

kolorowy, łazienka- pralka auto­

matyczna, wolne terminy 27 VII-

IX, 800 zł* prąd/tydzień, tel.

058/553 29 56_____________

POJEZIERZE Kaszubskie, wynajmę

piętro budynku, dla 6-7 osób lub

pokoje 2-osobowe, wolne od 1

sierpnia oraz osobny budynek

dla 4-5 osób, wolny od 26 lipca.

Wiele, tel. 058/68-73-501
__

POKOIKI gościnne u rolnika, wiele

atrakcji dla wędkarzy i grzybia­
rzy, a także amatorów czynnego

wypoczynku, domowe posiłki,
tel. 058/682 51 42

POKOJE gościnne. Dettlass Beata,

Strzelno k/Jastrzębiej Góry. Tel.

058/673-83-55.______________

POKOJE wczasowe nad jeziorem
w Powidzu do wynajęcia-17 zl/

doba, lei. 090 -67-32-61.

POKOJE, 2 km do morza, tel.,

058/67 63 052______________

POKOJE dla letników, w Sopocie

Dolnym przy Monte Cassino, 25

zl/osobodoba, tel. 0 601 62 53

90___________________________

POKOJE gościnne, Władysławo­
wo, tel. 058/674 20 86

POKOJE na lato w cichej i spokoj­
nej wiosce, blisko morza, las

z grzybami za płotem, możli­

wość korzystania z kuchni. Za­

praszamy już od teraz, tel.

058/67 63 192

POKOJE wczasowiczom, Upiec
i sierpień, 15 zł/osobodoba, tel.

058/554 46 10______

POKÓJ 2- i 3-osobowy, wczasowi­

czom, w Oliwie, od lipca do

15.09, mikroklimat, ładna dziel­

nica, blisko do parku, katedry,

zoo, do plaży w Jelitkowie 10

min tramwajem, bdb. komunika-

cja, 20 zł/osoba, tel. 554-83-75

POKÓJ 2-osobowy, w centrum

Gd. Wrzeszcza, doba 25 zł oso­

ba, od lipca do sierpnia, tel.

058/341 24 78 po 18

POKÓJ 2-osobowy, w Sopocie,

w okresie letnim, możliwośćko­

rzystania z kuchni, cena 60

zl/doba, tel. 551 82 89 wieczo­

rem

POKÓJ 3-4 osobowy, komfortowo

urządzony, z używalnością kuch­

ni, łazienki i telefonu, blisko mo­

rza i plaży w Gdańsku, wczaso­

wiczom od zaraz do końca wrze­

śnia, cena: lipiec/ sierpień- 20

zł/osobodoba, wrzesień- 15

zl/osobodoba, tel. 058/303 80

33_______________________

POKÓJ do wynajęcia na czasowe

pobyty w Ćródmieściu, dla 3 lub

2 osób, tel. 058/ 301 89 10

POKÓJ komfortowo urządzony,

28 m kw., kuchnia, łazienka, TV

kabl., zielona dzielnica Wrzesz­

cza, 20 zł/osobodoba, tel. 058//

341 23 85__________

POKÓJ wczasowiczom, 1-2 oso­

by, 30 zl/osobodoba, tel. 058/

559 77 13_______________

POKÓJ wczasowiczom, z używal­

nością kuchni i łazienki, telefonu,

blisko morze i plaża, w Gdańsku,

2-3 osoby, od zaraz do końca

września, 20 zł/os./doba, tel.

058/305 01 44______________

POKÓJ wczasowiczom z używal­

nością kuchni i łazienki, blisko

morza i plaży, 3 osoby, od zaraz

do września, 20 zl/doba, tel.

058/305 01 44______ _______

POSZUKUJĘ przyczepy kempingo­
wej, sprawnej, zarejestrowanej,

na okres od 21-31 sierpnia,
w zamian oferuję 2-pokojowe

mieszkanie w centrum Gdańska

lub tanio wypożyczę przyczepę,

tel. 058/342 63 06 lub 0602

75 49 36
_______

PUCK, kwatery prywatne, możli-

wośćparkowania na miejscu, 17

zl/doba, od 15 sierpnia taniej,
tel. 058/ 673 16 95

_

PUCK, tanie kwatery prywatne,

parkowanie na miejscu, 16

zl/osobodoba, po 20 VIII taniej,

tel. 0 58/ 673-22-71

PUCK- wczasy nad morzem,

kuchnia z pełnym wyposaże­
niem, 17 zl/osobodoba, tel.

058/ 673 15 08

RUMIA k. Gdyni, pokój 4-osobowy
w domku jednorodzinnym, TV

kabl., butla gazowa, łazienka

z prysznicem, oddzielne wejście,
15 zl/osobodoba, tel. 058/ 671

98 56________________________

StUPSK -do wynajęcia (lipiec -sier­

pień) pokój, łazienka, kuchnia

dla poważnego małżeństwa bez

dzieci. 059/440-349, wieczo­

rem._________________________

SOBIESZEWD Orle, domek nad sa­

mym morzem, kąpielisko, w le­

sie, dla 4-5 osób, 20 zl/oso-

ba/doba. Dobry dojazd do Gdań­

ska Głównego, ok. 20 min, tel.

058/308 07 39,307 39 15

SOBIESZEWD k.Gdanska. Pokój
z wyżywieniem, plaża 300m, 60

zl/osobodzień. (612) 6561547.

SOBIESZEWSKA Wyspa, domek

kempingowy, nad morzem, cena

do uzgodnienia, tel. 058/308 07

67__________________________

SOMINY k. Bytowa- domek letni­

skowy, drewniany, 42 m kw. na

Kaszubach w atrakcyjnej wsi let­

niskowej, 200 m od jeziora, lasy,

3 pokoje, kuchnia, łazienka, ta­

ras 14 m kw. pod dachem,

wszelkie wygody dla 7 osób,

120 zl/doba* prąd, od 17 sierp­
nia i wrzesień, tel. 058/303 34

90,302 70 41 po 20.00
_

SOPOT, 1 lub 2 pokoje, 2 minuty

do morza, tel. 058/ 551 65 25,

550 24 21___________________

SOPOT, 2 pokoje 2-osobowe, tel.

058/551 40 21 rano i wieczo­

rem______________________

SOPOT, blisko morze i molo,

mieszkanie 1-pokojowe, wolne

od 23 lipca do końca sierpnia,
70 zl/doba, tel. 058/627 03 14,

0601 65 93 08,______________

SOPOT, centrum, kawalerka, kom­

fortowa, od lipca do września,

tel. 058/3467541

SOPOT, dla kulturalnych wczaso­

wiczów, pokoje, łazienka, uży-

walnośćkuchni, tel. 058/551 46

79___________________________

SOPOT, kawalerka, 30 m kw., wy­
posażona, TV sat„ 500 m od

morza, 60 zl/doba, lipiec - wrze-

sień, tel. 058/ 672 30 94____

SOPOT, pokoje nad morzem, VII-

IX, 30 zł/osoba, pokoje do 5 os-

ób, tel. 0 58/ 550-19-65

SOPOT, pokój 2-osobowy, odstą­
pię turystom od lipca do wrze­

śnia, 200 m od plaży, 20

zl/os./doba, tel. 058/550 43 54

SOPOT, pokój dla wczasowiczów

w domku, łazienka, wolny ter­
min: 19.07- 2.08, 20 zl/osobo­

doba, tel. 058/ 550 67 58

SOPOT, samodzielne mieszkanie,

65 m kw., pełne wyposażenie,

10 min. pieszo od plaży, 25

zł/osobodoba, tel. 058/551 27

12 do 10.00______________

SOPOT, mieszkanie 2-pokojowe,

kuchnia, łazienka, WC, wyposa­
żone, wczasowiczom na lalo, dla

4 osób, 120 zl/doba, tel.

058/551 80 05
__________

SOPOT, samodzielne mieszkanie

2-pokojowe, pełne wyposażenie,
dla 4-5 osób, blisko plaży i mola

od 7 sierpnia, 100 zl/doba, tel.

058/34£23 85
__________

SOPOT samodzielną kawalerkę,

odnajmę wczasowiczom, tel.

058/551 89 33_

SPOKOJNE, uczciwe małżeństwo

z córką zaopiekuje się domkiem

kempingowym lub letniskowym
*

opłaty eksploatacyjne, blisko

jeziora z możliwością dojazdu

PK6em, do 50 km od Gdyni, od

03.08- 22 .08 lub inne propozy­
cje, tel. 664 29 22 po 19.00

STĘŻYCA, nad jeziorem, w lesie,

pokój, kuchnia, łazienka (osobne

wejście), tel. 058/684 35 40 lub

0601 67 16 09______________

STĘŻYCA, piętro domu, z kuchnią

i łazienką, dla turystów, 14

zl/osobodoba, tel. 058/684 35

87______ ______

SULĘCZYNO koło Gdańska, dom

na wczasy i weekendy, czynny

cały rok, przy lesie w pobliżu je­
zior, dla dwóch rodzin, 4 pokoje

2-osobowe, 2 kuchnie wyposa­
żone, 2 łazienki, CO, ognisko,

grill, jeziora, cisza, teren ogro­
dzony, 20 zł/osobodoba. Tel.

058/684-40-85_________

SYCOWA Huta, domek letniskowy,
blisko Wdzydz, dla jednej rodzi­

ny, lasy, jeziora, 200 zł/tydzień,
tel 058/686-68-83

WAKACJE w Sopocie. 2-pokojowe,

odnajmę. 0601 206-266

WCZASOWICZOM na okres lipiec-

sierpień, najchętniej małżeństwu

z dzieckiem, M-2, 30 m kw.,

z wygodami, cena i czas do

uzgodnienia, tel. 345 34 35 lub

553 40 10
__________

WCZASOWICZOM pokoje blisko mo­

rza, lasu i blisko miasta, wszel­

kie wygody, 20 zł/os./doba, tel.

058/556 05 88
____________

WCZASY na Kaszubach, pokoje,

2045 zł/osobodoba, tel. 058/

684 22 05___________________

WCZASY na Kaszubach koło Sulę­
czyna, piętro domu dla rodziny

lub 8-9 osób, tel. 058/684 48

85

WCZASY na Kaszubach w domku

letniskowym, murowanym,

o pow. 150 m kw., z ogrodem,
w okolicy Chmielna, nad J. Ra-

duńskim, dla 4-6 osób, w okre­

sie lipiec- sierpień- wrzesień,

140 zl/doba, tel. 090 505 174

WCZASY na wsi, (domek pod la­

sem), zapraszam na tanie wcza­

sy w domku jednorodzinnym,

pełne wyżywienie, przejażdżki

bryczką, grill, ognisko, rowery,

wolne od 10 sierpnia, tel.

058/682 52 71
____________

WCZASY w Borach Tucholskich nad

jeziorami w Ocyplu, 18 zl/osobo­

doba, tel. 069/182 1344

OFERTY

Z ŁODZI

TEL. KIER. 0-42

1-pokój, możliwość korzystania
z kuchni, Zawoja -12 zl osobo­

doba, tel.(0-33) 77-51-44.

ATRAKCYJNY domek letniskowy
z wygodami dla 3 osób w Unie­

jowie wynajmę od16 sierpnia -

30 września. Obiekt ogrodzony
z wyjściem do rzeki. Cena 10zł/

osobodoba; wrzesień 20% ta­

niej, tel. 0;632-788-118 wew.

400 (7-16),(20.3622.30).

CHCESZ wynająć letnisko daj

ogłoszenie do Gratki, tel.(642)

412-9609___________________

CIECHOCINEK, pokoje do wynaję­
cia od 27 lipca - 20 zł od osoby,

tel.(046) 874-34-40 do 17.00 .

CZEK hotelowy, 2-osobowy plus

dzieci, Polska, Czechy, Słowacja,
do 14dni sprzedam 400 zl, tel.

(0-42) 652-4624.
__________

CZEK hotelowy, 7-12 dni sprze­
dam 200 zł, tel. (0-42) 654-09 -

32.______________________

CZEK hotelowy, 14-dniowy, dla 2

osób, Polska, Czechy, Słowacja
■ 200 zl sprzedam, tel. 0-

602217320._________________

CZEK hotelowy dla 2 osób, 14-

dniowy- 180 zł sprzedam, tel.

(642) 630-45-02.____________

DOMEK 4-osobowy nad jeziorem

Długie na drugą połowę VIII - 60

zl doba IX ■ 50 zl doba, tel. (0-

42) 656-48-79._______________

DOMEK campingowy, staw, okoli­

ce Płocka ■ 40 zł doba, tel. 0(0-

42)-601251507.____________

DOMEK letniskowy, 3-pokoje, wy­
gody, nad jeziorem do wynaję­
cia, wrzesień- 50 zł doba, tel. (0-

42) 656-89-61._______

DOMEK letniskowy, wygody, las,

jezioro, 100 km od lodzi do wy­
najęcia -100 zl doba, tel. (0-42)

658-26-00.____________

DOMEK letniskowy do wynajęcia,
100 km od łodzi, na sierpień -

350 zł,lei. (0-42) 655-52-30.
_

DOMEK letniskowy, 1,5 km od

Inowłodza wynajmę matce z ma­

łym dzieckiem -30 zł doba, tel.

(642) 67626-14 po 18.00 .__

DOMEK w lesie nad Pilicą, wygo­
dy - 1.200 zl miesięcznie, tel. (0-

42) 643-89-25.

DOMKI campingowe nad jeziora­
mi niedaleko lodzi, “Podróżnik",

tel.(0-42) 630-31-55, 630-63-

48.

DUMKI k/Spały, tel. (0-44)710-

11-38 .

_

DOMKI nad jeziorem - lipiec -

wrzesień, tel. (642) 6467629,

646-0604.______________

DOMKU campingowego nad mo­

rzem na I połowę sierpnia poszu­
kuję, tel.(0-42) 650-43-22 po

18.00._______________________

DOMKU nad jeziorem na okres

02.08-17 .08 poszukuję do wy­
najęcia, tanio,tel. (642) 647-14 -

15_________________________

DO wynajęcia kawalerka w cen­

trum Gdyni - wczasowiczom 70

zl/doba, tel.(0-58) 624-4605.
_

DO wynajęcia pokoje lub domek

na sezon letnio - grzybowy -

PuszczaNotecka nad rzeką No­

teć, doba 10 zl. tel. (642) 633-

22 26
___________________

DŹWIRZYNO k. Kołobrzegu ■ poko­

je blisko morza, tel. (694) 35-

85-127.
_

DŹWIRZYNO, pokoje do wynajęcia,

100 m do morza-25 zł od oso-

by,lel.(0-94) 35655-45.

JACHT do wynajęcia, Zalew Sule­

jowski ■ 45 zł doba, tel. (0-42)
642-00-80 wew149, do 12.00.

K0I08RZEG, pokój dla 2 osób- 20

zł od osoby, tel. (0-94) 352-92-

57._____________________

KOŁOBRZEG, pokoje do wynajęcia

•19 zł od osoby, tel. (0-94) 351-

7644.______________________

KOŁOBRZEG, kwatery prywatne bli­

sko morza - 2625 zl osobodoba,

tel.(694) 354-47-04, tel. (0-94)

351-62-02.___________________

KRYNICA Morska, pokoje do wy­
najęcia, sierpnień ■ 20-25 zl oso­

bodoba, tel (0-42) 67693-91.

KWATERY prywatne, Grzybowo

k/Kolobrzegu ■ 25 zl osobodoba,

tel. (0-94)358-1621.

KWATERY prywatne, Zakopane
1625 zl osobodoba, tel. (0-18)

207-43-39.__________________

LAST minutę morze Palanga

650.00, lei. (0-42) 633-30 -83 .

LETNISKA na sierpień poszukuję,

tel. (0-42) 651-23-74.
_

LETNISKA na sierpień, okolice lo­

dzi poszukuję, tel. (0-42) 656-

8£21._____________________

LETNISKA samodzielnego w So­

kolnikach na sierpień poszukuję,

tel.(642)716-2634 w.4122 po

19.00.______________________

LETNISKO, sierpień-wrzesień, wo­

da, las - 470 zl miesięcznie,

tel.(642)719-47-67.___

LETNISKO-woda, las, tel. (0-42)

719-14-39.___________________

LETNISKO 4-osobowe do wynaję­
cia - 400 zł miesięcznie, tel. (6

198)2656.__________________

LETNISKO do wynajęcia - 400 zl

miesięcznie, tel. ((>43) 677-54-

38po17.00._________________

LETNISKO do wynajęcia w zamian

za drobne naprawy, tel. (0-42)

68624-78.___________________

LETNISKO nad Pilicą, las, wygody
- 600 zl za pokój miesięcznie,

tel. (0-42) 643-89-25.

LETNISKO na sierpień do wynaję-

cia, tel. (0-43) 677-3688 .

_

LETNISKO samodzielne, 35 km od

lodzi, las-17 zl doba, tel. (0-42)

654-43-21._________________

LETNISKO samodzielne dla 5 osób,

Chrusty k/Koluszek • 8 zl osobo-

dobajel. (0-44) 714-16-65 .

MAZURY - pokoje do wynajęcia,
Kruklanki k/Giżycka, tel. (0-87)

217-161.

ODSTĄPIĘ 2 miejsca na kolonii,

Ośno Lubuskie, 3-16 sierpnia -

1.400 zl.tel. (0-42) 654-54-66.

OSTROWO nad morzem, kwatery

prywatne, 15-31.08 .-1 7 zł od

osoby, dzieci50 proc, tel. (0-42)
632-28-57.

POKOJE letniskowe nad Zalewem

Sulejowskim, Smardzewice -12 zł

od osoby, lei. (0-44) 724-6689 .

SIELPIA-wczasy, tel. (0-41)372-

02-28.____________

USTKA, pokoje z natryskami, WC

- 23 zl od osoby, tel. (0-59) 14-

5601.

MATRYMONIALNE
27-LETNI kawaler, wrażliwy, spo­
kojny, lubiący górskie wycieczki

pozna dziewczynę o podobnych

zainteresowaniach. (0-12) 637-

19-46 prosić Tadka.

45 LETNIA wysoka niezależna ma­

terialnie dziecko pozna odpo­
wiedniego Pana. (0-12) 633-01-

57_ _______________

EMERYT po 60, dobrze sytuowa­
ny, poszukuje odpowiedniej pa­
ni. 33-302 Nowy Sącz 4, skr.

poczt. 62.

MAM 25 lat, jestem miły, wesoły
i sympatyczny, ale bardzo sa­

motny. Szukam dziewczynę
o podobnych walorach. 33-302

Nowy Sącz 4, skr. 21._________

SAMONTA pozna kulturalnego pa­
na emeryta, bez nałogów i zobo­

wiązań z mieszkaniem. Oferta nr

5 NowySącz, Narutowicza 6

TOWARZYSKIE
KOZIOROŻEC 37/176 wolny, wy­
kształcenie średnie pozna kobie­

tę milą z temperamentem. Cel to-

warzysko-matrymonialny. (012)

632-19-14 lub OFERTA 28/T

Gazeta Krakowska, Kraków, Sta­

rowiślna 10.

MAM 24 lata. Poznam milą i sym­
patyczną dziewczynę. (0-14) 27-

40-78 w godz. 19 20._______

WDOWIEC 54 lata, wychowujący

samotnie 4-teniego syna, miesz­

kający na stałe w Niemczech po­
zna Panią w wieku do 45 lat

(bez nałogów) w celu matrymo­
nialnym - (zdjęcie mile widziane).

Richard Fiedler 69488 Birkenau

Am Langenberg 27. BRD.

BIZNES
KIOSK handlowy o wym.4,8/6m,

ocieplany, stan bdb, dach 2 spa­
dowy, rynny, cena do uzgod. (6

14) 61-17-095 .

KOMPLETNIE wyposażona pracow­
nia cukiernicza do wynajęcia. (6

12) 285-8616.__________

MOŻLIWOŚĆ ustawienia reklamy

na działce przy trasie Gorlice-No-

wySącz.(0-18) 352-69-53 .

POSIADAM w centrum Tarnowa

działkę 480 m’ do działalności

handlowej. Oczekuję propozycji.

(614)21-72-22.______________

PRZEJMĘ reklamę na samochód.

(612 42651-27,

SPRZEDAM tartak wraz z suszar­

nia i stolarnią. Tanio. (633) 748-

063

TECHNOLOGIA produkcji form do

dlewów gipsowych - znicze, sztu­

kateria, figurki. 090 691 529.

KOMUNIKATY
KTO podaruje do Internatu S0SW

w Tarnowie monitor do kompu­
tera PC 286. (614) 2617-21 gr.

XV.__________________________

STOWARZYSZENIE Pomocy .Drzew­

ko szczęścia" poszukuje samo­

chodu osobowego i doslawczego
w zamian za odpis podatkowy.

(612) 28691-96 17.00-20.00

RÓŻNE
.U" nakrętka Pepsi poszukuję.

Zainteresowanych wymianą lub

sprzedażą proszę o kontakt. (6

18) 337-81-11 wew. 352, pro-

sić Krzyśka.__________________

2 PIECE łazienkowe • używane,

oraz pralkę i wirówkę użuwane.

(0-14)22-22-76. ____.____

3 LADY z jasnego drewna, dłu­

gość każdej ok.3m tanio sprze­
dam (618)44642-51. _

KSIĄŻKI po 1zl. (612) 637-9691.

ANTYKI-SPRZEDAM, stare meble,

szfa 2 komody, fotele, stół, ba­

rek, (618)441-47-78

BIURKO przyścienne, cierny ma­

hoń, antykJO-18£441-41 -99.

BUTELKI po oranżadzie oraz trans­

portery sprzedam. (0-14) 26-73-

67._______________________

CZYŚCIWO bawełniane. (0-14)

681-92-85._____________

DACHÓWKĘ paloną rozbiórkową,

tanio kupię 614/ 68 42 155

DESKI lipowe suche kupię. (0-18)

44672-17._________

DO sprzedania suszarnia rajnów-

ka, tokarki do drzewa, tokarka

do metalu, szlifierka walcowa,

taśmowa 090 36 3276

DBZWI wejściowe, nowe z mo­

drzewia, 210x100. (0-12) 282-

34-90.______________

DRZWI wewnętrzne 80 cm, z du­

żą szybą, nowe. (612) 282-34-

90_______________________

DZIENNIK Ustaw, Monitor Polski •

Iwarda oprawa, od 1973 r do

czerwca 1997 r., cena 1.500 zl

-sprzedam. (0.14)21-12-19.

FAX z kserokopiarką Panasonic,

nowy sprzedam. (014)21-14-72

do godz. 8 .00 lub wieczorem.

KOCIOŁ do szklarni 25 m’, miało-

wy z wodnym rusztem, używany
1 rok. (0-12) 282-34-90 .

KOMPRESOR typ WAN-ESa, sprze-

dam, (0-18)443-17-85

KONTENER ■ blaszak, tanio kupię.

(0-18) 337-33 -11 .

KOSIARKA do trawy spalinowa. (0-

12) 269-27-13.
_

KOŻUCH damski długi, brązowy,

bardzo ładny, rozm. średni •

800zl. (612) 648-21-88

KUPIĘ europalety, używane. (0-

18) 443-42-89 .

___

KUPIĘ liny stalowe używane i ta­

śmy z taśmociągu. (0-18) 443-

42-89
____________________

KUPIĘ pojemniki plastikowe po

napojach: piwie i nie typowe.

0602 748 790.____________

KUPIĘ przetrząsaczo-zgrabiarkę

pasową. (614) 27-21-73.
____

KUPIĘ saksofon altowy i keybo-

ard, (0-18)442-63-03 po 20

KUPIĘ szafki biurowe. (612)

266-30-79.
_ _

LIMANOWA-OKOLICA, pasieka 50

uli, ogrodzona z wyposażeniem,

sprzedam, (0-18)337-11-43

ŁADOWACZ Cyklop sprzedam. (6

£4)411-07£________

MARYNARKI skórzane popielate,

nowe, młodzieżowe, 200zl/szt. ■

sprzedam. (0-12) 648-21 -88

NAGŁOŚNIENIE kpi, kamera pogłos,

wzmacniacz, kolumny 200W, sta­

tyw, sprzedam, (618)442-6603

NAKRĘTKI do butelek 1,51 PET ta-

nio. (0-12) 267-16-47.
_

NOWĄ pompę do hydroforu z sil­

nikiem 1,5 kW oraz szybę tylną,

ogrzewaną do 125p, części bla­

charskie. (0-14) 22-22-76.
_

OBRAZ olejny na płótnie, piękny

pejzaż, malarstwo powojenne -

sprzedam. (0-14) 2610-82.

OKAZJA! Tanio sprzedam prasę

wysokiego zgniotu oraz wózek

widłowy RAK. (614)45-19-27.

OKNA prawie nowe 145x147,

szt. 2, drzwi balkonowe 87x230,

szl. 2. Kraków, Fatimska 30.

PEPSI musie ■ kapsle (nakrętki)

wymienię na (lub kupię literkę

„U") (0-18) 337-81-11 wew.

352, prosić Krzyśka.

PIANINO .Legnica" 4.500 zł

sprzedam. (0-18) 471-3688.

PIANINO pilnie sprzedam. Mostki

k/Starego Sącza (618) 446-23-

94,_________________________

PIANINO tanio sprzedam. Limano-

wa, Sowliny(0-18) 337-26-92.

PIEC kuchenny, przenośny z pod­
kową gzewczą ■ tanio sprzedam
0-14/68 42 155_____________

PŁASZCZ skórzany czarny, nowy,

rozm. średni, bardzo ładny,

600zł. (0-12) 648-21 -88

PODEJMĘ prowadzenie domu

i opiekę w zamian za mieszka-

nie. 0602 706-548.___________

PODRĘCZNIKI do klas I, II, III LO -

sprzedam.(0-14) 22-04-77,

POMPA z przekładnią stopniową
typu Żaba. (0-12) 283-18-55,

28612-42___________________

PRZETRZĄSACZO ■ zgrabiarkę paso-

wą kupię. (614) 27-21 -73.

PRZEJMĘ reklamę na działkę przy

obwodnicy Tarnów - Kraków. (6

14) 74-54-13 po T8.__________

RAKOWICE dwa miejsca w grobie

ziemnym z pomnikiem ■ sprze-

dam. (0-12) 421-3549.

RAPITOGRAFY kreślarskie - au­

striackie, 6 kompletów, nowe,

od 0.35 do 1 mm - tanio sprze­
dam. (0-14)267658.

SEGMENTY ogrodzeniowe 130/

265 cm. (614) 611-81-00 wew.

1£4
_ _____

SOLARIUM 20 lamp, nowe lampy,

4.000 zł. (0-18) 471-48-10.

SOPRZEDAM solarium z matera­

cem wodnym, okazyjnie cena do

uzgod. (618)26660-96 po 20.

SPAWARKA wirowa 500A, stan

bardzo dobryJ0-14) 681-92-85.

SPRTZEOAM maszynę mlocarnię
z prasą i kosiarkę ciągnikową

OSA. (612) 271-44-71 ._____

SPRZEDAM atrakcyje książki i al-

bumy, (0-14) 268-135.

SPRZEDAM atrakcyjne książki ■

sensacja, thrillery, inne, stan ide-

alnyJ61£) 266135._______

SPRZEDAM grobowiec 5 miejsc

Rakowice. (612)415-37-86 .

SPRZEDAM kasę pancerną, 1.100

zł. Kraków, ul. Sobótka 20.

SPRZEDAM overlock chiński, 3 nit­

kowy. (618) 443-07-42.

SPRZEDAM piec grzewczy, gazo­
wy, pokojowy, produkcji firmy

„Cieszyn". (0-14) 27-21 -73.

SPRZEDAM reduktor do gazu ziem­

nego produkcji firmy „Cieszyn".

(0-14) 27-21 -73.

SPRZEDAM spadochron, wojsko­
wy, kuchnia połowa. (0-12) 267-

1646.______________________

SPRZEDAM wannę nową, 170 cm,

za ok. 150 zl 612/ 645-92-71

STAR 28, dźwig, c.do uzgod. (0-

18)443-17-85_____________

SUKNIA ślubna długa rozm. 36-

38, góra gipiura, dól - tafta,

300zl. Sprzedam. (0-18) 446

64-00
_____ __________

SUKNIA ślubna rozm. 36-38, atła­

sowa z gipiurą, bardzo ładna. (0-

18£44£569£___________

SUKNIE ślubną 160 cm, sprze-

dam 0 501 168 680_______

SZKLIWO, sztućce gast. „Gerlach",

oraz stoliki na chromowanej no-

dze 65 x 65. (0-12) 269-27-13.

TANIO sprzedam opryskiwacz
Ślęza do remontu. (618) 444-

82-50.

T0KARK0-K0P1ARKA dług, toczenia

90 cm, frezarka, szlifierka ■ do

drewna (przystosowane do pro­
dukcji krzeseł). Łapanów

lel.144._____________________

TUNELE foliowe ocynkowane
*

C0J30 x 7m. (612) 2863£90.

WANNA 170cm, nowa. (612)

282-34-90^
_____

WIESZAKI na listwach drewnia­

nych do hurtowni, sklepu. (614)

2610-59,25-13-37.________

WÓZKI do sklepu samoobsługo­
wego 5 szt, szybę tylną do Fiat

125i, części blacharskie. (0-14)
22-22-76.

___________

WYKŁADZINĘ dywanową lub PCV

Kupię. (612) 266-30 -79____

WYKONAM nadruki na dresach,

plecakach, koszulkach bawełnia-

nych, itp. (0-923) 71-320.

WYKRYWACZE metali z rozróżnia­

niem lub bez, zasięg 3m, gwa-

rancja. (0-18) 35611-49.____

ZEGAR stojący, niemiecki do salo­

nu oraz czasopisma Motor rocz­

nik 5653 sprzedam. (0-12)

643-44-71.

ZIEMIĘ uprawną do wywozu

z 80ar tanio sprzedam. (0-18)

443-12-23.__________________

ZUŻYTE telekarty, kartki świątecz­
ne, widokówki, znaczki poczto­
we prześlij dzieciom niepełno­
sprawnym. Internat S0SW, 33-

100 Tarnów ul. Romanowicza 9

Grupa 8.

rtuBoT

KSIĄŻKI niemieckie, 1874-1926 •

pjlnie sprzedani TTel. 764-34ŁI7.

KUPIĘ - wymienię lub sprzedam

polskie stare oraz przedwojenne

etykiety piwne. Dąbrowa Górn.

ul. Kasprzaka 10/19._________

KUPIĘ przedwojenne widokówki,

pocztówki, zdjęcia - większą

ilość. (032)230-2630.______

KUPIĘ przedwojenne odbiorniki

radiowe lampowe i kryształko­
we, lampy, części, głośniki, lite­

raturę radiową, gazety, reklamy

itp. (032) 24635-95.________

LITERATURĘ piękną - polską i za­

chodnią - sprzedam (likwidacja

biblioteczki). Tel. 293-52-55, po

16.00.

NOWY katalog monet polskich

(XIX i XX wiek) wydanie, 1998

tanio sprzedam.Tel. 0602-324-

284 po 18.00._______________

PILNIE sprzedam nową encyklo­
pedię popularną PWN. Tel.

0602-324-284 po 18.00.

ZNACZKI polskie czyste od 1959Ó

sprzedam, cena do uzgodnienia,

032/294-7626
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. POŻEGNANIE" cz.1 . W pierwszej

kolejności serdecznie dziękuję

Dive (wtedy jeszcze Polly), Sliver

bo to one zauważyły moją obec­

ność w HP. Następne podzięko­
wania kieruję do Dumb i Creepa
a także do Blue i Denimis oraz

The Gypsy i Czarnej ponieważ
zawsze byli ze mną (duchem)

cdn. Bleach Girl.
__________

.POŻEGNANIE" cz.2 Szczególne

podziękowania dla Revenousa

(dzięki za uświadomienie) i oczy­
wiście dla Redakcji. Dziękuję

wam wszyskim. Do HARREGO -

to jeszcze nie wszystko co mia­

łam ci do powiedzenia. Dalej bę­
dę pisać do HP (tylko do ciebie)

pod nowym pseudo tak łatwo ci

nie odpuszczę. HARRY! Chaka

(Olech Girl). Ps. Kocham Nirvanę

ich muzyka to moje powietrze!

.TERE-FERE-KUKUI" powiedział

ptak kiwi do królika australijskie­
go. Pozdrawiam Kaśkę (Młodo-

wiankę) t dziewczyny z w.Co-

ok'a. (Dziawczyny z Sandomie­

rza leż pozdrawiam!). Leszek.

BARTKA - znasz jakiegoś Mirka Fi

trzyka z tarnowskiego? Vertiego
- mogę zostać twoją kumpelką?

Skrobnij do mnie, jeśli chcesz.

Klon ■ znasz może Maćka z No­

wego Sącza (studiuje na PK),

cdn. Chłopczyca.____________

BERTA! ■ Chyba chodzisz do mo­

jej szkoły! YEMAYA - jeśli czy­
tasz Gratkę, to o mnie powin­
naś już dużo wiedzieć! Chodzę
do szkoły do Tarnowa. Kiedyś
słuchałem grunge • dziś gotyk

(MOONSPELL) i nie tylko!!!

Czarna - co z Tobą! Skrobnij

coś!!! LOBO.__________________

BLEACH Girl. Mam ten sam pro­
blem z kuponami. Czuję się jak­
by ludzie wyczuwali to, jaka je­
stem. W zasadzie tylko jedna

osoba do mnie pisze. Co do opo­
wiadania ok,tylko jak? Także

idę na „Hype", słyszałam że jest

czadowy Dimb.____________

CIEPLUTKIE pozdrowienia dla D.J.

Gahana, Skiti, Simone, Mały

Miot, Dive Sliver, Dama, Kry­
stian, Lord G, Harry X, gdzie ty

się podziewasz?, Lee, Redakcji

od K.R.GIRL_________________

DZIĘKUJĘ Kochanej Redakcji za

legitymację. To chyba nie jest

pomyłka, że mam drugi numer.

Już wiem kto ma pierwszy, ale

ciekawi mnie kto ma trzeci.

Mam nadzieję, że osoba z Nr 3

odezwie się do mnie. Simone.

ANASTAZJA! Poznaj mnie a na

pewno będziesz miała przyjacie­
la. Co Ty na to? Pozdrowienia

dla Ciebie i Redakcji. Tyszanin.

JUZDZ/SMJ WSZKT/(O 0;

O
Każdy z Was, chcąc otrzymać legitymację HP musi spełnić

poniższe wymagania Regulaminu HYDE PARK’u:

1. Legitymację HP może otrzymać osoba, która co najmniej w 4 edycjach HYDE

PARKUzamieściła swoje anonsy.

2. Klubowiczem może zostać każdy — bez względu na wiek ipkt. 1 — kto listownie zade­
klaruje chęćposiadania legitymacji.

Aby otrzymać legitymację należy: podać imię, nazwisko, datę urodzenia, adres do ko­
respondencji, pseudonim HP orazprzesłaćjedno zdjęcie legitymacyjne pod adresem

„Gazeta Krakowska", al. Pokoju 3, 31-548 Kraków, koniecznie z dopiskiem Legityma­
cja HP.

3. Legitymacja HPzobowiązujejejposiadacza do wysyłania swoich anonsówprzynajmniej
dwa razy w miesiącu.

4. Posiadacz legitymacji ma pierwszeństwo w publikowaniu swoich listów, rysunków
i zdjęć na łamach HP.

5. Napodstawie numerów legitymacji losowane będą upominki igadżety dwa

siącu. \„

6. IVprzypadku organizowanych zjazdów, klubowiczjest zobowiązany
w wyznaczonym miejscu i o określonejporze na spotkaniu HP.

razy winie

do stawienia się

GRATKA HPAB

FRYTKAI No to piszę co i jak! Cho­

ciaż się bardzo denerwuję, to

i tak muszę się z tobą spotkać.

Odpowiada mi najbliższa niedzie­

la, godz. 14 „Kapliczka Szwedz­

ka". Mam nadzieję, że będzie ci

to pasowało. Miej „G“ w ręce, ja

też będę ją miał. Sto tysięcy tłu­

stych buziaków. Kocha(nek).

HARRYK - dlaczego? Dla mnie i jak

się okazało, nie tylko dla mnie

twoje kupony byty istotną czę­
ścią H.P. Jesteś jedną z niewielu

znanych mi osób potrafiących

rozmawiać o problemach, a nie

obmawiać innych. Także bardzo

chciałam cię poznać. With best

wishes. Dumb.

K.R.GIRL. dzięki za pamięć i po­
zdrowienia. Do Krakowa na razie

nie jadę, ale jeśli tam będę, to

dam Ci znać. A propos! gdzie

znajduje się ten klub o którym pi

szesz? Wyjeżdżasz gdzieś na wa-

kacje? Pozdrowionka. Simone.

KLON - podaj jakieś namiary to

podesłałabym ci parę kuponów.

Telefon, adres to może coś wy­
myślilibyśmy, narazie trzymaj

się. Całuję gorąco. Chłopczyca.

LOBOIZ tego co się orientuję, to

chyba chodzisz do szkoły w Tar­

nowie. Tak naprawdę to się chy­
ba nie znamy, ale możemy się

zaprzyjaźnić, o ile chcesz. Dla­

czego odchodzisz z Gratki? Po­

zdrowienia i całusy dla Ciebie,

Dump, Chłopczycy, Tarela, Alfa,

Kocha(nka), Koksa, Harryx, Ski-

ti, Maxa i Redakcji. FRYTKA

MAŁY! Lubię poznawać nowych

ludzi, więc przyjedź, a napewno

nie będziemy się nudzić. Daj

znać kiedy i gdzie się zjawisz,
i jak mam Cię poznać. Całuski,

buziaczki, pozdrowionka. Simo­

ne. P.S . Ja także cieszę się, że

wygrała Francja.

MAŁY! W Krakowie wszystko po

staremu ■ korki jak były tak są,

Wawel i Sukiennice jak stały tak

i stoją. Pozdrowienia od smika

wawelskiego, który chciałby cię

zobaczyć. A co u Ciebie? Pozdra­

wiam i całuję. K .R.GIRL

NIEWINNY! Nie załamuj się! Jeste­

śmy z Tobą, dlaczego jesteś ta­

ki smutny? Pozdrawiam wszyst­
kich, którzy są na wakacjach. Ja

niestety narazie jestem w domu,

ziekuje za pozdrowienia i rów­

nież pozdrawiam Młot oraz DJ

Gahana Blue._________________

ODPOWIADAJĄC, dzieci zawsze cy­
towały wspaniały tekst: „Polska

pierwsza, Japonia druga, bo Po­

lak potrafi... pisać!". (Koniec

„Krótkiego opowiadania fanta­

styczno -naukowego pod niewie­

le mówiącym tytułem A JEDNAK

MOŻE SIĘ KRĘCIĆ /niekoniecz­

nie w Rotorua/") - napisał: Le-

szek I. Słoneczny._____________

BLAZEŃSKIE pozdrowienia dla D.J.

Chuckiego & Gold Star & Bibza

od wiadomo kogo.

POZDRAWIAM: REDEMENES, SKI-

Tl, MŁOT, KR GIRL, SIMONE,

LEE, MISRTZA, DAMA, THE

GYPSY, NELL, Adama, KArolcia,
JAŁÓWKA ZAKRĘCONA, ELEC-

TRA, RAPPY, BLUE GIRL, HAR-

RYX, DIVE&SLIVER, AION,

KLON, MORTICIA, CHŁOPCZYCA

(kiedy zlot) CZARNA, PSYCHE,

D.J. GAHAN.______________

POZDRAWIAM Frytkę, DJ Gahana,

Simone, Maxa (skrobnij do

mnie), Nastję (cierpliwości, na­

pisz coś więcej o sobie), Alfa,

Papcia, Gargamela, Harryxa,

Koksa, KR Girl, Aion, Skiti, Aqua,

Trolla, Tarela i całą załogę Grat-

kowiczów. Chłopczyca.________

RAYENOUS. Wróciłam, mam na­

dzieję, że o mnie nie zapomnia­
łeś. Jedno pytanie - czy ty też

odchodzisz? Nie rób mi tego.

Moim zdaniem ani małpa, ani

anioł. Pozdrawiam, Dumb. Ps.

Lobo ■to ja wiem.___________

SIMONE. Gratulujemy. Redakcja.

STRZELEC (1) przykto mi ale stra­

tegowie nie mają racji. Ja (o ile

pamiętam) nie poddałam się po

bardzo, bardzo długim oblężeniu.

Zol.

STRZELEC (2) W dużym stopniu

zależy to od strategii oraz od

osoby, która ją obmyśliła. Zoil.

TAREL - chociaż ty o mnie nie zapo­
mniałeś. Oslatnio mnie nie było

bo leczyłam rany, guzy i sińce

po...Ale wracam i całuję cię bar­

dzo gorąco. Jak będziesz w Sączu
to daj znać, bo też chcę cię po-

znać. Masz telefon. Chłopczyca.

THE Gipsy, coś o mnie; charakter

• brak / a raczej codziennie inny
■ zależny od pogody/ Tak jak po­
wiedziałaś, bardzo często dryfu­
je wromantycznych uniesieniach

/tylko lądowania są bardo bole­

sne/ . Więcej dowiesz się jak się

spotkamy. Z ogromną liczbą bu­

ziaków Mały

WIKI ■ Ja też jestem nowa napisz

więcej coś o sobie ,GK“ czytam

pierwszy raz. Zoil.__

ANASTAZJOI Ach ten żółty
<None>Jeszcze raz Cię witam,

jeżeli juz nic innego mi nie zo-

staje to poezja też może być, ale

od pewnego czasu miałam oka­

zję poczytać sobie wspaniałe

wiersze na temat przyjaźni. Na­

pisz coś o sobie. Pozdrawiam.

Ramona.

ANASTAZJO. Słucham hard rocka

lat 60' i 70’, ale nie gardzę też

innymi gatunkami muzyki. Co

powiesz na spotkanko. Pozdra­

wiam. Purplowiec.

CHCIAŁABYM poskładać las i scho­

wać do kieszeni, niebo zamknąć
w plastikowej torbie i ze słoń­

cem w słoiku przejść przez ży­
cie. Tylko co zrobić z górami?

Medea._______________________

IK0. Nie bój się kochać jeśli tylko

wierzysz. Bielinek Kapustnik.

ANASTAZJA. Wędrować po górach
też lubię, a na wakacje prawdo­
podobnie wybiorę się w drugiej

połowie sierpnia, bo pracuję
i tak nie jest pewny wyjazd.

A muzyki słucham. Wszystkiego

oprócz disco polo i metalu. A po­
za tym, mam 23 lata i też jestem

samotny. Maciek.

ANASTAZJO! Jeśli chcesz zawsze

możesz napisać do mnie. Tak

jak Ty mam 22 lata, wiesz co?

Wydaje mi się, że mamy więcej

wpólnego niż tylko wiek. Pozdra­

wiam - Warlock. ■__________

ANASTAZJO! Pomyślałem, że napi­
szę coś. Mam nadzieję, że spo­
tkasz kogoś, komu będzie na

Tobie zależało. Wszystko się

może jeszcze zdarzyć! Napisz
coś! Serdecznie pozdrawiam. En-

di - chłopak z Mazur._______

ANASTAZJA! Chyba szukamy tego

samego. Niedługo stuknie mi

„19“ i pomimo b. milej prezencji

nadal jestem sam. Najpierw od­

powiedz na 2 pytania: czy Two­
im znakiem zodiaku jest Skor­

pion i z czym Ci się kojarzy Jor­

danów? Dragsztorm.

ANASTAZJA. Czyżbyś była aż tak

podatna na wpływowych gratko-

wiczów, którzy w ogóle mnie nie

znają a wypisują na mój temat

jakieś niestworzone brednie lub

czy jest to Twoja osobista decy­
zja? Jeśli nie masz ochoty ja na

pewno nie będę się narzucał.

Może kiedy się zdecydujesz
. to....Pozdrawiam. Strzelec.

_

ANASTAZJO. Jeśli chcesz mogę

zostać Twoim przyjacielem.

Przyjaciół nigdy nie jest za dużo.

Serdecznie pozdrawiam. Lew.

BŁAZEN (4). „Co to miało być?",

czepiał się skąd mamy Twój nu­

mer, jak to skąd, jego przyjacie­
le nie mają jego numeru telefo­

nu?", bez sensu itp. Zawód, nor­

malny ■ zawód. Nie wiem cze­

mu. Ja mówię" „no co chcieli-

ście ■ mieliście". Tylko Gong
w miarę zadowolony bo sobie

nagrał. Reszta, że za krótko, że

to, ża tamto, że beznadzieja.

Struna.
_____

BŁAZEN (5). Niektórzy p pierwszy

raz słyszeli to radio i wszystko

wskazuje na to, że ostatni. Ale to

dobrze. Przynajmniej nie będą

nic wypisywać o mnie, że w ba-

rze siedziałam itp. No, nie! Kapu­
sty jedne! Opowiadałam im tro­

chę o tym radiu, tak jak opowia­
dam im o „Gratce". Są wtajemni­
czeni. Jeśli chodzi o Ciebie, nie

myśl sobie, że.... Struna.

CHCIAŁBYM się dowiedzieć czy 1

sierpnia ma ktoś wilne i byłby
w stanie pojechać na zlot ob-

serw, słońca do Częstochowy ja-

ko osoba towarzysząca? Helios.

DOROTKO! Nie mogę czytać wes­

tchnień Karola. Czyżby tak moc­

no skamieniałe było Twoje ser­

ce. Trzymam kciuki. Apollo.

CHRIS C. Pozdrawiam. Dlaczego

kuponiki do mnie wypisujesz
w aucie, co? Oj nieładnie. Żartu­

ję oczywiście. Kiedy wyjeżdżasz

na wakacje? ja na razie nigdie

nie jadę, ale może pojadę w gó­
ry. Gitusia.

___

CHRIS C.(1). Ja też zawsze z utę­
sknieniem czekałam na wakacje

(chodziłam nawet w tym celu na

częste wagary, aby przyśpieszyć

dni laby), niestety teraz moja ra­

dość przybiera inną formę. To

nie jest już to, co kiedyś cdn. Hi-

pisówa.

CHRIS C. (2). Rozleciała się cu­

downa ekipa i teraz wakacje to

przeważnie czas nudy i łakom­

stwa. Te wakacje niestety nie

będę cudowne (raczej nigdzie
nie wyjeżdżam), będą strasznie

„ciężkie" bo mam mnóstwo pra­
cy cdn. Hipisówa.

CHORA, chura, chura • kto pamię-

la Cure'a??????

CIĄG dalszy.... z błotem. Życzę im

aby każdy dzień był podobny do

mojego i aby przyjaźń, którą tak

łatwo pogrzebali zostawiła po

sobie trwały ślad w ich pamięci.

Vel Deddy._______________

CICHY! Chciałam iść do tego kon­

kursu ale po prostu nie wiedzia­

łam, że takie coś istnieje. Dzię­
kuję, że przynajmniej trochę wie­

rzysz, że wygram, bo inni w to

wątpią. Villemo 1.

CIEKAWI mnie czy ktoś z „Gratko-

wiczów" został niewinnie oskar­

żony przez rodzinę, przyjaciół?
Jak się wtedy czuliście ■ bo ja

podle! Niewinny.

CLARISA! Mam 22 lata, wrażliwą

duszę. Kocham muzykę i zwie­

rzęta oraz podróże i sport. Na­

tan.
________________________

D.J . Mały. I chociaż nie jestem

poszukiwaczem skarbów, znala­

złam najcudowniejszy skarb,

który dał mi szczęście. Ty jesteś

tym skarbem ■ dziękuję Ci za to,

że jesteś ze mną. Mam nadzieję,
że tak pozostanie. Kocham Cię.

Maga._ _ ___ ________

DOG (2). Zapach trawy, dogasa­
jący żar ogniska, dobry browar

w ręce i Ty wyjący u mego boku

(na zawołanie!). Więcej szczę­
ścia nie zniosę! Ale jeden waru­

nek: nie będziesz zadawał trud­

nych pytań, żadnych pytań, tyl­
ko wył! O.K.? Struna.

DOGI A jakie to „ciekawe miej­
sca" chciałbyś odwiedzić? Ja

jeszcze nigdy nie byłam w Gó­

rach Stołowych, na Mazurach

i na wschodzie Polski. Poza tym

cały nasz kraj zwiedziłam. Mam

ochotę jeszcze pojechać do Ka­

zimierza nad Wisłą. Ogromnie tę­
sknię też za Tatrami. Tak bym

chciała połazić po nich znowu,

pooglądać najcudowniejsze pod

słońcem krajobrazy... Fanka-Ma-

anamka.

00 Kameleona i Candy'ego! Ra­

zem z Miki dziękujemy za odwie­

dziny. A ja Was gorąco przepra­
szam za niewypał (kompletny...)

we wtorek. Może jednak kiedyś
coś nam się wreszcie uda... Po­

zdrawiam! Candy.

00 Kleina! Nie wyobrażasz sobie

jak mi dobrze gdy do mnie pi-

szesz. Mogłabym tak czytać bez

końca. Dlatego przesyłam Ci ta­

kiego buziaka, jakiego jeszcze

nikt Ci nie podarował. Podobało

się? Febe.

00 ludzi mieszkających na

1000-Leciu, bądź w okolicach.

Co myślicie o spotkaniu? Ale po

wakacjach. Myślę, że byłoby mi­

ło. Gitusia, Cyber, Luna i Pur-

plowcu - co wy na to? Pozdra-

wiam. Kaya.__________________

00 mojego klubu należą: Candi,

Spacerowicz, Nostradame, D.J.

Chucky, Maxi Jazz, Tapati, Ultra,

Doris, Marzycielka. Wpisujcie się

kolejni! Czekam i pozdrawiam.

Wenus._______________

00 Mruczki. Pamiętam, pamię­
tam, to moja ulubiona kołysan-

kaDog. _______________

00 Niepodpisanej. Co do waka­

cji,toniewdomuawpracy

(jeszcze lepiej, no nie?). Pod Bur­

gera w najbliższym czasie nie

pojadę, bo (zmiana planów) wy­
jeżdżam już teraz, a nie w sierp­
niu. Na gitarze nie gram,

a chciałbym. Pozdrawiam. Tha-

natos.__________________ _____

DWUKROPKA ■ oczywiście, że wie­

rzę w to, co napisałam Romanty­
kowi. Kto wie? może jeszcze nie­

jeden raz Cię zaskoczę. Co do

spotkania nad Chechtem - je­
stem ■ za szczegóły w liście

z Konwalią pogadam. Ściskam

Cię serdecznie. Wrzos.

DWUKROPKA. Nie napiszę Ci trzy­
maj się, jakoś to będzie bo sama

w to nie wierzę i sama ledwo się

trzymam. W kłopotach doradca

ze mnie żaden. Chyba zbyt przy­
gniata mnie ciężar własnych.

Również życzę Ci wszystkiego

dobrego - właściwie najlepszego.

Na pewno zasługujesz na więcej
niż masz! Struna.

FOXY i gratkowicze. Sposób na

komary: złapać takiego, nako­

pać do.... i puścić. Na pewno nie

wróci. Pozdrawiam. Cobra.

FRIEDAI Dzięki za Kraków - było

świetnie. Jakoś doczłapałam do

domu. Mleczko „wisi" już u mnie

na ścianie. Zawsze gdy patrzę

na kaczkę w kwiatki przypomina
mi się „Kuchnia polska" - pamię­
tasz? Enigma.

FUNNY Girl, Milejdi, Zuziu! Byłe-

śmy razem na Inwazji RMF/FM.

Zabawa była coli! Trzeba to bę­
dzie powtórzyć. Gdzie wybiera­
my się następnym razem? Po­

zdrawiam. Rozetka.

GRUBY czarny Kocie (2) ■ tyle

o facetach, natomiast kobiety...

głowy dużo mądrzejsze od mojej

nie mogły ich zrozumieć, ale po­
nad wszelką wątpliwość • są

wspaniałe. Kominiarz.

GRUBY Czarny Kocie (1) ■ mężczy­
zna spotykający się z wieloma

kobietami, to nie „Macho" - to

emocjonalny kaleka. Dowarto­

ściowywanie się nowymi „pod­
bojami" ma symptomy patalo-

giczne i kwalifikuje się do spe­
cjalistycznego leczenia. Komi­

niarz.

GRUNGE Mani Piszę do Ciebie sta­

le, ale....O sobie: 19 lat, miesz­

kam w K-cach, absolwentka LE.

Napisz teraz Ty trochę o sobie!

Może spotkanko w któreś letnie

popołudnie? Frieda.

GRUNGE Man! Czy okolice Chmiel­

nika to też Jędrzejów? Mnie wy­
szło, że to ok. 2,5 cm na mapie

(to chyba ok. 30 km?) Wybieam

się tam po 15 lipca. Pozdrawiam

wakacyjnie. Barmanka.

GRZESIU. Dziękuję za wspieranie

podczas egzaminów i za śliczną

różyczkę (ależ ona ładnie pach-

nie). Kasia.

IK0. Miłości się nie szuka, jest al­

bo jej nie ma. Bielinek Kapust­
nik.

IKO. Trudno mi się połapać. Bo

jak widzę, ktoś zrobił Ci niezłe

zamieszanie. Mimo wszystko
z wielką chęcią będę z Tobą

gratkował. Pozdrówka. Elyis.

IMPRESJO. Pozwolisz, że się wtrą­
cę? Chociaż sama jestem kobie­

tą i matką, zgadzam się z tym co

napisał Vel Deddy. Istnieją głu­
pie prawa, które są czystym bez-

prawiem.... Po co komuś taka

sprawiedliwość, która krzywdzi

niewinnych i bezbronnych. To

smutne, że żyjemy w tak okrut­

nym świecie. Irlandia.

IMPRESJO kochana! Jestem bab­

cią! I to prawdziwą, gdyż mam

wnuczkę! Urodziła się 20.06.

o godzinie 2.00. Jestem szczęśli­
wa. Ma na imię Katarzyna. Pa!

Do zobaczenia! Elza.

INSULIN for lite! Mam nadzieję, że

już wierzysz. Każdemu się to na­

leży. Wszystko będzie O'K. Ko­

cham Cię, pamiętaj o tym. A te 2

tygodnie jakoś przeżyjemy. Pola.

IRLANDIA. Jeszcze nie raz Cię za­

skoczę. Lody koniecznie duże

i śmietankowe. Zawsze robisz

na mnie duże wrażenie. Życzę Ci

wspaniałego odrodzenia w „G“.

Mam nadzieję, że już zawsze bę­
dziesz radosna i uśmiechnięta.
Pozdrawiani „ADM".

IRLANDIO! Nigdy nie wysłałam do

Ciebie żadnej kartki ani listu, nie

znam nawet Twojego adresu.

Stała Gratkowiczka. PS. Pozdro­

wienia dla Krysi, Pretoriusa, Ziut-

ki, Ultry, D.J . Chockiego, Nuli, Iki

& Bielinka, Sagi.______________

IRLANDIO. Nie musisz dziękować.

Pamiętaj; zawsze możesz za­

dzwonić lub napisać. I nie myśl

o opuszczeniu „Gratki", bo

wbrew temu co o sobie powie­
działaś jesteś świetną osobą. Po-

zdrawiam. Nestorka.________

IRLANDIO. Serce płacze, dusza

łka. Lecz nie widzę innej możli­

wości uchronienia Ciebie przed

zawiścią pewnych osób. Wy­
bacz.... Vel Deddy.

ŁEZKOI Amando! Aby się zapisać
trzeba mieć mniej niż 16 lat. To

co - zapisać Was? Bob.

IRLANDIO (2). Dlaczego zawsze

tak się układa a przyjaźń tak

dziwnie wybiera. Ja cierpię, Ty
o tym nie wiesz. Żal me serce

rozdziera.Vel Deddy.

ISKIERKO! Moje najlepsze tytuły,

to: .Zimny ogień", .Wizerunek

zła". Teraz czytam .Odrodzony"
Wilsona. A Ty co czytasz? Maxxi.

JENNY! Dziękuję za życzenia. Tuż

przed zakończeniem roku szkol­

nego poszedłem do szkolnej hi­

gienistki się zmierzyć. Wynik:

182,5 cm, więc mogę się przyłą­
czyć do klubu długajów?

Uśmiech:-)))) Maxi Jazz.

JENNYI Kiedy byłaś na koncercie

i jakie wrażenia? Jakie piosenki,

uważasz za najlepsze, bo ja...

wszystkie! Nie wiem czy się ze

mną zgadzasz, ale Artur jest su­

per. Napisz coś o sobie, może

mieszkamy blisko siebie. Body.

KAIN • Braciszku! Myślę, że mogę

się tak do Ciebie zwracać mimo,

iż na zlocie komunikacja nieco

zawiodła, ale mimo wszystko

ma sympatia pozostała. Tak,

więc nie martw się! Głowa do gó­
ry i śmiało przez życie! Fanny.

KAIN. Z maturą poszło lepiej niż

się spodziewałam. Na szczęście
zdałam i to z niezłym wynikiem.

Gorące pozdrowienia przesyła

Bogini Ognia. PS. Nie wiesz jak

tam z maturą u Wolanda?

KAPO Dziękuję za powitanie, taką

prawdziwą wróżką nie jestem,

wróżę tylko sobie i znajomym.

Traktuję to jako zabawę, ale

wciąż się uczę aby lepiej znać

karty. Uczy mnie mija mama

i zawodowe wróżki. A wróżb nie

trzeba się bać. Pozdrawiam M.C.

Beaslie Girl.__________________

KAROLCIA. Cieszę się, że możesz

być tu z nami tzn. w HP. jednego

z nas właśnie poznałaś. Mam 20

lat, podobnie jak Ty mam wiele

szalonych pomysłów. Armar.

KAROLCIA. Witam. Myślę, że jwieP

nie będziesz się bawić, napisz

coś o sobie więcej. Pozdrawiam

Ciebie oraz wszystkich, którzy
w niedzielę na zlocie siedzieli

przy tym stoliku co ja. Bosman.

KAROLCIA! Witam na łamach

„Gratki". Miejmy nadzieję, że bę­
dziesz się dobrze bawiła i zapre­
zentujesz nam swoje szalone po­
mysły. Pozdrawiam. Życzliwy.

KAROLCIO od Wrzosa - powodze­
nia w Warszawie. Wierzymy
w Ciebie, wszystko się powie­
dzie jak najlepiej. Dziękuję za ku-

ponik - a Czesiu jest dumny
z Ciebie. Cześć nasza kochana

dziewczynko. Wrzos i reszta.

KAROLCIO od Wrzosa - Od kiedy

Ty jesteś Karolcią? 0 ile wiem to

zawsze byłaś Karoliną piątą.

Skąd ta zmiana? Ogromnie się

cieszymy z Twojego sukcesu.

Tak trzymaj. Cześć. Wrzos.

KASANDRO. Dzięki za spotkanko.

Było super! Tylko.....Wiersz dla

Ciebie: Gdy wiosna budzi świat,

budzą się nasze serca. I każdy

kochać chce. Swe serce ofiaro­

wać, lecz serce to potężny pan.

Wybiera kogo chce. I nie pora­
dzisz już nic, że wybrało właśnie

Cię. Tyszanin._

KOMINIARZU! Czy dałbyś się na­

mówić na sportretowanie mojej

duszy? Każda technika mi (nam)

odpowiada. Pozdrawiam. Medea.

KONWALIA ■ kochaj myśl, pieśni,
ludzi i zwierzęta, gwiazdy, kwia­

ty, ciszę pól i lasu, dla Ciebie

niech kwitną kwiaty - róże, fiołki,

bzy i konwalie, niech w Twoim

sercu zawsze będzie wiosna ■

wszystkiego co dobre i piękne

na urodziny życzy Ci Wrzos, Cze-

siu i reszta chłopaków.________

KORISI Co znalazłeś? Jśli nie to

czas na podpowiedź - to było
w ostatniej czarno-białej „Grat­
ce". Sitek - ta podpowiedz rów­

nież dotyczy Ciebie. Pozdra­

wiam. Blue Moon. PS. Nie za­

wsze „Blue" oznacza błękit...

KORNIKU Pozdrawiam ciepło. Jak

tam zdjęcie. Dalej Ci się nudzi.

Powtarzasz do egzaminów. Po­

zdrawiam - Portos.

KORISI Nie wiem czy byłeś
w tamtą niedzielę 12.07. czy

nie, ale Ja na Ciebie czekałam.

Jestem ciekawa jaki jesteś, więc

napisz coś o sobie. Łezka. PS.

Jedna prośba ■ odpisz mi w poło­
wie lipca (oczywiście jeśli mo­

żesz).3-maj się. Łezka.

KORNIK zapytuje: czy są jeszcze
w „Gratce" osoby o pseudoni­
mach Kotek i Skobel Sepultura?
Bardzo mi zależy na odnowieniu

korespondencji._________

K0ZUBS0FT1 Faktycznie nie mogę

się doczekać na ten Twój infor­

matyczny płód. Mam nadzieję,

że Demko będzie jeszcze w lip-

cu. Poza tym dzięki, że namówi­

łeś mnie na spotkanie Dinozau­

rów. Pomyśl o wakacjach (ale

po zrobieniu Demka) i o płycie.

Pozdrawiam! MB 109.

KRESKÓWKA! Nacieszyć się waka­

cjami to ja tylko mogę przez dwa

tygodnie, na tyle planuję sobie

urlop no cóż pozostaje mi tylko

tobie pozazdrościć fajowych wa­

kacji! D.J. Deady.

KRESKÓWKA! Powinnaś cieszyć

się każdym drobiazgiem. Gdy

dzieje się coś niedobrego w na­

szym życiu, to znaczy, że niedłu­

go wszystko się ułoży. To jakby

wschodziło słońce po burzy. Gło­

wa do góry! Tekuś.

KREWETKO! Czyżby już nastąpił

koniec twojej Gratkowej karie­

ry? Jak tam po maturze? Wybie­
rasz się gdzieś na studia? Jakie

masz plany na wakacje? Jeśli

jesteś tu jeszcze ■ odpisz! Cze­

kam! Pozdrawiam. Docent. Kon­

walio! Przyjaciół z pewnością tu

znajdziesz. Mam nadzieję, że ja

również nim zostanę. Pisz do

mnie! Pozdrawiam gorąco. Do­

cent.

KRISTOF ■ jasne zgodzę się z To­

bą. Ale nie można wszystkich

„wpakować do jednego wora".

Oczywiście zdarzają się wyjątki,

ale gdzie ich szukać? Gorąco po­
zdrawiam. Darda.

KRÓLICZKU! Odpowiada mi Twoja

propozycja. Kiedy? i gdzie? Za­

znaczam, że ja pracuję, a więc

dni robocze odpadają. Pozdra­

wiam serdecznie. Muto

KRYSIUI Sorry, że nie było mnie

na zlocie ale byłam chora i nie

chciało mi się wychodzić z do-

,mu. Słyszałam też, że byliścuie
u mnie ale mnie nie było... Po­

zdrawiam. Nusia.

KTO z Was ma numer bliski mej

legitki - 00085? Pytam z czystej

ciekawości i z nadmiaru kupo­
nów. Dracula.

ŁYSA. Byłem i w sobotę jak
i w niedzielę byłem ubrany na

wojskowo. Wojskowa kurtka

i spodnie. Za niedogodności

przepraszam. Podaj inny termin.

Żbik.

LYSAI Ja odpisuję, tylko... Spod

jakiego znaku jesteś? Wiem tyl­
ko, że mieszkasz w Katowi­

cach. Ja prawie całe życie prze­
żyłam w D.G. ale b. kocham

Częstochowę (tam się urodzi­

łam). Bardzo dziękuję za życze­
nia. BabyJaga.

MAGA i Pola. Cieszę się, że były­
ście zaskoczone. Krysia ■ nos do

góry, będzie lepiej. Zawsze mo­

żesz na mnie liczyć. Pozdra­

wiam. Ftodez.

MAGA! Życie piękne? W której

bajce? Dla mnie już dawno stra­

ciło sens i kolory - więc nie mam

czego doceniać, bo to tylko eg­
zystencja z dnia na dzień. Fijo-

łek! Dlaczego od razu się zra­

żasz? Więcej optymizmu, niektó­

rzy mają większe problemy! Na­

wet nie myśl o odejściu!! D.J.

Chucky.

MAGIO Pie. Jeśli słuchasz Blen-

dersów i podoba Ci się ich muzy­
ka, jeślina ich koncertach odbie­

rasz pozytywny fank przez nich

przesyłany, jeśli głosujesz na ich

utwory na listach przebojów
i dzielisz się z innymi swym tan­

kowym nastawieniem do rzeczy­
wistości - to jesteś członkiem au­

toryzowanego fanklubu zespołu

Blenders-Spice Alex.
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MAGIC Pie! Dla mnie wakacje

jeszcze się nie zaczęły ■ gonitwa

po uczelniach, egzaminy. Dlate­

go niedzielne spotkania muszą

jeszcze poczekać. Chociaż kto

wie, może znajdę chwilkę czasu

i wpadnę na moment. Podwójne
buziaczki dla Ciebie. Iskierka.

MAGIC Pie! Pisałam, ale żółty...
O mnie: 15 lat, kocham to co nie

znane, lubię Nirvanę i Savage

Garden, gdzie spędzasz waka­

cje? Może spotkam się kiedyś?

(po 18.VII .) Co Ty na to? Czerw­

cowe pozdrowionka i buziaczki -

Marsjanka. PS. Iskierko • wszyst-

kiego .The Best* for you!

MAJOR. Może i jest ale....Chcialo-

by się jeszcze mieć tyle wolne-

go....wakacje....ależ się rozma­

rzyłam. Ale cóż, mam tylko kilka

dni wolnego, więc pewnie poja-

dę w góry. A Twoje plany? Ana­

stazja._______________________

MAJORZE. Dziękuję za tą kuszącą

propozycję, ale nie skorzystam
z niej raczej, ponieważ brak ka­

sy... W lipcu bowiem też wyjeż­
dżam nad morze, tyle że w towa­

rzystwie mamy i brata, ale zbyt­
nio nie narzekam. Skrobnij mi

coś o sobie, bo jestem bardzo

ciekawa Twej osóbki. Walkiria.

MAJORZE! Którą? Błazen.

MICHAEL Dzięki. Tak, mogę napi­
sać, że większość by zapomnia­
ła. Ja pamiętam wszystkie oso­

by z którymi pisałem ale inni?

Czas zaciera po nas ślady. Tylko

niektórzy utrwalą się w pamięci.

Pozdrawiam. Cobra.

MICHALINK01 Właśnie siedzę

w moim pustym pokoju i bardzo

mi Ciebie brakuje. Tęsknię za

tym jeziorem i Tobą oczywiście

(bo czymże byłoby to wszystko
bez Ciebie?). Całuję. Walduś.

MIKI. Witam ponownie. Co tam

u Ciebie słychać? Jedziesz

gdzieś na wakacje? Ja na razie

zostaję w domu. Może uda się

gdzieś wyrwać. Masz może do­

stęp do Internetu? Pozdrawiam.

Wodnik zJaworzna.__________

MILADY. Ja na Manhattanie, czy

te gwiazdy to czasami nie bloki?

Tak mi się wydaje. Miłego poby­
tu gdziekolwiek wyjeżdżasz. Bu-

ziaczki. Narcyza._____________

MOJEJ kochanej przyjaciółce
Alien życzę zdania egzaminów.

Kelly’ska. PS. Oszalałam na

punkcie niebieskookiego Gila,

czy to normalne? Odpiszcie!

MONIOUEI Dlaczego nie mogę ich

czytać? Jaka bluzka, mam na­

dzieję, że wakacje będą udane,

Tobie też takich życzę. Przypo­
mnij Młoteczkowi, żeby napisała

list. Ty też, jeśli chcesz. Pozdro-

wienia dla Was. Hela._________

NOITA-AKHA! Czemu to szanow­

na koleżaneczka nie daje zna--

ku życia? Może poświęcisz mi

jakiś kuponik? Pozdrawiam.

Strzelec.

RODEZ, Cobra! Mam nadzieję, że

uda wam się wybrać na wyciecz­
kę, ciekawe czy odwiedzimy Ja-

roszowiec. Żarłocznie pozdra­
wiam • Portos.

HOSTRADAME. Dziękuję za życze­
nia. Bardzo się cieszę, że pamię­
tałeś. Jak tam po ognisku? Zjaw

się na zlocie u nas, bo teraz Ty

musisz zostawić mi swój auto­

graf w notatniku. A na razie po­
zdrawiam i przesyłam uściski.

Pa! Walkiria.

HOSTRADAME. To bardzo miłe co

napisałeś i jeżeli naprawdę tak

sądzisz, to się cieszę. A co do

naszego spotkania, to znasz od-

powiedż. Pozdrawiam. Biuslyna.

HOSTRADAME! dzięki za mile spę­
dzony czas. Wbrew pozorom do­

brze się bawiłyśmy. Mamy na­

dzieję, że będziesz w niedzielę

na zlocie. Może dowiesz się
o nas czegoś więcej. Pozdrawia­

my Cię słodziutko. Tweety
i Ismena. PS. Myślimy, że zdąży­
łeś na ostatni autobus i nie mu-

sialeś spać na dworcu. Tweety

i Ismena.____________________

HOSTRADAME. Tomek wyjechał na

tydzień, ale spotka się z Tobą po

przyjeżdzie. Wiesz co? Ja dzisiaj

nie mam nic w planach, więc jeśli
chcesz to bądź około 16.30 na

moim przystanku w Katowicach

(koło kiosku Ruchu). Gandzia.

NOSTRADAMEI Co do zwiedzania

moich okolic ■ proponuję termin

dopiero pod koniec lipca. Na In­

wazję nie mogłam jechać (ro­
dzinka skutecznie obrzydza mi

życie). Pozdrawiam serdecznie!

Suntlower.____________________

HOTHINGMAN! Uczysz się żyć bez

nadziei? Jaki ma to sens? My­
ślisz, że dzięki temu nie będziesz

niczego oczekiwać? Jeśli tak, to

nic też nie dostaniesz i za­

mkniesz się w kręgu. Będziesz

siedzieć z założonymi rękoma
i mieć żal do życia, że jest takie,

jakie jest? Clair de Lunę.

NULA. Chyba musimy przerwać

gratkowanie. Zmywam się na

prawie 3 miesiące z kraju. Mam

nadzieję, że po wakacjach po-

gratkujemy jeszcze? A ja życzę
Ci odlotowych wakacji!!! WOWO.

HULAI Gdzie jesteś?! Still poszu­
kiwacz._______________________

DRD1HARY Woman. Chętnie zosta­

nę Twoim przyjacielem. Decyzja

należy do Ciebie. Co z wypadem

na lody? Pozdrawiam serdecz­

nie. Purplowiec. __

ORDINARY Woman! Kusicielko! Z

czekoladową, powiadasz? No sa­

ma powiedz, czy ja mam jakiś wy­
bór? Zresztą nawet gdybym miał,

to nie zamierzam się zastanawiać,

ani sekundy. Wilk Stepowy. _

ORDINARY Woman! Chyba mamy

ten sam problem. Mnie też ostat­

nio wszyscy opuścili i nadal nie

rozumiem dlaczego? Może się

zaprzyjaźniony? Zastanów się

poważnie i odpisz! (Przyjedź na

zlocik, może lepiej Cię poznam).

Pozdrowionka. Tweety.___

ORDINARY Woman. Wiesz, że czu-

ję się tak samo odepchnięta jak

Ty. Najgorsze, że według Gwiaz­

deczki podobno oni nic do nas

nie mają. Więc dlaczego, dlacze­

go? Pamiętaj, że ja zawsze będę

Twoją przyjaciółką • na pewno,

a to dlatego, że przekonałam się

jak bardzo to boli, jak bardzo....

Harcerka.____________________

SOPHIEI Pozdrawiam ciepło. Jakie

książki najbardziej lubisz. Nie-

wiem natomiast czym odżywia
się Footix z Francji. Życzliwy.

ORKII Bardzo się cieswzę, że od­

pisałeś. Może spotkanko? Gdzie

wybierasz się na wakacje? Ja ja-

dę do babci, niedaleko Koszali­

na. Bardzo ciepło Cię pozdra­
wiam i przesyłam całusy! Musli.

ORKII Jestem zodiakalną Rybką,

uwielbiam lody czekoladowe, ze­

spół Savage Garden i serial

„Z Archiwum X" oraz inne rze­

czy. A Ty? Cieplutkie pozdrowie­
nia. Kaczuszka._______________

PURPLOWIEC! Wielkie dzięki za

materiały. Bardzo mi pomogłeś.

Cieszę się, że mogę na Ciebie li­

czyć. Co do propozycji to oczy­
wiście bardzo chętnie, ale dopie­
ro w lipcu jak będzie po wszyst-

kim. Pozdrawiam. Aicha.

PURPLOWIEC! Z moim samopoczu­
ciem jest różnie. W jednej chwili

jest całkiem O'K a zaraz potem

ogarnia mnie smutek i wszystko

wydaje się beznadziejne. Podob­

no istnieje demon, który zajmuje

się tylko tym, żeby człowiekowi

nie było za długo za dobrze. Po­

zdrawiam. Oktawia.

RAPPYI Pociesz się, bo ja dosta­

łam tylko 3 kupony. Nie to jest

jednak najsmutniejsze. Gorsze

jest to, że nikt mi nie odpisuje.

Mam nadzieję, że to się zmieni.

Paputek.______________

RAPPY. Przestań się smucić. Ży­
cie jest piekne. Leenin.________

REMEDIOS. Wiesz, na razie to za­

wieszam a w przyszłości zoba­

czymy. Być może Ty i paru in­

nych nie zapomina ale to co na­

pisałem to jednak prawda. Bar­

dzo mi brakuje paru osób które

odeszły z „G“. Do powakacji!!!!!

Pozdrawiam. Cobra.___________

REMEDIOS. Strange Man! Dawno

mnie nie było i zdaje się, że mo­

je ostatnie kuponiki się nie uka­

zały (co przeoczyłam). Nie lubię

pozostawiać kuponików do mnie

bez odpowiedzi, bo szanuję tych,

z którymi koresponduję, więc

przepraszam. Clair de Lunę.

REMEDIOSI Mam nadzieję, że mój

kupon spotka Cię w cudownym

„posesyjno-wakacyjnym" nastro­

ju. Już po egzaminach? Myślą-
łam intensywnie o Tobie. Szko­

da, że nie wiedziałam kiedy trzy­
mać kciuki. Życzę Ci wszystkie­

go co najlepsze. Pani Starsza.

RODEZ. Bardzo dzięki za wspólną
-wyprawę do Żywca przez Olkusz

oraz zabawę na inwazji. Jesteś cu-

downa. Kocham Cię. Twój Cobra.

RODEZ. Konwalie będą, zobaczy­
my tylko kiedy. Coś w doniczce

rośnie, tylko co? Może nasza mi­

łość czyni cuda? Cobra.

RODEZ. Mój skarbie jedyny!
Z każdym dniem tęsknię coraz

bardziej. Czy wakacje muszą

nas rozłączyć. Kielce i Kolonia

mają coś wspólnego. Te 1300

km na pewno nie zmieni moich

uczuć! Kocham Cię. Cobra.

SOPELEK. No, no..... Lubię wywie-

rać na ludziach wrażenie. Still.

SPIDERI Chętnie zagram z Wami

w siatkówkę. Podaj namiary

gdzie i kiedy, oczywiście jeśli po­
wołasz mnie do kadry. Do zoba-

czenia pod siatką. Jano.__

ZBIOROWO. Dżulia - już nigdy,

Orzech - czekam cierpliwie, Cze­

siek ■ odpisz, Pinokio • Ty zbeteź-

niku. Krysia ■ z audio-tele tak da-

lej! Pozdrawiam. Foxy.
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SPIDERI To nie będzie pierwsza
sobola lipca, bo jest to bardzo

ważny dzień w moim życiu

(4.VIL), natomiast tydzień póź­
niej będę wylegiwać się na pla­
ży. No więc? Lucy z 4Ż. PS. Pro­

szę o wyjaśnienie textu do Bez-

xywnego!l!___________________

SPIDERI Stawiasz bramkarza na

każdym piętrze i możesz jeździć
do woli. Edi-Manko! Ta winda to

jakiś oldtimer. Potrenuj jeszcze

trochę. Sophie! Nieźle, ale czy to

na pewno czas przejazdu w obie

strony? Pozdrawiam serdecznie

- Gallegher. ______________

STAIN. Bracie, moja ksywa brzmi

Massacra. Massacra to jest tusz

do rzęs, ale wybaczam Ci. Mam

nadzieję, że poznamy się na na­

stępnym zlocie. Ave. Massacra.

STRANGE Man! Żle to odebrałeś.

A może to ja niewłaściwie dobra­

łam słowa i dlatego wyszło tak

ostro. Chyba do Ciebie nie za­

dzwonię, bo co innego wiedzieć

o sobie zle rzeczy a co innego

słyszeć je od innych. Pozdrowie­

nia. Carla.
_

STRUNA. Być może źle mnie ode­

brałaś, we mnie jest coś z po­
dróżnika i niedawno to odkryłem.

Rok temu szwędałem się po ca­

łej Polsce bez (prawie) kasy i jest

to możliwe, a poza tym z życiu

piękne są tylko...... Cobra.

STRDNA. Tak więc taka wolność

od tego schematu byłaby cu­

downą. Pomyśl dziś tu, jutro
tam. Świat można zmienić. Do

powakacji. Trzymaj się! Cobra.

DCIEKINIERKOI Jeśli będę gdzieś

jechał to dopiero w drugiej poło­
wie lipca, więc mam jeszcze tro­

chę czasu na wybór miejsca.

Coś o mnie? Już pisałem, po­
szukaj w poprzednich nume­

rach. Napisz coś o sobie. War-

lock_________________________

DNDZIA, dobra już długo mnie

trzymasz w tej niepewności, juz

możesz napisać kim jesteś. Gór-

sky.

DNDZIA. Mogłaś napisać trochę

dokładniej gdzie mieszkasz. Już

się nie mogę doczekać tego pój­
ścia do kina. Być może znamy

się z widzenia. No nie, może ga­
dałem z Tobą? Do zobaczenia

po wakacjach! Zibi-Rza.

UWAGA. Zakładam klub matema­

tycznych ......Wszystkich chęt­
nych zapraszam do wstępowa­
nia. Kwiatuszku! Ty oczywiście

jesteś pierwszą członkinią. Po-

zdrawiam. Elvis.____________

YAMPIRA! Witaj! Dawno Cie tutaj

nie widziałem. Może w końcu

uda nam się trochę pogadać. Za­

praszam na kolejny metalowy

zlot! Na pewno nie będziesz ża-

lować. Trzymaj się! Kaos.

YAMPIRIA. A czemuż to jesteś za­

interesowana moją skromną

osobą? Coś o sobie? Zrobię tak.

Dzisiaj napiszę Ci czego słu­

cham, bo muza to dla mnie jed­
na z trzech największych przy­
jemności na tej kulce biota.

Reszta za miesiąc, bo niestety

wynoszę się stąd i wracam

w sierpniu. Hairy,_____________

YEL Deddy! Szczęście przytłumia

nam zmysły a kopniaki nas har­

tują. Przeszedłszy już w życiu ty­
le, śmiało stajemy do boju z lo­

sem. Inni nie dostają nawet kop­
niaków. Avalon.

_________

YEL Deddy! Pozwolisz, że dokoń­

czę to zdanie - „wszystkie kwia­

ty świata kwitną dla nas". A tę­
cza spokoju będzie otulała moją

duszę, póki Ty będziesz ze mną

mój przyjacielu! Irlandia.

WOYTAS. No i doigrałeś się! Je­

steś w fanklubie Blendermanów!

Spełniasz wszystkie warunki

a hasełko w tramwaju było do­

pełnieniem Twego członkostwa.

Jednak nic za darmo - w rewan­

żu chcialabym wstąpić do KMK!

O.K.????? Spice Alex. PS. Muć-

ka i tak jest moja!!!!___________

WOYTASI Mój dom w Krakowie

mieści się w Podgórzu na osie­

dlu Kurdwanów. To jest na skra­

ju Krakowa, pół godziny autobu­

sem od centrum. Hunter.

WOYTAS. Tydzień temu byłem

w Krakowie, a że szukam pracy

na wakacje, kupiłem Gazetę Kra­

kowską. Przeglądając ogłosze­
nia natknąłem się na „Gratkę",

mniej więcej taką samą jak

w „DZ" ale byłem tak zaskoczo­

ny że szok. cdn. Hunter.

WOYTAS. Jestem tu nowa i bardzo

chcialabym poznać osoby

w „G“. Mam nadzieję, że Ty bę­
dziesz jedną z tych osób. Po­

zdrawiam Złośnicę i Ciebie. Dzi­

kuska.
_________

WSZYSTKIM życzę udanych waka­

cji, absolwentom dostania się do

szkól lub na wymarzone studia.

Pozdrawiam redakcję. Kufel.

WOYTAS & Górsky-le piąteczkito

my mamy juz doprawdy opano­
wane!!! Ktoś-a! podaj powód dla­

czego chcesz być Blenderma-

nem. Potem pomyślimy! Sitek -

no i poznaliśmy się... Trzykrot­
nie. Teraz już nikt nie będzie
z Ciebie żartować! Pozdrawiam

gorąco. O jej ■ właśnie się burza

rozpoczyna - leje tragicznie! Spi­
ce Alex.

_____________

WOYTASI „Nigdy nie pytaj, co

przydarzy się jutro, uważaj za

zdobycz każdy dzień, który ofia­

ruje Ci niebo". Całuski i pozdro­
wienia dla Ciebie i Redakcji.

Betty._______________________

WOYTAS c.d . Nie spodziewałem

się, że spotkam się z „Gratką"
w innej gazecie. A może zetkną­
łeś się już z nią? Pozdawiam

Hunter._____________

WRZOS. Dzięki za wszystko, tak

mamy wakacje i świadectwa

z paskami - tyle radości. A jak

tylko będzie pogoda, to wiesz co

zrobimy? Do zobaczenia. Anowi.

WRZOS. Musiatabyś mnie zoba­

czyć tuż po przeczytaniu Twojej

wiadomości - taka radosna min­

ka, że aż wstyd. Pozdrawiam Cię
bardzo serdecznie. Saga.

WSZYSCY znajomi! Czekajcie cier­

pliwie na mój powrót i dalszą ko­

respondencję. Pozdrawiam

wszystkich i Redakcję. Gwiaz-

deczka.______________________

WSZYSTKIM Gratkowiczom chcę

życzyć słonecznych, ciepłych
i udanych wakacji. Niestety jest

to już mój ostatni raz w „Gratce".

Było mi bardzo milo z wami po­
gadać. Będę was mile wspomi­
nać. Brenda.

WYJEŻDŻAM na wakacje! Gdy czy­
tacie ten tekst - ja odpoczywam.

Na 2 miesiące wychodzę
z „Gratki", wrócę po wakacjach.

Nie zapomnijcie mnie!!! Johny
W. PS. Pisałem egzaminy do

średniej ■ myślę, że zdam. Po­

zdrowienia^
_ ________

WYJEŻDŻAM 18 lipca na kolonie

do Pogorzelicy w woj. szczeciń­

skim i nie będzie mnie tu przez

dwa tygodnie. Ciekawe, czy kie­

dy wrócę, ktoś mnie tu jeszcze

będzie pamiętał. Maxi Jazz z Ra-

dzinkowa.____________________

ZAPAŁKA. Cóż pewna subkultura

jest bliska naszym małym ser­

duszkom. Jednakże nie należy­
my do niej (a w każdym razie

jeszcze nie). A Ty - trzymaj się!

Bardzo serdecznie pozdrawiamy.

Biedrona i Myszą. _______

ZBIOROWO! Nestorko! Chyba Twój

sąsiad miał rację, bo nie odpo­
wiedziałaś na moje pytanie, Ir­

landio! Czy naprawdę jedziesz

na zieloną wyspę? Maxi Jazz

i Panna X - posłuchajcie Astora

Piazzoli - jest idealny na waka­

cje. Pani Starsza.

ZBIOROWO: Leo Biederman ■ prze­
straszyłeś się, gdy spojrzałeś
w lustro? Tęcza - pamiętasz?

Dżokej - jesteś jednym z nich,

Życzliwy - pomóż!!! Koris ■ jak

tam samopoczucie? Pozdra­

wiam. Dżulia.

MIĘDZY FANAMI
AMIKAI Jeśli lubisz Kennego G. to

pewnie znasz Breathless? Ostat­

nimi czasy syciłem swoje uszy

(szcsególnie przed snem) wła­

śnie tą miłą muzyką. Może po­
słuchamy razem (U2, De Lucia,

Wes Montgomery)? Bardzo

chciatbym z kimś pogadać. Spo-

onman.

ANTIDOTUMI Ja też lubię dobrą

muzykę, poza tym pochłaniam

książki. Uwielbiam Cię (na swój

sposób). Trzymaj się! Hetman.

ARIELI Jasne, że lubię Dueen.

Dawno już ich nie słucham, ale

mam kilka ich kaset. Freddie to

w ogóle był spoko gościu, szko­

da, że tak wcześnie odszedł.

Ale... show Must 60 on! Pozdra­

wiam ciebie, Kappę,, Skobela

Sepulturę (jaki jest twój ulubiony
kawałek Closterxeller?), Szało­

wą Bad Girl. Dzię dopry w Grat­

ce). Michael._________________

ARMAR! Jeśli chcesz posłuchać

wycia, to idź na koncert disco

polo! Braks.
______

BAXXTERKUI Oczywiście, że może­

my się spotkać. Odpowiada mi

środa, sobota i niedziela . Wy­
znacz datę, może o 13.45? Cze­

kam na odpowiedź i pozdra­
wiam. Nike. PS. Słuchasz Kata?

GRAZY Diamond! Przykro mi, że

dryfowałeś w sobotę, ja czeka­

łam w niedzielę. A to dlatego, że

wydrukowano mój poprzedni ku­

ponik i powstały 2 daty. Myślę,

że nie zwątpiłeś. Odjazdy -

22.11. - będę na Ciebie czekała

o 10.20. na schodach pod Te­

atrem Wyspiańskiego w Katowi­

cach. Odpisz. PearE___________

CZAS na pozdrowienia od Spice
Alex! Pozdrawiam: Damaris

(dzięki, nie wiem czym sobie za­

służyłam?), Sobera (no i co?),
Kesomiela (Ty babiarzu!) Renie-

dios (szykuj się na poszukiwa­
nia, tylko kogo?), Józka Długie­
go, Crazy Diamonda (wg umowy

spotykamy się dziś), A.C. Roba­

ka, Grunge Mana oraz tych, któ­

rzy na Odjazdy się wybierają.

Spotkajmy się! Spice Alex.

CZĘŚCI Debiutuję na lamach

„Gratki". Moja ksywa to Tasie­

miec. Mam 16 lat, lubię dance

i techno. Chciałbym z kimś poga­
dać. Pozdrowienia dla wszyst­
kich fanów JW-23. Co myślicie
o zamianie Wrony na Witka?

CZEŚĆ Cooper! Nie jestem wierną

fanką Worldo Apart, a ich lubię.

Podobają mi się ich piosenki
i w ogóle są fajni, szczególnie

podczas wywiadów. Bardzo lu­

bię Cada. Jest zawsze taki

śmieszny i wesoły. Pscółka.

DO Niuni! Czy Ty jesteś Niunią -

harcerką? Widziałyśmy Cię na

Kontenerze Wyborczym . Tam

też, po raz ostatni, widziałyśmy

Wronę... Rocko von Mars &

Maggie z Sosnowca. PS. Dyduś!
Wrona odszedł do TVN nie tylko

dla pieniędzy. W Warszawie

mieszka jego żona Gosia. Po­

zdrawiamy!^ _

DONU! Ta piosenka, o której pi-

szesz, to chyba - nie jestem pew­
na - zespól Ciemna Strona Mia­

sta. Serdecznie Cię pozdrawiam.

Skrobnij coś do mnie! Fanka

Chuliganka. __________

DO Pyskacza. Nie mam pojęcia

kiedy TVP zacznie dalej emito­

wać „krainę łagodności". Po­

zdrawiam Kufel.
__

DOTARŁAM do A. Osieckiej. Ale lo

tylko dzięki wspaniałym ludziom,

którzy jak tylko mogli, pomagali
mi w moich poszukiwaniach.

Okazało się, że na tablicach,

przy bramie głównej, nie ma

jeszcze jej nazwiska. Załamałam

się. Ktoś mi poradził, by zapytać
kwiaciarek przed cmentarzem.

Nie wierzyłam, że mogą znać nu­

mer kwatery ale znały. Fanka-

Maanamka.
________________

LUDZIE! Gdzie ogłoszenia o cud­

nym RMF-ie?! Wrony, Scotta, Ry­
manowskiego nie ma. Ale są: Ję-

drych, Maciborek, Rusinek, Am-

fi ■ wspaniali ludzie! Lilio, Cobro,

Masterhood, Bułeczko! Odezwij-
cie się! Elvis. PS. Pozdrawiam:

Ultrę, Mordę, Didex, Winetou, Ci­

chego i Supet-Redakcję! _

MAŁAI Redakcja coś przekręciła.

Miały być „latające miśki" a nie

„miski". Czy chodzisz do jakie­
goś lokaliku w tej naszej „dziur­
ce"? Z pozdrowieniem! Derwisz

(23).

MARCINKU! Naprawdę bardzo

wielkie dzięki za to, że jesteś.

Tylko mi nie znikaj... Pozdrów

pajączki i czerwoną żarówkę...

Weronika._______ ____________

MIMO, że mam żal do TVN, że za­

brała z RMF-u najlepszych dzien­

nikarzy, złapałam się na tym, że

częściej przełączam telewizor na

ten kanał. Widziałam już kilka ra­

zy w„Faktach" naszą Wronkę,

który tak bardzo brakuje mi

w JW-23! Edi-Manka.__________

MONTERKO! Co to znaczy? Ja

skrobałam do ciebie z trzy razy!

Dzięki za pozdrowienia. Czy ko­

chasz RMF FM mimo zmian?

Myszo, Biedrono ■ napiszcie zwy­
kłą pocztą, Kesomielu to ogło­
szenie (czy jest...) Ktoś zkroił

i nie ma sensu i czy chodzi ci

o wstęp do mojego F.C . Elvis.

TO jeszcze raz ja, drogi Hunterze!

Zapraszam Cię (w ramach prze­
prosin) do kina. Teraz Ty wy-

bierz film. Pozdrów Napoleona.

Dunia też go pozdrawia. Może­

my ich zabrać do kina ale to za­

leży od Ciebie. Buźka!Margo.

TON a! Tylko Ty mi odpisałaś na

apel o koncercie Clawfinger. Nie

jestem pewna czy będę mogła

iść na ten koncert. Odezwij się

jeszcze! Pajączek.

USHITZ! Ja pracuję na Protrac-

kerze (Amiga). Tworzę od nie­

dawna, więc na razie jest cięż­
ko dosluchać do końca. Jednak

ostatnio udało mi się przenieść
na komputer (ze wszystkimi

szczegółami) utwór „Sonic Em­

pire" zespołu Members of May-
. day. Zsamplowałem częściowo

perkusję i podkład, resztę zro­
biłem sam. Pozdrawiam! MB

109.

ŻYCZENIA
Z OKAZJI urodzin dla Pana Lucja­
na Chwastka dużo zdrowia,

szczęścia, spełnienia najskryt­
szych marzeń, oraz pogody du­

cha składają Córka i Syn oraz

Żona.

• PRZETARGI • PRZETARGI •

ZARZĄD GMINY W RADŁOWIE

ogłasza przetarg ustny nieograniczony

NA SPRZEDAŻ NIERUCHOMOŚCI

stanowiącej własność Gminy Radłów,

położonej we wsi Niwka,

oznaczonej jako działka ewidencyjna 322

o powierzchni 2,69 ha, objętej KW 51037

prowadzoną przez Sąd Rejonowy w Tarnowie

1. Działka nr 322 wg planu zagospodarowania przestrzennego

gminy Radłów położona jest w strefie udokumentowanego zło­
ża z bezpośrednim dostępem do utwardzonej żwirem drogi

gminnej. Działka jest uzbrojona w sieć elektryczną.
W części centralnej działki znajduje się wyrobisko żwiru wypeł­
nione wodq.
Koncesję na eksploatację kruszywa w rejonie nieruchomości po­
siada Przedsiębiorstwo Produkcji Kruszywa i Usług Geologicz­
nych KRUSZGEO SA w Rzeszowie.

2. Cena wywoławcza na przetarg wynosi 30.000 zł, (słownie trzy­
dzieści tysięcy złotych).

3. Wadium na przetarg wynosi: 3.000 zł (trzy tysiące złotych) i na­

leży je wpłacić w gotówce w kasie Urzędu Gminy w terminie do

dnia 31 lipca 1998 r. godz. 12 .00.

4. Przetarg odbędzie się w dniu 5 sierpnia 1998 r. o godz. 10.00

w budynku Urzędu Gminy w Radłowie przy ul. Kolejowej 7 (sala

narad).

5. W przetargu mogg wziąć udział osoby fizyczne posiadające oby­
watelstwo polskie oraz osoby prawne poprzez swoich umoco­

wanych przedstawicieli — legitymujące się dowodem wpłacenia
wadium.

6. Wadium ulega przepadkowi jeżeli nabywca nieruchomości nie

stawi się bez usprawiedliwienia w miejscu i terminie określonym
w zawiadomieniu dotyczącym spisania umowy notarialnej.

7. Uczestnikom, którzy nie wygrają przetargu, wadium zostanie

zwrócone przed upływem trzech dni od dnia zakończenia prze­
targu.

8. Wadium wpłacone przez uczestnika, który przetarg wygra, zo­
stanie zaliczone na poczet ceny nabycia nieruchomości.

9. Dodatkowe informacje dotyczące przetargu można uzyskać bez­

pośrednio w pokoju nr 8 Urzędu Gminy lub telefonicznie tel.

0-14/796-435, wew. 25, w godzinach pracy Urzędu.

10. Zastrzega się prawo odwołania ogłoszonego przetargu z uza­

sadnionej przyczyny.

OGŁOSZENIE O PRZETARGU NIEOGRANICZONYM DO 30000 ECU

ZARZĄD GMINY W LANCKORONIE

tel. (0-33) 76-35-95, fax (0-33) 7C35-60

ogłasza przetarg nieograniczony na:

WYKONANIE ROBÓT

REMONTOWO-BUDOWLANYCH

W BUDYNKU OSP W IZDEBNIKU

Termin realizacji zadania do dnia 20 listopada 1998 r.

Specyfikację istotnych warunków zamówienia dla

zadania w cenie 12,20 zł można odebrać w siedzibie

zamawiającego, pok. 7,1 piętro.
Uprawniona do kontaktów z oferentami jest Maria

Turek.

Oferty należy składać w Urzędzie Gminy Lanckorona

pok. 7 do dnia 17 sierpnia 1998 roku do godz. 15.

Otwarcie ofert nastąpi dnia 18 sierpnia 1998 roku

o godz. 11 w siedzibie zamawiającego, pok. 3, parter.
K-2251

NOWA OFERTA „GAZETY KRAKOWSKIEJ”
Nasze reklamy
w Białymstoku, Katowicach, Kielcach, Poznaniu, Szczecinie, Wrocławiu

Treść reklam z ostatniego tygodnia z gazet:
* „Dziennik Zachodni" - Katowice * „Głos Wielkopolski” - Poznań * „Głos Szczeciński" - Szczecin
* .Gazeta Współczesna" - Białystok

* „Słowo Ludu" - Kielce * .Słowo Polskie" - Wrocław

Poznasz dzwoniąc:

94-77
TELEFONICZNA AGENCJA

INFORMACYJNA
http://www.tai.com.pl
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DAM pracę
Mllłll'- sklep odzieżowy zatrudni sympatycz­

ną dziewczynę, atrakcyjne zarobki. Kraków,

ul. Mikołajska 11_________________________

AAA. Domowa dostawa, zbyt zapewnione, Ad­

resowanie, rozsyłanie materiałów promocyj­
nych 1.900zł. Bezpłatny instruktaż (znaczek).
Mstów 111 34-620 Jodłownik.____________

ADRESOWANIE kopert- zatrudnimy. Cały kraj. In­

formacje gratis, koperta zwrotna. „Euro- In-

wesf- 99-300 Kutno box 28.,_____________

AMERYKAŃSKA firma zaprasza do współpracy

osoby chcące prowadzić biznes. (012)413-

10-70___________________________________

ATRAKCYJNA praca domowa, biurowa, stała, do­
datkowa. Nowe oferty. Dochód do 1900zł. Fir­

ma Marketingowa „PRACA" skr. 27 33-300

Nowy Sąc£(znaczek)_____________________

CHAŁUPNICTWO (012)648-88-25, (012)643-63-

84

CHCESZ zarobić na wakacje? Posiadasz

samochód ■ zadzwoń. (0-14)21-92-28,

(0602)194-869.

CHAŁUPNICTWO biurowe, różnorodne oferty,
montaż długopisów ■ zbyt gwarantowany. In­

formacje bezpłatnie „Romos" box 49,38-402

Krosno 5.

Wymagana znajomość
terenu województwa krakowskiego,

branży hutniczej oraz posiadanie samochodu

Osoby zointeresowone prosimy o kontakt

telefoniczny (0-33) 12-40-21 do 4

< w Bielsku-Białej J

DUŻA Firma proponuje atrakcyjną pracę. Ocze­

kujemy na zgłoszenia kandydatów, wykształ­
cenie -średnie, z Myślenic, Makowa Podh, Su­

chej Besk./okolic/ oraz Podhala. Tel. 0601-

496031
________________ ______________

FRYZJERKI (0-18)442-80-79I po 20.

GLAZURNIKA przyjmę, wiek do 35 lat. Praca

Warszawa. Tel. (0602)195-952.

KIEROWCĘ kat.BC zatrudnię. N.Sącz (0-18)443-

99-37J7-17).____________________________

KOSMETYCZKĘ -absolwentkę 1998r. zatrudnię.

Nowy Sącz, ul.Romanowskiego 11/4 (0-

18)442-01-45.

MALARZY, tapeciarzy od zaraz. Praca

w Warszawie. Akord. Kwalifikacje. Tel.O-

602-10-67-73.

MONTERA instalacji sanitarnych: praktyka
w miedzi -zatrudnię. Tarnów (0-14)22-42-78.

NAUCZYCIELA j.angielskiego
zatrudni Zespół Szkół Kolejowych

N.Sącz, św.Ducha 6,

(0-18)443-78-96.

OKAZJA. Praca na wakacje. Posiadasz samo­
chód osobowy zadzwoń. Tel.0/602-703-

152,___________________________

POSZUKUJĘ opiekunki do dziecka. (0-18) 445-

62-49.
_

POSZUKUJĘ osób uczciwych i ambitnych do

współpracy- konsultant Barbara Uniejewska

(032)255-19-86

PRACAwdomu. „Beta" skr.poczt.110, 33-300

Nowy Sącz 1 (znaczek).

PRZYJMĘ młodego pracownika po wojsku
do 26 lat na stale. Wykształcenie śred­
nie elektroniczne lub elektryczne. Dobre

warunki. Tel. (0-14)33-02-78.

PRACA stała, dodatkowa, wykształcenie mini­

mum średnie* samochód, telefon, woj. tar­
nowskie. Tel. (014)6813-264 do 12, 6817-

463 od 14-16.

RENCISTĘ (mile widziany samochód). „Targ-
Pol" N.Sącz, ul.Głowackiego 17a (11-14).

STUDIO MODY zatrudni modelki- amatorki

0601-44-39-06 .

ZATRUDNIĘ młodą, sympatyczną ekspedientkę
z praktyką do bufetu spożywczo- gastrono­
micznego tel. (012)421-04-33 wew. 10-94

ZARABIAJ 770 złotych tygodniowo wykonując

chałupnictwo biurowe. Informacje bezpłatne.
KT box 39 34-700 Rabka.

ZATRUDNIĘ kierownika apteki. Nowy Targ tel.

(018)26-491-50

ZATRUDNIĘ mechanika samochodowego, moż­
liwość zamieszkania tel. (012)389-17-20,

647-96-85, 0601-50 03-23

FIRMA poszukuje specjalistów w branży mar­

ketingu bezpośredniego. Tel. (0-14) 26-18-88,

godz. (10-13)

AMPLICO LIFE: przyjmujemy do pracy kan­

dydatów na agentów ubezpieczenio­
wych z Nowego Sącza i okolic. Spotka­
nie informacyjne 23.07.98r. godz.
18.00. Agencja Amplico Life, Nowy

Sącz, ul. Kościuszki 26, tel. 444-26-66

Piotr Szczepanek, kierownik zespołu

agentów

HURTOWNIA zatrudni pracowników. Tarnów, (0-

14) 33-22-71

POSZUKUJĘ PRACY
ABSOLWENTKA technikum gastronomicznego

podejmie pracę (może być w sklepie).

(018)445-8 5-91_.

ABSOLWENT Liceum Ekonomicznego, prawo

jazdy kat B -poszukuje pracy. (0-14)27-30-75.

ADMINISTROWANIE-W36-32-61

KIEROWCA wszystkie kategorie lub z kombi 3

tony, (0-18)443-75-65 (0-14)665-33-44.

RENCISTA I.33, wykszt.wyższe, dyspozycyjny,

prawo jazdy, paszport. N .Sącz tel.44-15-403.

ROZNIESIEMY ulotki, rozlepimy plakaty, faktury
VAT. (012)654-20-54

WYMALUJĘ mieszkanie lub wykonam ogrodze­
nie, solidnie. (0-14) 26-56-53.

_

KIEROWCA A,B,D,E, rencista 55 lat, aktualne

badania szuka pracy. (0-12) 658-19-67 wew

11

BHP szkolenia usługi. (0-14)42-26-37.

JĘZYK angielski -profesjonalnie. (0-14) 27-52-

53.

LICEUM Ogólnokształcące 3-letnie Zaocz­
ne Mgra Stefana Kwietniewskiego
w Krzeszowicach, Proszowicach i Wie­
liczce przyjmuje kandydatów. (012)276-
50-91.

POLICEALNE Studium Biznesu i Administracji,

Nowy Sącz, Rynek 14 ogłasza nabór słucha­

czy na I semestr -technik administracji, (za­
oczne- czesne 95zł/m-c) (0-18) 443-69-26.

POLICEALNE Studium Zaoczne Mgra Ste­
fana Kwietniewskiego w Krzeszowicach

Proszowicach i Wieliczce przyjmuje kan­

dydatów na kierunki: rachunkowość, tu­

rystyka, biurowość, informatyka. (012)
276-50-91.

PRAWO jazdy - nowy skrócony cykl
szkolenia, plac manewrowy identyczny

jak egzaminacyjny, aktualne testy gratis.

Samochody: Cinquecento, Polonez,

126p, Daewoo Lanos, Fiat Siena. Zapi-

asy codziennie -17. Tarnów, Kopernika

7/17, tel. (0-14) 22-42 -43

SAM. OSOBOWE

SPRZEDAŻ
126P, 1986, stan dobry, 2650 zł. (0-18) 442-

81-78.

126P, 1987, 2.800 zł._(0-18) 443-95-78.

126P, stan dobry, ok.600 zł pilnie. (0-18) 446-

33-76.

CINOUECENTO 700, 1996r„ 30.000 km,

14.400 zł,-tel. (014)6778-738____________

FIAT 125 Combi, 1980,1000 zł. Krynica, Świ-

dzińskiego 8.

FIAT 126p, 650 FL, 2.600, stan bardzo dobry.

(0-14)747-086 .

FIAT 126p, biały, 1990, cena do uzgodnienia.

(0-14)21-31-26, po 16.

FIAT 126p, 1989r„ 74.000 km, żółty, garażo­
wany, szyby tylne uchylne, 4.200 zł. Dębica

tel.J14)6816-434

FIAT 126p, 650,1985 r. prod., cena: 1.600

zł., kolor: kość słoniowa, stan dobry (014)61-
269-21 po 16.00

FORD Escort 1,4 1989, bordowy, 9.700 zł. Tel.

(012)267-32-52.

LUBLIN kontener, 3-letni, stan bdb, jeździł jeden
kierowca. St.Sącz (0-18)446-02-57.

ŁADA, poj.1200, czerwona, stan licznika 86

tys. km, 2.500 zł -sprzedam. Tel. (0-14)24-11-
49 lub (0-14)41-54-35.___________________

LAZ w dobrym stanie i Polonez do remontu.

Dębica (014)67-00-484___________________

MAZDA 626 16V DOHC 2000cm 1992/93 peł­
ne wyposażenie JO-18)442-07-97

MOTORYZACYJNA informacja AUTO- NOWOŚCI,
samochody komisowe. (012)634-50-52,633-
22-22 wew.68_____________________

NYSA 9-osobowa, 1988 r. prod., kapitalny re­
mont. Bochnia, ul. Partyzantów (koszary) do

18.00, ul. św. Leonarda 12/7. (014)61-111 -

29 po 20.00.

OPEL Astra kombi, biały, 1600,1996,38.000

km, ABS, centralny zamek, klimatyzacja,
2x poduszka, wspomaganie kierownicy, cena

35.000 zł. (0-14)26-77-60. ____ __

PILNIE! Polonez Truck 1,6, przedłużony, cena

6.500 do uzgodnienia. telJ0-14)21:13-55l_

PILNIE sprzedam CC 700 rok 1997 r. Tel.

(012)649-34-13,090-36-15-16

POLONEZ Caro 1600,1994r sprzedam, możli­
wość sprzedaży na raty (012)415-26-52

POLONEZ 1500,1986, stan bardzo dobry, ko-

lor niebieski (0-14)27-24-13.

POLONEZ TRUCK 1,9D, 1995, 67.000 km, 1-

właściciel. Tel. (014)6817-463 po godz.14

POLONEZ Caro 1,6 rok prod. 1994, przebieg 50

tys. km, kolor: wiśnia (014)68-51-292 po

17.00

PUNTO 75SX, 1995, 3-drzwiowy, biały, auto-

alarm. (0-18) 44-13-974.

RENAULT Clio 1994, sprzedam (0-18)444-16-
89

RENAULT R-21, 1700 cm3, 1986r„ 110.000

km, szary metalik, serwisowany, cena do

uzgodnienia. (0-14) 25-13-77.

SEAT Ibiza 1200 cm3,1993r., cena do uzgod-
nienia. (0-14)79-83-45.____________________

TOYOTA Carina poj. 2.0 Combi, 1994r, automa-

tik (012)415-64-98_______________________

TOYOTA Corolla 1.6 combi, X11991 r., niebieski-

metalik, klimatyzacja, hak, radio, wspomaga­
nie, cena 19.800 zł.(0-14) 265-895 .___

TOYOTA Corrolla 1,6, 1992, Tel. (0-14)26-82-

50, po 19.

VW Golf II 1.6 benz. 1987, stan bdb. (0-18)
445-08-03.

_ ________________

VW Bus 1988, turbo diesel, stan bdb, sprowa-

dzony w całości (0-18)444-90-61

ŻUK blaszak po remoncie- pilnie (014)61-285-

56 wieczorem.

LAGUNA kombi, 1996, bogate wyposażenie, ko­
lor zielony, cena 37.900. Tel. (0-14) 26-18-80

KUPNO
A. Auta powypadkowe zdecydowanie- kupię.
012/645-03-72, 090-31-40-97.

ABSOLUTNIE auta powypadkowe, zniszczone,

kupię. (012)648-80 -94
_ _

LADĘ 2107 lub Samarę kupię (012)274-18-10

POLONEZA> Caro 94/95 kupię (012)274-18-10

SKODĘ Fayoritkę kupię (012)274-18-10

Minimum Wysiłku - Maximum Wygody
MICRA

Więcej niż oczekujeszdo 100 000 km

*t

Absolutnie promocyjna cena - 15.600 DM (tylko do końca lipca!!)
Dla koneserów z automatyczną skrzynią biegów 18.600 DM (autoalarm, dywaniki gratis)

WYNAJEM
TARNÓW Wypożyczalnia Samochodów, ul.

Szkotnik 37. tel. 22-07-55.

MOTOCYKLE

SPRZEDAŻ
YAMAHA RD 80cm 1984, chłodzony cieczą do­
zownik oleju hamulec tarczowy alufelgi (0-

18)442-07-97

INNE POJAZDY

SPRZEDAŻ
C 328, C-330 -T -25A, C-360 3P 0-360, Fergu-
son 255, pługi, radia, sprzęty. Wastag Broni­

sław, Librantowa, poczt. N .Sącz. (0-18)441-

79-52.___________________________________

C-330, 1987 r, prasa do słomy PNZ-1, beczka

asenizacyjna 30001, rozrzutnik obornika dwu­

osiowy. Dąbrowa Tarnowska, Gruszowska

68.

CIĄGNIKI C-328, C-330, C-3603p, ciągła sprze­
daż. Piszczak, Łętownia 375. (018)26-75-
673

___________ __________

CIĄGNIK SAM S-10 Andoria, nowy. Stanisław

Krawczyk, Łącko, Szczawnicka 14L

CIĄGNIK 10KM plus osprzęt, stan bdb, (0-

18)446-22-44 .

CIĄGŁA sprzedaż na raty ciągników rolniczych,

prasy, przyczepy 1-2- osiowe z kiprem, łado­

wacze, rozrzutniki, kosiarki, kombajny, ko­

paczki oraz inne maszyny rolnicze. Michniak

K. Łapczyca 33 tel. (014)61-275-48

CIĄGNIK 0360 3p, 1989- sprzedam. (018)33-

25-018

CIĄGNIK C-330 z ładowaczem. (014)61-251-
06

KOMBAJNY zbożowe, ziemniaczane, bura­

czane, prasy do słomy, Kombajn Bizon

256, 85r silnik uszkodzony Pietrzejowi-
ce 82 przy drodze Kraków- Proszowice

0602-318-892,0602-318-697

KOMBAJN zbożowy „Ferguson", kosa 3m. Jo-

dłowa 444. Tel. (014)541-412_____________

KOMBAJN zbożowy „Ferguson"- sprawny. Zię­
ba Stanisław, Broniszów 132 k/Ropczyc

PRZYCZEPA towarowa do samochodu osobo­

wego nowa, oplandekowana (0-18) 442-07-

97

ZAMIANA
JELCZ HDS lub zamiana. 012/644-62-97

USŁUGI

RENAULT^
SERWIS

Naprawy gwarancyjne
i pogwarancyjne

Wieliczka, ul. Legionów 12
obok Poczty

Tel. 278-20-20 Asy>

FORD Transit -przewóz osób. (0-14)784-212.

PRZEPROWADZKA fachowa (012)643-46 83

TRANSPORT kraj, zagranica, Transit 150 L -ta­
nia (0-14)241-869, (0603)276-703.

TRANSIT bus- przewozy: wesela, przysięgi, lot­

nisko, przeprowadzki, in. Tel. (014)67-21-
652

CZĘŚCI
SPRZEDAŻ

SILNIK z Fiata 1100 z 1938r. (0-18)441-29-
88.

AUTO- USA, 10.00-17.00 Kraków, ul.

Wodna 2. Tel. (012)655-90-78, 0602-

610-124

KUPNO
KAROSERIĘ do fiata 126 po 1990r- kupię.

(014)670-18-78

CIĘŻAROWE
SPRZEDAŻ

JELCZ chłodnia 1985, Jelcz z przyczepą pię­
trowy do przewozu zwierząt 1985 -cena:

17.0002,(0-18)441-59:20.

LUBLIN kontener, 34etni, stan bdb, jeździł jeden
kierowca. St.Sącz (0-18)446-02-57.

ROBUR LD3001, niebieski, 1986r, 93.000 km,

kontener, stan bdb, tanio. (0-14)26-55-41,

0602 13-25-45.__________________________

SAMOCHÓD ciężarowy Gaz 66, 4x 4, Uaz 452

D 4x_4J090)346-050, (0-17)74-41 -518.

STAR 200L, 1997/98 składak, dużo części no­

wych. (018)33-25-018

NIERUCHOMOŚCI
MIESZKANIA

SPRZEDAŻ
ATRAKCYJNE pośrednictwo nieruchomości al.

Słowackiego 58 (012)633-22 -67

BIURO Pośrednictwa Nieruchomości. Kup­
no sprzedaż wycena. N .Sącz, Żywiecka
38,(0-18)441-92-25.

BIURO -Pośrednictwa Nieruchomości.

Kupno -sprzedaż -wynajem. Nowy Sącz,
Rynek 26 Ip, (0-18)443-83 -11 od 9.00

- 1 7.00 . sobota od 9.00 -13.00

DĘBICA- 3 Maja: mieszkanie 60m2 ( 3 pokoje),
II piętro (z wyposażeniem)* garaż. Tel.

(014)677-98-00 _____________

DĘBICA- centrum: mieszkanie 81m2 (3- poko-

jowe), II piętro, loggia. (014)6768-708

JORDANÓW- mieszkanie 50m* garaż. Tel.

(018)26-753-93 _________________

N.SĄCZ ul.Podhalańska: M-3 50m!. (0-18) 443-

11-00.

N.SĄCZ: sprzedam mieszkania, ul.Batorego 75.

(0-18)442-88-89 po 20.___________________

N.SĄCZ: 3-pokojowe 60m;. (0-18)441-22 -44.

N.SĄCZ, Gorzków, -mieszkanie 60m!, lip, tele­

fon, mozaika, flizy, balkon, urządzona kuchnia

(0-18)442-80^7, (0602)536-624

N.SĄCZ, os.Szujskie, 2-pokojowe 44m3, parter,
1200 zł/m;. (0-18) 442-15-85,_____________

N.SĄCZ Gorzków: mieszkanie 60m! lip, 3-poko-

jowe, balkon, telefon, mozaika, flizy, urządzo­
na kuchnia, lel.442-80-27, 0-601-53-66-24.

TARNÓW! Mieszkanie 4-pokojowe komfortowe

-sprzedam. (0-14)24-24-84, (0-90)24-60 -30.

TRZYPOKOJOWE lllp. 52m2 Bieżanowska 78 ta­

nio sprzedam (012)412-04-49 _______

TARNÓW, ul. Westerplatte 48 m2 - sprzedam.

(0-14) 23-18-80

KUPNO
N.SĄCZ, kupię mieszkanie do 50.000zł„ ko­

nieczny balkon (0-18)442-79-28 wieczorem.

TARNÓW. Mieszkanie 2-3 pokojowe do 60 m2

-kupię. (0-14)45-25-90 .

WYNAJEM
DO wynajęcia samodzielny pokój w domku oś.

Kliny (012)636-51-00_____________________

N.SĄCZ: poszukuję mieszkania do wynajęcia.
Tel.0/602-703-152.

POKÓJ z kuchnią do wynajęcia (0-18)441-37-

82

POSZUKUJĘ mieszkania do wynajęcia, tel. (0-

14)26-56-64, po 18.

ZAMIANA
N.SĄCZ: zamienię mieszkanie 63m’ na 48m!.

(0-18) 441-39-89 .

ZAMIENIĘ superkomfortowe mieszkanie

75m!, blok budowany w tradycji (cegła

max), osiedle Gorzków, na dom w okoli­
cach N.Sącza. (0-18) 442-66-88 .

DOMY

SPRZEDAŻ
BORZĘCIN 600 A (tarnowskie) dom murowany,

wolno stojący, działka 23 ar. Pilnie sprzedam.
Wiadomość na miejscu.

DĘBICA w centrum: dom piętrowy, jednorodzin-

ny, cena:220.°00zł. (°l4)670-23-67

DOM jednorodzinny, bliźniak Śródmieście,

możliwość dobudowy drugiego, zdecydowa­
nie sprzedamjOl 2)412-04-49

DOM parterowy, podpiwniczony, garaż, 200m!,

działka 10ar, niewykończony -sprzedam. Wia­

domość; Kluk Helena Wilczyska 117 (0-

32)279-16-64 od 16-18.__________________

DOM sprzedam. Tel. (014)42-21-70.

DUŻY dom w stanie surowym zamkniętym ko­
ło Dąbrowy Tarnowskiej -sprzedam, tel. (0-

14)411 -029. '

________

GRYBÓW okolica dom nowy, 200m3, cena:

130.000zł. (0-18)445-21-14 (090)301-422 .

N.SĄCZ, I Brygady 21: dom 250m! okazyjnie.

(0-18)442-88-85po 20.

N.SĄCZ, ul.Lwowska: 4-letni nowoczesny dom

21 Om3 z telefonem, działka 4,9a, sprzedam
lub zamienię na mniejszy z dopłatą. (0-

18)441-45-39 (14-19).

OKOCIM Górny! Pół domu sprzedam. (014)68-
64-929

_____________________

SPRZEDAM nowy dom w Libeltowie (012)656-
03-11

SPRZEDAM dom + sklep Tarnów (012)388-52-

Kpo 18.00

SPRZEDAM dom. Skrzyszów 493 (granica m.

Tarnowa). _____________________

TARNÓW-ZGŁOBICE nad Dunajcem. Budynek

mieszkalny drewniany (woda, gaz, prąd),
działka 1,15 ha. tel. (0-14)743-315, 743-270

do 20._____________________

TARNÓW. Dom dwurodzinny -sprzedam. Tel. (0-

14)25-12-20,(0-14)25-04-71.

ZGŁOBICE -rozpoczęta budowa, działka 9a,

uzbrojona -sprzedam. (0-14) 612-37-98 lub

(0-32) 218-25-64 wieczorem.

KUPNO
KUPIĘ dom w Tarnowie. Tel. 0602 67-37-

71._______________________________________

N.SĄCZ: zdecydowanie kupię dom do remontu

lub do wykończenia. (0-18)262-29-07.

KRYNICA, Nowy Sącz ■ okolica kupię dom,

gospodarstwo. (0-18) 445-21 -14, (090) 301-

422

WYNAJEM
N.SĄCZ: budynek wolnostojący na działalność

gospodarczą do wynajęcia. (0-18)443-17-21.

DZIAŁKI

SPRZEDAŻ
DĄBROWA Tarnowska -działka 16 arów, budow­
lana. (0-14)42-26-41.

DĄBROWA Tarnowska -działka 8a, uzbrojona.
Tel. (0-14) 41J-204.

N.SĄCZ okolice: 89 ar sprzedam. (0-18) 444-

11-17.

______________________________ GAZECIE_______________________________

KRAKOWSKIEJ

iw
na wszystkie ogłoszenia

ramkowe do rubryki

Szczegółowe informacje w Biurach Ogłoszeń GK i pod nr. tel.

0-12 412-61-51. ZAPRASZAMY DO REKLAMY!

Anwa Auto Centrum - Autoryzowany Dealer Nissan Poland Ltd.
31-928 Kraków, al. Jana Pawta II 186 (Rondo Czyżyńskie)

tel./fax (0-12) 425 75 20
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DĘBICA -Grabiny. Działki uzbrojone przy dro­

dze, blisko stacja PKP, szkoła, kościół, ośro­
dek wypoczynkowy w Straszęcinie. (0-

14)670-20-21, wew.396, wieczorem.

DZIAŁKA 7ar w centrum Ptaszkowej. Wiado­
mość: Korzenna 261. Barbara Zięcina

(0602)810373________________

GAJ 9km od Krakowa: 41 a przy Zakopiance

(13a budowlane). (0-18) 471-57-84,471-29-

94.__________________________________

LIPNICA Górna-1 ha pola z przeznaczeniem na

działkę rekreacyjną teł. (014)611-11-10 wie­

czorem___________________________________

NOWY Sącz, centrum parcela, 6,2ar, sprzedam

(0-18)44J-22-29_ _

NOWY Targ- działka budowlana 10 ar uzbrojo­
na- sprzedam, ul. Ustronie, tel. (018)26-648-
41

___ __________________________

STARY Sącz: 25,8a budowlane, uzbrojone,
4000 zł/a. (0-17)623-607.________________

TARNÓW. Parcelę budowlaną -sprzedam, tel. (0-

14)251-220, (0-14)250-471.___

BOGUMIŁOWICE, tarnowskie. Działka bu­

dowlana, uzbrojona. (0-17) 346-20

KUPNO
GOSPODARSTWO rolne w okolicy N.Sącza lub

Grybowa kupię. (0-68)327-68-04, (0-13)463-

43-56 .

KUPIĘ stare gospodarstwo rolne wraz

z zabudowaniami, najchętniej nowosą­
deckie. (0-18)442-66-88 .

GARAŻE

SPRZEDAŻ
BRAMY garażowe uchylane: produkcja i sprze­
daż- automatyczne wyciągarki do bram-

„BOSCH": STEP- MET Łęki Górne tel.

(014)67-25-016,67-25-260_______________

GARAŻE, wiaty, kioski, ogrodzenia. N.Sącz, Bie-

lowicka 35, 0/601-49-53-33.

GARAŻE blaszaki -drzwi uchylne,

niskie ceny.

(0-14)790-912, kom. (0-602)792-375.

PROMOCJA 1.250.000 ocynkowane wymiar

(3x5) garaże, wiaty, usługi ślusarskie, najta­
niej w Polsce. (018)332-10-52, (012)655-17 -

29, 090-38-98-58

LOKALE

SPRZEDAŻ
KIOSK handlowy składak UNO 25m’ bez loka­

lizacji.jO-18)441-44-53 (8-18).____________

N.SĄCZ: blaszak handlowy ul.Dojazdowa 3 plac

targowy (media). (0-18)441-44-53 (8-18).

N.SĄCZ: Snack-Bar (kiosk) 25m! sprzedam. (0-

18)443-95-63.

SPRZEDAM obiekt uzbrojony -wszystkie
media -2000m! pod zabudowę +4 pok.
mieszkanie -przedmieścia Nowego Są­
cza (0-18)441-59-20.

KUPNO
POSZUKUJĘ lokalu około 30m2 w Dębicy lub

okolicy do cichej produkcji i możliwość za­
trudnienia. Tel. (014)681-17-01

WYNAJEM

BOCHNIA- centrum, atrakcyjne stoiska

handlowe do wynajęcia. (014)61-248-
11 po 18.

DĄBROWA Tarnowska. Budynki gospodarcze
do wynajęcia. (0-14)42-21-70.

Jeżeli nie sprzedałeś samochodu na giełdzie

czekamy na Twoje ogłoszenie
w każdą niedzielę

pod nr. tel. (0-12) 412-96-09
a ukaźe się ono w najbliższą środę

w AUTOGRATCE Gazety Krakowskiej

Zasady przyjmowania ogłoszeń telefonicznych do Autogratki:

1. Należy nagrać swoje ogłoszenie na sekretarce podając informacje wg załączonej kolejności:
MARKA SAMOCHODU * MODEL * POJ. SILNIKA * ROK PRODUKCJI * PRZEBIEG * CENA *

DODATKOWE INF. * TELEFON LUB ADRES * do wiadomości BO: IMIĘ, NAZWISKO I DOKŁADNY ADRES

2. Ogłoszenie może zawierać do 20 słów.

Tylko ogłoszenia podane wg powyższego wzoru będą zamieszczane w Autogratce!

DĘBICA, ul. Wielopolska -pomieszczenie 55 m!,

pod handel, usługi do wynajęcia. (0-14) 681-

56-15.

N.SĄCZ: poszukuję lokale handlowe

w centrum. (018)442-89-19, 0/602-

520-871.

N.SĄCZ Słoneczna 27 (o/Węgierskiej): 120m!

na działalność, tel.444-19-32.

NOWY Sącz, funkcjonujący sklep spożywczy
ok.90m!, lub inne propozycje (0601)53-24-53

po 20.
_______________________________

POSZUKUJĘ lokalu handlowego przy drodze wy­
lotowej w Nowym Sączu. (012)649-34-13

TARNÓW- centrum: lokal 100m2 na biura, 20

zł/m2 netto do wynajęcia tel. (014)6763-358

WYDZIERŻAWIĘ lokale w centrum Muszyny

o pow. 65 -30 -25m! wraz z placem (090)32-
28-07.

GORLICE: do wydzierżawienia magazyny

1000 m2, wysoki standard, zaplecze

socjalne. (0-18) 353-57-48

WYPOSAŻENIE

SPRZEDAŻ

LADY, regały ze szkła hartowanego.
0/90-31-89-36.

NAROŻNIKI kuchenne, wymierzamy, dowozimy,

biurka, garderoby, komody, ścianki kuchenne.

0/90-379-841.

USŁUGI

„DARK-POL" -kuchnie wymiar, wykończe­
nie wnętrz, parkiety, elewacje drewnem.

Tel. (0-14)747-009.

ALARMY, telewizja przemysłowa, urządzenia
sterownicze bram, zamki Gerda, autoalarmy,

wideodomofony, domofony. Montaż, serwis,

F.VAT. Czes-Pol, Nowy Sącz (0-18)442-79-

72._______________________________________

ANTYWŁAMANIOWE zabezpieczenie drzwi: bla­

cha, blokady, tapicerka, zamki, zaczepy, kol-

k£(0£2)4£5-42-87

PARKIET, boazeria, szeroki wybór, ceny konku­

rencyjne, produkcja, usługi (012)388-12 -84,

090-37-98-01_____________________________

PARKIET „Jarząbek“produkcja, sprzedaż, mon­

taż, zakład. Tel. (012)272-19-96. Sklep Fir­

mowy, al. 29 Listopada 103a, tel. (012)413-
47-83, kleje, lakiery, akcesoria hurt-detal.

ŻALUZJE pionowe, poziome, rolety. (0-18)

446-04-95 (8-17).

BUDOWLANE

SPRZEDAŻ
AKCESORIA dachowe, palniki, płyty styropiano­
we laminowane, papy termozgrzewalne W.Ou-

andt, bezspoinowe pokrycia dachowe „Eko­
system". Now-Ofer (0-18)441-33-45.

BOAZERIA sosnowa 12.50 ilości hurtowe i de­

taliczne. (0-602)485-682._________________

DREWNO tartaczne, tarcica, więźby, z dowo-

zem. (0-18) 442-05-14 .____________________

ELEWACJE styropianowe. Faktury VAT. Tel. (0-

14)79-66-05, po 16.
______________________

ELEMENTY słupków ogrodzeniowych, imitacja
kamienia łupanego frezowanego. Producent

(014)6761-061___________________________

POLIWĘGLANY komorowe Lexan, Marlon; płyty

trapezowe PCV. Now-Ofer (0-18)441-33-45.

MATERIAŁY do dociepleń budynków „Sewaco-

Terranova“ płyty styropianowe z gotowym

tynkiem „Styrobloki". Now-Ofer (0-18)441-33-

45.
_____________________________________

MATERIAŁY hydroizolacyjne Izohan, dodatki

uszlachetniające beton i zaprawę, farby. Now-

Ofer (0-18)441-33-45.

PARKIET producentjel. (0-85)675-36-62.

PAKAMERY, kontenery biurowe, garaże, altanki.

012/644-62-97

PUSTAKI gruzowe, betonowe, żużlowe,

kręgi: fi 800, fi 400,płytki chodnikowe,

obrzeża trawnikowe. (0-14)79-21-91, (0-

14)78-43-81, po 20. Baza RSP „Wolan-

ka“ Wola Rzędzińska 252.

SIDING USA Panele podłogowe produkcja
niemiecka. Hurtownia, promocja, raty

(012)266-93-32wew.39

SIATKI ogrodzeniowe, rodzaje, wysokości wg.

potrzeb. Producent. (0-14)26-81-35 .

KUPNO
PŁYTY drogowe. 012/644-62-97

USŁUGI
„CIEPLIK" S.C . wykonastwo dociepleń, tel. (0-

14)742-417, (0-14)24-25-60 .

ADAPTACJE pomieszczeń, suche tynki,
ścianki działowe, sufity podwieszane.

Szpachlowanie, malowanie, tapetowanie

(0-18)443-42-93 (0602)695-174.

ADAPTACJE, kompleksowe remonty mieszkań,

lokali użytkowych. 0501-132-808, 0602-68-

60-97, 012/2701-808, 012/415-76-73

BAU-GIPS: suche tynki, doradztwo, refe­

rencje, gwarancja, staż. (0-18)443-61-
95,0602/ 185-735.

DRUKARSTWO solidnie, tanio tel/fax (012)429-

32-57____________________________________

C. A. Cyklinowanie, układanie. Sprzedaż par­
kietu. Gwarancja (012)636-63 -51

CYKLINOWANIE, układanie parkietu- paneli

(012)655-96-15______________

DOCIEPLANIE metodą mokrą. Siding. VAT .

Również jako podwykonawca. Krynica 0/602-

46-19-75._______________________

FLIZOWANIE, remonty, solidnie (012)645-72-
80, (012)422-57-99______________________

FLIZOWANIE tanio, solidnie. (0602)865-063, (0-

14)66-53-269, grzecznościowy._______ ,

FLIZOWANIE, wykładziny, duże powierzchnie.

012/644-07-69,0602-78-97-12 ______

INSTALACJE elektryczne, odgromowe, przyłą­
cza, remonty, pomiary, naprawy. (012) 283-

63-59
___________ __

KAFELKOWANIE, malowanie, tapetowanie, szy­
bko, solidnie. Bogdan Zander, Librantowa

160, (0-18)441-79-30.

KOMPLEKSOWE ocieplanie metodą lekka -

mokra. N.Sącz, Narutowicza 3, (0-

18)444-15-28, 0/90-310-024.

KOWALSTWO artystyczne. Wykonuję bramy,

ogrodzenie, lawy, karnisze, meble. Kute w

metalu itp. (0-18)444-71-13,0-601-85-20-15.

MALOWANIE,TAPETOWANIE, renowacja stolarki

okiennej, gładź gipsowa, kasetony. (012)423-
75-63

_ _ __________________ _________

MALOWANIE, gładź, opalanie stolarki bu­

dowlanej (012)267-47-83po 19.00

MALOWANIE gładź, opalanie i malowanie sto­
larki budowlanej. (012)411-18-15

MALOWANIE natryskowe wnętrz (baranek,

kolory), VAT, (0-18)443-93-76.

KOSTKA brukowa: profesjonalne układa­

nie, sprzedaż atestowanych materiałów

brukarskich. „PLAKO", Tarnów, Kocha­

nowskiego 41, (014)21-27-62 (8 -16);

(014)23-1047 po 17.

KOSZENIE trawników, expresowo, tanio,

solidnie. Faktury VAT. Tel. (014)26-83-

78,(0-602)447-816.

KOSTKA brukowa. Sprzedaż, układanie.

„LE-PRO-MECH" Tarnów. 0602 728-

213, 0601 534-757.

MALOWANIE, tapetowanie, regipsy, docieplanie
ścian, poddaszy, panele podłogowe, solidnie,

tanio (0-18)443-42-55.

MALOWANIE, tapetowanie, flizowanie. 012/647-

20-68, 0603-212 -458-
_

MONTAŻ regipsów, paneli, tapetowanie, mało-

wanie, raty -gotówka (0-18)443-05-28.

NAPRAWA sprzętu budowlanego. (0-18) 443-

57-52.

OCIEPLANIE domów wtryskowe. (041)
311-70-34, (0-14)23-27-66 .

OGRZEWANIE nadmuchowe, klimatyzacja.
Tarnów 090 33-08-59.

PARKIET tanio. Usługi. Gwarancja (012)636-

63-51____________________________________

PANELE układanie sufit- ściana- podłoga

(012)655-96-15

PARKIETI Produkcja i sprzedaż z mate­
riałów własnych i powierzonych.

(014)66-318-90

POKRYWANIE blachą, papą, malowanie dachów.

Tel. (014)2142-46._____ _ ___

PROFESJONALNE układanie kostki brukowej

(018)332-52-29 _________________ ______

REMONTY, flizowanie. Faktury VAT. (0-14)68-

60-466._________ ________________________

SPECJALIZACJA -siding, panele, wnętrza i elewa­

cje -praktyka w Niemczech (0-18)442-37-44.

STOLARNIA „Adela" oferuje: parkiet, mo­
zaika, schody, parapety, ule -montaż (0-

18)443-05-89 .

SUCHE tynki, profesjonalny montaż, gładź szpa­
chlowa, malowanie, tapetowanie (0-18)441-

50-89, 444-29-36
___ ____

TRANSPORT kontenerami, gruz, śmieci

(012)658-28-33, 090-37-33-00

TYNKI gipsowe, system niemiecki -agregat. (0-

18)444-70-80 lub 444-70-97.

UKŁADANIE, cyklinowanie, lakierowanie mozai­

ki, parkietu. Schody. Materiały własne, powie­
rzone. (0-18)441-41-93.

UKŁADANIE parkietu. Schody, balustrady

produkcja, montaż. (0-18)443-95-78,
0/602-467-125.

UKŁADANIE kostki brukowej-dobra jakość, kon­

kurencyjne ceny, szybko, solidnie. (014)

6761-061___ _ __________ ____

WYKONUJEMY kominki i wylewki. Tanio sprze­
dam Hilti-44. (0-18)445-85-91, 0/90-36-97-

£1.
____ ___________________________

WYKONUJĘ tynki wewnętrzne, elewacje wylew-
ki. (0-14)686-18-78, po 1 <£30.

___

WYRÓB sztachet- montaż, opakowanie drewnia­

ne podszubitki. Tel. (018)27-719-66_______

WYNAJĘCIE sprzętu budowlanego rusztowania

typ. warszawskie, rurowe, betoniarki, agrega­
ty tynkarskie, sprzedaż plecy CO 3,5 kubika

tel. (012)389-17-20,647-96-85,0601-50 -03 -

23_______________________________________

ZAKŁAD Blacharski wykonuje pokrycia dacho­
we oraz ciesielkę. Tel. (0-14)273-058, wieczo­

rem^
______________________ ________

ŻALUZJE, markizy, rolety -produkcja, usługi.

Tarnów, Strusińska 10. (0-14)21-50-98, (0-

14)26-46-30 .

NARZĘDZIA - MASZYNY

SPRZEDAŻ
KOPARKO Ładowarka „Ostrówek" rok prod.

1985, stan b.dobry (0-18)443-57-52.

KOSIARKĘ ogrodniczą, listwową, I właściciel, ta-

nio. (0-18) 441-39-89 .

_

KOMBAJNY zbożowe, parsy do słomy, zachod­

nie, duży wybór. (034) 62-86-81, 0-34) 21-

41-51, (0-36) 435-50-63, (0-33) 75-45-06.

OIIERLOCKI- maszyny wieloczęścio-

we.stebnówki, urządzenia prasowalni­
cze. SKLEP (012) 656-34-65 (GWA­
RANCJA SERWIS)

KRAJALNICĘ „Mistro" sprzedam (0-18)442-81-
01 po 18.________________________________

MLEWNIK (MIAG) 600x250 i wialnia zbożowa.

Tel. (012)389-55-72 .

______________

MŁOCARNIĘ z prasą -stan dobry, tanio

sprzedam. (0-14)744-084.

PODGRZEWACZ wody gazowoelektryczny poj.
200I tanio (0-18)446-21-81

PRASA zwijająca Z-230, brona talerzowa

ciężka (014)68-59-637 _

RECYKLER Bagela 314 mth, 20.000 USD po cle

sprzedam. 0-602-177-860.

SPAWARKĘBester SPD 315. (0-18)~445-66 -42 .

SPRZEDAM wyposażenie sklepu spożywczego,

lady chłodnicze, wagi elektroniczne, zamrażar­

ka, krajalnica, pniak i pojemniki -Nowy Sącz,

(0601)53-24-53 po 20.___________________

SPRZEDAM: HILTI 54, HILTI 80, miot do kucia

HITACHI- używane tel. (018)26-884-24

WÓZEK widłowy 2,5T, udźwig, diesel,

prod. niemieckiej (0-18)445-70-04.

WYRÓWNIARKO- grubiarkę 50, szlifierkę frezów i

głowic frezerskich. (018)331-63-01.

USŁUGI
NAPRAWA pieców gazowych, wymiana, usługi

hydrauliczne, wodne, kanalizacyjne. 012/419-

22-63

RTV, AGD, FOTO

SPRZEDAŻ

MARKIZA dł. 210, krajalnica, 2 zamrażar­
ki oszklone. (0-14)219-483.

PILNIE sprzedam wieżę Technicks +głośniki

(0-18)442-06-78 po 16.
_______

ROŹNO elektryczne i bemar- sprzedam.

(014)670-18-78_________________

TECHNICKS -Korektor SH-GE 90, wzmacniacz

A700MK2, Magnetolon RS-BX747, Odt­
warzacz CDSL-PS840, kolumny Scherzo.

Atrakcyjna cena. (0-18)443-72-99._________

TELEFON bezprzewodowy „Panasonic" na

gwarancji. (0-18) 444-11-17 .

USŁUGI
NAPRAWA domowa RTV- video, dojazd gratis

(012)285-92-75

KOMPUTERY

SPRZEDAŻ
COMPOLESS. Tanie używane komputery-już od

100 zł! Specjalna oferta dla szkół i instytucji.
Tel. (033)201 -00 fax (033)201-06________

KARTA graficzna Miro DC 10 z programami, ce­
na 1000 zl. (0-14)21-47-82.

FAUNA, FLORA

SPRZEDAŻ
ALASKAN MALAMUTE, szczenięta. (012)645-

08-31__________________________________

BERNARDYNY, syberiany Husky. (0-14)42-43-29
do 16, (0-14)42-42-59, po 22.

_____

BERNARDYNY- szczenięta. Janik Wojciech.

Łapanów 102, tel. 155____________________

BOKSERY żółte z rodowodem (0-18)446-04-72

BOKSERKI, collie, jamniczki, wilczurki. (0-14)42-
43-29 do 16,42-42-59 po 22.

_____________

DUŻĄ palmę -sprzedam. (0-14)66-53-698.

OWCZARKI szkockie collie 4-miesięczne ■

sprzedam. (0-14)747-086 ._________________

PINCZERKI karłowate ratlerek, bardzo czujne,
rodowodowe. (0-14)22-14-06 .

ROTTWEILERY 3-miesięczne. 0/90-36-14-34, (0-

18)441-82-63.____ ______________________

SZCZENIĘTA rottweilery -sprzedam. (0-14)797-
187.

____________________________________

ŚWIERKI srebrne, tuje, modrzewie, inne 4- 6 zł

0602-49-10-13

ZDROWIE*•*'■'*** • •
...

090-367-503, 0601-45-47-47 . Zabiegi gineko­
logiczne

090-215991, Kraków- GINEKOLOGIA

GINEKOLOGIA 090-690-482

TURYSTYKA, SPORT
MORZE, Mrzeżyno, wczasy (0931)66-127,66-
391.

OCHOTNICA Górna- pokoje 3 i 4-osobowe w m-

cu sierpniu i wrześniu do wynajęcia. Cena 10

zł. Tel. (018)26-241-74 ___

RYTRO k/Piwnicznej: wczasy, domowa kuch-

nią. (0-18) 446-90-28.__________________

ZAKOPANE- pokoje niegościnne- super miejsce
i cena tel. 0602-242-648

ZAKOPANE- Kościelisko pokoje 2 i 3- osobowe

z łazienkami. Przystępna cena. Tel. (018)20-
707-83

CAMPING "Oaza" Uście Gorlickie, tel. (0-

18) 351-60-43 zaprasza w sierpniu:

wędkarzy, rowerzystów, miłośników gór,

posiadaczy czworonogów na wypoczy­
nek nad zalewem Klimkówka. Prowadzi­

my domową kuchnię. Teren ogrodzony
i strzeżony

w-MM "
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MATRYMONIALNE
WOLNA od zobowiązań Pani lat 50, przebywa­
jąca chwilowe w Polsce, pozna Pana z wyż­
szym wykształceniem do lat 55 - cel matry­
monialny. Oferta 8068. BO „Gazeta Krakow­

ska", 33-100 Tarnów ul. Krakowska 12.

STAŁA OFERTA!
________ GAZETY________________________

KRAKOWSKIEJ

RZECZPOSPOLITA

wydrukuje Państwa

ogłoszenia i reklamy
za pośrednictwem

naszych
Biur Ogłoszeń

w Krakowie,
Nowym Sączu

Dębicy i Tarnowie

PIĘĆDZIESIĘCIOSZEŚCIOLETN! pracujący bez

nałogów pozna Panią z krakowskiego cel to­

warzyski. Oferta F/K Starowiślna 10

BIZNES
AGENCJA „LIDER"- wywiad gospodarczy,

odzysk zadłużeń, detektywistyczne, ochrona

(012)633-58-36__________________________

ATRAKCYJNY Lombard Długa 5. Pożyczki pod
zastaw wszystkiego (012)422-15-54

BEZPOŚREDNI importer niemieckiej odzie­

ży używanej sortowanej, cena 4,20

zł/kg. Czyściwo 1,5 zł/kg. Brzesko, Pia­
stowska 15, Filia Osieczany 106 „Diam-

sil", 2 km od Myślenic. Informacja, tel.

(014)66-323-82, 090-320-304.

HURTOWNIA Odzieży Roboczej „ELAN -VITAL“

zaprasza: Tarnów, ul. Powroźnicza 7, tel. (0-

14)26-48-32.

KOMUNIKATY

PRZEDSIĘBIORSTWO
TURYSTYCZNE „POPRAD"

w Nowym Sączu
ul.Długosza 21

tel. (018) 442-11-07

sprzeda na zasadzie

przetargu ofertowego

Dom Wycieczkowy
„Wiktoria"

w Gorlicach ul.3 Maja 10

(centrum miasta)

oraz odda w najem
pomieszczenia

w Nowym Sączu
przy ul.Długosza 21

21O1/NS.

RÓŻNE
ANTYKI- obrazy, meble, srebra, biżuteria

(012)632-71 -97, (012)647-80-50

ANTYKI stare meble -kupię. (0-90)370-675.

BHP- szkolenia, tel: 0602-55-87-66, tel. do­

mowy-wieczorem: (014)612-47-09.
_

FLAGI (012)423-71 -16

GALERIA Antyków skup -sprzedaż. Tarnów, ul.

Żydowska 22, (090)370-675.

ŁÓDKĘ rybacką-sprzedam. (0-14)42-21 -70.

MATERACE- ceny producenta (sprzedaż)
al.29 Listopada 95 0602-170-714,

(012)388-50 -40

MASZYNY krawieckie typ „Minerwa" oraz typ
„Overlock“ -sprzedam.Tel. (0-14)22-39 -87.

_

MONOURY agenta ochrony, odzież robocza, haft

komputerowy. Producent. Brzesko. (0-14)68-
68-1£0.

__________________________________

NAJTAŃSZE pieluchy z tetry, każda ilość-

sprzedam. (012)386-15-83

SPRZEDAM ladę chłodniczą Nowy Targ,

Rynek 32 tel. (018)26-67-300

STAW sprzedam. Tel. (014)42-21 -70.

SUCHĄ dębinę -sprzedam, tel. (0-14)411-029.

TATUAŻ ARTYSTYCZNY, KOLCZYKOWANIE.

Kraków, ul. Lea 22, tel. (012)632-56-11

TRAK wielopitowy Herkules. (090)346-050, (0-

17)74-41-518.

WRÓŻBY (012)421-58-84

WRÓŻBY, astrologia, magia, radiestezja, biote­

rapia, psychoterapia (012)269-02-87.

WRÓŻBITA, Jasnowidz (012)429-21-06

WRÓŻBY- Magia, Radiestezja, Bioterapia, Chiro­

mancja, Astrologia, Numerologia 0602-5366 -

84
____ _____

WRÓŻBY z ręki i z kart Tarota. (0-18)443-86-98

Nowy Sącz.
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Program Telewizyjny — sobota

Gazeta Krakowska Str. 23

7.00 MTR — magazyn
7.15 Z Polski
7.30 Wszystko o działce i ogrodzie
8.00 Agrolinia
8.30 Wiadomości
8.40 Prognoza pogody
8.45 Szkoła życia: Zmarnowany za­

pał — reportaż
9.05 Razem - program integracyjny

z udziałem dzieci niepełno­
sprawnych

9.15 Wakacje z Ziarnem — program
redakcji katolickiej

9.40 Dla dzieci: Duże oko — czubaj-
ka

9.50 Dla dzieci i młodzieży: Zielone
5-10-15

10.30 Dla dzieci: Gagułki
10.45 Z kamerę wśród zwierząt: Prze­

prowadzka — program przyr.
11.10 Człowiek i przyroda — serial

dok.

12.00 Wiadomości
12.10 Walt Disney przedstawia: Ka­

cza paczka, Trzydziestoletni
czternastolatek

13.30 Niezwykła siódemka — turniej
14.00 Randka w ciemno — zabawa

ąuizowa
14.45 Wideopasje
15.00 Lato z dokumentem: Błota po

wodzie — film dok.
15.30 Już od przedszkola — reportaż

16.00 TLLP —Twoja Letnia Lista Przebo­
jów (audiotele: 0-70055671-691)

16.25 Pan Złota Rączka — serial
17.00 Teleexpress
17.25 Jaka to melodia? — ąuiz
17.50 To jest Telewizja
18.10 Lato z Radiem i telewizyjną Je­

dynką
19.00 Wieczorynka: Mumfie — serial

animoany
19.30 Wiadomości, Sport i Prognoza

pogody

Fedora — melodramat,
Niemcy, Francja 1978, reż.

Billy Wilder, wyk. William
Holden, Marthe Keller

22.00 OlPolskie piosenki — finał
22.10 Lato z Radiem i telewizyjną Je­

dynką
22.40 Sportowa sobota
23.00 Mordercza sekta — film przyg.,

W. Bryt., Indie 1988, reż. Ni­
cholas Meyer, wyk. Pierce Bro-

snan, Saeed Jaffrey
Akcja filmu rozgrywa się w Indiach
w 1825 roku. Angielski oficer, kapi­
tan William Savage przypadkowo
zostaje świadkiem morderstwa kil­
ku wędrowców, dokonanego przez
nieznanych sprawców. Savage
wraz ze swymi ludźmi przeszukuje
teren i dokonuje wstrzqsajqcego
odkrycia...

0.40 Po tamtej stronie: Akademia,
Pierwsza rocznica — serial SF

2.05 Nikodem Dyzma — komedia

obyczajowa, Polska 1956
3.50 Zakończenie programu

9 Fedora — Producent filmo­
wy, dla ratowania swojej spółki
przed bankructwem, zamierza

przekonać legendarnq boginię
filmu, Fedorę do powrotu na

ekran. Zdużym trudem dociera
do strzeżonej przez armię

ochroniarzy gwiazdy. Zaintrygowa­
na treściq scenariusza, Fedora zga­
dza się przyjęć rolę. Niestety aktor­
ka, zostaje przewieziona do spe­
cjalnej kliniki... MINI

7.00 Sport telegram
7.05 Folkowe nuty z Równicy: Ro­

dzinna orkiestra Waldemara

Wróblewskiego
7.25 Tacy sami — w świecie ciszy
8.00 Wspólnota w kulturze: Iwona

Buczkowska — czwarty wymiar
8.30 Kronika
8.40 Wiara i życie — program redak­

cji katolickiej
9.10 Podpowiedzi w plenerze — ma­

gazyn krajoznawczo-turystyczny
9.30 Powitanie
9.35 Gnoza, gnostycyzm i New Age

— program redakcji katolickiej
10.00 Pogotowie ekologiczne Dwójki
10.10 Ojczyzna polszczyzna: Trem­

beckie, Sobieskie
10.35 Kino bez rodziców: Spotkanie z

Hanna Barberą, Przygody Shir-

ley Holmes — serial anim.
11.35 Apetyt na zdrowie

12.00 Bogusław Kaczyński zaprasza
— muzyczne spotkania ze zna­
kiem zapytania

12.55 Losowanie nagród audiotele
13.00 Małe ojczyzny: Mazukos, czyli z

biegiem Sprząśli — film dok.
13.30 Jake i Ben —serial obyczajowy
14.20 Życie obok nas: Przede wszyst­

kim natura: Wojna termitów —

film dok.
15.00 Familiada — teleturniej

15.35 Djerba Thaiti Morza Śródziem­
nego — reportaż

16.00 Wielka gra — teleturniej
16.45 Bogusław Kaczyński zaprasza

— rozwiązanie zagadki
17.00 Czterdziestolatek: Sprawa Mał­

kiewicza, czyli kamikadze — se­
rial obyczajowy

18.00 Panorama
18.10 Kronika
18.30 Magia liter — teleturniej (au­

diotele: 0-70055600)
19.05 Złotopolscy — telenowela, Pol­

ska 1998, reż. Radosław Piwo­
warski, wyk. Alina Janowska,
Kazimierz Kaczor, Henryk Ma­
chalica, Anna Nehrebecka

Żegnaj Rockefeller — serial
dla młodzieży, Polska 1992,
reż. Waldemar Szarek, wyk.
Magdalena Zawadzka, Jo­
lanta Fraszyńska, Piotr
Fronczewski, Kamil Gewar-
towski

20.10 Baw się razem z nami: KOC —

Komiczny Odcinek Cykliczny
20.35 Cygańska noc — Koncert Galo­

wy II Międzynarodowego Festi­
walu Muzyki i Kultury Romskiej

21.50 Słowo na niedzielę
22.00 Panorama
22.35 Latający cyrk Monty Pythona —

serial komediowy
23.10 FAMA — Festiwal Artystyczny

Młodzieży Akademickiej: Kon­
cert przeciw przemocy

0.10 Sport telegram
0.15 Studio sport: Kronika ME w ko­

larstwie torowym
0.30 Lalamido nocą
1.15 Kronika Igrzysk Dobrej Woli
1.35 Zakończenie programu
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• Żegnaj Rockefeller — Bi­
znesmen Jacek Namolnyzakła­
da w Nowych Juchach składo­
wisko odpadów przemysło-

. wych, sprowadzanych z Zacho­
du. Kosztem działek mieszkań­
ców wsi stale powiększa swoje

tereny. Zamierza też zmusić bezro­
botnego właściciela jednej z dzia­
łek do sprzedaży gruntu. Kiedy Ma­
linowski nie wyraża zgody, Namol­
ny postanawia porwaćjego córkę,
Anetę. Przypadkowo porywa jed­
nak dziewczynę Misia Malinowskie­
go, Julię. Po pewnym czasie Namol­
ny przejmuje liceum, do którego
uczęszczajq Julia i Miś. Mimo pro­
testów młodzieży zakłada na tere­
nie szkoły hurtownię artykułów che­
micznych... 4mi

TELEWIZJA

KRAKÓW
8.00 Lucky Lukę — bajka dla dzieci,

ode. 7

8.30 Kronika
8.40 Wiara i życie — program redak­

cji katolickiej
9.10 Podpowiedzi w plenerze — ma­

gazyn krajoznawczo-turystyczny
9.30 Klub pod żabą — kanadyjski pro­

gram popularnonaukowy dla
dzieci i młodzieży, ode. 14/20

Serial w przystępny i dowcipny spo­
sób wyjaśnia meandry współcze­
snej nauki, techniki oraz ich wpływ
na środowisko.

10.0 .0 Rokendrol i inni —program mu­
zyczny oraz konkurs

10.30 Dajcie to na pierwszą stronę —

kanadyjski serial fabularny,
ode. 25

11.20 Wideo-wizyty — kanadyjski cykl
programów krajoznawczo-tury­
stycznych

11.50 Poza rok 2000 — australijski se­
rial popularnonaukowy, ode.
14

12.35 Europejski magazyn kultural­
no-społeczny

13.05 Gwiazdy Hollywood
13.35 Skarby archeologii — włoski se­

rial dok.
14.15 Meeting kabaretowy Marcina

Dańca, ode. 4

15.00 Program dnia
15.05 Nasza antena
15.10 Podróże z małą gwiazdką — ka­

nadyjski serial kukiełkowy dla

dzieci, ode. 29/78
15.35 Czarodziejski ołówek — serial

dla dzieci, ode. 67/104
15.45 Niebezpieczna zatoka — ame­

rykański serial fabularny dla

młodzieży o tematyce ekolo­
gicznej, ode. 11/123

16.15 Ja i moje zwierzęta, ode. 24/26

Cyk! reportaży zrealizowanych w

różnych częściach świata, prezen-
tujgcy młodych ludzi, którzy opo-
wiadajq o swoich zwierzęcych przy­

jaciołach.
16.30 Z plecakiem i walizką — maga­

zyn podróżników
16.50 Kraków 2000 — reportaż
17.10 Święto Dzieci Gór — program

rozrywkowy
17.40 Marginałki — program kabare-

towy
18.00 Nasza antena
18.10 Kronika
18.35 Tak panie ministrze, ode. 9/15

Serial komediowy produkcji angiel­
skiej, ukazujqcy realia towarzyszę-
ce pracy najwyższych urzędników
państwowych.

19.05 Warzywnik — program pora­
dnikowy, ode. 40/57

19.30 Nieujarzmiona Afryka — fran­
cuski serial przyrodniczy, ode.
21/24

Stacja arktyczna „Zebra" —

film sens.-przyg. prod. USA,
reż. J. Sturges, wyk. Rock

Hudson, Ernest Borgnine,
Patrick McGoohan, Jim

Brown, ode. 1

21.20 Niezwykłe przygody z elek­
trycznością — francuski film

dokumentalny
21.50 Kronika
22.00 Wiadomości sportowe
22.10 Meeting kabaretowy Marcina

Dańca, ode. 4

22.50 Chwała — dramat historyczny
prod. USA, reż. Edward Zwick,
wyst. Matthew Broderick, Den-
zel Washington, Morgan Free-
man

0.45 Zakończenie programu

• Stacja arktyczna „Zebra"
— Opodal brytyjskiej stacji
meteorologicznej „Zebra" lq-
duje kapsuła zawierajqca fil­
my z radzieckiego satelity
szpiegowskiego. Dziwnym tra­
fem niebawem w stacji wybu­

cha pożar, w którym ginie kilka
osób. Na pomoc pracownikom
stacji rusza amerykański okręt
podwodny. Jego faktycznym ce­
lem jestjednak przejęcie kapsuły.
Wpodobnych zamiarach wyrusza-

jq na biegun radzieccy żołnierze.
Scenariusz na motywach księżki
Alistaira McLeana.

6.00 DanceTv
6.30 Disco relax
7.30 W drodze — magazyn redakcji

programów religijnych
8.00 Smakosze i rozkosze
8.15 Lista przebojów — program

muzyczny
8.30 Encyklopedia słów wielkich i

małych — program dla dzieci
9.00 Yogi łowca skarbów, ode. 2 —

serial animowany dla dzieci
9.30 Power Rangers, ode. 85 — se­

rial komiksowy
10.00 Komputerowy Świat, ode. 8;

USA 1995; reż. Adam Cherry,
Geoffrey Hemwall, Michael
Kattleman

10.55 Portret zbiorowy z damą;
Niemcy, Francja, 1976; reż.
Aleksandar Petrovic, wyk. Ro­
my Schneider, Michel Galabru,
Vadim Głowna

Niemcy, rok 1936. Siostra Rachel

zostaje oskarżona o uwiedzenie

nowicjuszki. W 30 lat później na

jej grobie w pełni zimy pojawiajq
się kwitnqce róże. Cud, czy oszu­
stwo? Adaptacja powieści znane­
go niemieckiego pisarza Heinri­
cha Bolla.

12.30 Człowiek na huśtawce; USA,
1974; reż. Frank Perry, wyk.
Cliff Robertson, Joel Grey, Do-

rothy Tristan, Elizabeth Wilson

Tajemniczy jasnowidz proponuje
pomoc policjantowi usiłujqcemu
rozwikłać zagadkę serii morderstw
na tle seksualnym, ale ta pomoc ge­
neruje więcej pytań niż odpowiedzi.

14.30 Oskar—magazyn filmowy
15.00 Ręce, które leczą — program

Zbigniewa Nowaka
15.30 Magazyn

16.00 Informacje
16.15 Halo miliard
16.45 Nie na każdy temat
17.45 TJ. Hooker, ode. 10; USA 1982-

86; wyk. William Shatner, Hęg-
ther Loę.klgąr, James Darren

18.40 Hudson Street, ode. 11; USA

1995; wyk. Tony Danza, Lori

-Loughlin, Jerry Adler

Romantyczna komedia, rozgrywa-
jęca się w środowisku policjantów

w NewJersey.
19.05 Disco polo live

20.05 Tekwar, ode. 11

ok. 20.50 Losowanie LOTTO i szczęśli­
wego numerka

21.00 Księżyc nad Miami, ode. 10;
USA 1993; wyk. Bill Campbell,
Ally Walker, Lysette Anthony; —

serial detektywistyczny
/ŻTfWfci Psy gończe; Niemcy, 1996;

reż. Michael Katleman, wyk.
Corbin Bernsen, Christine
Harnos, Markus Flanagan

ok. 23.35 Ogłoszenie wyników LOTTO
23.40 Życie jak sen, ode. 28
0.15 Playboy

Brak dostępu; USA, 1996;
reż. Bob Kubilos, wyk. Colle-
en McDermott, Robert Lee
Jacobs

3.10 Dance Tv oraz ROM
4.10 Pożegnanie

• Psy gończe — Z więzienia
ucieka psychopatyczny mor­
derca, skazany na karę śmierci
za porwanie i zamordowanie
lekarza. Córka ofiaryjest mło-

dq policjantkę i zamierza na

przekór rozkazom przełożo­
nych samodzielnie dopaść zbro­
dniarza. Przyłęcza się do niej dzien­
nikarz.
• Brak dostępu — Młoda progra-

mistka komputerowa trafia za ha-
kerstwo do więzienia. Wtedy okazu­

je się, że została wrobiona przez
swojego ukochanego, który uciekł z

jejpieniędzmi. Razem z koleżankę z

celi przygotowuję „komputerowy"
napad na bank.

7.00 Telesklep
8.00 „O czym szumią wierzby" (4) —

serial animowany dla dzieci
8.30 „Latarnia Solusia" (7) — serial

animowany dla dzieci
9.00 „Babilon V" (42) - serial SF

prod. USA

10.00 „Klasa 3 C" (7) — serial dla

młodzieży prod. włoskiej
11.00 Mistrzostwa Świata Francja'98

— teleturniej dla młodzieży
11.30 Big Star Party — superlista

12.30 „Bewerly Hills 90210" (13) -

serial obyczajowy prod. USA
13.30 Cykl filmów z Elvisem Presle-

vem: „Żołnierski blues" — film

muzyczny prod. USA. Reż. Nor­
man Taurog, wyk. Elvis Presley,
Juliet Prowse, Robert lvers, Le-
ticia Roman

Elvis wciela się w postać zawadiac­
kiego Tuisy McCauleya, czołgisty
armii USA stacjonujqcej w Niem­
czech Zachodnich. Tuisa oczywiście
śpiewa i gra na gitarze ijest człon­
kiem amatorskiego trio wraz z kum­
plami — Cookym, basistq i Rickiem,
drugim gitarzystę. Chłopcy więk­
szość wolnego czasu spędzajq ra­
zem...

15.15 „Magia kina" (9) — serial
15.45 „Chłopak w złotym kimonie"

(4) — serial dla młodzieży

17.30 Maraton uśmiechu — liga dow­
cipów, prowadzi Mariusz Czaj­
ka

18.00 „Melrose Place" (73) — serial
19.00 TVN Fakty — Informacje
19.22 Pogoda
19.30 „Więzy rodzinne" (25) — serial

komediowy prod. USA

„Powrót do szkoły" — kome-
^A^dia prod. USA (1986), reż.

Alan Metter, wyk. Rodney
Dangerfield, Sally Keller-

man, Burt Young
22.00 To było grane! — program roz­

rywkowy, prowadzi Kayah
Gośćmi będę Anna Szulc, Dorota Sta­
lińska, Przemysław Saleta, Dariusz
Kordek oraz zespół„Republika".

23.15 „Krwawa lekcja" — komedia

prod. USA (1981)
Film jest zwariowanę parodię hor­
rorów i thrillerów erotycznych.

0.50 „Melrose Place" (73) — serial
1.40 Granie na ekranie

• Powrót do szkoły— Thorn-
ton Melon — właściwie bez wy­
kształcenia, stał się miliarde­
rem dzięki sieci sklepów dla pu­
szystych. Jest dumny ze swego
sukcesu, lecz nie mniejszę du­
mę napawa go fakt, żejego syn

Jason studiuje na uniwersytecie Gre-
at Lakes. Jednak kiedy niespodzie­
wanie odwiedza syna, okazuje się,
że to wzniosłe uczucie nie ma wiel­
kich podstaw. Jason wcale nie zdo­
bywa dobrych stopni, nie jest gwia­
zdę drużyny pływackiej, ani Don Ju­
anem kampusu —jak donosił ojcu w

listach! Uczy się ledwo-ledwo, druży­
nie pływackiejpodajejedynie ręczni­
ki, zaśjego życie towarzyskie zasłu­
guje na najniższe noty. Po pierw­
szym szoku tata Melon postanawia
wzięć sprawę w swoje ręce i zapisu­

je się na uniwersytet! (d)
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KRAKÓW
7.00 Telesklep
8.00 „Troskliwe misie" (12) — serial

animowany dla dzieci

7.00 Rolnictwo na świecie: Holandia
7.15 Notowania
7.45 Wesołych zwierzaków świat —

film anim. W . Bryt.
8.15 Teleranek na wakacjach
8.40 Emilka ze Srebrnego Nowiu —

serial dla dzieci, Kanada 1996,
wyk. Susan Clark, Stephen
McHattie, Martha Maclsaac

9.30 Dania do podania
W starym kinie: Sportowiec
mimo woli — komedia, Pol­
ska 1940, reż. Mieczysław
Krawicz, wyk. Adolf Dymsza,
Ina Benita, Józef Orwid

11.00 Gdzie ta keja
11.35 Zwierzęta świata: Morskie nie­

bezpieczeństwa — serial dok.

12.00 Anioł Pański
12.15 Czasy — katolicki magazyn
12.25 Ludzki świat
12.45 Czytadło — wydanie krakow­

skie
13.00 Wiadomości
13.10 Tydzień
13.50 Słoneczny patrol — serial przy­

godowy

14.40 Lato z Radiem i telewizyjną Je­
dynką

15.00 Kraj
15.20 Zaproszenie do teatru TV:

Kram z piosenkami

15.30 Seriale wszech czasów: Szpital
na peryferiach — serial obycza­

jowy produkcji czechosłowac-
.... kiej

16.25 Kazimierski czas wesela — pro­
gram artystyczny

17.00 Teleexpress
17.25 Śmiechu warte — program roz­

rywkowy
17.50 Dziennik Telewizyjny — pro­

gram satyryczny Jacka Fedoro­
wicza

18.05 Dotyk anioła — serial obyczajo­
wy

19.00 Wieczorynka: Chip i Dale
19.30 Wiadomości, Sport i Prognoza

pogody

20.00 Lace — serial obyczajowy
20.55 Zwyczajni-niezwyczajni
21.35 OlPolskie piosenki — finał
21.45 Oasis akustycznie
22.30 Sportowa niedziela

Niewolnicy Nowego Jorku —

tg) film obyczajowy, USA 1989,
reż. James Kory, wyk. Ber­
nadettę Peters, Adam Cole-
man Howard, Nock Corri,
Madelaine Potter

0.05 Julien Green — łagodny bun­
townik — dziennik z XX wieku —

film dok.
2.05 Zakończenie programu

y • Sportowiec mimo woli —

Słynny hokeista Jerzy Piqtek
: zakochuje się z wzajemnościq
i w Liii Madeckiej, córce prezesa
; konkurencyjnej drużyny. Przez
'

pomyłkę Madecki angażuje do
■ swej drużyny fryzjera Dodka

Czwartka, zamiast znakomitego
hokeisty Jerzego Piqtka. Zamiana
ról powoduje liczne nieoczekiwane

komplikacje.
• Niewolnicy Nowego Jorku —

Akcja filmu koncentruje się wokół

burzliwego zwiqzku inteligentnej
projektantki kapeluszy Eleonor z

młodym malarzem Stashem, będę-
cym właścicielem niewielkiego lo­
kum na poddaszu, w którym oboje
mieszkajq. Obracajqc się w arty­
stycznych kręgach nowojorskiej bo­
hemy, Eleonor poznaje interesuję-
cego pisarza, z którym umawia się
na lunch. Niezwykle zazdrosny
Stash wybucha gniewem i robi jej
kolejnq awanturę. Nie mogqc dłu­
żejznieść upokorzeń i gwałtownych
scen zazdrości ze strony narzeczo­
nego, Eleonor decyduje się od niego
odejść. Wynajmuje małe mieszkan­
ko i rozpoczyna nowe życie...

7.00 Sport telegram
7.05 Echa tygodnia
7.35 Lace — serial obyczajowy
8.25 Słowo na niedzielę
8.30 Rola — program publicystyczny

(powt.)
8.50 Klub działkowicza (powt.)
9.05 Kalejdoskop sportowy
9.30 Powitanie
9.35 Cudowne lata: Masakra w dniu

świętego Walentego — serial

obyczajowy
10.00 Podróże w czasie i przestrzeni:

Za ścianę lodu — Zanskar, pół­
nocne Indie — film dok.

11.00 Dla dzieci: Bezpieczne wakacje
11.30 Felix — przyjaciel na całe życie

— serial obyczajowy

12.20c Pałace świata: Wielki pałac w

Bangkoku — film dok.
12.50 III Ogólnopolski Festiwal Pio­

senki Dzieci Specjalnej Troski —

Ciechocinek '98
13.55 Trzy dni z Schubertem — III fe­

stiwal Muzyki Franciszka Schu­
berta

14.25 30 ton! Lista, lista — lista prze­
bojów

15.00 Familiada — teleturniej
15.30 Dla dzieci: Ulica Sezamkowa

16.00 Nie ma kabaretu bez pistoletu
17.00 Względność uczuć — serial
18.00 Panorama
18.10 Kronika
18.35 Magia liter —teleturniej
19.05 7 dni świat
19.30 Cosby —serial komediowy

20.00 FAMA '98 — Festiwal Artystycz­
ny Młodzieży Akademickiej:
Koncert laureatów

20.50 Rozwiązanie konkursu audiotele
21.00 Nowojorscy gliniarze — serial
21.45 Studio sport: Kronika ME w ko­

larstwie torowym

22.00 Panorama
22.35 FAMA '98 — Festiwal Artystycz­

ny Młodzieży Akademickiej:
Okudżawa i inni

Zabójczy kochanek — thril-

ler, USA 1995, reż. Steven

Schachter, wyk. Judith Light,
Jack Wagner, Ben Masters

0.55 Sport telegram
1.00 Kronika Igrzysk Dobrej Woli
1.20 Zakończenie programu

• Zabójczy kochanek —

Znudzona swoim małżeń­
stwem Janice poznaje interesu-

jqcego lekarza-chirurga. Wje­
go ramionach odnajduje pod-
niecajqce izmysłowe życie, któ­
rego dotychczas nie zaznała.

Jednak romantyczny zwiqzek szyb­
ko burzy powrót męża. Janice czuje
wyrzuty sumienia i delikatnie pró­
buje zakończyć romans. Porzucony
kochanek postanawia za wszelkq
cenę ratować zwiqzek, reagujqc
niezwykle gwałtownie. Jednak ani

on, ani była kochanka, nie spodzie-
wajq się trudności, z jakimi przyj­
dzie im się zmierzyć... łłłłł

8.00 Kosmiczni rycerze — angielski
serial animowany dla dzieci,
ode. 14/22

8.30 Rola — program publicystyczny
(powt.)

8.50 Klub działkowicza (powt.)
9.05 Kalejdoskop sportowy
9.30 Hesperion XX — muzyka dawna

10.30 Dajcie to na pierwszą stronę —

kanadyjski serial fab., ode. 26
Bohaterami serialu sq dziennikarze

zwiqzani z wielkonakładowym
dziennikiem. Kolejne epizodyprzed-
stawiajq problemy społeczne i oby­
czajowe, z którymi styka się para
młodych dziennikarzy.

11.20 Zielono mi — ang. serial fabu­
larny dla młodzieży

6.00 PlasticTV
6.30 Disco polo live
7.30 Jesteśmy — magazyn redakcji

programów religijnych
8.00 Pamiętnik nastolatki — pro­

gram dla młodzieży
8.30 klip Klaps — najmłodsza lista

przebojów
9.00 Rekiny wielkiego miasta, ode.

18 — serial animowany
9.30 Power Rangers, ode. 86 — se­

rial komiksowy
9.55 Disco relax

10.55 Ja się zastrzelę!, ode. 21; USA

1997; prod. Steven Levitan,
Brad Grey, Bernie Brillstein

11.25 Znak Zorro — początek legen­
dy, ode. 4; USA 1990

8.30 „Cyberkidz” (11) — serial ani­
mowany dla dzieci

9.00 Kino familijne: „Conan" (22) —

serial przyg. prod. USA
10.00 „Klasa 3 C" (8) — serial
11.00 Mistrzostwa Świata Francji '98

— teleturniej dla młodzieży
11.30 Gillette — program sportowy

12.35 Co w kraju piszczy — program
publicystyczny

13.05 Przeboje TV Kraków
13.55 Kufer Babci Aliny — krakowski

magazyn domowy
14.15 Największe przeboje najwięk­

szych musicali — program roz­
rywkowy USA, ode. 4/15

14.45 Cudzoziemiec w Krakowie
15.00 Program dnia
15.05 Nasza antena
15.TO lvanhoe — francusko-kanadyj-

skfśerial animowany, adapta-
reja powieści Waltera Scotta,
ode. 23/26

15.35 Czarodziejski ołówek — serial
dla dzieci, poświęcony nauce

rysowania, ode. 68/104
15.40 Drużyna marzeń — angielski

serial fab., ode. 23/32

Perypetie pięciu chłopaków, któ­
rych marzeniem jest gra w pierw­
szoligowych drużynach angielskich.

16.05 Zwierzęta — ich miłość — serial

przyrodniczy prod. francuskiej,
ode. 8/8

16.30 Święto Dzieci Gór — koncert fi­
nałowy

18.00 Nasza antena
18.10 Kronika
18.35 Agent 6-0 — ang. film fab., reż.

John Glemster i Robert Tron-

son, ode. 10/12

Opowieść obyczajowa z życia zwy­
kłych ludzi, łęczęca realizm formyz

niecodziennościę treści. Historia po­
pełnienia zbrodni, a następnie jej
wykrycia przez głównego bohatera.

19.30 Świat ogrodów — angielski se­
rial poradnikowy, ode. 22/29

a
W

20.00 Stacją arktyczna zebra — film

sens.-przyg. prod. USA, reż. J.

Sturges, wyk. Rock Hudson, Er­
nest Borgnine, ode. 2

Scenariusz na motywach księżki
Alistaira McLeana.

21.50 Kronika
22.00 Sprawozdawczy magazyn spo­

rtowy
22.20 Największe przeboje najwięk­

szych musicali — program roz­
rywkowy prod. USA, ode. 4/15

Białe gody — francuski film

obyczajowy, reż. Jean Clau-
de Brisseau, wyst. Vanessa
Paradis, Bruno Cremer, Lud­
miła Mikael

0.20 Zakończenie programu

• Białe gody — Francoisjest
nauczycielem filozofii w li­
ceum w St. Etienne, jego żona

prowadzi księgarnię. Żyję spo­
kojnie i szczęśliwie w swym
wiejskim domu do czasu, gdy
w życiu Francoisa pojawia się

siedemnastoletnia uczennica Ma-
thilde. Dziewczyna zdecydowanie
odróżnia się odjego innych podo­
piecznych —jest wyalienowana, za­
gubiona, skryta. Wkrótce okazuje
się, że Mathilde ma poważne kło­
poty. Francois odkrywa niepokoję-
cq i tajemniczę przeszłość swej
uczennicy. Postanawia jej pomóc.
Niebawem odkrywa, że stali się so­
bie bardzo bliscy. Miłość nastolatki

okazuje się być dla niego fatalnę
pułapkę.

Alkald rozpowszechnia wiadomość
o śmierci Zorro i coraz gorzej trak­
tuje ludzi. W tym czasie don Diego
kuruje się w domu, ale sytuacja
znów zmusza go do działania. Gdy
pojawia się na swojej własnej sty­
pie, ludzie odzyskuję nadzieję.

11.55 Najdroższy tatuś, ode. 8
12.25 Pies Patrache; USA, 1959; reż.

James B. Clark, wyk. David
Ladd, Donald Crisp

Wzruszajęca opowieść o małym
duńskim chłopcu i jego dziadku,
którzy znajduję straszliwie pobite­
go psa i postanawiaję się nim za­

jęć. Ich zaangażowanie sprawia, że

pies odzyskuje zdrowie a oni zysku­
ję w nim wiernego przyjaciela

Markiza Angelika; Francja,
Ifly 1964; reż. Bernard Borderie,

wyk. Michele Mercier, Ro­
bert Hossein, Jean Roche-

fort, Giuliano Gemma

16.00 Informacje
16.15 Pilot nowego programu pol­

skiego
16.45 Od świtu do zmroku
17.15 Dirty Dancing, ode. 6
17.45 TJ. Hooker, ode. 11; USA 1982-

86; wyk. William Shatner
18.40 Hudson Street, ode. 12; USA

1995; wyk. Tony Danza, Lori

Loughlin, Jerry Adler
19.05 Komisarz Rex, ode. 6; Niemcy,

1997; reż. Hajo Gies
Serial kryminalny, którego akcja
rozgrywa się w Wiedniu. Śledztwo
prowadzi inspektor Moser i jego
partner — wspaniały wilczur Rex.

Obaj idealnie się uzupełniaję

20.05 Gorączka w mieście, ode. 20;
USA 1997; reż. Richard Pepin

— serial sensacyjny.
20.50 Losowanie LOTTO
/ŻtFTfc *-e Mans; USA, 1971; reż.

Lee H. Katzin, wyk. Stęyę
McOueen, Siegfried Rauch,
Elga Andersen, Ronald Le-

igh-Hunt

ok. 23.00 Wyniki losowania LOTTO
23.05 Ostry dyżur, ode. 32 — amery­

kański serial obyczajowy
0.05 Magazyn sportowy
1.35 Junior
2.05 Przytul mnie
3.10 Pożegnanie

• Markiza Angelika —

Pierwszy z cyklu pięciu filmów

„płaszcza i szpady" o przygo­
dach markizy Angeliki de San-

ce, jej miłości do podejrzewa­
nego o uprawianie czarnej
magii hrabiego de Peyrac, ro­

mansach króla Ludwika XIV i barw­
nym świecie barokowego dworu

Francji.
• Le Mans — Na słynnym torze

wyścigów samochodowych w Le
Mans we Francji trwaję eliminacje
do mistrzostw świata Formuły 1.

Film, w którym samochodowe pasje
Steve McQueena znalazły wyraz w

fenomenalnie filmowanych sce­
nach rywalizacji najlepszych kie­
rowców.

11.55 „Pwrót do szkoły" — kom. prod.
USA. Reż. Alan Metter, wyk.
Rodney Dangerfield, Sally Kel-

lerman, BurtYoung
13.50 TVN — między nami mówiąc
14.00 Ibisz, gwiazdy, muzyka — pro­

gram rozrywkowy

14.30 Gotuj z Kuroniem
W trakćle tego autorskiego progra-
mu powstaję pyszne potrawy, któ­
rych przygotowaniu towarzyszy
świetnie opowiedziana anegdota.

Film na deser: „Cagney i

Lacey" — film sens, prod
USA, reż. Ted Post

16.35 „Magia kina" (10) — serial
17.00 „Poirot" (9) —serial kyrminalny

18.00 „Przygody Sherlocka Holmesa"

(4) — serial kryminalny
19.00 TVN Fakty — informacje
19.22 Pogoda
19.27 Sport

19.30 „Więzy rodzinne" (26) — serial
20.00 Mini Playback Show — pro­

gram rozrywkowy
„Grzch niewinności" — film

obyczajowy prod. USA

(1986), reż. Athur Allan Sei-

delman, wyk. B. Bixby, J. Na-

ughton i inni.

23.05 Kropka nad i
23.35 „Przygody Sherlocka Holmesa"

(4) —serial kryminalny
0.35 Granie na ekranie

• Cagney i Lacey — Mary
Beth Lacey i Chris Cagney sq
zaprzyjaźnionymi ze sobę
policjantkami z XIV komisa­
riatu w Nowym Jorku. Oby­
dwie lubię wykonywany za­
wód, prywatnie różnię się

jednak dość wyraźnie. Laceyjest
dobrotliwę żonę i matkę. Ca­
gney natomiastjest osobę nieza-

mężnę, energicznę i w pełnym
tego słowa znaczeniu nowocze-

snę. Te różnice charakterów

sprawiaję, że obydwie policjant­
ki wzajemnie się uzupełniaję, co

pozwala im poradzić sobie ze

wszystkimi zawodowymi trudno­
ściami...
• Grzch niewinności — Owdo­
wiały ojciec nastoletniego chłopca
żeni się z rozwódkę, matkę nasto­
letniej dziewczyny. Zupełnie nieo­
czekiwanie między przypadkowym
rodzeństwem rodzi się płomienne
uczucie. Tym bardziej płomienne,
że przecież zakazane! Dwoje mło­
dych, naiwnych i niewinnych ludzi

próbuje poradzić sobie z trudnę sy­
tuację. Nie wiadomo jednak czy
przerażeni i nieco bezradni rodzice

będę umieli to zrozumieć... Filmjest
niebanalnę historię opowiedzianę
z wielkim taktem. ess (d>
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18.30 Życiowe dylematy - serial oby­
cz. 19.30 Obieżyświat - serial kraj.
20.00 Królowa Bona - serial hist.

21.00 Amerykańscy gladiatorzy — te­
leturniej 22.30 Aiyton Sema - Wy­
ścig mam we krwi — film dok. 23.30

Nagie ślicznotki — erotyk

15.30 Niebezpieczne kobiety - se­
rial obycz. 16.00 Prawdziwa historia

o... - serial dla dzieci 17.00 Sandy-
bell - serial dla dzieci 18.00 Sqd

krym. - serial krym. 18.45 Program
muz. 19.15 Tajemnice natury - serial

dok. 20.00 Cześć, mamo - film sen­
sac., USA 1970 22.00 Zew krwi - film

przyg., W. Bryt. 1972

9.00 Westgate - serial sensac. 10.00

Tego już za wiele - serial kom. 11.30

12.00 Na ulicy Kazika - film dok.

13.00 Santa Barbara - serial obycz.
14.00 Magazyn filmowy 15.30 Pago
Pago - teleturniej 17.00 Santa Bar­
bara - serial obycz. 18.00 Westgate
- serial sensac. 19.30 Auto moto

puls 20.00 Tego już za wiele - serial

kom. 20.30 Tajemniczy wirus - film

SF, USA 1994 Berry 22.00 To jest ki­
no - magazyn 23.00 Niewinna i czy­
sta - komedia erotyczna, Włochy
19811.30 Różowa seria - serial ero­
tyczny

17.30 Sonda - Co sqdzq Tarnowia­
nie? 18.15 Studio TTK 18.45 Kulinar­
ny Kqcik Konesera 19.30 Zebra

20.00 MIX 20.30 Sporty ekstremalne

21.00 Na ulicy Kazika — film dokum.

22.30 Mag. motoryzacyjny

17.00 Bajki dla dzieci 18.35 Amery­
kańscy gladiatorzy — teleturniej
19.35 Królowa Bona — serial hist.

20.30 Cyber Shake — serial pop.- na-

uk. 21 .00 Daleko od domu - film

sens. 22 .25 Przygody zwierzqt 23.20

Zaklęty dwór — serial obycz.

16.00 Superman - serial dla dzieci

16.30 Sandybell - serial dla dzieci 1

18.45 Program muz. 19.00 Port lot­
niczy - serial sensac. 19.30 Gotuję
bo lubię - program kulinarny 20.00

Rodzina Połanieckich - serial obycz.
21.30 Midnight Love - magazyn
22.00 Cześć, mamo - film sensac.,

USA 1970

10.00 Tego już za wiele - serial kom.

10.30 Życie Kamila Kuranta - serial

obycz. 12 .00 Inwazja pogaństwa:
Wrota szatana 13.00 Santa Barbara

14.00 Magazyn filmowy 17.00 Santa

Barbara 18.00 Serial telewizyjny

19.30 Dookoła świata - magazyn
20.00 Tego już za wiele - serial kom.

20.30 Nieustraszony glina - film

krym., Włochy 1978 22.10 Przeglqd
nowości kinowych 23.00 Film erot.

1.30 Wyprawa w przeszłość - film

erotyczny, USA 1994

18.00 ATV Smyk 19.00 Smak muzyki
19.30 Lista przebojów 22.30 Maga­
zyn młodzieżowy 23.00 Czarny ry­
nek — program muz. 23.30 MIX —

program muz. 24 .00 Sporty ekstre­
malne 1.00 Na ulicy Kazika

Stacje telewizyjne polskojęzyczne Stacje telewizyjne polskojęzyczne

WKatowice
9,10 Rozmowy z ks. prof. Józefem Ti­
schnerem 11.35 Persona: Lech Wałę­
sał 2.30 Dance Club 13.30 Gol - ma­
gazyn 14.30 Artur i mamuśka - se­
rial kom. 15.10 Podróże z małą gwia-
zdkq - serial anim. 15.45 Niebez­
pieczna zatoka - serial przyr. 16.15

Ja i moje zwierzęta - serial przyr.
117.15 Telefoniada - teleturniej
18.35 Tak panie Ministrze - serial

kom. 19.05 Warzywnik - serial dok.

19.30 Nieujarzmiona Afryka - serial

przyr. 20.00 Stacja arktyczna „Ze­
bra" - film sensac., USA 1968 21.20

Niezwykłe przygody z elektryczno­
ścią - film dok. 22 .50 Chwała - dra­
mat historyczny, USA 1989

9.25 Dla dzieci: Ala i As - Poczytaj
mi Alu Biznesmen i kloszard - film

dok. 14.00 Magazyn wschodni 14.30

Od rozbioru do wolności - teleturniej
historyczny 15.00 Powrót Arabeli

15.25 Wilki morskie - serial anim.

16.00 Błękitna Perła - Międzynaro­
dowy Festiwal Piosenki dla Młodzie­
ży 17.15 SPORT Z SATELITY: Mistrzo­
stwa Europy w kolarstwie torowym
18.15 Chłopi: Zemsta - serial obycz.
19.15 Dobranocka 20.00 Rififi po

sześćdziesigtce - komedia obycz.,
Polska 1989 21.20 Paparazzi - kon­
cert zespołu De Mono 23.05 Tok

szok 0.00 Mistrzostwa Polski zawo­
dowych par tanecznych

7.00 Muzyka w RTL7 7.20 Campbel-
lowie - serial famil. 8.10 Słodka doli­
na - serial dla młodzieży 8.30 Sunset

Beach - serial obycz. 9.15 Siódemka

dzieciakom: Superpies, Powrót do

przyszłości, Tajemnicze Złote Miasta
- seriale anim. 10.35 Bolek i Lolek

zapraszajq - seriale anim. 12.05

Najeźdźcy - serial SF 13.00 Prawo

miecza - serial SF 13.50 Oddział -

western, USA 199315.40 AQQ- pro­
gram rozrywk. 16.20 Trzecia planeta
od Słońca - serial kom. 17 .10 Sliders
- serial SF 18.00 Czynnik PSI 2 - se­
rial SF 18.50 7 minut - wydarzenia
dnia 19.05 Beach Patrol - serial oby­
cz. 19.55 Opętany - thriller, USA

1971 21.50 Kameleon 2 - serial sen­
sac. 22 .35 Słowo gliny - film sensac.,

Francja 1985

MNLCNMiA.|X
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13.30 Pielęgnacja niemowlqt - serial

dok. 14 .30 Plansze rysunkowe Billa

Cosby’ego - program dla dzieci

15.00 Top Shop 17.15 Targi spożyw­
cze 17.30 Auto salon - magazyn
18.00 Reportaż z planu - magazyn
18.30 Fachowiec radzi - program

poradnikowy 19.00 Cadillaki i dino­
zaury - serial anim. 19.30 Młody
Ksiqże - serial przyg. 20.00 Moja
macocha Laura - film obycz., Wło­
chy 1986 21.50 Werdykt-talk show

22.20 Niebieskooki bandyta - film

sensac., Włochy 1980 0.00 Top Shop

O [?@łsw 2
9.30 Droga do Avonlea — serial

10.30 Cwaniak — serial sens. 11 .30
Żar młodości — serial 12.30 W słoń­
cu Kalifornii —serial, 14.00 Link New

Look — mag. mody 14.30 ROM;
15.00 Soundtrack 15.30 Na topie —

magazyn muz. 16.00 Droga do Avon-

lea — serial 17.10 Mini detektywi —

serial anim. 17.35 Michael Valiant —

anim. 18.00 Wrestling... — serial

19.00 Micaela — telenowela 19.50

Walka o życie — dramat obycz., USA

1987 21.30 Idź na całość — show

22.30 Chinka — thiller, USA 1987

10.00 Antonella (54) - serial 10.45

Dwa oblicza miłości (5,6/80) - serial

obycz. 12 .30 Aniołki Charliego (54) -

serial krym.13.30 Życie zwierząt
14.15 Starsky i Hutch (26) - serial

sens. 15.15 Szczęśliwa ósemka -

propozycje do listy przebojów 16.00

Popeye (15) 16.30 Barney Barnoto

(2/7) - serial dla młodzieży 17.30

Zwariowana rodzinka (28) - serial

komed., 18.00 Nagłe wezwanie (1) -

serial obycz. 19.00 Muzyczny regał -

program muzyczny. 19.30 Techno

party - program muzyczny 20.05 W

matni kłamstw - film krym. 22 .00

Koktajl towarzyski wg Marii Czuba-

szek 22.15 Powtórka z kabaretu -

Elita 22.30 Wojna i pamięć (27) - se­
rial, USA 23.30 Morze miłości - film

krym., USA 1989

WKatowice
7.15 Zuzia i jej przyjaciele - serial

dla dzieci 7.35 Jezus - Królestwo bez

granic - serial dla dzieci 8.00 Hrabia

Kaczula - serial anim. 8 .30 Dusty -

serial dla młodzieży 9.25 Sprawa Ha­
miltona - serial przyg. 10.00 Klub

globtrotera 10.40 Koszałek Opałek -

program dla dzieci 11.25 Z partyturę
w plecaku 12.05 Studio sport 13.00

Artur i mamuśka - serial kom. 14 .15

Teleliga '98 - teleturniej 15.10 lva-

nhoe - serial anim. 15.35 Czaro­
dziejski ołówek - serial dla dzieci

15.40 Drużyna marzeń - serial dla

młodzieży 16.05 Zwierzęta - ich mi­
łość - serial dok. 17 .20 Oj ni ma jak
Lwów - program Haliny Szymury
18.35 Agent 6 - 0 - serial obycz.
19.30 Świat ogrodów - serial dok.

20.00 Stacja arktyczna „Zebra” -

film sensac., USA 1968 22.50 Białe

gody - film obycz., Francja 1989

laiawKranaBniiKmsmBmiaK

10.40 NIEDZIELNE MUZYKOWANIE:

Letnie festiwale muzyczne - Viva II

Canto '97 11.30 Ze wszystkich stron

- magazyn 12.00 Wakacyjne po­
wtórki: Szkoła na wesoło - program
dla dzieci 12.35 Bobaskowo - serial

anim. 13.00 Transmisja niedzielnej
Mszy Św. 15.30 BIOGRAFIE: Malo­

wany chłopiec - film dok. 17.15 Kot

w butach - serial anim. 18:00 Mi­
strzostwa Europy w kolarstwie toro­

wym 19.15 Dobranocka 20.00 Dzię­
cioł - komedia obycz., Polska 1971

21.30 Koncert piosenek Agnieszki
Osieckiej 23.05 Przeglqd kabaretów

PaKa w Krakowie - koncert finałowy
23.50 Sportowa niedziela

7.30 Bolek i Lolek zapraszajq - filmy
anim. 9 .50 Opętany - thriller, USA

1971 11.40 Rewolwer i melonik - se­
rial sensac. 12 .35 Sliders - serial SF

13.25 Kameleon 2 - serial sensac.

14.10 Powrót na Wyspę Skarbów -

serial przyg. 15.05 Szwajcarscy Ro­
binsonowie - serial przyg. 16.00 Ri -

verdale - serial obycz. 16.50 Spokoj­
nie tatuśku - serial kom. 17 .20 Świat

Abbotta i Costella - komedia, USA
1965 19.05 Świat pana trenera - se­
rial kom. 19.30 Zróbmy sobie dobrze
- serial kom. 19.55 Okup - film sen­
sac., USA 1977 21.30 Wieczór z

wampirem - talk-show 22.35 Obli­
cza Nowego Jorku - serial sensac.

POLONIAFY

13.30 Plansze rysunkowe Billa Cos-

by'ego - program dla dzieci 14.00

Pielęgnacja niemowlqt - serial dok.

15.00 Top Shop 17.15 Godzina z...

Trip Hop - program muz. 18.00 Nie

tylko na weekend - magazyn 19.00

Cadillaki i dinozaury - serial anim.

19.30 Osławiona - thriller, USA

1946 21.45 Tancredi - opera Gioa-

chino Rossiniego 22.30 Top Shop

• 2
10.30 Cwaniak — serial 11.30 Disco

Polo Live 12.30 Dalziel i Pascoe —

serial 14.00 Junior 14.30 ROM

15.00 Magazyn Motoryzacyjny
Młodych 15.30 Jacek Ziobro —

Superstar 16.00 Droga do Avoniea —

serial 17.00 Informacje 17.10 Mini

detektywi — serial anim. 17 .35

Michael Valiant — serial anim.

119.00 Micaela — telenowela 19.50

Pani Bovary — damat 22.00 Dalziel i

Pascoe — serial

10.15 Barney Barnato (2/7) - serial

dla młodzieży 11.15 Zwariowana ro­
dzinka (28) - serial komed. 11 .45

Nagłe wezwanie (1) - serial obycz.
12.45 Detektyw (22) - serial krymi­
nalny 13.45 Gotowanie z dziadkiem

14.00 Klasyka telewizji: Niewidzialny
człowiek (ost.) - serial 14.30 Życie
zwierzqt 15.00 Nasze auto - maga­
zyn motoryzacyjny 15.30 KINO FA­
MILIJNE: Muzyka dla twoich oczu -

film animowany, Hiszpania 17.00

Powtórka z kabaretu - Elita 17.15

Koktajl towarzyski wg Marii Czuba-

szek 17.30 Muzyczny regał - pro­
gram muzyczny18.00 Latający leka­
rze (28) - serial obycz. 20.05 Morze

miłości - film kryminalny 22.15 Do­
brzy i źli (ost./ll serii) - serial krym.
23.15 Nie chce mi się spać - film kry-
m., Francja 1994, 01.10 Techno par­
ty - program muzyczny

Telewizje satelitarne Telewizje satelitarne

17.00 Skrzydła: Bombowce 18.00

Pola bitew: Bitwa o Stalingrad 20.00

Super struktury: Drapacz chmur na

morzu 21.00 Fenomeny pogody:
Grzmot pioruna 22.00 Godzina z wy­
soką adrenalinę: Roller Coaster -

podniebna kolejka. 23.00 Stulecie

wojen 0.00 Świat tajemniczych mocy

Arthura C. Clarke'a: Zagadkowe bu­
dowle kamienne 1.00 Pola bitew: Bi­
twa o Stalingrad

10.30 Kolarstwo górskie: PŚ w Cony-
ers 11.00 Offroad - magazyn 12.00

Automobilizm: Tractor Pulling - PE w

HErby 13.00 Kolarstwo: Tour de

France 15.00 Kolarstwo: Tour de

France - 13 etap Frontignan La Pey-
rade - Carpentras 191 km 17.30 Te­
nis ziemny: Turniej ATP w Stuttgarcie
- półfinały 19.00 Pływanie synchro­
niczne: PE w Pradze 19.30 Automobi­
lizm: Wyścigi formuły 3000 w Austrii

21.00 Sport motocyklowy: Halowe

zawody w trialu w Paryżu 22.00 Ko­
larstwo: Tour de France 0.00 Auto­
mobilizm: Wyścigi formuły Cart w

Brooklyn 0.30 Boks: Walki zawodow­
ców 1.30 Rzutki: Otwarte Mistrzo­
stwa Niemiec w Dortmundzie

8.00-10.25 Seriale animowane 10.10

The Big Valley - serial przyg. 11.10

Pacific Drive - serial sensac. 12 .05

Heartbreak High - serial obycz.
13.05 High Flight - film sensac., W.

Bryt. 1957 15.00 Star Trek - serial

SF, USA 1966/69 16.00 Star Trek:

Deep Space Ninę - serial SF, USA

1997 17.00 BZZZ-show 17.55 Loso­
wanie loterii liczbowej 18.00 ran -

sportwSATI 18.15 Wolny jak wiatr
- serial dok. 19.15 BLITZ - magazyn
19.45 Szczera prawda! - magazyn
20.15 Protokół - komedia, USA 1984

23.10 Oldie-Show 0.10 Cave Girls

Island - film erotyczny, USA 1996

6.25-12 .55 Seriale animowane 12.55

Klan urwisów - serial kom. 13.15

Simpsonowie - serial anim. 13.40

Parker Lewis Can't Lose - serial

kom. 14 .10 Pod jednym dachem -

serial obycz. 14 .30 Sabrina, nastolet­
nia czarownica - serial kom. 15.00

Malibu Shores - serial obycz. 15.50

Superman - serial fantast., USA

1996 16.45 Viper - serial sensac.

17.40 Babylon 5 - serial SF, USA

1996 18.35 Przygody Sindbada - se­
rial przyg.19.45 Comedy Factory -

show 20.15 Akademia Policyjna 4 -

komedia, USA 1987 22.05 Czerwony
Skorpion - film sensac., USA 1987

11.00 Chartsurfer - notowania list

przebojów 12.00 Berlin House - no­
wości niemieckiej sceny muzycznej
15.00 Viva Charts - parada świato­
wych hitów 19.00 Obrotowy klub -

taneczny program Vivy 20.00 Loop
TV - magazyn 21.00 In Luv - tal-

kshow 22.00 Overdrive - magazyn
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Magazyn Discovery: Fatal Flow 1.00

Z akt sądowych: Za kratkami 2.00

Samotna planeta: Zimbabwe, Bot­
swana i Namibia 3

17.00 Flightpath, czyli na lotniczym
szlaku: Północne skrzydła 18.00

Pierwsze loty: Najpierw dookoła

świata 18.30 Flightline, czyli wszyst­
ko o maszynach latających 120.00

Jak się ocalić?: Pustynia 20.30 Jak

się ocalić?: Wulkan śmierci 21.00

Wydarzenie w Discovery: Wielkie ka­
niony i wielkie parki 23.00 Wydarze­
nie w Discovery: Wielkie kaniony i

wielkie parki - Dolina Śmierci 0.00

411-64-55, 412-66-08
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tel/fax 422-06-03
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10.30 Automobilizm: Wyścigi formu­
ły 3000 w Austrii 12.00 Europa Truck

Trial w Mohelnicy 13.00 Kolarstwo:

Tour de France 14.00 Pływanie syn­
chroniczne: PE w Pradze 15.00 Kolar­
stwo: Tour de France 17.30 Tenis

ziemny: Turniej ATP w Stuttgarcie -

finał 18.30 Piłka nożna: ME drużyn
młodzieżowych U-18 na Cyprze - fi­
nał 20.30 Wyścigi formuły Cart w

Brooklyn 22.30 Kolarstwo: Tour de

France 0.30 Boks

11.05 Krzyk dzikich gęsi - film oby­
cz., Austria 1961 12.50 Wakacje jak
nigdy dotąd - komedia, Niemcy 1962

14.40 Leśne milczenie - film obycz.,
Niemcy 1976 18.30 Szósta trzydzie­
ści - magazyn 19.00 Tylko miłość się
liczy - show 20.10 Studio sport: Piłka

nożna - mecz FC Kaiserslautern - In­
ter Mediolan 22.15 Dyskusje w wieży
- talkshow 0.20 Widziane w ten spo­
sób - rozważania o współczesności
0.25 The Curse of the Mummy's
Tomb - film przyg., W. Bryt.

6.05-11 .45 Seriale animowane 12.35

Time Trax - nowy serial SF, USA

1993 13.30 Harvest of Fire - film

krym., USA 1996 15.15 Pacific Blue -

serial sensac. 16.10 Renegat - serial

sensac. 17 .05 Vice Versa - komedia,
USA 1988 19.00 Świat cudów - ma­

gazyn 19.30 Wiadomości 19.45

Świat cudów - magazyn 20.15 Thun-

der Point - thriller sensac., USA

1996 22.20 Focus TV - magazyn
23.25 Anioł zemsty - film SF, USA

1980 0.45 The Tourist - thriller,

Niemcy 1996

v« h,>mms

12.00 Club Rotation - taneczny pro­
gram Vivy 13.00 Vivasion Plus - tal­
kshow Stefana Raaba 14.00 Co było
grane? 15.00 Nowości Vivy - premie­
ry i debiutanci 16.00 Viva hity 17.00

Jam: pop-rockowe archiwum 18.00

Planeta Viva - magazyn 19.00 Chart-

surfer - notowania list przebojów
20.00 Viva Charts - parada świato­
wych hitów 21.00 In Luv - talkshow^

Za zmiany wprowadzone w

programie w ostatniej chwili

redahcja nie odpowiada
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Kto lepszy — Tymbark czy Horte^ę? Tour de France — kolarska solidarność

Pojedynek również na lodzie
Od wczoraj nie tylko w sklepach będzia trwała rywalizacja

czołowych producentów soków i napojów owocowych. Hortex,
który sponsoruje katowicki KKH, będzie się musiał zmierzyć rów­
nież na lodzie ze swoim główynym rywalem z Tymbarku. Jak za­
powiadaliśmy to tydzień temu, w czwartek w siedzibie nowotar­
skiego Podhala oficjalnie podpisano umowę sponsorską pomię­
dzy Tymbarkiem a klubem spod znaku „Szarotki".
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Ta umowa była od dawna

przygotowywana, już w po­
przednim sezonie na bluzach
hokeistów Podhala pojawił
się emblemat Tymbarku.
Obecnie została znacznie roz­
szerzona, i ma obowiązywać
do 2001 roku, jak powiedział
prezes Tymbarku, Julian Paw­
lak, właściwie dla obu firm
nie było innego wyjścia.

— Obie mamy w nazwie sło­
wo Podhale (Tymbark to Pod­

Wieńczysław Kowalski

Działać trzeba szybko
Generalny sponsor nowotarskich „Szarotek”, Wieńczysław

Kowalski zastał jak wcześniej informowaliśmy, członkiem zarzą­
du PZHL do spraw marketingu, oraz menedżerem pierwszej dru­
żyny narodowej. W przeciwieństwie do swoich poprzedników,
nie zaczął od tworzenia wizji budowy drużyny w ciągu... 7 lat, ale

stwierdził, że za dwa musimy być w grupie A.

Taką deklaracja nie sposób
nie uznać za bardzo odważną,
a nawet ryzykowną. Biorąc
oczywiście pod uwagę kondy­
cję polskiego hokeja.

— Przede wszystkim działa­
nia dla poprawy naszego ho­
keja muszą następować szyb­
ko — powiedział Wieńczysław
Kowalski. — Świat ucieka
nam coraz bardziej. Jak wcze­
śniej mówiłem w reprezenta­
cji muszą grać wszyscy najle­
psi, bez względu na wiek.

Eksperymenty, takie jak pod­
czas ostatnich MŚ, do niczego
nie prowadzą. Wysłaliśmy,

Pora na decyzje

Hokeiści Cracovii

trenują ale...
Źle się dzieje w hokejowej sekcji Cracovii. W momencie gdy w

większość innych drużyn ostro trenuje, w tym niektórzy na lo­
dzie, w Cracovii nadal niewiele jest załatwione.

Wczoraj trener Ryszard
Bialik miał na zajęciach 10
zawodników. Pięciu wyjecha­
ło na obóz kadry do lat 20.

Ćwiczył Mariusz Kieca, a

chęć gry w krakowskiej dru­
żynie wyraził obrońca Jacek
Rutkowski (poprzednio w

KKH Katowice). Piotr Byryła i
Dariusz Musiał ze względu
na obowiązki zawodowe do

drużyny mają dołączyć do­
piero na lodzie. Ale nadal nie

halańskie Przedsiębiorstwo
Przemysło Spożywczego) —

powiedział prezes Julian Paw­
lak — Po drugie lokalizacja na­
szej firmy i klubu, to rejon
górski. I po trzecie w swoim
fachu staramy się osięgać mi­
strzostwo. Ale już poważnie,
to nie jest to tylko umowa

sponsorska. Przy Podhalu po­
wstała grupa marketingowa,
która ma za zadanie nie tylko
działać dla dobra klubu, ale i

młodych, teoretycznie per­
spektywicznych graczy (w
tam był taki który nie mieścił

się w pierwszym składzie

swojej drużyny klubowej), i
niewiele brakowało, byśmy
obudzili się w grupie C. 1 gdy­
by nie Płachta i Czerkawski
to tak by się stało. Liczę, że

moja koncepcja będzie zgod­
na z linnią trenerów i działa­
czy PZHL. Następnie należy
zwiększyć siłę krajowych ze­
społów. Początkowo nawet

sztucznie, poprzez sprowa­
dzenie dobrych hokeistów

obcokrajowców. Następnie

wiadomo na jakie fundusze
może liczyć sekcja. A biorąc
pod uwagę zachowanie Bro­
waru Okocim wobec piłkarzy
Okocimskiego, trudno być
optymistą. Nie wiadomo rów­
nież czy wyjadą na obóz mło­
dzi hokeiści, jak do tej pory
nie ma kto załatwić wyjazdu.
A byłby to pierwszy przypa­
dek kiedy juniorzy przystąpi­
li do sezonu bez wyjazdu na

obóz.

profesjonalnie obsługiwać je­
go sponsorów. Również nasze

cele są wspólne. Nasza firma i
klub chcą mocno „wejść” do

Europy. A jeżeli niejako przy
okazji ta współpraca „zaowo­
cuje” wspaciem całego pol­

skiego hokeja, to tylko może­
my być z tego zadowoleni.

Nową maskotką Podhala

będzie jeż w barnach Tym­
barku. Opracowuje się rów­
nież projekty nowych koszu­
lek.

W poprzednim sezonie

głównym sponsorem „Szaro­
tek” była firma ubezpiecze­
niowa Heros. Głównym, ale
nie generalnym, gdyż tym
nadal pozostaje (mimo umo­

większe rozpropagowanie
hokeja poprzez media. Obe­
cnie najbardziej zaintereso­
wana tą dyscypliną jest tele­
wizja cyfrowa Wizja, ale nie

oznacza, że tylko ona będzie
relacjonować mecze ligowe.
Planuję przy PZHL stworzyć
jedną-organizaję do prowa­
dzenia rozmów z poszczegól­
nymi stacjami telewizyjnymi.
W tej kwestji kluby muszą

występować jednolicie. Wię­
cej hokeja w telewizji, to ła­
twiejsze rozmowy ze sponso­
rami. Ale najważniejszym
jest, by we wszystkich klu­
bach prowadzono taką dzia­
łalność marketingową jak w

Podhalu. Ajaki to daje skutek
widać właśnie teraz, po pod­
pisaniu tak dobrej umowy z

Tymbarkiem.
Paweł GUGA

— Teraz najważniejsza jest
sprawa lodu — powiedział tre­
ner ryszard Bialik — W ponie­
działek prezes sekcji oraz pre­
zes Fundacji Hokeja Cracovia

udają się w tej sprawie na roz­
mowy do Urzędu Miasta. Po­
winno już być coś wiadomo
na jakie sumy może liczyć
sekcja w nadchodzącym sezo­
nie. Trzeba wiedzieć, czy stać
nas będzie na powalczenie o

miesce 5 — 6, czy też będzie to

budżet na przeżycie, a ty sa­
mym drużyna będzie grała
tylko dlatego by utrzymać ho­
kej w Krakowie. (PG)

wy z Tymbarkiem, CZS Wień­
czysława Kowalskiego).

Heros, jednak ze względu
na lokalizację bardziej jest za-

iteresowany rejonem war­
szawskim.

— Bardzo mocno popierali­
śmy stworzenie w warszawie

drużyny hokejowej — powie­
dział prezes Podhala Andrzej
Głowiński. — I jesteśmy bliscy
realizacji tego pomysłu. W ta­
kim razie Heros stałby się
głównym sponsorem war­
szawskiego zespołu. Byłby
stworzony z zawodników ze

Szkoły Mistrzostwa Sporto­
wego i części graczy Podhala,
i obcokrajowców. Ale oczywi­
ście dla nas najważniejszym
jest nasz nowotarski klub.

Dzięki tej podpisanej umo­
wie, postaramy się wzmocnić
kadrowo. Mam tu na myśli
obcokrajowców. Ale jeszcze
za wcześnie na konkrety,
gdyż obracamy się w kręgu
kilkunastu nazwisk. Jedno co

mogę obiecać, to, że nie będą
to zakupy na chybił trafił, i że

zależy nam na graczach wy­
sokiej klasy. Jesteśmy bardzo
zainteresowani Pucharem

Europy, nawet wejścienj do
finału które odbędą się w Ko­
szycach. Mamy obiecane, że
w takim przypadku na 99%

byłby pewny nasz udział w Li­
dze Europejskiej. Czyli jest o

co walczyć. A na pytanie czy
na lodzie Tymbark będzie
lepszy od Hortexu, to jestem
pewien, że tak.

Paweł GUGA

Krótko
Strzeleckie MŚ

Na odbywających się w

Mollet del Valles k/Barce-

lony mistrzostwach świata
w strzelaniu, złoty medal
w drużynie w konkurencji
karabinka małokalibrowe­
go (trzy pozycje) zdobyły
Chinki, które pobiły re­
kord świata — 1 754 pkt.
Zloty medal w strzelaniu z

karabinka pneumatyczne­
go wywalczył Rosjanin Ar-
tiom Chadszibekow. Jego
rodacy okazali się też najle­
psi drużynowo w tej kon­
kurencji.

Rajd Nowej Zelandii

Kierowca hiszpański
Carlos Sainz na Toyocie ob­
jął prowadzenie w samo­
chodowym Rajdzie Nowej
Zelandii, którego wyniki
zostaną zaliczone do klasy­
fikacji mistrzostw świata.
W Rajdzie Nowej Zelandii
nie startują Krzysztof Ho­
łowczyc z Maciejem Wi-
slawskim, którzy pierwot­
nie mieli w planie ściganie
się na Antypodach.

Puchar Mercedesa

Marcelo Rios (Chile) —

Karol Kucera (Słowacja) i
Gustavo Kuerten (Brazylia)
— Carlos Moya (Hiszpania),
taki jest układ półfinało­
wych spotkań w turnieju
tenisowym w Stuttgarcie o

Puchar Mercedesa z pulą
nagród 1,04 min USD.

Wyniki spotkań 1/4 fina­
łu: Marcelo Rios (Chile, 1) —

Boris Becker (Niemcy)
6:2, 6:0 Karol Kucera (Sło­
wacja,5) — Bohdan Ulih-
rach (Czechy) 6:4, 6:4 Car­
los Moya (Hiszpania,2) —

Fernando Vicente (Hiszpa­
nia) 3:6, 6:3, 6:2 Gustavo
Kuerten (Brazylia,13) — Al­
bert Costa (Hiszpania,6)
7:5, 6:0

Zabrakło 400 m!
Nie milknę echa afery dopingowej w Festinie. O mało co, a

wczorajszy etap nie doszedłby do skutku! Kolarze postanowili
bowiem zastrajkować, by dać wyraz solidarności z kolegami z

Festiny. Członków tej grupy bowiem policja przetrzymywała w

areszcie.

Trójkę zwolniono wcze­
śniej — około północy w pią­
tek, gdyż Armin Meier, Lau­
rent Brochard i Christophe
Moreau przyznali się do sto­
sowania środków dopingują­
cych, w obliczu przedstawio­
nych im dowodów (wkorzysl-
no m.in cebulki włosów, któ­
re najdłużej utrzymują sub­
stancje dopingujące) i kon­
frontacji z kierownictwem

ekipy, natomiast szóstka po­
zostałych m.in. Richard Vire-

nque i Alex Zuelle nie przy­
znała się do stosowania do­
pingu i choć niczego jej nie

udowodniono, przesiedziała
w areszcie 24 godziny, do go­
dzin przedpołudniowych.

W imieniu kolarzy Laurent
Jalabert powiedział, że nie po­
zwolą, by traktowano ich jak
bydło i do etapu nie staną.
Ostatecznie po negocjacjach z

kierownictwem wyścigu kola­
rze zdecydowali się wystarto­
wać na 8 minut przed termi­
nem wyznaczonym przez dy­
rektora TdF Jean-Marie Le-

blanca, a więc 1,5 godz po pla­
nowanym terminie startu.

Gdyby nie dogadano się do

godz. 13 etap zostałby anulo­
wany. Rozmowy miały być
kontynuowane wczoraj wie­
czorem.

Tymczasem przed wczoraj­
szym etapem rano policja wy­
kryła niedozwolone środki w

hotelowych pokojach grupy
TVM...(zawodnicy jechali jed­
nak w peletonie).

XII etap z Tarascon-sur-Arie-

ge do Le Cap d’Agde został

skrócony z powodu opóźnie­
nia z 221 do 206 km. Jeszcze
na 40 km przed metą przodo­
wali Francuz Nicolas Jalabert

(Cofidis) i Holender Bart Vo-

skamp (TVM), ale niedługo po­
tem minął ich Wioch Fabio Ro-
scioli (Asics), któiy prowadzi!
tylko do 178 km i lotnej pre­
mii. Na 33 km przed końcem

„wyrwali” do przodu Francuz

Goodwill Games

Jednak
Amerykanie

W finale turnieju koszykarzy Goodwill Games zagrają drużyny
USA i Australii. W półfinałach Amerykanie pokonali Litwę 89:76,
a Australijczycy zwyciężyli Puerto Rico 86:74. Po porażce w eli­
minacjach z Puerto Rico, szanse Amerykanów na grę w finale by­
ły niewielkie.

Na Igrzyskach Dobrej Woli
w 1994 roku (Sanki Peters­
burg) zespół USA zdobył brą­
zowy medal. Cztery lata wcze­
śniej, w roku 1990 w Stanach

Zjednoczonych, ekipa USA

przegrała w finale z Jugosła­
wią 79:85, zaś Australia zajęła
wówczas piątą lokatę.

Znakomicie we wczoraj­
szych zawodach w gimnasty­
ce artystycznej spisała się Ro­
sjanka Alina Kabajewa. Wy­
grała we wszystkich ćwicze­
niach z przyborami, a tym sa­

Koszykarze na 3. miejscu
Reprezentacja Polski w koszykówce mężczyzn pod wodzą tre­

nera Kijewskiego wzięła udział w dobrze obsadzonym turnieju w

hiszpańskiej Sewilli.
W pierwszym spotkaniu polska reprezentacja doznała wy­

sokiej porażce z mistrzem Europy, Jugosławią 69:91. W

następnym pokonała jednak Ukrainę 69:60 i zajęła ostate­
cznie trzecie miejsce w turnieju.

Jacky Durand (Casino) i Belg
Thierry Gouvenou (BigMal),
zyskując pól minuty przewagi.
Mimo mocnej pracy Teleko­
mu w grupie, dwójka była na

czele. Gdy minęła transparent
z napisem — 5 km do mety,
miała nadal 30 sekund prze­
wagi i Durand postanowi!
opuścić partnera. Widział

szansę na swe drugie zwycię­
stwo w tegorocznym Tourze.
Na 1,5 km przed metą zacho­
wywał 19 sekundowy zapas,
na 1000 metrów przed finiszo­
wą kreską — 10 s. Najwalecz­
niejszy kolarz wyścigu robił co

mógł, ale czul już na plecach
oddech grupy i rozpaczliwie
rozglądał się do tylu. Tempo
rozpędzonego peletonu było
znacznie większe od samotne­
go cyklisty i z każdą sekundą
grupa zbliżała się do niego. Je­
szcze na 400 metrów przed ce­
lem Francuz był zwycięzcą, 20
metrów potem wchłonęła go
już fala rowerów. Zapewne z

trudem powstrzymał łzy...A
chwilę potem Belg Tom Steels

mógł fetować drugie zwycię­
stwo w tegorocznym TdF.

XII etap: 1. Tom Steels (Bel­
gia, Mapei) — 4:12.51, 2. Fran-
cois Simon (Francja, GAN), 3.

Stephane Barthe (Francja, Ca­
sino), 4. Nicola Minali (Wio­
chy, Riso Scotti), 5. Erik Zabel

(Niemcy, Telekom), 6. Stuart

CFGrady (Australia, GAN)...39.
Dariusz Baranowski (Polska,
US Postał) — wszyscy ten sam

czas.

Klasyfikacja generalna: 1.
Jan Ullrich (Niemcy, Tele­
kom) — 56:55.16, 2. Bobby Ju-
lich (USA, Cofidis) - 1.11, 3.
Laurent Jalabert (Francja,
ONCE), 4. Marco Pantani

(Włochy, Mercatone Uno) —

obaj 3.01, 5. Michael Boogerd
(Holandia, Rabobank) — 3.29
6. Luc Leblanc (Francja, La
Francaise des Jeux) —

4.16...14. Baranowski — 6.55.
(Żuk)

mym w wieloboju. Druga była
Ukrainka Jelena Witriczenko,
a trzecia Jewgienija Pawlina z

Białorusi. W zawodach gim­
nastycznych w finał ćwiczeń
na poręczach wygrał Chiń­
czyk Huang Xu (Ćhiny), a na

drążku Bułgar Iwankow. W
konkursie skoków do wody,
wśród kobiet, finał na trampo­
linie zwyciężyła Irina Laszko

(Rosja), a w skokach synchro­
nicznych mężczyzn z wieży
chiński duet: Sun Shuwei —

Tian Liang (Chiny). (opr pg)
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Marek Motyka, trener Wawelu Kraków

Głodni sukcesu
Marek Motyka objął drużynę Wawelu

już wiosną. Dopiero jednak teraz miał

okazję przepracować z zespołem okres

przygotowawczy. Do rundy jesiennej przy­
stąpi mocno zmieniony skład wojsko­
wych. O szansach Wawelu w zbliżających
się rozgrywakch rozmawiamy z krakow­
skim szkoleniowcem.

— Panie trenerze w porównaniu z rundą
wiosenną ma Pan mocno przemeblowany
skład. Czy ci zawodnicy, którzy przyszli do

zespołu, będą w stanie zastąpić Janika,
Świerada, Nylca i innych?

— Takich zawodników jak Janik,
Świerad czy Cyzio ciężko jest zastąpić.
Są to piłkarze doświadczeni, którzy gra­
li w lidze i rzeczywiście mieliśmy tutaj
pewien problem. Oczywiście nie ma w

piłce takiej sytuacji, żeby nie dało się
zastąpić tych, którzy odeszli. Nie ma lu­
dzi niezastąpionych. Myśmy znaleźli

innych graczy na ich miejsce, nato­
miast czy są to zawodnicy, którzy nam

się sprawdzą to życie pokaże. Po sa­
mych sparingach można powiedzieć, że

niektórzy się dobrze wkomponowali w

zespól, natomiast dopiero liga pokaże
lak naprawdę czy nasze decyzje były
trafne. Nie jestem w tym względzie stu­
procentowym optymistą, bo jestem
świadom tego, że przy tak dużej zmanie

warty w zespole jakieś transfery mogą
nam się nie udać. Musimy jednak pró­
bować. My jesteśmy w takiej sytuacji, że

nie mamy za dużo pieniędzy, dlatego
naszym celem było znalezienie w miarę
tanich zawodników na poszczególne
pozycje. Nie ma się co czarować Wawel

trochę długów ma i nie możemy kupo­
wać kogo chcemy. Natomiast z tych
chłopków, których ściągnęliśmy jeste­
śmy na dzień dzisiejszy zadowoleni.
Bardzo dobrze wkomponował się Kazi­
mierski z Wisły, który jest doświadczo­
nym zawodnikiem i będziemy mieli z

niego na pewno dużą pociechę. Bardzo

fajnie wchodzi do zespołu Madej. Ten

chłopak nie grał dość długo, ale widać,
że czuje się coraz lepiej i coraz pewniej
prezentował się w meczach towarzy-
kich. Jeżeli chodzi o Pruskiego, to jest
to chłopak, którego znalem jeszcze z

okresu mojej pracy w Kalwarii. Jest to

najbardziej doświadczony piłkarz BKS

Bielsko, zgłosił akces, że chce spróbo­
wać gry w wyższej klasie rozgrywkowej.
Tak jak powiedziałem jest to doświad­
czony chłopak, więc jego uczyć grać w

piłkę nie trzeba.
Jest również Kozik, który kiedyś treno­

wał w Wiśle. Jego znam dobrze z Kalwa-

rianki, był tam zawodnikiem wiodącym.
Na razie jest jeszcze trochę zagubiony.
Jeszcze motorycznie nie do końca przy­
gotowany, ale myślę, że z niego też bę­
dziemy mieć pociechę. Przyszedł do nas

Sili
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też Kępski ze Świtu. Polecił mi go Adaś
Nawałka. Przyjrzałem mu się na kilku

treningach i stwierdziłem, że warto mu

dać szansę, bo jest to chłopak skromny,
waleczny, chcący coś w życiu osiągnąć, a

przy tym głodny futbolu na wysokim po­
ziomie. Doszedł jeszcze chłopak z Jezio-
raka Iława, Przytuła, który bardzo fajnie
zapełniłby nam lukę po Nylcu, bo jest to

typowy prawy pomocnik. Mam nadzieję,
że wszystko zostanie w jego sprawie za­
łatwione tak jak sobie to zaplanowali­
śmy. W ostatniej chwili wskoczył nam

też Careka. Postanowiliśmy dać temu

chłopakowi szansę do grudnia. Jeżeli się
nie sprawdzi to mu podziękujemy. Jest
też Łatka z Wisły. Piłkarz do którego nie

byłem specjalnie przekonany, ale swoją
postawą na treningach zmienił moje
zdanie i myślę, że przyda się drużynie.

— Ma Pan w tej chwili trzech równorzęd­
nych bramkarzy. Na którego Pan postawi?

Prokom Polish Open

Z Grzybowską i Strączy
Dzisiaj na kortach SKT Sopot w Sopocie rozpoczną się elimina­

cje do turnieju tenisowego kobiet Prokom Polish Open. Pula na­
gród wynosi w tym roku do 107,5 tys. dolarów. W turnieju zagra­
ją dwie krakowianki: Magdalena Grzybowska, rozstawiona z nr

2 i Katarzyna Strączy w eliminacjach.
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Katarzyna Strączy będzie miała szansę gry w turnieju głównym
»po przebiciu” się przez eliminacje

Sopocki turniej Prokomu

zaczynał jako satelita od 25

tys. dolarów w 1992 r. Wraz z

podnoszeniem puli nagród
rosła ranga imprezy.,W tym
roku po raz pierwszy zawody
wpisane zostały do cyklu Co­
rel WTA Tour, jako turniej IV

kategorii. Zwyciężczyni, obok

nagrody pieniężnej, otrzyma
80 punktów do rankingu
WTA. Przed rokiem pula na­
gród w turnieju Prokomu wy­
nosiła 75 tys. dolarów. W fina­
le Magdalena Grzybowska po­
konała Słowaczkę Denisę
Chladkovą. Krakowianka mi­
mo kontuzji odniesionej pod­

— Tak, przyszedł Boraczyński z Wisły i
śmiać mi się chciało, bo wręcz powie­
dział, że potrzebuje miesiąca, żeby wy­
gryźć swoich konkurentów. Podoba mi

się taka postawa, gdyż widać, że chłopak
nie przyszedł tutaj grzać ławy, tylko chce

walczyć o miejsce w podstawowym skła­
dzie. A wracając do pańskiego pytania to

umówiliśmy się, że bramkarze bronią
dd pierwszego błędu. Miał zacząć Wcze­
śniak, ale jest kontuzjowany. Petrykow-
ski, który był drugi w kolejce akurat ma

chrzciny, więc pierwszy wejdzie do
bramki Boraczyński. Kto wie jeśli wyko­
rzysta szansę może szybko nie oddać

miejsca w podstawowym składzie.

— Mówił Pan prawie o wszystkich zawo­
dnikach nowopozyskanych. Pozostał je­
szcze jeden, Filipczak.

— Znam tego chłopaka bardzo dobrze.
Sam grałem przeciwko niemu. Obserwo­
wałem go w Kablu, Okocimskim. Rów­
nież na hali. Jego umiejętności są bardzo

duże, natomiast ma bardzo trudny cha­
rakter. Musi panować nad nerwami.

Ustaliliśmy wspólnie na samym począt­
ku, że jeżeli pojawi się między nami sy­
tuacja konfliktowa to ja mu po prostu
podziękuję. Jako piłkarza bardzo go ce­
nię, uważam, że on również jest głodny
sukcesu, ale musi przyjąć zasady, które

ustaliliśmy i w stosunku do niego nie bę­
dzie żadnych ulg.

— Jaki wynik będzie satysfakcjonował Pa­
na na końcu rozgrywek?

— Dysponujemy drużyną, która może

piłkarsko jest słabsza od tej z ubiegłego
sezonu, ale ci chłopcy tworzą prawdziwy
kolektyw. Wszyscy są na dorobku, wszy­
scy są głodni sukcesu. Satysfakcjonować
mnie będzie miejsce piąte, szóste, ale

planem minimum, jest utrzymanie.
Przepracowaliśmy solidnie okres przy­
gotowawczy, tutaj ukłon w stronę pana
Jacka Czarnieckiego, który nam załatwił

zgrupowanie w Czechach i firmy KPiS

Cracovia, który partycypowała w ko­
sztach tego zgrupowania. Takjak powie­
działem, drużyna jest głodna sukcesu i

zrobimy wszystko, by ten sukces osią­
gnąć.

Bartosz KARCZ

czas Warsaw Cup ma także

wystąpić w Sopocie. Obok

niej w turnieju głównym zo­
baczymy także Aleksandrę
Olszę, która otrzymała od

organizatorów „dziką kartę”.
Na tych samych zasadach wy­
startuje Karolina Jagieniak,
córka zamieszkałego we Fran­
cji byłego reprezentantka Pol­
ski w rugby, Czesława Jagie-
niaka. Pozostałe zawodniczki
o awans do turnieju główne­
go ubiegać się będą w elimi­
nacjach. Wśród 32 zawodnicz-
kek o prawo gry w turnieju
głównym będzie się ubiegała
Katarzyna Strączy. Elimina­
cje trwać będą od soboty do

poniedziałku.
Najwyżej rozstawioną za­

wodniczką będzie Słowaczka
Henrieta Nagyova, 23 na

światowej liście WTA. Drugi
numer otrzyma Grzybowska,
chyba że w ostatniej chwili

dojedzie wyżej od niej sklasy­
fikowana tenisistka, która wy­
stąpiłaby z „dziką kartą” zare­
zerwowaną dla gwiazdy. Z

bardziej znanych tenisistek

przyjazd do Sopotu awizowa­
ły: Hiszpanka Virginia Ruano-
Pascal (39.), Francuzka Sarah
Pitkowski (47.) oraz Gala Le­
on Garcia z Hiszpanii. Pierw­
sze gry turnieju głównego za­
planowane są na poniedzia­
łek. Wystąpią w nich, podob­
nie jak eliminacjach, 32 teni-
sistki.

(°Pr PS)

Puchar Federacji
Z Austrią
o awans

Magdalena Grzybowska ma

ostatnio mało czasu na odpo­
czynek. Po turnieju warszaw­
skim, dzisiaj zmierzy się z Sy-
lvia Plischke w pierwszym poje­
dynku meczu barażowego Au­
stria — Polska w Salzburgu o

prawo gry w drugiej grupie
światowej Pucharu Federacji
tenisistek.

Nasz zespół wystąpi w Au­
strii w najsilniejszym skła­
dzie. Wprawdzie sklasyfiko­
wana na 32 miejscu w rankin­
gu WTA Magdalena Grzybow­
ska doznała niedawno drob­
nej kontuzji podczas Warsaw

Cup by Heros, ale zdołała

dojść do pełni sił. Jej partner­
ką będzie Aleksandra Olsza

(WTA-143). Drużynę uzupeł­
niają znacznie niżej notowa­
ne Katarzyna Teodorowicz i

Magdalena Feistel-Mróz. Naj­
lepszą z Austriaczek będzie w

Salzburgu Barbara Schett

(WTA 28). W meczu z Polską
zagra także Sylvia Pilschke

(WTA 54). ( opr pg)

Multilotek
1-24-26-28-30

33-37-41 -42-46
47-48-52-56-57
62-68-69-75-79

Kobylański zrezygnował z Lecha...

Grajewski
w Krakowie

Andrzej Kobylański nie będzie występował w poznańskim Le­
chu w sezonie 1998/99. Piłkarz ostatnio grający w zespole łódz­
kiego Widzewa uczestniczył w tournee lechitów po Francji. Po

powrocie nie zaakceptował warunków zaoferowanych mu przez
nowe kierownictwo poznańskiego klubu.

Wszystko wskazuje na to,
że ta decyzja ma wiele wspól­
nego z wczorajszym pobytem
w Krakowie, na ul. Reymonta
członka Rrady Nadzorczej Wi­
dzewa i prezesa Lecha, Jaku­
ba, Andrzeja Grajewskiego.

Prowadzono rozmowy w

sprawie transferu kilku gra­
czy do Wisły, w szczególności
Marka Citki. Wczoraj jeszcze
nie osięgnięto pełnego poro­
zumienia, ale nastąpiło zbli­
żenie stanowisk. (PG)

Puchar Intertoto

Szansa Ruchu
Chorzowski Ruch stanie dzisiaj przed szansą awansu do

czwartej rundy piłkarskiego Pucharu Intertoto. Aby tego doko­
nać polski zespół będzie musiał wyeliminować portugalską
Estrelę Amadorę.

Chorzowianie dobrze sobie

radzą w tegorocznych roz­
grywkach, ale do tej pory ich

rywalami były słabsze druży­
ny. Dopiero dwumecz z Ama-

dorą zweryfijkuje wartość Ru­
chu.

W pierwszym spotkaniu, w

Chorzowie, gospodarze mimo

przewagi zaledwie zremiso­
wali 1:1 z Portugalczykami i

przed rewanżem to ich rywa­
le są w lepszej sytuacji. Na­
wet mimo ewentualnego wye­

liminowania Amadory droga
Ruchu do Pucharu UEFA bę­
dzie bardzo daleka. Z Pucha­
ru Intertoto awansują tam tyl­
ko trzy drużyny i aby znaleźć

się wśród nich chorzowianie

musieliby przejść jeszcze
dwie rundy, a na awans ku­
chennymi drzwiami do tych
rozgrywek liczą m.in. takie

drużyny jak Werder Brema,
Crystal Pałace, Sampdoria Ge­
nua, czy Espanyol Barcelona.

(pg)

ME w kolarstwie torowym

Złoty sprint
Podczas szczecińskich mistrzostw Europy już w eliminacjach

w sprincie olimpijskim, polska trójka: Marcin Mientki (Pacific
Nestle Toruń), Grzegorz Trębski i Grzegorz Krejner (obaj Cykli­
sta Żyrardów) pokazali, że są w doskonałej formie. Uzyskali
wspaniały czas 1.15,317, o blisko trzy sekundy ekipy Czech i

Wielkiej Brytanii. W sprincie olimpijskim trzy sekundy różnicy
to istna przepaść.

W finałowym wyścigu Po­
lacy uzyskali czas 1.14,517,
wyprzedzając o ponad pół
sekundy ekipę Czech. Wy­
ścig finałowy dostarczył licz­
nie zgromadzonej publicz­
ności mnóstwo emocji. Za­
częło się od dwóch falstar­
tów, najpierw Czechów, po­
tem Polaków (Krejner po fi­
nale utrzymywał, że drugie­
go falstartu nie było i że sę­
dzia popełnił błąd). Powstała

dramatyczna sytuacja — ko­
lejny falstart oznaczał dys­
kwalifikację jednej z drużyn,
ale na szczęście do tego nie
doszło. Czesi byli równo­
rzędnymi rywalami Polaków
na dwóch pierwszych okrą­
żeniach, gdy z naszej strony
rozprowadzali Mientki i

Trębski. Finisz Krejnera na

trzeciej rundzie był jednak
piorunujący.

Widzowie nagrodzili „zło­
tą” trójką sprinterów owacją
na stojąco i chóralnym „Sto
lat”. Brązowy medal przy-

padl drużynie WielkiejBryta-
nii. Czwarte miejsce zajęła
Grecja. Trener Aleksander To-

łomanow przyznał na konfe­
rencji prasowej, że start w

Szczecinie był priorytetowy
dla jego podopiecznych w ca­
łym sezonie. Przeszli oni bar­
dzo ostry trening siłowy
przed ME, ale przez ostatnie

pięć dni już nie trenowali ze

sztangą, co miało dać im świe­
żość. Ta metoda treningowa
przyniosła efekty.

— Zaplanowałem dwa

szczyty formy — powiedział

Aleksander Tołomanow. —

Na mistrzostwa Europy w

Szczecinie i na mistrzostwa

świata, które odbędą się za

miesiąc w Bordeaux. We

Francji być może osiągniemy
medalowe miejsca, choć nie

będzie o to łatwo. Złoty me­
dal mistrzostw Europy mogę
porównać do pozycji w

pierwszej czwórce na świę­
cie. Poza Europą w naszej
konkurencji liczą się jeszcze
tylko Australijczycy i Amery­
kanie.

W eliminacjach wyścigu na

4 km na dochodzenie orlików

(zawodnicy do lat 23) najlep­
szy wynik uzyskał Szwajcar
Franco Marvulli — 4 .41,488.
Do ćwierćfinałów z ósmym
rezulatem zakwalifikował się
Paweł Zugaj (Pacific Nestle

Toruń) - 4 .58,280. Odpadl z

rywalizacji Sławomir Paster­
ski (KTC Huta Aluminium

Konin), który osiągnął dopie­
ro dwunasty rezultat —

4.59,163.
W eliminacjach sprintu za­

wodniczek do lat 23 nie po­
wiodło się Agnieszce Wilczyń­
skiej (KS Romet Bydgoszcz).
W pierwszej rundzie przegra­
ła z Niemką Ulrike Welchelt
wskutek defektu roweru. Po­
lce pękł łańcuch na finiszu,
ale komisja sędziowska nie

zgodziła się na powtórzenie
wyścigu. W repesażu Wilczyń­
ska nie sprostała obrończyni
tytułu mistrzowskiego z Ber­
lina, Węgierce Szilvii Szabolc-
si.

(°pr pg)
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W atmosferze konfliktów

Piłkarska karuzela

zaczyna się kręcić
Nowy sezon ligowy, nie zaczyna się w spokojnej atmosferze.

Nad rozpoczynającymi się rozgrywkami cieniem kładzie się kon­
flikt między PZPN a UKFiT. Szans zakończenia go rozsądnym
kompromisem nie widać. Tym samym polskiemu futbolowi grozi
zawieszenie w międzypaństwowych i klubowych rozgrywkach
piłkarskich odbywających się pod auspicjami FIFA i UEFA.

Na wiosnę Odra w debiucie Albina Mikulskiego urwała
wiślakom dwa punkty...
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Do tego konflikt między
sponsorem aktualnego mi­
strza, ŁKS-u, Antonim Pta­
kiem a kibicami mógł dopro­
wadzić do tego, że jeszcze
przed rozpoczęciem rozgry­
wek mistrz został by skazany
na spadek. W Krakowie kibice

mniej myślą o tych smutnych
wydarzeniach. Pod Wawelem
z niecierpliwością oczekuje
się rozpoczęcia sezonu, który
ma dać „Białej Gwieździe” ty­
tuł mistrza Polski.

Słaba gra w meczach spa­
ringowych, ale przede wszyst­
kim kiepski występ przeciwko
walijskim amatorom, nie daje
podstaw do zachwytów nad

dyspozycją krakowian. Którzy
jeszcze do tego wystąpią bez

Startują drugoligowcy

Mocne wejście Hutnika
W poprzednim sezonie, małopolska miała w II lidze aż pięć ze­

społów. Niestety Cracovia została zdegradowana, a Okocim­
skiego przynajmniej na rok zlikwidował jego dotychczasowy
sponsor. Trzy pozostałe zespoły raczej nie włqczq się w walkę o

ekstraklasę, ale też nie powinny zaznać goryczy degradacji. Na
co stać będzie Hutnika w obecnej rundzie, okaże się już dzisiaj.

Hutnicy rozpoczynają roz­
grywki pojedynkiem ze spad-
kowiczem z I ligi, ostrowiec­
kim KSZO, które nie ukrywa,
że drugoligowa banicja bę­
dzie dla nich trwać jeden se­
zon. Krakowianie mają spore
braki kadrowe, szczególnie w

drugiej linni (kontuzje Stola­
rza, Zięby, Krzywdy), i właści­
wie drużyny jest tworzona

niemal na nowo.

— Po zakończeniu poprze­
dniego sezonu, optymistycz­
nie oceniałem szansę druży­
ny na włączenie się w walkę o

ekstraklasę — powiedział tre­
ner hutników, Waldemar Ko­
coń. - Straty kadrowe mocno

zweryfikowały tą ocenę. Ale

twierdzę, że jesteśmy dobrze

przygotowani do sezonu.

Drużyna jest w nastroju bojo­
wym, a boisko pokarze jaki
jest nasze miejsce w szyku.
Dzisiaj na pewno zagra Ro-

muzga, ale czy również w na­
stępnych meczech, tego nie­
stety nie wiem. W takiej sytu­
acji damy szansę młodzieży, i

pauzującego za żółte kartki

Grzegorza Kicińskiego. Tre­
ner Franciszek Smuda jest
jednak optymistą, i wielokrot­
nie podkreślał, że gra o punk­
ty to coś zupełnie innego niż
mecze sparingowe, w których
chodzi przecież o sprawdze­
nie pewnych rozwiązań tak­
tycznych, a nie o wynik.
Wbrew zapowiedziom Wisła

przystępuje do nowego sezo­
nu w składzie identycznym
jak w poprzednim. Nie licząc
Marka Citki, za którego pierw­
sza rata wpłynęła do kasy Wi­
dzewa, ale piłkarz jeszcze dłu­
go nie będzie gotowy do wy­
stępu ligowego. Trzeba przy­
znać, że pierwotna koncepcja
trenera Smudy mocno się

tylko od nej samej zależy czy
ją wykorzysta.

Przypuszczalny skład Hut­
nika:

Stanek - Ozimek, Prokop,
Duda — Lacabidze, Kloc, Ro-

muzga, Przytula, Bernas — Ba­
nia, Wawrów.

skomplikowała, kiedy okazało

się, że działacze Widzewa, do­
stali „małpiego rozumu”, gdy
zaczęto rozmowy transferowe
w sprawie Łapińskiego, Sia-
daczki i Michalskiego.

Odra prowadzona przez do­
skonale znanego w Krakowie
trenera Albina Mikulskiego,
znacznie została wzmocniona.

Nylec z Wawelu, Kryger z Le­
cha i Ryszard Staniek z Legii
są klasowymi zawodnikami. A

wiosną, Mikulski pokazał, że

ma receptę na wiślaków. W
meczach sparingowych jego
drużyna grała ofensywnie, i

nie należy się spodziewać, że

jutro będzie murować bram­
kę. Czyli zapowiada się intere­
sująca inauguracja.

Przypuszczalne składy
WISŁA: Sarnat — Kałużny,

B. Zając, Węgrzyn — M. Zając,
Pater. Czerwiec, Sunday, Ku­
lawik — Kaliciak, Dubicki.

ODRA: Bęben — M. Staniek,
Malinowski, Sowisz — Nylec,
Jegor, Kryger, R. Staniek, Woś
— Nosal, Paluch.

Wynik dotychczasowych
pojedynków nie jest korzyst­
ny dla krakowian. W 4 me­
czach tylko raz zremisowali, a

trzy razy przegrali. Stosunek
bramek: 2:4.

Program I kolejki: AMICA
Wronki — LECH Poznań, so­
bota, godz. 16.30, BEŁCHA­
TÓW - POLONIA Warszawa,
sobota, godz. 16.30, KATOWI­
CE — STOMIL Olsztyn, sobota,
godz. 16.30, ŁKS - GÓRNIK
Zabrze, sobota, godz. 16.30,
LEGIA Warszawa - ZAGŁĘ­
BIE łubin, sobota, godz. 19,
WISŁA Kraków - ODRA Wo­
dzisław Śląski, niedziela,
godz. 16.30 . Mecz RUCH Ra­
dzionków - WIDZEW Łódź

odbył się wczoraj, a spotkanie
RUCH Chorzów - POGOŃ
Szczecin zostało przełożone
ze względu na start chorzo-
wian w Pucharze UEFA.

Paweł GUGA

Jeszcze większą niewiado­
mą niż w przypadku Hutni­
ka, jest dyspozycja krakow­
skich „wojskowych”. Druży­
na przeszła małe kadrowe

trzęsienie ziemi, i chociaż

wyniki sparingów są wielce

zachęcając, to jednak dopiero
w walka o ligowe punkty po-
każe na co jest stać zespól
Wawelu. Krakowianie wyjeż­
dżają do Iławy bez pauzują­
cych za żółte kartki Kazimier­
skiego i Łatki.

SOBOTA

25 lipca
• Wschód słońca — 4.46
• Zachód słońca — 20.38
• Wschód księżyca — 6.49
• Zachód księżyca — 21.29

Dzień krótszy od najdłuż­
szego o 55 min, a dłuższy od

najkrótszego o 8 godz. 6 min.

Imieniny:

Jakuba, Krzysztofa,
Olimpii, Walentyna

Osoby urodzone 25 lipca są

towarzyskie, serdeczne, wier­
ne, w najbliższym otoczeniu

budzą sympatię. Odznaczają
się pogodą i wesołym usposo­
bieniem, zamiłowaniem do

muzyki, poezji, sztuki, są skłon­
ne do miłości i małżeństwa. Do­
chodzą zazwyczaj do wysokich
i zaszczytnych stanowisk. Zna­
czy się im długie życie. Mogą
jednak doznać rozczarowań
i popaść w zwątpienie.

NIEDZIELA

26 lipca
• Wschód słońca — 4.47
• Zachód słońca — 20.37
• Wschód księżyca — 7.57
• Zachód księżyca- — 21.50

Dzień krótszy od najdłuż­
szego o 57 min, a dłuższy od

najkrótszego o 8 godz. 4 min.

Imieniny:

Anny, Hanny,
Grażyny, Mirosławy

Zdolności literackie i kraso­
mówcze, zainteresowanie

wszystkim co piękne i wznio­
słe cechuje urodzonych 26

lipca. Ulegają wybuchom na­
miętności, niczym się nie krę­
pują, prowadzą nieregularny
tryb życia. Kobiety urodzone

tego dnia są zaradne i prak­
tyczne. Lubią dom i wszelkie

prace z nim związane, wycho­
wywanie dzieci sprawia im

wiele radości.

— Przede wszystkim jestem
zadowolony z okresu przygo­
towawczego — powiedział tre­
ner Wawelu Marek Motyka. —

Jego wcześniejsze założenia

zostały w całości wykonane.
Wszyscy zawodnicy rwą się
do gry, a i na liczebność kadry
nie mogę narzekać. Liczę, że z

Iławy wrócimy przynajmniej
zjednym punktem.

Przypuszczalny skład Wa­
welu: Boraczyński — Szary,
Księżyc, Madej, Pydyś — Pru­
ski, Filipczak, Wolowicz,
Szewczyk — Careca, Szeliga.

Tarnowska Unia podejmuje
Koronę Kielce która zajęła w

poprzednim sezonie 8 lokatę.
Trener Zbigniew Kordela

uważa, że mimo trudności fi­
nansowych, i kłopotów ze

skompletowaniem defensy­
wy, to jednak jego drużynę
stać na zajęcie miesca gwaran­
tującego utrzymanie się w li­
dze. Wiele będzie zależało od

dobrego startu. A kielczanie

napewno są do pokonania.
Program I kolejki: Unia

Tarnów — Korona Kielce, so­
bota, godz. 17.30, Hutnik Kra­
ków - KSZO Ostrowiec Świę­
tokrzyski, sobota, godz. 18, Je-
ziorak Iława — Wawel Kra­
ków, niedziela, godz. 11 .

Paweł GUGA

Polska południowa jest na

dał pod wpływem płytkiej za

loki z frontem atmosferycz
nym. Napływa chłodniejsze powietrze polarnomorskie z za­
chodu. Temperatura minimalna od 11 do 17 st., w Tatrach 8
st. W ciągu dnia zachmurzenie wzrośnie i miejscami wystąpią
przelotne opady deszcze i burze. Temperatura maksymalna
od 20 do 26 st., w Tatrach 13 st. Wiatr słaby i umiarkowany,
z kierunków północnych. Ciśnienie będzie się wahać (wczoraj
wynosiło 994 hPa). Jutro pogoda bez większych zmian.

BIOPROGNOZA: korzystna

4-6m/s

Przelotne opady deszczu i burze

KRAKÓW

BIELSKO-BIAEA

12410

RZESZÓV
TARNÓW

POGODA

Dzień Saturna. Do zachodu
SŁOŃCA KSIĘŻYC przeby­
wać będzie w znaku LWA.
STRZELCY i BARANY otrzy­
mają silny impuls kosmiczny
do działania. SKORPIONY,
WODNIKI i BYKI mogą mieć
osłabione reakcje. Po zacho­
dzie SŁOŃCA KSIĘŻYC ze

znaku PANNY pobudzi KO­
ZIOROŻCE i BYKI. Także

POGODA

Dzień Słońca. KSIĘŻYC ze

znaku PANNY pobudzi do
działania KOZIOROŻCE i BY­
KI. RYBY, STRZELCY i BLIŹ­
NIĘTA nadal powinny unikać
stresu. Harmonia między
MERKURYM i SATURNEM

zwiększy dyscyplinę umysło­
wą. Dobry czas na uczenie się
poważnych rzeczy. Każdy

W pierwszym meczu ekstraklasy

Klęska Widzewa
RUCH Radzionków — WIDZEW Łódź 5:0 (4:0. Bramki: Jano­

szka 13 karny i 30, Jarosz 12, Żymańczyk 16, Fornalik 71. Żółte
kartki: Józef Żymańczyk (Ruch), Piotr Szarpak i Maciej Terlecki

(obaj Widzew). Sędziował Mirosław Milewski z Radomia. Wi­
dzów 8 tys.

RUCH: Klytta — Wrześniew­
ski, Wróblewski, Szymiński —

Myszor, Fornalik, Janoszka,
Bonk (85. Kosela), Sierka —

Żymańczyk (65. Galeja), Ja­
rosz (74. Cegiełka).

WIDZEW: Olszewski - Mi-

chalczuk, Łapiński, Siadaczka
— Zając, Michalski (80. Gula),
Gęsior, Terlecki, Chałaśkie-
wicz — Szemoński (46. Szar­
pak, 72. Chimeze), Wichnia-
rek.

Takiej inauguracji sezonu li­
gowego w Radzionkowie kibi­
ce mogli sobie tylko wyma­
rzyć. Wypełniona do ostatnie­

Kompromisu
nie będzie

Wczoraj obie skonfliktowane strony — UKFiT i PZPN pod
trzymały swoje stanowiska. Minister Jacek Dębski stwierdził

że w swoich działaniach musi kierować się polskim prawem1
gdyby wycofał się z kontroli i odwiesił działaczy PZPN to san'

by je złamał. Rzecznik prasowy PZPN Tomasz Jagodziński,
stwierdził, że gdy polska piłka na kilka lat zostanie wyrzucona
poza nawias międzynarodowych rozgrywek, winna temu bę
dzie dycyzja jednego urzędnika.

SKORPIONY i RAKI mająl
szansdę na sukces. RYBY, ,

STRZELCY i BLIŹNIĘTA
znajdą się w fazie rozwoju
wewnętrznego. Napięcie mię-!
dzy SŁOŃCEM i SATURNEM 1

może spowodować przeszko­
dy samorealizacji. Nie należy
poddawać się pesymistyczne­
mu myśleniu. Warto pielę­
gnować optymizm. Pomoże
nam w tym harmonia mię­
dzy SŁOŃCEM i JOWISZEM.

MERKURY i KSIĘŻYC uła­
twią nowe kontakty.

komplement oparty być mo­
że na realnych przesłankach
Napięcie między KSIĘŻYCEM
i PLUTONEM może zwięl
szyć energię podświadoma,
a sprawy drugorzędne mog
nabrać zbyt dużego znaczę
nia. Połączenie SŁOŃCA z JC
WISZEM ułatwi działalność
na polu duchowym. Nie nalc

ży odizolowywać się od świa­
ta, gdyż każde nowe spotka
nie przynieść może łańcuc

iteresujących wydarzeń.
Andrzej JAMRĆ

go miejsca była trybuna praso­
wa i loża dla VIP-ów, w której
zasiadł m.in. prezes UKFiT’ Ja­
cek Dębski. Gospodarze przy­
stąpili do gry bez respektu dla

rywala, szybko też przejęli ini­
cjatywę i objęli prowadzenie.

Po meczu trener Widzewa

Andrzej Pyrdoł powiedział -

W najczarniejszym scenariu­
szu nie przewidywałem takiej
kompromitacji. Wygląda na

to, że okres przygotowawczy
nic nie dał. Żeby zwyciężać
trzeba mieć trochę sportowej
ambicji a tej zabrakło w na­
szym zespole. (opr pg)
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Aleja Pokoju, przy skrzyżowaniu z ul. Ofiar Dąbia była
wczoraj zasłana papierzyskami. Musiały wysypać się z

przewożącej makulaturę ciężarówki. Służby porządkowe
jakoś nie kwapiły się pozbierać roznoszone przez wiatr

śmieci? (mas)

Przed katastrofą uchroniły remonty i upał

Parkingowy luz

echo
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KRZESZOWICE, MYŚLENICE, NIEPOŁOMICE, PROSZOWICE, SKAWINA, WIELICZKA
Małoletni złodzieje, przestępcy i uciekinierzy

Lato

pod nadzorem policji
Wakacje trwają od miesiąca. W tym czasie w Policyjnej Izbie

Dziecka spędziło czas ponad 40 dzieci. Najmłodszy skończył pierw­
szą klasę, najstarszemu do pełnoletności brakło kilku miesięcy.
Wbrew pozorom bywalcy izby szybko znaleźli wspólny temat. Połą­
czyły ich ucieczki z domu, próby włamania i przestępstwa.

Dobra wiadomość dla zmoto­
ryzowanych turystów — bez pro­
blemu można zaparkować sa­
mochód pod Wawelem i w okoli­
cach al. Krasińskiego. Jeżeli

oczywiście uda się tam doje­
chać...

— W tym roku nie ma ruchu tu­
rystycznego — zgodnie narzeka­
ją parkingowi pod Wawelem, ho­
telem Cracovia i z ul. Włóczków.

Wszystkiemu winien remont

Dębnickiego. Z parkingów korzy­
stają głównie krakowianie, któ­
rzy wiedzą jak ominąć zakorko­
wane ulice. Turystów odstrasza­
ją tablice o objazdach.

Na parkingu pod Wawelem
nie ma kolejek. Miejsc dla auto-

( busówjestjeszcze kilka, a część
. przeznaczona dla samochodów

osobowach stoi prawie pusta.
Mało kto zostawia samochód
na dłużej niż dwie godziny.
Trudno więc powiedzieć, że in-

■teres kwitnie.

'j Z parkowaniem nie ma też

kłopotów w centrum. Pustojest
na parkingu w pobliżu dworca.
W upał przy pl. Szczepańskim
można znaleźć wolne miejsca.
Gdy niejest lak gorąco i pogoda
sprzyja zwiedzaniu miasta, kie­
rowcy chętni do zaparkowania
tak blisko Rynku muszą czekać
ok. 10 min. Podobnie obok Tea­
tru Słowackiego.

Cena za godzinę postoju, to w

centrum średnio 3 zł. Najtaniej
jest na ul. Włóczków, bo tylko

1,20. Niestety, w nocy parking
jest zajęty przez mieszkańców

okolicznych kamienic, którzy
mają wykupione abonamenty.
Aż 3,5 zł trzeba zapłacić za go-

Ochłodzenie

jest pewne. Jeszcze

tylko południowa
część krąju, znaj­
duje się poza za­

sięgiem klina atlantyckiego, z któ­
rym związane jest napływające
do Polski chłodniejsze powietrze
pochodzenia polarnomorskiego.
Dojdzie i do nas, dzisiaj po połu­
dniu lub wieczorem. Dla Krakowa

synoptycy przewidują na dziś

temperaturę do 27 stopni. To bar­
dzo dużo, zważywszy, że nad mo­
rzem będzie tylho 18-20 stopni.
Wraz z ochłodzeniem pojawią się
chmury, przelotny deszcz oraz bu­
rze. Ciśnienie będzie się wahać, sy­
tuacja biometeorologiczna umiar­
kowanie korzystna. (w)

sr1 ... r^tv,

dzinę postoju przy ul. Straszew­
skiego, za to parking jest zacie­
niony. Wprowadzono tam zniż­
ki — po 18 i w weekendy płaci
się 2,5 zł. W nocy tylko złotówkę
za godzinę. Ci, którzy zdecydu­
ją się zostawić samochód na do­
bę pod hotelem Cracovia zapła­
cą 30 zł. Ceny postoju autobu­
sów wahają się od 40 do 55 zł.

Tym razem Kraków od „kata­
strofy parkingowej” uratowały
remonty ulic i upał. Obliczono,
że w Śródmieściu kierowcy ma­
ją do dyspozycji 20 tys. miejsc
parkingowych. Zdaniem spe­
cjalistów w Krakowie brakuje
ich co najmniej 3 tys. W ciągu
najbliższych kilku lat pojawią
się kłopoty.

Projekt rozbudowy parkin­
gów, przygotowany na zlecenie

Urzędu Miasta przez mgr inż.
Stanisława Albrichta z Pracow­
ni Planowania Systemów
Transportu w Krakowie, przo­

Ozon w normie
W Krakowie, w ciągu ostatniej doby zmieniły się warunki

atmosferyczne. Temperatura spadla, zmniejszyło się nasło­
necznienie. Prognozy na najbliższe dni również są korzyst­
ne. Stężenie ozonu w powietrzu wróciło więc do normy i

przez najbliższe dwa dni nic przewiduje się podwyższonej
zawartości tego gazu w powietrzu. Aktualne notowania

wskazują, że powietrze w naszym mieściejest czyste.

TePi INDECO

TANIO SZYBKO
©O 44 (§4

widuje, że do 2015 roku po­
wstanie 3400 nowych miejsc.
Zakłada, że w pierwszej kolej­
ności parkingi powstaną przy
najbardziej ruchliwych ulicach

wlotowych do Krakowa, czyli
Wielickiej, Zakopiańskiej i Ar­
mii Krajowej. Miasto liczy, że w

finansowanie tych planów włą­
czy się kapitał prywatny. Druga
część projektu przewiduje bu­
dowę pięciu parkingów wielo­
poziomowych w centrum mia­
sta, które pomieszczą 1350 sa­
mochodów. Dalsze 500 miejsc
planuje się wygospodarować,
zmieniając niektóre ulice wjed­
nokierunkowe. Projekt przewi-
duje również budowę parkingu
dla 150 autobusów przy ul. ks.

Józefa, co powinno uprościć ży­
cie kierowcom, przywożącym
do Krakowa wycieczki.

Tylko, żeby te chętniej w cza­
sie upałów do nas w czasie za­
glądały. (Chyl)

SZAFY Z DRZWIAMI SUWANYMI

RABATOD4%-7%

MEBLE KUCHENNE

❖ PRODUCENT ❖
SPRZĘT AGD DO ZABUDOWY

ul. Dobrego Pasterza 120

tel./fax (Ó-12) 411-77-43 .

Policyjna Izba Dziecka po­
wstała kilkadziesiąt lat temu.

Nie sposób już dziś policzyć
ile przewinęło się przez nią
dzieci. Na pewno wiele.
Wśród nich nie brakowało
ofiar rodzinnych dramatów,
małoletnich złodziei, morder­
ców i uciekinierów, którzy po
awanturze rodzinnej posta­
nowili „ruszyć w Polskę”.

— Od pierwszego lipca w

izbic zatrzymanych było 35
dzieci — mówi komisarz Jo­
lanta Maciejewska, rzecznik

prasowy KP. — Aż 22 nielet­
nich było sprawcami prze­
stępstw. Czworo maluchów

musieliśmy zatrzymać ze

względu na brak opieki i do

wyjaśnienia. Wśród zatrzy­
manych było dziewięciu ucie­
kinierów, którzy postanowili
wakacje przeznaczyć na zwie­
dzanie Polski. Zapomnieli
jednak zawiadomić o planach
rodziców.

W porównaniu z ubiegłymi
latami na razie uciekinierów

jest niewielu. Nie za bardzo
wiadomo dlaczego.

— Wakacyjne ucieczki wi­
dać straciły posmak zakaza­
nego owocu. Trudno się dzi­
wić. Dorośli są zajęci i tak
rzadko widują dzieci, że cza­
sem nawet nie potrafią po­
wiedzieć, czy są one w domu

czy nocują u znajomych —

mówi Jolanta Siwek-Stokłosa,
psycholog. — Po co więc ucie­
kać i narażać się na ponie­
wierkę, skoro jest wolna „cha­
ta” a w niej dobrze zaopatrzo­
ny barek. Dzieci, podobnie

Burza, która przeszła nad Krakowem we czwartek spowodowała zalanie przejścia podziemne­
go koło dworca. Znów, po większych opadach dała znać o sobie niedrożna kanalizacja (AW)
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Naćpani uciekinierzy najchętniej nocują na Plantach
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jak dorośli, stały się na to zbyt
wygodne...

Jednak policjanci nie narze­
kają na nudę. W wakacje nie
brak dzieci, które zgubiły się
w mieście. Najczęściej to ma­
łoletni turyści z wycieczek i

koloni, którym opiekunki wy­
znaczyły tzw. czas wolny. Tra­
fiają najczęściej na posteru­
nek policyjny w Rynku.

— Za każdym razem musi-

my znaleźć grupę czy rodzi­
ców malucha. Bywa, że jeź­
dzimy z nim po mieście i wy­
patrujemy kolegów czy opie­
kunów. Zdarza się i tak, że je­
śli poszukiwania nie zakoń­
czą się sukcesem, dziecko tra­
fia do Policyjnej Izby Dziecka
— mówi komisarz Maciejew­
ska.

Są i inne przypadki...
— Dwa dni temu strażnicy

kontrolujący Rynek zauważy­
li żebrzące dziecko. Było po­
twornie zaniedbane i brudne.
Nie miało więcej niż trzy lata.

Okazało się, że był to mały
Rumun. Choć wokół niego
przechodzili dorośli, mały nie

potrafił wskazać swych rodzi­
ców — mówi Andrzej Kacz­
marczyk, strażnik miejski. —

Maluch trafił na posterunek
w Rynku. Tymczasem pocztą
pantoflową wśród Rumunów
rozeszło się, że policjanci
przetrzymują rumuńskie
dziecko. Szybko znaleźli się
rodzice. Byli oburzeni, że

dziecko zamiast zarabiać pie­
niądze rysuje podarowanymi
przez policjantów kredkami.

Z dawien dawna miejscem
zbiórki wszystkich uciekinie­
rów stały się krakowskie

Planty i i Rynek. W lipcowe
wieczory pełno na nich na-

ćpanych uciekinierów. Są jed­
nak na tyle trzeźwi, by na wi­
dok munduru poderwać się
do ucieczki. Punktem honoru
bowiemjest nie dać się „zapu-
szkować” do izby...

Joanna KOSTRZ
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Z notesu

policjanta

Policyjne święto

Nominacje i medale
Słabe

zawiasy

Do mieszkania przy ul.

Mostowej dostali się włamy­
wacze. Wypchnęli drzwi z

zawiasów i skradli sprzęt
RTV i pieniądze wartości 2,1
tys. złotych.

Papierosy
i baterie

Papierosy, kosmetyki i ba­
terie zabrali włamywacze z

kiosku przy ul. Chopina. Do
środka dostali się p wyłama­
niu metalowej kraty.

Rowerowy złodziej
16-letni mieszkaniec To­

runia połakomił się na sto­
jący przy ul. Wielopole ro­
wer wartości 500 złotych.
Tylko nieznajomości topo­
grafii miasta złodzieja na­
leży zawdzięczać, że wła­
ściciel go dogonił i oddał w

ręce policji.

Z nożem

na przystanku
Wieczorem na przystan­

ku przy ul. Prądnickiej nie­
znani chuligani napadli na

oczekującego na tramwaj
mężczyznę. Pobili go i gro­
żąc nożem zabrali teczkę z

dokumentami i pieniędz­
mi. Straty —310 zł.

Kieszonkowcy
na Rynku

W Rynku Głównym kie­
szonkowcy z saszetki ukra-
dli Portugalczykowi portfel
skórzany, dokumenty i pie­
niądze. Straty poszkodowa-
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Nadinspektor Bogusław Strzelecki wręcza akt nominacji na stopień młodszego inspektora
Wojciechowi Wujdzie, z Komendy Rejonowej Policji Kraków-Południe

W Komendzie Wojewódzkiej Policji w Krakowie odbył się
wczoraj uroczysty apel z okazji policyjnego święta. 52 funkcjo­
nariuszy uhonorowano odznaczeniami państwowymi, kilkuset

otrzymało awanse na wyższe stopnie.

Generał Bogusław Strze­
lecki, komendant wojewódz­
ki zapowiedział, że krakow­
ska policja przygotowuje się
do reformy administracyj­
nej. Utworzona będzie Ko­
menda Kraków Miasto, któ­
ra liczyć będzie ponad 2,3
tys. pracowników. Ta gigan­
tyczna jednostka przejmie
policjantów z obecnych ko­

mend rejonowych oraz z ko­
mendy wojewódzkiej. Z re­
organizacją wiąże się ko­
nieczność odzyskania przez
policję obiektu w Toniach

wydzierżawionego Ochotni­
czym Hufcom Pracy.

We wczorajszej uroczysto­
ści uczestniczyli m.in. woje­
woda krakowski Ryszard
Masłowski, sekretarz Rady

Miasta Mieczysław-Pieronek
oraz presesi sądów i proku­
ratury, przedstawiciele Sej­
miku Samorządowego.

Dwunastu wyróżniają­
cych się policjantów odzna­
czono złotymi Krzyżami Za­
sługi, 5 srebrnymi, a 35 brą­
zowymi. W Garnizonie Kra­
kowskim awanse otrzymało
70 policjantów w korpusie
oficerskim, 104 w korpusie
aspiranckim, 451 w podofi­
cerskim i 58 wśród poste­
runkowych.

(mas)
ny ocenił na 300 złotych.

Skradziono

samochody
Z ul. Halszki skradziono

citroena wartości 25 tysięcy
złotych z ul. Wodociągowej
mercedesa za 180 tysięcy
złotych, z ul. Sarego fiata

126p za 6,5 tysięcy złotych, z

ul. Astronautów poloneza
wartości 3 tys. zł. (mas)

eXPRESTĄXl
6-444-111

96-29
TANIEJ 4

MOTORYZACJA

AUTA osobowe, dostawcze- remont- kupię- gotówka

390-27-53-72___________________________________

AUTA rozbite, zniszczone, spalone-kupię. 0602-189

334___________________________________________

)0 remontu-kupię. Gotówka. 0601-624-184

JAZDA ZA GROSZE

AUTOGAZ-RATY
ul. Cystersów 21, Kraków

Wczasy gratis
dla każdego Klienta

Tel. 413-88-21, 413-44-23

Autoryzacja DAEWOO, FIAT

INNE

■ANIE do 60 lat na wspólny urlop samochodem: sier

)ień. Biuro Ogłoszeń, Starowiślna 10. oferta ZP.1 .

Radio Taxi GROSIK

BĘŻCZYŻNI09056-11-50

dlKASZ Lis zgubił legitymację wydaną przez Państwc

we Liceum Muzyczne, Kraków.

KOMUNIKATY teł. 6-333-444 lub 96-69
30 % zniżkil

Zapraszamy

Panele; sprzedaż i usługi
Równiej. iv najtańszej sprzedaży ratalnej bez pośredników

PODŁOGI KRONOTEX. UNIPROFIL od 37,98m! BRUTTO
PIANKA PODŁOGOWA QCf f
BOAZERIE MDF. PCV
ZABUDOWA WNĘK Z DRZWIAMI PRZESUWNYMI "^4/

Przy zakupie podłogi powyżej 50m2 pianka gratis!
_4------ Kraków, ul.Grochowska 22a,

ognlral 411 49 99) 624 57 52) 411 73 31
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Grzegorz S. nie wierzył lekarzom?

Ucieczka
z pogotowia

W Borku Szlacheckim koło Skawiny doszło do bitki. Jeden z

mężczyzn został ugodzony nożem w brzuch. Trafił do szpitala,
skqd uciekł.

Dyspozytor pogotowia ra­
tunkowego w Skawinie za­
wiadomił policję, że po prowi­
zorycznym opatrunku odwie­
ziono do szpitala 25-letniego
Grzegorza S. z raną brzucha

zadaną nożem. Poszkodowa­
ny był pijany.

Policjanci pojechali na miej­
sce zdarzenia do Borku Szla­
checkiego. Zastali tam jeszeże
trzech uczestników awantury.
Po przesłuchaniu odwieziono
ich do Izby Wytrzeźwień. Są
mieszkańcami Borku, pracują
dorywczo. Okazało się, że

wszyscy tęgo pili pod jednym
ze Sklepów. Doszło do sprzecz­
ki, która przerodziła się w bój­

kę. Grzegorz S, został ugodzo­
ny w brzuch.

Ranny mężczyzna bez wie­
dzy i zgody lekarzy opuścił
szpital. Wczoraj przed połu­
dniem zgłosił się do komisa­
riatu policji w Skawinie w ce­
lu złożenia zeznań. Z uwagi
na ilość wypitego alkoholu,
nie potrafił odtworzyć prze­
biegu zdarzenia. Niejasne są
też przyczyny sprzeczki.
Prawdopodobnie chodziło o

dawne zatargi i pretensje. Po­
krzywdzony skarżył się na zle

samopoczucie. Policjanci
odwieźli go więc na pogoto­
wie, z którego, po pewnym
czasie, uciekł. (mas)

Aresztowano gwałciciela

Pastwił się
nad staruszką

Sąd Rejonowy w Nowej Hucie aresztował 49-letniego Jerzego
B. Prokuratura oskarża go o dokonanie gwałtu ze szczególnym
okrucieństwem na 72-letniej staruszce.

Do zdarzenia doszło 6 lipca
br. Pijany mężczyzna wtargną!
do jednorodzinnego domku, w

którym mieszkała 72-lctnia ko­
bieta. Pobiłją dotkliwie i zgwał­
cił. Kobieta o napadzie zawia­
domiła policję kilka godzin po
zdarzeniu. Podała lysopis prze­
stępcy. Od razu zatrzymano Je­
rzego B, któiy pijany jechał na

rowerze. Po pobycie w Izbie

Wytrzeźwień został zwolniony
do domu. Przy kolejnym prze­
słuchaniu, po 10 dniach kobie­
ta opowiedziała o gwałcie. Męż­
czyzna nie przyznaje się do za­
rzucanego mu czynu. Ze zgro­
madzonych dokumentów wy­
nika, że Jerzy B. byłjuż w prze­
szłości karany za gwałt. Na po­
czątku lat 90. odsiedział za to 6
lat w więzieniu. (mas)

Remonty, korki, objazdy
Zwężenia na Zawiłej

Jeszcze przez kilka dni zwę­
żana będzie ul. Zawiła. Skoń­
czono już budowę nowego
chodnika oraz jednej zatoki

autobusowej, ale trwają je­
szcze prace wykończeniowe.

Zapadł się asfalt

Pracz dwa dni kierowcyjeż­
dżący ul. 29 Listopada stali w

gigantycznych korkach. Po­
wodem zamieszania była
prawdopodobnie wysoka tem­
peratura, a w konsekwencji ob­
niżenie się wód gruntowych.
Ponieważ pod wszystkimi war­
stwami jezdni jest piasek, zo­
stał wypłukany pracz wodę,
która znalazła sobie drogę
przy rurach wodociągowych i

kanalizacyjnych. Drogowcy
uzupełnili brakującą podbu­
dowę drogi i położyli asfalt.

Nawierzchnia zapadła się
również na al. Słowackiego
przy kamienicy nr 50. Tu jed­
nak winne były wodociągi.
Gdy pękła rura, woda wypłu­
kała piasek i asfalt zapadł się.
Awaria została usunięta. Jed­
nak przez ponad dobę, kierow­
cy zmiszeni byli do korzysta­
nia tylko zjednego pasa ruchu.

Wolniej po zakopiance
W kilku miejscach można

spodziewać się utrudnień na

ul. Zakopiańskiej. Na przeciw
pętli tramwajowej w Borku Fa-

łęckim, trzeba skręcić na kilku­
dziesięciometrowy objazd. Bu­
dowanyjest tunel pod dwupa-
smówką. Jeszcze przed skrę­
tem, ustawiono znaki ograni­
czające prędkość do 40 kilome-
tów. Podobne stoją przy skrzy­
żowaniu z ul. Zbrojarzy. Drogę
zwężono tu do jednego pasa
ruchu, na nitce skierowanej do

centrum Krakowa. W przeciw­
nym kierunku, na tym skrzy­
żowaniu, jeździ się bez zmian.

Remont chodnika na al. Pokoju
Tiwa remont chodnika na

al. Pokoju na odcinku od ul.

Zwycięstwa do ul. Ofiar Dąbia.
Prace przy wymianie starych,
połamanych i krzywych płyt
potrwająjeszcze kilka dni. Na
al. Pokoju parkują samochody
ciężarowe, którymi dowożone

będą materiały potrzebne do

modernizacji. Kierowcy po­
winni uważać też na pieszych,
którzy wchodzą najezdnię.

Latanie w Nowej Hucie

Po naprawieniu nawierzch­
ni na al. Jana Pawła II na odcin­
ku od ul. Sieroszweskiego do
ronda Czyżyńskiego, drogow­
cy przenieśli się na następny
fragment ulicy. Teraz cerują
asfalt na odcinku od ul. Spie-
chowicza do Medweckiego. Na
krótkich odcinkach zamykają
po jednym pasie ruchu. Po za­

łataniu wszystkich dziur, eki­
py w pomarańczowych kami­
zelkach przeniosą się kawałek

dalej. Na zwężonych odcin­
kach obowiązuje ograniczenie
prędkości. Łatanie dziur po­
winno potrwać kilka dni.

Modernizacja lamp ulicznych
Jeszcze przez kilka dni mo­

dernizowane będzie oświe­
tlenie uliczne na Wrocław­
skiej, dr Twardego, os. Brono-
wice Nowe, ul. 29 Listopada i

Orląt Lwowskich. Nieco dłu­
żej prace będą prowadzone
na ul. Fatimskiej, Kocmy-
rzowskiej, Nowohuckiej,
Bieńczyckicj, Kamedolskiej,
na os. 2 Pułku Lotniczego, al.
3 Maja, Kijowskiej, os. Olsza.

Rozpoczynają się prace przy
wymianie starych żarówek
na ul. Prądnickiej, Focha, os.

Olsza 11 i Rakowicach oraz na

ul. Na Zjeżdzie. Wszystkie uli­
ce są zwężane, by można było
ustawić potrzebne do wy­
miany opraw, dźwigi. (RR)

Na straży
miasta
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Ul. Zawiła

Cegłą po głowie

Wczoraj wieczorem z

ozdobnej wieżyczki znajdują­
cej się na jednej z kamienic

przy ulicy Blich zaczęły spa­
dać cegły. Interwencję natych­
miast zgłosili mieszkańcy
strażnikom miejskim. Ci za­
wiadomili Straż Pożarną. Stra­
żacy zabezpieczyli groźny wy­
łom. W trakcie dzisiejszej kon­
troli strażnicy zastali na miej­
scu zdarzenia ekipę remonto­
wą, która naprawiała szkody.
Fachowcy bylijednak tak zaję­
ci, że zapomnieli o zabezpie­
czeniu chodnika. Skończyło
się na pouczeniu.

Studzienka jak nowa

Strażnicy interweniowali
w sprawie zatkanej studzien­
ki kanalizacyjnej na ulicy Se-
reno Fenna. Interwencję
przekazali odpowiednim
służbom komunalnym, któ­
re szybko uporały się z awa­
rią. Ustalono, że powodem
zatkania się studzienki były
piasek i błoto spływające uli­
cą. Przy okazji naprawy awa­
rii strażnicy razem z robotni­
kami zabezpieczyli studzien­
kę w taki sposób, by uniknąć
w przyszłości przykrych nie­
spodzianek. (JOK)
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Lato z „Gazetą Krakowską”
Zwiedzaj z nami

Kalwar^jskie dróżki papieża
Wakacje w mieście

Nie muszą być nudne

Do kalwaryjskiej Jerozolimy,
której historia sięga począt­
ków XVII w. trafia rocznie oko­
ło miliona pielgrzymów. Na co

dzień za murami klasztoru

przebywa dziś około 100 broci.
Znane w Polsce i w świecie

sanktuarium kalwaryjskic
swe istnienie zawdzięcza wo­
jewodzie krakowskiemu Mi­
kołajowi Zebrzydowskiemu,
który w 1600 r. wzniósł na

wzgórzu Żarek, wg. przywie­
zionego z Jerozolimy modelu

kaplicy z góry Kalwarii, ko­
ściół Ukrzyżowania Pana Je­
zusa.

Jeszcze podczas budowy ko­
ścioła Mikołaj Zebrzydowski
postanowił (najprawdopo­
dobniej pod wpływem lektu­
ry dzieła o Ziemi Świętej, któ­
rej autor zalecał, aby zdarze­
nia uświęcone męką Jezusa
odtwarzać poza Jerozolimą)
ufundować dalsze kaplice na

wzór Kalwarii jerozolimskiej.
Wkrótce potem Zebrzydow­
ski zwrócił się do Bernardy­
nów z propozycją fundacji
klasztoru przy zbudowanym
przez siebie kościele i już w

1602 r. podpisał akt fundacyj­
ny. Wybudowano kościół, kla­
sztor i kilka kaplic Drogi
Krzyżowej. Po śmierci Miko­
łaja Zebrzydowskiego budow­
niczymi Kalwarii zostali jego
syn Jan, potem wnuk Michał.

Gdy ród wymarł bezpoto­
mnie kolejną fundatorką byłą
Magdalena Czartoryska.

Vademecum

turysty
KOLEJE LINOWE

Kasprowy Wierch

długość trasy 4292 m, różnica wysoko­
ści 936 m, szybkość jazdy 5 m/sek; czyn­
na w godz. 7 .30-18.10, bilety: w obie

strony -16 zł + 7 zł za miejscówkę

Buforowy Wierch
dł. trasy 1646 m, różnica wysokości
272 m, szybkość jazdy 1,6 m/sek,

czynna w godz. 9 -18, bilety: 4 zł

(w jedną stronę), w razie silnego wia­
tru nie kursuje.

Kolej linowo-terenowa
na Gubałówkę
dł. trasy 1338 m, różnica wysokości
300 m, szybkość jazdy 5,16 m/sek,

czynna w godz. 6.45-20.50, planowe
jazdy co pół godziny lub w przypadku
co najmniej 20 osób, bilet w jedną
stronę 6 zł, w obie strony 13 zł.

INFORMACJA

Nowy Targ
Punkt Informacji Turystycznej PTTK

O/Gorce, czynny od poniedziałku do

soboty, w g. 9-15 — Ratusz, I p., w g.

15-18, ul. Sobieskiego 2; tel. 26-677-

76; punkt prowadzi też weryfikację od­
znak GOT i OTP oraz obsługę wycie­
czek przez kwalifikowanych przewod­
ników.

Zakopane
Centrum Informacji Turystycznej, ul.

Kościuszki 17, czynne w g. 7-21, tel.

20-122-11, faks 20-660-51

'Taxi BARBAKAN^

96-61 lub 423-80-00

GSM (0-602) 238-000
IDEA (0501) 13-96 -61

NAJTANIEJ
Zakupy na telefon.

Taxi bagażowe.
X Nabór taksówkarzy. „J
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Sanktuarium codziennie odwiedzają turyści

Dziś kalwaryjski kompleks,
to barokowa bazylika i niepo­
wtarzalne pod względem ar­
chitektonicznym kościółki
oraz kilkadziesiąt oryginal­
nych kaplic, kapliczek, figur i

mostów, który swoją kompo­
zycją przypomina miejsca
święte w Jerozolimie.

— Nasz rytm życia wyzna-
czją w dużej mierze pielgrzy­
mi, przybywający tłumnie na

wielkanocne misteria pasyjne
i sierpniowe uroczystości ku

Wyjedz z Krakowa

Skansen w Chabówce
Odwiedzający Chabówkę miłośnicy starych parowozów

i pociągów z pewnością chętnie odwiedzą miejscowy skan­
sen. W dawnej parowozowni, zlikwidowanej w latach 90-tych
rozpoczęto gromadzenie eksponatów związanych z historią
kolejnictwa.

Na kilku torach urządzono
ekspozycję wycofanych już
z ruchu lokomotyw, wagonów
i taboru kolejowego. Zwiedza­

jący mogą nie tylko oglądać
eksponaty od zewnątrz, ale
też wejść do każdego z nich.
W sali wystawowej udostęp­
nione są natomiast dokumen­
ty i stare fotografie.

Wśród 40 zgromadzonych
w Chabówce eksponatów, naj­
ciekawsze to pochodzące
z 1912 i 1921 r. parowozy au­
striackie i liczący 54 lala paro­

Sanepid przestrzega przed kąpielą

Brudny Poprad
Dla osób wypoczywających nad Popradem byłoby lepiej, by

unikały kąpieli w tej rzece. Ostrzega przed tym Państwowy Tere­
nowy Inspektor Sanitarny w Nowym Sączu opierając się na wyni­
kach przeprowadzonych przed miesiącem badań wód po­
wierzchniowych w Nowosądeckiem.

Z raportu sanepidu wyni­
ka, że z powodu zanieczy­
szczenia bakteriologicznego
nie wolno organizować ką­
pielisk na rzece Poprad
w Muszynie, Piwnicznej, Ry­
trze, Starym Sączu i Żegiesto­
wie. Brudna jest także rzeka
Biała w Grybowie i Kamion­
ka w Kamionce Wielkiej.

czci Matki Bożej — mówi ku­
stosz klasztoru ojciec dr Okta­
wian Jusiak, socjolog i teolog.
— Wierni przybywają cały rok,
tyle że zimą jest to głównie
ruch oazowy i rekolekcyjny.

Odbywają się tu także spo­
tkania edukacyjne i terapeu­
tyczne. W związku z nadcho­
dzącą 400. rocznicą istnienia

powstała myśl wybudowania
domu rekolekcyjno-rehabili-
tacyjnego dla niepełnospraw­
nych. W kalwaryjskim kom­

wóz niemiecki. Najmłodszy to

parowóz przemysłowy typu
„Ferrum”z 1961 r. Znajduje się
tu równieżjedyny w Polsce pa­
rowóz angielski z 1946 r. Jed­
nym z najstarszych i budzących
najwięcej zainteresowania jest
niemiecki parowóz z 1878 r.

W sezonie letnim dodat­
kową atrakcją jest możli­
wość przejażdżki pociągiem
retro, złożonym ze starych
wagonów pochodzących
z epoki monarchii habsbur­
skiej, okresu międzywojen­

Inspektorzy sanepidu prze­
strzegają również przez kąpielą
w potoku Muszynka w Powro-
źniku oraz Szczawniczck na

wysokości Restauracji „Zamko­
wa” w Muszynie. Badania czy­
stości wód powierzchniowych
przynoszą także optymistyczne
wieści. Wśród rzek, w których
można bez obaw zażywać ką­

pleksie nie brak też semina­
rium. Mamy 70 studentów, z

czego 20 z Ukrainy z Kustodii
św. Michała Archanioła — mó­
wi brat Dominik Siuta.

Grupa pielgrzymujących ze

Szczecina właśnie czeka na

oprowadzenie po krużgan­
kach i na mszę świętą.

— Papież tyle spraw tu wy­
modlił u Matki Bożej — mó­
wią. — My też mamy kartki z

prośbami. Już tu byliśmy i je­
szcze wrócimy. (mar)

nego lub z ostatnich lat

funkcjonowania trakcji pa­
rowej.

Oprócz starych lokomotyw
w skansenie znajduje się rów­
nież ponad 40 wagonów. Do

najciekawszych należą: au­
striacki wagon osobowy
z 1896 r., wagon klubowy wy­
posażony w bar, urządzony
w dawnym wagonie poczto­
wym z 1930 r., wagon salono­
wy, wagon chłodnia produk­
cji polskiej z 1930 r.

Ekspozycję można oglądać
codziennie od godz. 7 .00 do
19.00 w obecności przewodni­
ka. Organizowane są także

przejazdy pociągami z pro­
gramem dostosowanym do

życzeń klientów. (aga)

pieli znalazła się rzeka Kamie­
nica na wysokości mostu kole­
jowego Nowy Sącz-Jamnica
i Dunajec w pobliżu Zajazdu
„Łącki” w Łącku. Czystyjest też

potok Roztoczanka w Rytrze
i Czercz w Kosarzyskach.

Szczęście mają miłośnicy pły­
wania wypoczywający nad Je­
ziorem Rożnowskim. Kontrola

sanepidu wykazała bowiem, że

nie ma poważniejszych zanie­
czyszczeń w Bartkowej, Gród­
ku nad Dunajcem, Koszarce,
Rożnowie, Siennej, Tabaszowej
i Znamirowicach. (szel)

Podajemy propozycje
krakowskich domów kultu­
ry na spędzenie weekendu:

• Nowohuckie Centrum

Kultury, al. Jana Pawła II

232, tel. 644-02-66, 644-02-
36

Organizuje dla dżieci i

młodzieży zajęcia z tenisa

stołowego, które odbywać
się będą od poniedziałku
do piątku, w godzinach od
10 do godz. 14.

Czynna jest również bi­
blioteka w poniedziałki,
wtorki, środy i piątki od 11
do 17. Do 15 sierpnia w Fo­
to-Galerii czynna jest zbio­
rowa wystawa członków

Krakowskiego Okręgu
Związku Polskich Fotogra­
fików Przyrodniczych.

A w galerii „Centrum” do
końca sierpnia oglądać
można prace plastyczne po­
wstałe na konkursach orga­
nizowanych przez NCK w

pracowniach Marzeny
Szmigielskiej i Ryszarda
Makówki.

• Śródmiejski Ośrodek

Kultury, ul. Mikołajska 2,
tel. 422-08 -14

Zaprasza na „Letni kurs

fotograficzny”. Zajęcia
odbywać się będą codzien­
nie w dwu grupach, każda

po 12 osób. Kurs obejmuje
40 godzin zajęć. Uczestnicy
mogą liczyć na ulgi przy

obrobce materiałów foto­
graficznych.

W programie będą wykła­
dy, korekty przedstawio­
nych prac, zajęcia w studio

fotograficznym i dwudnio­
wy plener. Zajęcia prowa­
dzić będzie Zbigniew Poza-

rzycki (absolwent Wydziału
Form Przemysłowych w

Akademii Sztuk Pięknych

w Krakowie). Ilość miejsc
ograniczona. Szczegółowe
informacje można uzyskać
pod numerem tel. 422-19-

55, 422-08-14 .

• Dom Kultury „Podgó­
rze”, ul. Krasickiego 18/20,
tel. 656-36-70, 656-44-41

Zaprasza w sobotę na wę­
drówkę z niespodzianką. W
czasie tegorocznych waka­
cji dzieci odwiedzą między
innymi park Bednarskiego,
alejki nad Wisłą, Lasek Wol­
ski, ZOO, Kopiec Kościu­
szki i Krakusa, pojadą do

Tyńca i Doliny Bolechowic-

kiej. Dziś kolejna już trasa.

Młodzi traperzy wyruszają
z Domu Kultury o godz. 10.
Powrót przewidziany jest
na godz. 15. Pamiętajcie o

wygodnych butach. O godz.
11 rozpocznie się „Wakacyj­
na akademia kultury dla

młodzieży”. W programie
są spotkania z ciekawymi
ludźmi, wycieczki, zwie­
dzanie wystaw. A wszystko
będzie o muzeach i zbio­
rach muzealnych, gale­
riach, kolekcjonerstwie, bi­
bliofilstwie oraz zabytkach
i ich ochronie. Dla najmłod­
szych od godz. 11 przewi­
dziane są gry i zabawy
świetlicowe. Natomiast od
10 do 16 komputerowi ma­
niacy będą mogli wziąć
udział w zajęciach kompu­

terowych. Na wszystkie im­
prezy wstęp jest bezpłatny,
jedynie zajęcia komputero­
we kosztują 1,50 zł. Dzieci

biorące udział w wyciecz­
kach zobowiązane są po­
kryć koszt przejazdu oraz

bilet wstępu. Propozycje
będą realizowane po zgło­
szeniu się co najmniej
ośmiu uczestników. (JB)
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Kraków na starejfotografii

Rondo Mogilskie bezfortu
Po krótkiej przerwie wraca­

my do prezentacji archiwalnych
widoków naszego miasta. Tym
razem prezentujemy zdjęcie,
które wykonał, już po II Wojnie
Światowej, znany krakowski fo­
tograf Stanisław Mucha.

Odbitka wykonana z zacho­
wanej, oryginalknej kliszy,
przedstawia prace przy powsta­
jącym rondzie Mogilskim, tuż

po wyburzeniu stojącego w tym
miejscu austriackiego fortu.
Rondo usprawniające ruch w

tej części Krakowa, jest więc
także dowodem na brak wyo­
braźni ówczesnych władz

podwawelskiego grodu, które
zamiast zachować oryginalną
budowlę będącą świadkiem hi­
storii miasta, zrównali ją z zie­
mią. Dziś trudno rozponać
miejsce, na którym stała fortyfi­
kacja, bowiem w tym miejscu
wyrosły okazale drzewa.
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W głębi zdjęcia po lewej stro­
nie na horyzoncie można do­
strzec dwa kościoły przy ul. Ko­
pernika — dwuwieżowa świąty­
nia pod wezwaniem Niepoka­
lanego Poczęcia Najświętszej
Marii Panny oraz dominującą
nad okolicą wysoką wieżą ba­
zyliki N.M.P .

— Najświętszego
Serca Pana Jezusa. U wylotu ul.
Lubicz wyraźnie widać dwa po­
tężne drzewa, które dochowały
się do naszych czasów i są chro­
nionejako pomniki przyrody.

Jak możemy zobaczyć na fo­
tografii wykonanej kilka dni

temu, w okolicy lej pojawiły
się nowe domy i gmachy, takie

jak kilkupiętrowa siedziba dy­
rekcji PKP. Natomiast na sa­
mym rondzie panuje dziś du­
ży ruch a korki nie są tu już
rzadkością. (ART)

Fot. i reprodukcja:
Adam WOJNAR

Żebry bezpokory
Choć kilkutomowe dzieje na­

szego miasta milczą na temat

bractw żebraczych, jest niemal

pewne, że działały w dawnym
Krakowie. Funkcjonowałypraw­
dopodobnie, jak ich odpowiedni­
ki w Paryżu czy Londynie. Do­
skonale zorganizowane, przypo­
minały współczesne mafie z sil­
ną, hierarchiczną strukturą. W

Krakowie żebraków nie brakuje,
widać nawet pewne wakacyjne
ożywienie w tej branży.

Wśród dzieci Cyganów ru­
muńskich zapanowałajakaś epi­
demia. Jeszcze do niedawna

zdrowe, okazują się cierpiącymi
kalekami. Mimo ułomności, bry­
gada małolatów zachowuje nie­
spotykaną pogodę ducha. Pod­
pierając się kulami, żebrują po
tramwajach, szczególnie chętnie
wybierając turystów, tych zagra­
nicznych. Po pracowicie spędzo­
nym dnia, o dziwo następuje cu­
downe ozdrowienie. Kalekie do­

tąd dzieci, odrzucąją kule i cho­
dzą... Łatwoje zauważyćprzy ho­
telach w Nowej Hucie. Niemałe

utargi oddają swoim cappo di
tutti cappi, którzy zajmują się
popijaniem piwa na okrągło.
Wieczorami dzieci oddąją się bez­
troskiej zabawie, przed kolejnym
pracowitym dniem. IV końcu

żadna praca nie hańbi, a nie

wszędzie małym nakładem sił

udoje się zarobić około 100 zło­
tych dziennie; pensja niemal me­
nadżerska.

W udawaniu kalek jest jed­
nak coś niesmacznego, zabobon­
nie niesmacznego. Tego sposobu
żerowania na naiwności lub do­
brym sercu krakowian i tury­
stów nie da się z niczym innym
porównać. Nie brak, trzeba
przyznać, pomysłów młodym
Cyganom, choć wykorzystywa­
niu sil twórczych towarzyszyć
chyba winna pokora.

Grzegorz KOZUBEK

Samolotowy salon w Krzysztoforach

Cuda lotnicze
na znaczkach

Mata

kronika

Niedziela przed Bunkrem Sztuki

Błyszczące kopuły cerkwi
Trwa wakacyjny cykl „Teraz Dzieci" przygotowany przez krakow­

ską Galerię Sztuki Wpółczesnej. Jutrzejsza edycja spotkań z kulturą
i zwyczajami różnych państw świata, poświęcona zostanie twórczo­
ści ukraińskiego poety, pisarza i malarza Tarasa Szewczenki.

SOBOTA

• PIWNICA POD ZŁOTĄ
PIPĄ (Floriańska 30): kon­
cert muzyki flamenco — 20.

• HARRIS PIANO JAZZ
BAR (Rynek Gł. 28): koncert

wibrafonisty Karola Szyma­
nowskiego — 21.

• WIEŻA RATUSZOWA:

„Stary Jazz w Krakowie” —

koncert zespołu Beale Stre­
et Band — 11.

• BAZYLIKA MARIACKA

(Rynek Gł.): w cyklu „Mariac­
kie recitale organowe” wy­
stąpi Józef Serafin —19.30 .

• GALERIA AUTORSKA
BRONISŁAWA CHROME­
GO (Park Decjusza — Wola

Justowska): koncert Galicyj­
skiego Zespołu Kameralne­
go „Obligato” — muzyka dy­
nastii Straussów — 17

(wstęp wolny).
NIEDZIELA

• AMFITEATR RADIA
KRAKÓW (Szlak 71): kon­
cert poranny z cyklu „Po­
ranki Muzyczne” —11 .

• DWOREK BIAŁOPRĄ-
DNICKI (Papiernicza 2):
„Letnie Koncerty Kameral­
ne ’98”: Marta Abako — hi­
szpańskie rytmy — 15.30

(wstęp wolny).
• SALA KONCERTOWA

KCK (Łokietka 60): wystąpi
Wielka Orkiestra Symfo­
niczna „Southampton Yo-
uth Orchestra” (Anglia) — 19.

Tak jak przez trzy poprze­
dnie lipcowe niedziele, i tym
razem maluchy spędzające
wakacje w mieście będą mo­
gły „wyszaleć się twórczo”.

Organizatorzy coraz popular­
niejszej akcji „Teraz dzieci”,
przygotowali bowiem dla naj­
młodszych krakowian kilka

ciekawych zadań i konkur­

sów. — Proponujemy dzie­
ciom pracę nad plastycznym
przedstawieniem w technice
mozaiki kropkowej," bezkre­
snych stepów ukraińskich —

mówi Agnieszka Olejarz,
rzeczniczka prasowa Bunkra
Sztuki. — Można będzie też

spróbować uchwycić niuanse

architektury sakralnej na­

szych wschodnich sąsiadów
poprzez wykonanie w techni­
ce collage „Błyszczących ko­
puł cerkwi”.

W czasie gdy maluchy będą
malować, na Plantach przed
galerią ukraiński zespól ludo­
wy Zwierciadło, będzie grać
skoczne melodie ludowe i za­
prezentuje tradycyjne tańce
kozackie. Z kolei w salach
Bunkra Sztuki, będzie można

obejrzeć kończącą się już wy­
stawę „100 fotografii”

(ART)

Salon Filatelistyczny Poczty Lotniczej zaprezentowano w Pała­
cu Krzysztofory Muzeum Historycznego Miasta Krakowa z oka­
zji 80. rocznicy powstania pierwszej na świecie regularnej po­
czty lotniczej Wiedeń — Kraków - Lwów — Kijów.
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Najstarsze eksponaty prezen­
towane na wystawie pochodzą
ze zbioru Zbigniewa Mikulskie­
go ze Szwajcarii i odnoszą się do

pamiątek z oblężonego Przemy­
śla. Na kilkunastu planszach

jest gros filatelistycznych raryta­
sów. Niektóre wartości kilku ty­
sięcy dolarów. Jest np. pocztów­
ka z 1926 r., kiedy polscy piloci
Idzikowski i Kubala podjęli pró­

bę przelotu nad Atlantykiem. W
okolicach Azorów ich samolot

runął do wody. Z 10 przesyłek
przewożonych przez samolot
uratowano 5. Jedną na aukcji w

Nowym Jorku kupił za 2 tys. do­
larów Andrzej Kłosiński z Sopo­
tu. Wystawa zorganizowana
przez filatelistyczne kluby „Cra-
coviana” i „Ikar” czynna będzie
do261ipca. (mas)
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PONADTO W OFERCIE:

• C1VIC 3D, 50

• CMC AERO DECK

• ACCORD -

•PRELUDE

• CR-V

•LEGEND

KkoNDA

31 579 Kraków al. .lana Pawia II 142, tel./fax (012) 648 99^18. tcl. (012) 647-95-53

Centrum Mix
Kraków ul. Wadowicka 8A

lei. (0-12) 267-45-39

II piętro

Gorący 412 16 94

Centrum Mix
Kraków ul. Wadowicka 8A

Tel. 267-45-39

II piętro

Podziękowanie za leki

Zadzwoniła do nas Irena

Szpytowa. Na lamach

„Gazety Krakowskiej” chcia-
la podziękować pracowni­
kowi apteki przy ul. Koman­
dosów 1.

— Mieszkam sama. Od kil­
ku lat poważnie choruję.
Przed kilkoma dniami bar­
dzo źle się poczułam. Nie
miałam siły, by wyjść z do­
mu i kupić tabletki potasu..
Zadzwoniłam więc do apte­
ki, by tylko zapylać się, czy
nic mi się nie stanie, gdy za­
żyję przeterminowane. Pan,
który odebrał telefon w ap­
tece, powiedział, że nie wol­
no mi tego robić. Po czym,
po trzydziestu minutach po­
jawił się u mnie z tabletka­
mi potasu. Mało tego w tym
dniu nie miałam pieniędzy,
żeby mu za nie zapłacić.
Pozwolił mi uregulować
należność, gdy wydobrzeję.
Jestem mu naprawdę bar-

dzo wdzięczna i bardzo

dziękuję, za okazaną bezin­
teresowną życzliwość.

Normalnie

pospieszny autobus

— Dlaczego autobus MPK
linii B zatrzymuje się nie­
mal na każdym przystanku?
— pyta Beata Borkowska-Ko-
ziol. — Przecież jest to po­
spieszny autobus. Nie po to

plącę dwa razy tyle, by do­
trzeć na miejsce w tym sa­
mym czasie co normalnym
autobusem. Czy jest jakaś
szansa, żeby MPK wprowa­
dziło na tej linii zmiany?

Filomena Serwin, rzecznik
prasowy Miejskiego Przedsię­
biorstwa Komunikacyjnego
powiedziała, że taka sytuacja
jest wynikiem próśb pasaże­
rów o utworzenie nowych
przystanków.

—Jeżeli nasi klienci zasypu­
ją nas petycjami, to w takiej
sytuacji wprowadzane są

zmiany w marszrucie. Na li­
niach pospiesznych robimy to

jednak niechętnie. Wiemy o

tym, że jedni są z tego zado­
woleni. Inni nas przeklinają
— mówi rzecznik. — Taki pro­
blem występuje na wszyst­
kich liniach pospiesznych.
Jestjednak szansa, że od no­
wego roku wprowadzone zo­
staną nowe linie. Zamiast po­
spiesznych pojawią linie eks­
presowe, a autobusy, które

dziś są pospiesznymi zamie­
nione zostaną na normalne.

***

Z podziękowaniami dla

„Gazety Krakowskiej” za­
dzwonił Kazimierz Rogow­
ski. Dwa tygodnie temu pi­
saliśmy o zniszczonej na­
wierzchni na skrzyżowaniu
ulic Murarskiej i Radzikow­
skiego. Po naszej interwen­
cji Miejski Zarząd Dróg na­
prawił drogę.

Magdalena STRZEBOŃSKA
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Krzeszowice

RAKÓW
Skawina

• Myślenice

Rajdowe dni

Rowerem

Wiele atrakcji spotka dziś wszystkich, którzy zdecydują się po­
jechać do Wieliczki. Organizatorzy Dni Kingi przygotowali bo­
wiem mnóstwo ciekawych pokazów, wystaw i konkursów. Będq
także rajdy, skoki na linie i koncerty.

wśród zabytków
Amatorów rowerowych tras czeka prawdziwa atrakcja — rajd

rowerowy szlakiem Pogórza Wielickiego, który rozpoczyna się
dziś, w ramach wielickich Dni Kingi.

- Wiehczka

Proszowice
Pod patronatem „Gazety Krakowskiej

Koncerty i lot na linie - Niepotpńiice

Każdy, kto odwiedzi dziś

Wieliczkę i kopalnię na pewno
nie będzie się nudził. Dla wiel­
bicieli ruchu na świeżym po­
wietrzu zorganizowano Rowe­
rowy Rajd Turystyczno-Krajo­
znawczy szlakiem Pogórza Wie­
lickiego. Ci, którzy chcą odpo­
cząć, mogą obejrzeć wystawę
owadów i roślin tropikalnych,
podczas której będzie można

kupić wiele ciekawych roślin.

Kolekcjonerów i panie zainte­
resują zapewne minerały i bi-

SOBOTA 25.07.98

8-15 Kiermasz w Rynku Górnym
9-13 Wstęp wolny na strzelnicę
10 Rajd Rowerowy Turystyczno-Kra­

joznawczy szlakiem Pogórza Wielic­
kiego (Park Mickiewicza)
10-18 Targi Minerałów, Skamienia-

łości i Biżuterii, Wystawa roślin i

owadów tropika Inych
11 -13 Pokazy wojska (stadion KS

Gómik) 13-21 Bungy Jumping
13-16 Wystawa samochodów vol-

kswagen 14-15 Koncert Przemysła-
wa .Titilo" Goca (Szyb Daniłowicza)
15-16 Koncert Orkiestry Górniczej
(Szyb Daniłowicza)
15-16 Turniej rycerski
16-17 pokazy Straży Pożarnej
17-18.30 Zespół Pieśni i Tańca .Ra­
ciborsko” 20 -21 Koncert — Piasek z Minerałów, Skamieniałości i Biżuterii

Krótko | Spotkania z folklorem

IW

Karuzele, cukrowa wata,
piszczące koguciki, baloniki
i piernikowe serca można

będzie kupić podczas nie­
dzielnego odpustu w Zielon­
kach. Odpust ku czci św. An­
ny obchodzony jest w Zie­
lonkach od czasów, gdy Zie­
lonki stanowiły beneficjum
Kanoników Kolegiaty Św.
Anny z Krakowa. W tym ro­
ku uroczystość odpustowa
będzie miała szczególny
charakter. Sumę o godz.
11.45 odprawi i kazanie wy­
głosi ks. biskup Kazimierz

Nycz. Poświęci nowe pod-
posadzkowe ogrzewanie,
marmurową posadzkę w

świątyni oraz pionową izola­
cję fundamentów, które nie

pozwoli na zawilgocenie za­
bytkowego kościoła, (mas)

Jutro na nowobrzeskim

placu Wolności odbędzie
się festyn sportowo-rekre­
acyjny, który zbiega się z

dorocznym odpustem pa­
rafialnym. Obok widowi­
skowych dyscyplin spraw­
nościowych, organizatorzy
imprezy (Gminny Ośrodek

Kultury i Liga Obrony Kra­
ju) przygotowały atrakcyj­
ny program kulkturalny
(wystąpią zespoły De Colt i
Nutka oraz kabaret Geno­
wefy Pigwy).

Natomiast około godz.
18, korzystając z okazji,
przedstawiciele Krakow­
skiej Izby Rolniczej wręczą

puchar zarządowi miejsco­
wego koła LOK, jako wy­
różniającej się organizacji
społecznej, która silnie

wpływa na integrację śro-
dowsika wiejskiego w rejo­
nie Proszowic. (ART)

żuteria, zgromadzone na III

Podziemnych Międzynarodo­
wych Targach Minerałów, Ska­
mieniałości i Biżuterii.

Skoki na gumowej linie będą
niewątpliwą atrakcją dzisiejsze­
go dnia. Posiadacze stalowych
nerwów będą mogli sami zako­
sztować tego sportu. Nad bez­
pieczeństwem amatorów sil­
nych wrażeń czuwać będą lu­
dzie, którzy mają za sobą kilka­
set, a nawet kilka tysięcy sko­
ków. Wśród nich Bogdan Kop-

zespołem (stadion KS Górnik)
21 -21 .30 Rozstrzygnięcie konkur­
su z Gazetą Krakowską
21.30 -1 Alosza Awdiejew i zaba­
wa taneczna (stadion KS Górnik)
22.30 Pokaz sztucznych ogni

NIEDZIELA 26.07.98

8.30 Pielgrzymka do Starego Sącza
9 -13 Wstęp wolny na strzelnicę
10 -18 Targi Minerałów, Skamieniało­

ści i Biżuterii, Wystawa owadów i ro­
ślin tropikalnych (Szyb Daniłowicza)
11 Występ Zespołu .Huncwoty”
(Szyb Daniłowicza) 12 -18 Bungy
Jumping — skoki na gumowej linie

13 Promocja albumu .Wieliczka"

16-17 Koncert muzyki organowej
(Kościół św. Klemensa)
18 Uroczyste zamknięcie Targów

i górale
Już po raz czwarty Sucha Beskidzka gości uczestników trady­

cyjnych „Spotkań z folklorem". Na zamkowym dziedzińcu wystą­
piły wczoraj ludowe kapele z Nowego Targu, Wieprza, Piątko­
wej, Bukowiny Tatrzańskiej oraz włoski zespół Isola Dei Dioscu-
ri. Dziś i jutro czekają nas kolejne atrakcje.

Wszystkie koncerty IV Su­
skich Spotkań z Folklorem

odbywają się w pięknej scene­
rii renesansowego zamku,
który zwany jest „Małym Wa­
welem”. Dziś na tutejszej sce­
nie zaprezentują się widzom
m.in. takie kapele, jak Tatry z

Radullowa, Małe Flisoki ze

Sromowiec Niżnych czy Zie­
mia Żywiecka. Z kolei oprawę
muzyczną nocnego festynu ta­
necznego zapewni słucha­
czom góralski zespół Stanisła­
wa Bukowskiego z Czarnego
Dunajca. Gwiazdą sobotniego
wieczoru będzie jednak Pori-
rua Cook Islands Cultural

Group z Nowej Zelandii. Ze­
spól ten reprezentuje trady­
cyjną kulturę Wysp Cooka po­
łożonych w Środkowej Poline­
zji na Oceanie Spokojnym.
Podczas pierwszej wizyty w

Polsce muzycy i tancerze z An­
typodów przedstawią niezwy­
kle barwny program oparty
na ludowych motywach Poli­
nezyjczyków i Maorysów.

Niezwykle ciekawie zapo­
wiada się również występ
Orkiestry pod wezwaniem

Świętego Mikołaja, która bę­
dzie gwiazdą niedzieli. Grupa
pochodząca z Lublina jest
prekursorem nowego spojrze­
nia na muzykę ludową kore­
spondującą z nurtem folko­
wym w muzyce młodzieżo­
wej. W ostatni dzień folklory­
stycznego minifcstiwlu obej­

ka, który w ostatni dzień lipca
pofrunie na gumowej linie w

komorze Staszica. Będą także

pokazy wojskowe i strażackie,
wystawa samochodów i koncer­
ty. Wystąpi Andrzej Piaseczny z

rzymy także programy grupy
instrumentalno-wokalnej Ra-
iz Latina z Ameryki Łaciń­
skiej oraz — złożonej z Pola­
ków — celtycko-szkockiej for­
macji Stonehenge.

Koncertom zespołów towa­
rzyszyć będzie również szereg
innych atrakcji, takichjak kier­
masze twórczości ludowej i

starych książek oraz giełda sta­
roci. Dziś i jutro na dziedzińcu

czynna będzie też letnia ka­
wiarnia, zaś w stylowej restau­
racji „Kasper Suski” mieszczą­
cej się na parterze zamku,
można będzie zjeść m.in. po­
trawy kuchni staropolskiej.

Miejmy nadzieję, że wszy­
scy, którzy odwiedzą Suchą
Beskidzką w ten weekend,
nie będą mieli powodów do
narzekań. Wrażeń artystycz­
nych i estetycznych na pewno
nie zabraknie. (woy), (ART)

zespolem i Przemysław Goc.
Podczas trwania wszystkich
imprez będą organizowane cie­
kawe konkursy. (AS)

Do kalendarza stałych im­
prez wpisały się w gminie Kłaj
dożynki. Co roku towarzyszy
im zabawa i występy zespo­
łów muzycznych. Tym razem

gminne dożynki odbędą się w

Łężkowicach, na placu obok

Wiejskiego Domu Kultury. Za­
planowano je na 23 sierpnia.
Jak co roku starym obrzędom
towarzyszyły będą przyśpiew­
ki ludowe i występy zespołów
z gminy. (JOK)

Czekają rok, by...

Zerwać ze ścianami
zz .

Już po raz ósmy w Niepoło­
micach odbywają się wczaso-

rekolekcje dla osób niepełno­
sprawnych i upośledzonych.
Z dwóch dwutygodniowych
turnusów skorzystało ponad
30 osób.

— Większość zdecydowała
się na czterytogodniowy po­
byt. Mają tu opiekę, mogą li­
czyć na liczne atrakcje — mó­
wi Michał Mieloszyński, je­
den z organizatorów, kierują­
cy grupą wolontariuszy i

opiekunów.

Po raz pierwszy goście
mieszkają w budynku Szkoły
Podstawowej nr 1 w Niepoło­
micach. Wcześniej zajmowa­
li pomieszczenia miejscowe­
go przedszkola.

— Nieprzypadkowo zdecy­
dowaliśmy się na zmianę —

mówi Mieloszyński. — Tu jest
więcej miejsca. Chodziło o to,
by opiekunowie mieszkali w

pokojach razem z podopiecz­
nymi. Mogliśmy tu wydzielić
kilka sal i świetlicę...

Każda wypoczywająca osoba
ma swojego opiekuna, czasami
nawet dwóch. Na wczasoreko-

lekcjach przebywają m.in. oso­
by mające kłopoty z porusza-

Start przewidziano na godz.
10, a zakończenie na 18. Rajd
rozpocznie się w parku A. Mic­
kiewicza, gdzie zlokalizowane
będzie główne biuro rajdu, w

któiym, od godz. 8, będzie
można dokonać zapisu oraz

uzyskać dodatkowe informa­
cje. W rajdzie mogą startować
dorośli i dzieci. Podzieleni
zostaną na cztery grupy. W

grupie I wystartują dzieci do
lat 8. Będą one, podobnie jak
ich starsi koledzy (gr II, do lal

12), korzystały z 2-kilometro-

Dziękujemy
Dziecięcej InstytutuKierownictwo Kliniki Hematologii

Pediatrii Collegium Mediami UJ i Zarząd Fundacji Przyjaciół
Dzieci z Chorobą Nowotworową „Wyspy Szczęśliwe" w imieniu

leczonych dzieci ■serdecznie dziękuje panu Marcinowi

Pawlakowi, Burmistrzowi Miasta i Gminy Dobczyce i Miejsko-
Gminnemu Ośrodkowi Kultury w Dobczycach za przekazanie
kwoty 7500 zł zebranych w czasie uroczyście obchodzonych
„Dni Dobczyc" (18-10 lipca).

Uzyskane pieniądze będą całkowicie przeznaczone na dofi­
nansowanie leczenia dzieci z chorobą nowotworową.

Wyrażamy serdeczną wdzięczność wszystkim, którzy brali
udział w tej szlachetnej akcji charytatywnej. Szczodrość i ofi­
arność mieszkańców gminy Dobczycejest godna naśladowania.

Kierownik Kliniki Hematologii Dziecięcej
prof. dr hab. Jerzy Armata

Prezes fundacji „Wyspy Szczęśliwe”
dr hab. med. Walentyna Balwierz

7■'i

W

niem się, cierpiące na stwar­
dnienie rozsiane, paraliż, pora­
żenie mózgowe. Wymagają
opieki przez całą dobę...

— Jestem tu po raz trzeci —

mówi Zbigniew Kozera z

Trzebiatowa. — Właściwie

cały rok czekam na ten wy­
jazd. Cóż, brakuje nam kon­
taktu z ludźmi. Dość mamy
czterech ścian. Tu przez kil­
ka tygodni odżywamy...

wej trasy na terenie Parku
Mickiewicza. Dla starszych
(gr. III, 12-18, posiadających
kartę rowerową) przygotowa­
no 6-kilometrową trasę szu-

trowo-leśną. Dla dorosłych —

23-kilometrową, asfaltowo-

szutrowo-leśną trasę główną.
Będzie wiodła zabytkowe
miasteczka m.in.przez Siar­
czę, Pawlikowice, Koźmicc

Małe, Raciborsko, Grajów, Do-

branowice, Sułów, Biskupice,
Tomaszkowice oraz Lednicę
Górną i Dolną. (jgd)

— Cudowne są reakcje tu­
tejszych mieszkańców — pod­
kreśla Bogdan Markowski, je­
den z „wózkowiczów”. — Nikt
się nie krzywi na nasz widok,
nikt nie dowcipkuje...

Tradycyjnie organizato­
rów wspierają miejscowe
firmy oraz Gminny Ośrodek

Pomocy Społecznej w Nie­
połomicach.

(PBAR)
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MEDYCZNE K' STOMATOLOGICZNE USŁUGI HANDLOWE BUDOWLANE USŁUGI POGRZEBOWE

APARATY
SŁUCHOWE

tel. (012) 422-22-91

tel./fax 422-52-13

31-025 Kraków
ul. fil. Skłodowskiej-Curie 4

33^00 H. Sącz ul. K. Wielkiego 4

tel. (0-18) 443-78-14

^Pełny zakres usług ą

nere44ED
<• sprzęt medyczny

KRAKÓW,
ul. Prądnicka 53a,

tel. 422-38-19 II

WADOWICE,
ul. Pułaskiego

USG Bjf
jama brzuszna,
piersi, tarczyca i inne

> KONSULTACJE

wszystkich specjalistów
I ONKOLOGIA

także choroby sutka

» OKULISTYKA

szkła kontaktowe

» ZABIEGI OPERACYJNE,
ANALIZY, ENDOSKOPIE,
EKG

« 421-70-21

RYNEK GL 34 ® 421-95-83

PRZYCHODNIA
PROFESORÓW
I DOCENTÓW

Medicina ®

KRAKÓW
ul. Rzeźnicza 2

tel. 422-41 -06

tel. 421-79-27
pon. -cźw. 9 -18, pt. 10-17

• konsultacje
specjalistyczne

• gastroskopia
(oznaczanie heli-

cobacter, wycinki)
• badania

biochemiczne.

1 MEDICINA

ul. Rogozińskiego 12

412-24-59,412-68 -20

412-12-79,411-13-78
•••

ul. Barska 12 (Dębniki)
266-50-62,266-96-65

267-01-55,269-29-45

- konsultacje specjalistyczne

dorośli, dzieci

■ zabiegi chirurgiczne /dzieci,
dorośli/ - przepukliny, stulejki,
wodniak! jądra, kaszaki,

(łuszczaki, esperal
- Żylaki kończyn dolnych
- Chirurgia ręki
- USG-pełny zakres.
- RTG - urografia, mammografia.
- usuwanie zębów (narkoza)
- stomatologia zachowawcza
- leczenie zeza

- gastroskopia,
- rektoskopia
- nieoperacyjne leczenie

hemoroidów /mrożenie/
- zabiegi plastyczne
- leczenie tarczycy,

cukrzycy, otyłości
- szczepienia ochronne
- testy alergiczne
- analityka
- biopsja tarczycy oraz piersi
- EEG - dzieci, dorośli

WIZYTY DOMOWE

(CAŁODOBOWE) TEL. 411-13-78

GABINET LECZENIA
SCHORZEŃ:

INTERNISTYCZNYCH

UKŁADU

POKARMOWEGO

USG
EKG

Kraków,
ul. Żuławskiego 14/7

(przy Nowym Kleparzu)
Tel. 633 14 75

oliDent
Centrum stomatologii

Biernackiego 3

(boczna Kazimierza Wlk),
tel. 633-44-42,

090-666-788

czynne 9.00-21.00

Pełny
zakres usług

* USŁUGI RATALNE <

Niedziela i święta od 9 do 20

RENTGEN

ZĘBÓW
panoramiczne,

punktowe
św. Gertrudy 8

pon.-pt. 8-19

sob. 9-14

tel.421-92-72

Ceny najniższe

■wyniki natychmiast

PL BISKUP118,
TEL. 634 5893,

634 24 09

TEL

INF
- handel

- usłut

EFONICZNA
^ENCJA
ORMACYJNA

)i
- produkcja

tb. 94-77
http://www.tai.com.pl'3

Garaże
usługi

ślusarskie

najtaniej w Polsce

PROMOCJA

(0-18)332-10-52
(0-121655-17-29
W2W5

■ FORMACJA

MEDYCYNA

HANDEL

USŁUGI

PRODUKCJA

telefony
całodobowe

(012)412-18-49

(012)411-20-60

(012)413-04-22

http://www.cblt.com.pl

' " OGÓLNOPOLSKA
INFORMACJA

MEDYCYNA

. PRODUKCJA

HANDEL

USŁUGI

94-34
M2 653-22-02 (całodobowe
0602 6397-99

012 gj |pon.-pt9-18

internet http://www.coit.com.pl

CAŁODOBOWA

POMOC

DROGOWA

Tel. 96-31

411-86-96

ŁJ
slęifartiia |

aittowlartuj

KRAKÓW
ul. Salwatorska 14
tel. 10-12) 421-73-22

ul. Długa 52
teljfia (0-12) 632-70-56

580 WZORÓW radio
TAPETY
KASETONY, PANELE, FOTOTAPETY
TAPETY Z WŁÓKNA SZKLANEGO

BISKO

PACHOLSKIEGO
2

OPOLSKA
n i...... 11

PACHOŃSKIEGO 5

(0-12)415-66-53
PN.-PT. 9-19

SOBOTA 9-14

FIRMA P06RZEB0WA

A.H. MIREK
MIĘDZTNAR0D0WT
PRZEWÓZ ZWŁOK

TRUMNY SPECJALNE

SUCHA BESKIDZKA

Tel. (0-33) 74-27-65

MAKÓW PODH.

Tel./fax całą dobę
(0-33)77-13-15

JORDANÓW-NAPRAWA
Tel. (0-18) 26-75-816 .

czynne codz. 7.30 - 15.30

ZAKŁADY

POGRZEBOWE
Przedsiębiorstwa

Usług Komunalnych
Sp.zo.o.

ul. Rakowicka 41,411-47-76
cm. Podgórski, ul. Wapienna,
656-55 -11

cm. Grębałów, 645-31-61

ul. Reduty 1 (obok cm. Batowi-

ce) 411-35-26

polecają
BEZGOTÓWKOWE USŁUGI

POGRZEBOWE

w ramach zasiłków ZUS

kompleksowa
obsługa pogrzebów,
duży wybór trumien,

obsługa żałobników,
transport krajowy

i zagraniczny, kremacja,
wieńce, nekrologi,

usługi kamieniarskie, itp.
CAŁODOBOWY PRZEWÓZ

Z MIESZKAŃ
tel. 411-45-02,411-45-04,

ul. Reduty 1

(Batowice)

CENY KONKURENCYJNE!!!

RADtO KRAKÓW

►68,75 FM >101,60 FM

sobota: Serwis co godz., lokalny 6.04

7.0410.0412.0416.0419.04 21.04

6.08 Co niesie dzień 9.08 Sobota dla

zdrowia 12.00 Co niesie dzień 12.15

Grająca szafa 13.04 XIX Dni Gorczań­
skie 13.30 Misz Masz 14.45 RK w Sta­

rym Sączu 15.00 Lista przebojów mu­

zyki filmowej 16.00 Co niesie dzień

17.04 Radio Sport 19.10 Lista przebo­
jów RK 21.10 Dinozaury, Architekt i ró­
że 22.00 BBC 23.04 Nocny Szlak RK

niedziela:

Serwis lokalny 7.0412.0416.0419.04

6.04 Pejzaże region., w tym 6.10 Na

swojską nutę 8.04 Niedzielny budzik fa­

milijny 10.04 Globtroter 11.04 Poranek

muzyczny z Amfiteatru RK 12.00 Co

niesie dzień 12.15 Niedziela z reporta­
żem 13.04 Dzień jok co dzień 13.30

Piosenki kabaretowe i nie tylko 14.04

Letnie przeboje 15.04 Grająca szafa

16.00 Co niesie dzień 16.30 Tydzień w

tydzień 17.04 Muzyka 18.04 Sport
21.04 Wiadomości sport. 21.30 Letnie

przeboje 22.00 BBC 23.04 Rewia pio­
senek 23.35 Nocny Szlak RK.

72,56 FM >102,40 FM

sobota: 7.05 Poranny budzik 9.05,

12.05, 15.05, 20.05 Muz. non-stop
10.05 Dwie godz. z życia miasta 12.30

i 17.30 Powieść w ode. 13.05 Popołu­
dnie czytelnika 18.05 Lista przebojów
Radia Alfa 21.05-4.00 Gorączka sobot­

niej nocy 4.00 -7.00 Muz. non stop
niedziela: 7.05 Poranny budzik 9.05-

19.00 Muz. non-stop 12.30,17.30 Po­
wieść w ode. 15.15 CHIP kompu-terowy
19.05 Opowieści niezwyczajne 21.05

Krakowskie opowieści 22.05 W krainie

Muz. 23.05 Noc Kolibra - ludzkie spra­
wy 4.00-6.00 Muz. non-stop

>70,06 FM >96,00 FM

Wiadomości od 00.45 co godz.
sobota: 6.00 Przykładaniec 9.00 I po

zawodach 12.00 Na językach 15.00

Nie ma mowy 17.00 Wosza muzyka
20.00 Metzoforte 0.00-6.00 nocko FM

niedziela: 6.00 Przykładaniec 9.00

Szkółka niedzielna 12.00 Planetarium

14.00 Świat filmu I117.00 Nie ma mo­

wy 20.00 Jw 23 0.00-6.00 Nocka FM

70,76 FM >93,70 FM >102,70 FM

sobota: 6.00 Zacznij od Plusa 9.00

Radio Plus Lato 10.15 Niepołomice na

antenie radia Plus 12.00 Muzyczny ka­
lendarz 15.00 Labirynty Plusa 20.00

Poczuj Plusa 22.15 Dobre Słowo

24.00 Nocny odcień Plusa

niedziela: 6.00 Plus na dzień dobry
10.25 Lot do Ameryki11.45 600 se­
kund dla klasyki 14.00 Cztery z Plusem

16.05 Piosenki na życzenie 22.15 Do­
bre Słowo 24.00 Nocny odcień Plusa

>66,25 >92,50 MHz

sobota: 6.15 Przebudzanki 10.15 Życze­
nia 13.15 Konkurs 14.30 Radioaktywna li­
sta przeb. 16.15 Niezapomn. przeboje
18.00 Program RF119.10 Przygoda z fil­
mem 21.15 Dancing 22.30 Serwis DW

23.00 Serwis RFI 24.00 Noc z melodią
niedziela: Serwis inf. 0-24 co godz.
6.15 Wstawaj, szkoda dnia 9.15 Przed­

południe z konkursem 14.30 Radioak­

tywna lista przebojów 17.10 Hity daw­

nych lat 18.15 Godzina sportowa 19.15

Radość SFM 22.30 Serwis DW 23.00

Serwis RFI 0.15 Muz. noc z Wandą

>100,5 FM

sobota 6.00 Klub Rannych Ptaszków

10.00 TRACH 11.00 RAK Time 17.00

Nowości z RAKlisty 20.00 Lista Przebo­

jów Piosenki Studenckiej 23.00 „Hay”
24.00 Janosik 0.03 Ryba w RAK’u

niedziela 6.00 Klub Rannych Pta­
szków 10.00 RAKTime 15.00 Radiowe

puzzle 16.00 Dance Party 20.00 Lista

Przebojów 23.00 Koncert RAKowy
24.00 Janosik 0.03-2.00 STAPHEX II

2.00-6 .00 Muzyka do kocyka.



25 — 26 lipca 1993 r.

Echo Krakowa
Gazeto Krakowska su VII

0 SOBOTA

i LUDOWY

i SCENA POD RATUSZEM (Rynek Gł. 1, tel.

421-50-16): Biesiada z pieśniami - 20. Bilety:

17i12ulg.

j JAMA MICHALIKA (Floriańska 45, tel.

422-15-61): kabaret: Eurotany - eurotany -

20.

O NIEDZIELA

V LUDOWY

t> SCENA POD RATUSZEM (Rynek Gł. 1, tel.

421-50-16): Biesiada z pieśniami - 20. Bilety:

17i12ulg.

O TRADYCYJNY (Bar Chimera, Anny 3):

.Wyspa bajek" -12.

-> TRADYCYJNY (Ogródek Piwnicy To Tu,

Rynek Gł. 12): Przedstawienie ogródkowe

.Sie kochamy" - 20.30.

O SOBOTA

O APOLLO - stereo, ekran perełkowy (św.

Tomasza 11a, tel. 421-89-50): Miejski obłęd

(USA 15)-16, Buntownik z wyboru (USA 15)
- 18; Wydział pościgowy (USA 15)-20.15.

t> ARS: SZTUKA - dolby stereo SR, ekran

perełkowy, foteliki dziecięce Booster Buddy

(św. Jana 6): Łabędzia księżniczka (USA, b.o.)'

-11.15; Spice world (USA 10) -13; Człowiek

w żelaznej masce (USA 15)-15; Mężczyzna

przedmiot pożądania (niem.-USA 18) -

17.20; Kamasutra (ind.-ang.- niem.-jap. 15) -

19; Blues Brothers 2000 (USA 15) - 20.50;

Łowca androidów - wersja reżyserska (USA

15) - 23.10 (seans tylko w sob.).

o ARS: ANEKS SZTUKI: - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jona 6): Microcosmos

(fr., b.o.) - 11.30; Don Juan de Marco (USA

15) - 12.45; Fotoamator (poi. 15) - 14.30;

Mocne uderzenie (USA 15) -16; Goło i weso­

ło (ang. 15) -17.30; Fakty i akty (USA 15) -

19.15; Aleja snajperów (USA 15) - 21; Miej­
ski obłęd (USA 15) - 22.45 (seans tylko w

sob.).

Z ARS: REDUTA SZTUKI - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jona 6): Kiler (poi. 15)

-1 4.30; Fotoamator (poi. 15) -16.30; Lepiej

być nie może (USA 15) -18.15; Dzień zagła­
dy (USA 15) - 20.45; Kamasutra (ind.-ang.-

niem.-jap. 15) - 22.50 (seans tylko w sob.).
O KIJÓW - dolby stereo digitol, klimatyza­

cjo (Krasińskiego 34, tel. 422-30 -93): Mała

Syrenko (USA, b.o., dubbing) -12.15; Arma-

geddon (USA 15)-15,17.45,20.30 .

W£'«|
3I1“
II&ił%

O MIKRO (Leo 5, tel. 634-28-97): Demony

wojny (poi. 15) -16; Swingers (USA 15) -18;

Pigty element (fr. 15)-20.
O PASAŻ (Rynek Gł. 9, tel. 422-77 -13): Ko­

szmar minionego lata (USA 15) - 14.15;

Wielkie nadzieje (USA 15) -16; Barwy kam­

panii (USA 15) - 18; Adwokat diabła (USA

18)-20.30.

O POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-

07-68): Ostatnie takie lato (ir.-ang-duń. 15) -

11, 20.30; Historie miłosne (pal. 15) - 13;

Przejrzeć Horry'ego (USA 15) -14.30; Duet z

Dublina (irl.-ang.-niem. 15) - 16.15; Siedem

lat w Tybecie (USA 15) -18; Wakacyjne kino

nocne: Pi11ow book (USA 15) - 22.30.

ŚWIT (os. Teatralne 10): dużo sala: Arma-

geddon (USA 15)-16,18.30,21; mola sala:

Adwokat diabła (USA 15) -19.30 .

O UCIECHA - dolby stereo SR (Starowiślna

16, tel. 422-00-77): Armageddon (USA 15) -

12.30,17.15,20, 22.30 (seans tylko w sob.);

Dzikie żądze (USA 15) -15.15.

WANDA - dolby stereo SR, niepełno­
sprawni (św. Gertrudy 5, tel. 422-14-55):

Black Dog (USA 15) - 15.30, 20.45, 22.30

(seans tylko w sob.); Ciemna strona Wenus

(poi. 15)-17.15,19.

O WRZOS (Zamojskiego 50): Królestwo Zie­

lonej Polony. Powrót (poi., b.o.) - 16.45; Wy­
słannik przyszłości (USA 15)- 18.30 .

O MYŚLENICE - Muza (Piłsudskiego 20):

Titanic (USA 15)-18.

O NIEDZIELA

O POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-

07-68): Sposób na wakacje Bolka i Lolka

(poi., b.o.)-11 .30; Historie miłosne (poi. 15)
- 13; Przejrzeć Horry'ego (USA 15) - 14.30;

Duet z Dublina (irl.-ang.-niem. 15) - 16.15;

Siedem lat w Tybecie (USA 15) -18; Ostatnie

takie lato (ir.-ang-duń. 15) - 20.30 .

O MYŚLENICE - Muza (Piłsudskiego 20):

Titanic (USA 15)-18.30.

Pozostałe jak w sobotę.

O KOMNATY KRÓLEWSKIE (wt, pt 9.30-16.30,

śr. - wstęp wolny, cz., sob. 9.30-15.30, nd. 10-

15. Bilety 4 zł. i 3zł. ulg.): • .Sztuka cenniejsza

niż złoto..." (wejście o pełnej godzinie)

O WAWEL ZAGINIONY (pn., śr.- wstęp wol­

ny, cz. 9.30-15.30, pt. 9.30-16.30, sb. 9.30-

15, nd. 10-15)

5 SKARBIEC KORONNY (wt., pt. 9.30-16.30,

śr., cz., sob. 9.30-15.30, nd. 10-15)

O ZBROJOWNIA (wt, pt. 9.30-16.30, śr., cz.,

sob. 9.30-15.30, nd. 10-15)

MJlDRAfpn. -sb. 10-15, nd. 12.15-15)
tz GROBY KRÓLEWSKIE i DZWON ZYGMUNTA

(pn.-sb. 10-15, nd. 12.15-15)
5 MUZEUM KATEDRALNE; (codz. 10-15)

O SMOCZA JAMA (codz. 10-17)

O NARODOWE

O GMACH GŁÓWNY

(al. 3 Maja 1, tel. 634-33 -77); (wt. -nd. 10-18,

nd. wstęp wolny): • Sztuka polska XX wieku

(od Młodej Polski do współczesności) • Prze­

strzeń i czas (kobierce wschodnie ze zbiorów

MN) • Witkacy - Głogowski. Portrety wza­

jemne • Warhol i dzieci - prace dziecięce

v SUKIENNICE (Rynek Gł. 1/3, tel. 422-11-66)

(wt.-pt. 10-18, sb. -nd. 10-15.30):
• Sztuka polska od XIV do XVIII w.

O XX. CZARTORYSKICH (św. Jona 19, tel.

422-55-66) (wt.-nd. 10-15.30, pt. 9-17):
• Galeria rzemiosła europejskiego

O ARSENAŁ (Pijarska 8): (codziennie 10-17):

O DOM JANA MATEJKI (Floriańska 41, tel.

422-59-26); (wt-cz. sb, nd. 10-15.30, pt. 10-

18): • Z paletą wśród zwierząt. Czworonogi

Matejki • Zbiory etnograficzne Jana Matej­
ki • Tokie były początki
O DOM JÓZEFA MEHOFFERA (Krupnicza 26,

tel. 421-1143): (wt, cz.-nd. 10-15.30, śr. 10-18)
O WYSPIAŃSKIEGO (Kanonicza 9, tel. 422-83 -

37): (wt, śr, pt,sb, nd. 10-15.30, czw. 9-17)
1 CENTRUM SZTUKI i TECHNIKI JAPOŃ­

SKIEJ MANGGHA (ul. Konopnickiej 26, tel.

267-27-03); (wt.-nd. 10-18): • Downa sztuka

Japonii ze zbiorów Muzeum Narodowego w

Krakowie - kol. F. Jasieńskiego
• Fotografie Takuyi Tsukahary .Oceon jako

fantazja" (do 23.08)
• Wystawa jedwabnych zwojów i japońskich

kimon z kolekcji Teruo Tamury z Kioto

O ARCHEOLOGICZNE (Poselska 3, tel. 422 -

75-60); (pn, wt-śr. 9-14, czw. 13-16 «9-14 tylko

dla grup zorganizowanych po tel. zgłoszeniut,

pt, sb. nieczynne, nd. 11-14 wstęp wolny):

26.07nieczynne
• Starożytny Egipt• Starożytność i średniowie­

cze Małopolski • Pradzieje Nowej Huty • Kro­

ków przed 1000 lat • Dziejów tkanie. Od ple­
cionki do tkaniny artystycznej • Świat szkła

O (Podziemia Kościoła św. Wojciecha); (pn.-
sb. 10-16): • .Święty Wojciech. Biskup, mę­

czennik, patron Polski"

O ARCHIDIECEZJALNE (Kanonicza 19-21,

tel. 421-89 -63); (wt.-sb. 10-15):
• Pokój Ojca Św. z wyposażeniem, w którym

mieszkał w latach 1951-1958 r.joko prof. KUL

O COLLEGIUM MAIUS UJ (Jagiellońska 15,

tel. 422-05-49) (pn. -pt. 11-14 .30, sb. 11-13.30)
• Maciej z Miechowa 1457-1523

O ETNOGRAFICZNE (pl. Wolnica 1, tel. 656

28-63); (pn, śr. -pt. 10-17, sb., nd. 10-14):
• Koronka na wsi polskiej (do 31.08)

O (Krokowsko 46); (wt. niecz., pn., śr.-pt. 10-

17, sb., nd. 10-14 - wst. wolny):
• Walończycy z Liege i okolic

O HISTORYCZNE

V KRZYSZTOFO RY (Rynek Gł. 35, tel. 422-99-22):

(wyst stała nieczyn. do odwołania) Sale wysta­
wowe na parterze: (pn.-pt 9-17, sb.-nd. 10-16):

• Artyści ukraińscy - absolwenci krakow­

skiej ASP (do 31.08)
O DOM POD KRZYŻEM (Szpitalna 21); (cz.-

nd. 9-15.30, śr. 11-18): • Dzieje teatru kra­

kowskiego" • Joanna Braun - scenografia
5 KAMIENICA HIPOLITÓW (pl. Mariacki 3)

(pn.- pt 9-17, sb.-nd. 10-16):
‘

Ogrody Krakowa

v STARA SYNAGOGA (Szeroka 24, tel. 422-09-

62); (wt, śr, cz, sb, nd. 9-15.30, pt. 11-18):
• Z dziejów i kultury Żydów krakowskich

i DOM ŚLĄSKI (Pomorska 2) (pn.-pt. 9-15, cz.

11-18) • .Kraków 1939-1945" • .Walkaimę-

czeństwo Polaków w latach 1939-1956”

O CELESTAT (Lubicz 16) (śr, pt, sb, nd. 9-

15.30, czw. 11-18):
• Z dziejów Krakowskiego Bractwa Kurkowego
• Krowodrza na starej fotografii (do 31.07)

V ZWIERZYNIECKI SALON ARTYSTYCZNY

(Kr. Jadwigi 41); (wt, czw. pt 9-15, śr. 11-18,

sb., nd. 9-14): • Rzeźba, malarstwo i rysunek

Wiesława Pastuły • Wiesław Nowak - ma­

larstwo • Halina Cieślińska-Brzeska - Wy­
stawa autorska (do 31.08)

O HISTORII FOTOGRAFII IM. W. BOGAC­

KIEGO - KTF (Lubicz 25/542, tel. 422-26

52): (codz. 9-16)

O HISTORII FOTOGRAFII (Józefitów 16, tel.

634-59-32); (wt. 12-17.30, śr.-nd. 10-15.30):
• .Pejzaże oksfordzkie” (Terence Wright)
5 MŁODEJ POLSKI - RYDLÓWKA (Tetmajera

28, tel. 637-07-70): (wt, śr, pt, sb. 10-15, cz.15-19)

(udopdo 18.08)

O DWOREK JANA MATEJKI (Krzesławice,

Wańkowicza 25, tel. 644-56-74) (codz. 10-15)

i PAŁAC SZTUKI (pl. Szczepański 4); (9-20):
• Wystawa malarstwa .Ecole de Paris" Arty­
ści polscy żydowskiego pochodzenia z kolek­

cji Wojciecha Fibaka (do 30.08)

O LOTNICTWA (Jana Pawła II 39, tel. 412 -

90-00) (wt.- pt. 9-75, sb. 10-75, nd. 10-16)

O STAREGO TEATRU (Jagiellońska 1, tel.

422-85-66): (wt.-pt. 11 -13 i na godz. przed

spektaklem): • 200 lat Starego Teatru

5 UBEZPIECZEŃ (Dunajewskiego 3, tel. 422 -

88-11): (wt.-pt. 9-11, w innych godz. i w sob.

po wcześniejszym uzgodn.) (wstęp wolny):
• Z dziejów ubezpieczeń w Polsce

O WIELICZKA

O MUZEUM ŻUP KRAKOWSKICH: Zamek

Żupny (Zamkowa 8); (pn, śr.-nd. 10-16):

• Dzieje Wieliczki • Solniczki • 400 lat Ko­

ścioła św. Sebastiana w Wieliczce • Moja

przygoda w Muzeum

O EKSPOZYCJA PODZIEMNA- III poz. kopalni

soli (pn, śr-nd. 7.30-18.30, wt. 10-16) • Dzieje

górnictwa solnego w Polsce, dawne maszyny i

urządzenia górnicze • Ośrodki dawnego prze­
mysłu solnego Europy w iknografii (do 31.12)

v KOPALNIA SOLI "WIELICZKA" (Daniłowicza

10) (8-16) • Podziemna trasa turystyczna po­
ziom I-III; Kaplice solne: Bł. Kingi, Św. Anto­

niego, Św. Krzyża; Jez. Solankowe: E. Barą-

cza. J . Piłsudskiego, Weimar; kolekcja sol­

nych rzeźb, maszyn i urządzeń górniczych

5 NIEPOŁOMICE - ZAMEK (pn.-pt. 10-16,

sb.-nd. 10-14)

O AUSTRIACKI KONSULAT GENERALNY

(Cybulskiego 9, Galeria I p.): (pn. -pt. 12-16):
• Wystawa Stanisława Michno i Wolfganga

Hofera (do 31.07)

O ARTEMIS (Starowiślna 21); (pn. -pt. 11-

19, sb. 11 -15)
• Prace Franciszka Starowieyskiego

O BUNKIER SZTUK! (Pl. Szczepański 3a);

(wt-nd. 11-18): • .Zeznanie” Jean-LucMoule-

ne • ,100 fotografii" Wojciecha Prażmow-

skiego (do 26.07)
O CKŻ (Meiselso 17) (pn.-pt. 10.-18, sb, nd.

10-14): • Joanna Budyn-Kamykowska -

. Ogród wewnętrzny" - pastele (do 18.08)

5 DK PODGÓRZE (Krasickiego 18/20): (pn. -

pt. 9-19, sb. 9-13) ■ Kazimierz Zbigniew koń­

ski z Zamościa: Ekslibrisy (do 31.07)

O KRAKOWSKA FUNDACJA DZIENNIKA­

RZY (Szczepańska 1): • Ekslibrisy z motywa­
mi krakowskimi ,Cracoviana V" (do 31.07)

O OGRÓD ZOOLOGICZNY: Las Wolski, do­

jazd autobusem linii 134, kasa ZOO czynna

w godz. 9 -18.; tel. 425-35-51.

5 OGRÓD BOTANICZNY (Kopernika 27):

(szklarnie 10-14, pt. niecz.); Bilety: szklarnia

-3, ulg. 1.50.

v DLA DZIECI

• Anikino (Nieduża 4, tel. 411 -3007): (codz 9-27)
• Bzikoland (os. Willowe 29): (codz. 9-21)

Belman „Pod Ratuszem1

Zapraszamy dziś (sobota) o

godz. 20 do teatru „Pod Ratu­
szem” na program muzyczny,
oparty na pieśniach znakomite­
go szwedzkiego poety i barda
Carla Michaela Bellmana. W

tym pełnym wina, śpiewu, tań­
ca i radości życia spektaklu, ak­
torzy wciągają widzów w zacza­
rowany świat baroku. Bellman,
którego życie obfitowało w kar­
kołomne przygody, kompono­
wał także muzykę do swych
utworów, wzorując się na popu­
larnych w XVIII w. melodiach.

Występują Ziuta Zającówna
(także scenariusz i reżyseria),
Marzena Ciula, Stanisław

Dembski, Grzegorz Juras. Opra­
cowanie muzyczne Małgorzata
Binczycka, fagot — Piotr Pułka.

Kostiumy Anna Smolicka.
Na Czytelników, którzy zgło­

szą się na godzinę przed spekta­
klem, czekają dwa podwójne
zaproszenia na hasło *GK”.

Jazz

w „Piwnicy pod Baranami"

Dziś i jutro, jak zwykle o

godz. 21, w ramach 111 Letniego
Festiwalu Jazzowego „Piwnica”
zaprasza na koncert Piotra Sa-

fjana. Z urodzenia krakowia­
nin, 20 lat spędził w Szwajcarii
pracując w branży muzycznej,
ale ostatnio dzieli czas między
obydwa kraje. Posługuje się ca­
łą gamą różnych instrumentów

klawiszowych (K-machine), da­
jąc pokaz ich możliwości i wła­
snej ekspresji artystycznej. Jego
muzyka to współczesny „fu-
sion” z elementami soul, hip-
hop i acid-jazzu, częściowo im­
prowizowana, częściowo arna-

żowana, wykonywana pi^zy mi­
nimalnej pomocy seąencerów
(lub perkusji „live”).

Dla Czytelników, którzy zgło­
szą się przed koncertem z „Ga­
zetą Krakowską” mamy dwa

podwójne zaproszenia. Życzy­
my dobrej zabawy. (mar)

„Sie kochamy"

Policja 997,

Straż Pożarna 998,

Pog. Ratunkowe 999

O INFORMACJA służby zdrowia 422-05-11

(dyżury aptek i szpitali - czynny całą dobę)

O DYŻURY SZPITALI

Ó KRAKÓW

Sobota: chirurgii ogólnej, chir. urazowej,

chirurgii dziecięcej, laryngologiczny, urolo­

giczny, okulistyczny (Sieroszewskiego 66).

Niedziela: chirurgii ogólnej (Trynitarska

11), chir. urazowej (Modrzewiowa 22), chir.

dziecięcej (Wielicka 265), laryngologiczny,

urologiczny (Prądnicka 35), okulistyczny

(Dożynkowa 61 - Witkowice).
• Domowa Pomoc Lekarska - lekarzy specja­
listów, EKG, 658-56-64

• Nagła Pomoc Lekarska Specjalistów, EKG,

tel. 266-80-00

• Medicina - wizyty domowe lekarzy, tel.

411-13-78

' Całodobowa Pomoc Lekarska—teL 266-14-71

»BIELSKO-BIAłA • Wyzwolenia 18-400-61,

Wyspiańskiego 21 - 320-15, Sobieskiego 83

-359-04, E. Plater 17 -270-11)

OŚWIĘCIM • Wysokie Brzegi 2 - 22 -11

i SUCHA BESKIDZKA • Szpitalna 6 - 74-38-55

i WADOWICE • Karmelicka 34 -330-21

4 ŻYWIEC • Sienkiewicza30-40-51

O DYŻURNE POGOTOWIA

O KRAKÓW

• Łazarza 14 - 999, zachorowania i przewozy

- 422-29-99, centrala telefoniczna - 422-36-00

Podstacje KPR:

• Lotnisko Balice - 285-68-99; 285-68-98,

• Rynek Podgórski 2-656 -59-99,

• Krowodrza (Piastowska 32) - 633-39-99,

• Skowina (Niepodległości 12) - dlo mie­

szkańców 999, tel. miejski 2761444,

• Wieliczko (ks. Goliona 6) - 278-12-89, alar­

mowy 999,

• Krzeszowice - 999

• Jerzmanowice - 389-50 -99

• Iwanowice-38840-99; 38841-99,

• Prokocim (Teligi 8) - 658 -59 -99

• Nowa Huta (Sieroszewskiego 69) - wy­
padki 64449-99 i 64442-91

• Duńskie Pogotowie Ratunkowe Falek-636-

61-10,63646-11
• Pogot Toksykologiczne - 411-99 -99 (cołodob.)

O PROSZOWICE-alarm. 999, zachorowania

i przewozy - 386-21 -35;
O MYŚLENICE -999,272-01-80,

O NIEPOŁOMICE - miejski 281-19-99, alar­

mowy 999

SŁOMNIKI-388-19-99 (całą dobę)
O DYŻURNE APTEKI

O KRAKÓW

• Mogilska 21 -411-01-26, Dunajewskiego

2 - 422-65-04, Centrum A bl 3 - 644-17-36,

os. Piastów 40 - 6484346, K. Wielkiego

117 - 63744-01, Makowskiego 4 - 636-08 -

64, Kaiwaryjs ko 48-58 - 423-54-65, Czernia­

kowskiego 4, Kalwaryjska 94 - 656-18-50.

5 SKAWINA -Ogrody 101

• KRZESZOWICE - Daszyńskiego 9

O MYŚLENICE-Pardyaka 12

PROSZOWICE -3 Maja 51

O WIELICZKA - os. Sienkiewicza 24

r>TELEFONY ZAUFANIA

O KRAKÓW

• ogólny-633 -71-37 (od 16 do 22)
• dla kobiet - 42247-50 (pn„ śr. 10-13, pt. 20-

24), dla kobiet - ofiar przemocy - 42548-57

pn., wt., śr., pt. 8-14, czw. 15-20, od pn.- pt w

godz. 20-23 - 657-02-64 • dlo kobiet w ciąży
- 4 11 47-66 (pan. i pt. 10-12, śr. i czw. 18-20)
• młodzieżowy - 988 (14-18 bez niedziel)
• dla narkomanów - 65642-93 (pn.- pt. 9 -18)
• dla alkoholików - 6564680 (pn-pt całą dobę)
• dla uzależnionych od alkoholu i ich rodzin

- 65627-34 (pt-sb 20-6 oraz wszystkie noce

poprzedzające dni wolne od pracy)
• info AIDS-958 (całodobowy)
• dla chorych no AIDS-421-9657 (cz 10-12)
• dla osób przeżywających kryzysy osobiste

- 65651-77 (wt,śr, pt 1619)
• dla chorych wenerycznie - 266-09-51 (9-

17) (oprócz sbind)
• dla kobiet po amputacji piersi - 422 -99-00

wew. 235 (pn-pt 10-12.30)

O SUCHA BESKIDZKA-986

^ŚRÓDMIEŚCIE

•Al. Pokoju 4; sob. 8 -14, tel. 411-83-96

O NOWA HUTA

• os. Na Skarpie 6; sob. 8-14, tel. 644-19-00

• os. Na Wzgórzach 1; sob. godz. 8-14, tel.

645-27-77

• os. Jagiellońskie; sob. 8-19, tel. 648-0044

KROWODRZA

• Galio 24; sob. godz. 8-14, tel. 637-21-35

O PODGÓRZE

• Kutrzeby 4; sob. 8-14, tel. 656-58-55

GDY ZACHORUJE ZWIEI

O LECZNICE DLA ZWIERZĄT
O KRAKÓW

• Brodowicza 13, tel. 411 -28-67 (pn.-pt. 8-20,

sb.-niedz. 8-20 z przerwą od 14-16, nagłe

wypadki - pomoc całodobowa

• Centaur, Piaseckiego 16, tel. 267-1289 (pn.-

pt. 10-14 i 15-20, sb. 9-15), wizyty domowe;
• Salus, Przemyska 6/1 a, tel. 422 -5288 (pn-pt 9-

17, sb 9-13, pom. cołodob.); Gdyńska 11a, tel.

6360286 (pn-pt 9-12 i 1620, sb 9-18, nd 10-13)
• Centralna 41, tel. 643-53-08 (pn.- sb. 10-13

i 1620, nd. 9-13)
• Chłopska 2a, tel. 658-83-65 (pn. -pt. 9 -19,

sb. 9-15, nd. i święta 9-12; dyżur non stop)
• Gromady Grudziąż, tel. 6558887 (pn.-pt.

9-13,1619.30, sb. 9-13.30)
• Kmietowicza 5, tel. 636-97-35 (pn.-pt. 9-13

i 15-18, sb. 9-12)
• Królowej Jadwigi 230, tel. 425-1621 (pn.,

wt., cz., pt. 9-12 i 15-20, śr. 15-20, sb. 9-14)
• Krowoderskich Zuchów 26, tel. 63249-50

(pn., śr., pt. 10-20, wt., cz. 10-14.30 i 1620,

sb. 12.30 -17, nd. 14-17)
• Łużycka 55, TEL. 658-36-70 (pn. -pt. 16-

19.30, sb., nd. 1618), wizyty dom. po 20.

• Mickiewicza 41, tel. 0 -602-681-917 (pn.-pt.

9-14,15-20, sb. 10-16), (wizyty domowe)
• Myślenicka 124, tel. 2668088 w. 148 (pn.-

pt. 9-15, sb. 9-13)
• Parkowa 7, tel. 656-53-31 (pn.-pt. 11-20,

sb. 10-14 i 16-19, nd. 10-13)
• Piłsudskiego 30, tel. 411 -39-89 (pn. -pt. 9-15,

1620, sb. 9 -19, nd. 10-14)
• Słomiana 17 (pn-sb 9-12 i 1620, nd 14.30-16.30)

• Woronicza 16, tel. 412-35-73 (pn. -pt. 15-

19, sb. 9-12);
• os. Zgody 16, tel. 644-74-77 (pn. -pt. 8.30-

20, sb. dyżury 10-16)
• os. Złotej Jesieni 13, tel. 64620-22 w. 226 (pn-

pt. 1620, sb. 9-14, wizyty domowe po godz. 20)

O WIELICZKA

• Pankiewicz Lech i Sp. tel. 2761486 (non stop)

tr AMBULATORIA WETERYNARYJNE

KRAKÓW

• Kasprowicza 4/4, tel. 412-51-90 (codz. 622)
• Gazdowskiego 16 (Nowy Bieżanów), tel. 656

87-19 (pn. -pt. 16.30 -19, sb. 9-13, wizyty dom.)
• Na Wierzchowinach 19, tel. 425-11 -28 (pn.,

śr., pt., sb., 1620, wt.,cz. 9-15)

i GABINETY WETERYNARYJNE

KRAKÓW

• os. Kościuszkowskie 6, tel. 649-31-11 (pn-pt

11-19, sb 9-13)
• Orlich Gniazd 22, tel. 635-1628 (pn-sb 1619)

TOW. OPIEKI NAD ZWIERZĘTAMI
O KRAKÓW (Floriańska 53) - 421-77-72;

5 WADOWICE-633 -35 -97

POGOTOWIE GAZOWE

O Kraków - 992,656-50-36

O Bielsko-Biała-992

O Oświęcim-992

5 Wadowice-32682

1 Andrychów-7542-20

O POGOTOWIE ENERGETYCZNE

O Kraków • Śródmieście-421-2749 • Kro­

wodrza-6338697 • Nowa Huta-644-12 -

10 • Podgórze - 65621-55

> Andrychów-75-29-29

O Bielsko-Biała-991

Oświęcim-642-35 -35

O Wadowice - 6339-34

» POGOTOWIE WODOCIĄGOWE
O Kraków

• Krowodrza - 422-9285 • Nowa Huta -

648-2881 • Podgórze -6 55-53-98 • Śród­

mieście-422-9285

O Andrychów - 75-26-40

O Wadowice - 356-28

O POGOTOWIE CIEPŁOWNICZE

O Kraków - 993, 644-3846,6 44-1672,

65540-61

O Oświęcim 42-22-45

v POGOTOWIE SZKLARSKIE

O Kraków-42185-48,
O POGOTOWIE DŹWIGOWE

i Kraków-41182-22,411-5340,644-2388

O POGOTOWIE ELEKTRYCZNE

O Kraków • Cieplne MPEC-993

• Nowa Huta - 644-19-69

KŁOPOT Z AUTI

U POMOC DROGOWA

O KRAKÓW • Całodobowa - 9631 • PZU -

421-5661; PZMot-981; • Inne: 411-8696,

643-7689; 421-1621; 421-1621,4234145,

6364487; 421-1621; 267-2182, (090) 31-

9693; 412-24-69,645-71 -27; 6464542; 633-

5743; 647-27-94; 262-19-57 i 6463046 (ca­
łodobowa, autoplatforma).

...........

O URZĄD OCHRONY PAŃSTWA

O KRAKÓW (Mogilska 109) -410-7943 (ca­

łodobowy)
O ŻANDARMERIA WOJSKOWA

O KRAKÓW-6134081 (całodobowy)

=> STRAŻ MIEJSKA

O KRAKÓW: • Śródmieście-tel. 4118045

(całodobowy) • Krowodrza - tel. 63682-99

(622) • Nowa Huta-tel. 644-1781 (622) •

Prokocim - tel. 6584786 (6-22) • Wola Du-

chocka-tel. 655-5188 (całą dobę)

O POLICJA KRYMINALNA

» KRAKÓW - 4134444 (całodobowy); 413-

4444 (automat, anonimowy)

O PROSZOWICE: Wolności 2 - 38617-97

O KOMENDY REJONOWE POLICJI

Z KRAKÓW

• Kraków-Centrum (Batorego 25) - 42180-

20; 61679-97, 610-71-15, Stare Miasto -

610-77-11, 422-2681, 42245-35. Dworzec

Główny-6167611 • Kraków-Zachód (Kró­
lewska 2)-61619-97,6334880. Story Kle-

parz (Mazowiecka 112) - 61611-12. Azory

(Stadniewskiego 3)-61611-11 • Kraków-

Południe: (Zamojskiego) - 65633 -33; Borek

Fałęcki (Nowogródzka 8) - 6668841; Proko­

cim (Bieżanowska 70) - 61627-11; Kr.- Pło-

szów (Dworzec 6) - 655-2677, 61629-11.

Wola Duchacka (Malwowa 30)-6165626 |

Aktorzy Teatru Tradycyjnego
już po raz czwarty zrezygnowa­
li z wakacji, aby bawić Krako­
wian. 1 to na świeżym powie­
trzu, w ogródku piwnicy „To
tu” przy Rynku Głównym 12.
To tu właśnie, czyli do „To tu”

zapraszają Państwa w niedzielę
o godz. 2O.3O na przedstawie­
nie Murray Schisgala „Sie ko­
chamy”. Są to zabawne perype­
tie trójkąta miłosnego, podczas
oglądania któiych będziecie
śmiać się do łez. Gwarantowa­
na dobra zabawa!

Dla Czytelników, którzy zgło­
szą się przed spektaklem ma­
my dwa podwójne zaproszenia
na hasło „GK”. (mar)

NA WIELKIM

„Armageddon"
reż. Michael Bay

Kino „Kijów"
Amerykańscy naukowcy od­

krywają, że do Ziemi zbliża się
ogromny asteroid. By urato­
wać mieszkańców naszej pla­
nety przed uderzeniem ko­
smicznego „okruchu” wielko­
ści Teksasu, trzeba w jego kie­
runku wysłać specjalną ekspe­
dycję. Oprócz astronautów,
pasażerami dwóch promów
kosmicznych zostają inżynie­
rowie z platform wiertni­
czych. Wśród odtwórców

głównych ról znaleźli się m.in.
Bruce Willis, Steve Buscemi,
LivTyler i Ben Affeck. Mimo iż

scenariusz wydajc się być łu­
dząco podobny do niedawne­
go „Dnia zagłady” Mimi Lea­
der, „Armageddon” (według
Biblii „koniec świata”) zarobił
w Stanach Zjednoczonych już
1OO milionów dolarów. Jak bę­
dzie u nas? (ART)
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MP w kolarstwie górskim

Szafraniec

Dzisiaj i jutro w Ustrzykach Dolnych zostaną rozegrane mi­
strzostwa Polski w kolarstwie górskim. Szosowcy wyłonili już
swego mistrza, teraz pora na „górali". Z krakowskiego punktu
widzenia dla kibiców z naszego miasta impreza ma duże znacze­
nie, ze względu na start w niej wielu zawodniczek i zawodników
z naszego regionu.

Na zdjęciu Justyna Frączek
i
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murowaną faworytką

Wanda pod Jasną Górą

Cudu nie będzie

Uwaga będzie skupiona
przede wszystkim na wyścigu
pań, w którym wystąpi naj­
lepsza obecnie zawodniczka
w MTB Anna Szafraniec z

Iskry Arkus Fantic Głogo-
czów, która broni tytułu mi­
strzowskiego z dwóch ostat­
nich lat w kategorii juniorek.

Najmłodsi też „ładują akumulatory,,

Wiślacy w Rabce
Najmłodsi futboliści „Białej Gwiazdy" także w okresie wakacji

nie zapominają o podnoszeniu swoich umiejętności. Szef szkółki

piłkarskiej Wisły, dr. Stanisław Chemicz zabrał swoich podo­
piecznych do kurortu popularnego nie tylko w zimie — Rabki.

W tym mieście słynącym ze

znakomitego mikroklimatu

nadzieje wiślackiej piłki szli­
fują technikę korzystając z

obiektów miejscowego klubu
— Wierchy. Działacze rab­
czańskiego klubu występują­
cego na codzień w nowosą­
deckiej klasie okręgowej wie­
le sobie po współpracy z Wi­
słą obiecują.

Daniel Dziwor — dyrektor
Wierchów Rabka chciałby,

Jest aktualną brązową meda­
listką mistrzostw świata ju­
niorek i zwyciężczynią tego­
rocznych zawodów Pucharu
Świata. Pokaże sięt eż była
mistrzyni z 1994 i 1995 r. Ju­
styna Frączek z RMF-Coca-Co-
la. Szafraniec kolekcjonuje w

tym roku tytuły. Ostatnio oka­

aby kooperacja z krakowskim

potentatem przerodziła się w

trwalszy związek.
— Gości u nas szkółka pił­

karska dr. Chemicza. W tej
chwili przebywają zawodnicy
z pierwszego turnusu, po nich

przyjadą jeszcze dwa. Krako­
wianie są bardzo zadowoleni z

warunków jakie im stworzyli­
śmy i jak powiedział pan Che­
micz nasza współpraca będzie
się zacieśniać. Udostępniliśmy

zała się najlepsza w eksklu­
zywnej serii Grand Prix, nie

dając żadnych szans rywal­
kom na nawiązanie skutecz­
nej walki — wygrała wszystkie
pięć eliminacji, zdobywając
komplet punktów, co nie zda­
rzyło się przed nią jeszcze ni­
komu w historii. Każde inne

rozstrzygnięcie poza jej mi­
strzowskim tytułem trzeba

będzie traktować jako sensa­
cję!

Będą reprezentowane tak­
że inne krakowskie kluby. -

Krakus Swoszowice, Craco-
via-Construlion i RMF-Coca-
Cola. Nie należy spodziewać
się po nich medalowych pozy­
cji, ale miejsce wśród czoło­
wych lokat nie jest wykluczo­
ne. Maciej Moląg, Mirosaw
Bieniasz z Cracovii-Conslruc-
tion mają szansę na dobry wy­
nik wśród seniorów. Adam

Czuba, Zbigniew Białas, Ro­
bert Sentysz, Tomasz Ziębła
(także ten sam klub) również

pojadą wśród najstarszych,
ale z małymi nadziejami na

czołowe lokaty. Wśród junio­
rów młodszych pojadą To­
masz Dudziak (Cracovia—
Construction), Grzegorz Dzia-
dowiec (RMF—Coca-Cola), Ma­
teusz Tylek (Iskra), wśród ju­
niorów: Marcin Bieniasz (Cra-
covi-Construction), Robert

Grajdura (RMF-Coca-Cola),
Tomasz Sikora (Iskra). Wśród
weteranów można liczyć na

dobry wynik Jerzego Mroza z

Cracovii-Construction.

Ustrzyki Dolne po raz

pierwszy organizują mistrzo­
stwa Polski, zapowiada się
trudna trasa. Na zawodników
czeka 8-kilometrowa runda, o

różnicy poziomów ponad 300

metrów, którą pokonywać bą-
dą kilka razy (w zależności od

kategorii).
(Żuk)

trampkarzom Wisły basen, za

to otrzymaliśmy od nich w

prezencie ładne stroje. Chciał-

bym także dodać, iż prawdo­
podobnie nasi trampkarze bę­
dą wyjeżdżać na turnieje orga­
nizowane przez krakowski
klub. Może kiedyś będziemy
mieli powody do dumy, jeśli
szkoleniowcy wypatrzą w Rab­
cejakiś talent...

Na pewno trenerzy i zawo­
dnicy Wierchów dużo skorzy­
stają z podglądania metod

szkoleniowych tak uznanego
autorytetu jak Stanisław Che­
micz.

(n)

Po przerwie spowodowanej przełożeniem meczu z WTS-Atlas
Wrocław w ubiegłą niedzielę, żużlowcy Wandy znów włączają
się do rozgrywek ligowych. W czternastej rundze zmagań (dla
krakowian będzie to trzynaste spotkanie), wyjeżdżają do Często­
chowy na pojedynek z Włókniarzem-Malmą.

Wanda wystąpi w następu­
jącym składzie:!. Dariusz

Baliński, 2. Arkadiusz Za­
remba, 3. Jarosław Ślęzak, 4.
Dariusz Grudniak, 5. Mariusz
Niemczura, 6. Paweł Włodar­
czyk, 7. Marcin Tomkowiak.

Gospodarze pojadą w nastę­
pującym zestawieniu: 9. Sła­
womir Drabik, 10. Robert Ju­
cha, 11. Mariusz Staszewski,
12. Rafał Osumek, 13. Seba­
stian Ułamek, 14. Artur Pie­
trzyk, 15. Marcel Maliński.

Sędziuje Sławomir Jędras z

Pleszewa, początek o godz.
17.

Od razu zaznaczmy, że wy­
nik tego spotkania jest już
znany od dawna. Wanda

przegra bardzo wysoko bo ta­
kie są nieubłagane prawa
wynikające z siły obu zespo­
łów. Krakowianie mogą wal­
czyć jedynie o przyzwoity re­
zultat (oczywiście biorąc pod
uwagę wszelkie uwarunko­
wania) jakim będzie np. po­
rażka 30-punktami. Taki wy­
nik padl w pierwszej kon­
frontacji między tymi zespo­
łami w Krakowie, gdzie go­
spodarze ulegli przed mie­
siącem 30:60.

Koszykarki Korony rozpoczynają przygotowania

Decydujący sezon?
Rozgrywki koszykarek są od kilku sezonów w stanie perma­

nentnej reorganizacji. A to ekstraklasa jest powiększana, a to

pomniejszana. WII lidze raz są dwie grupy, innym razem trzy. W

tym nadchodzącym będzie ich dwie. Ale już w następnym tylko
jedna centralna, 12 drużynowa.

Ten sezon będzie decydujący dla młodych koszykarek Korony
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Gospodarze to spadkowicz
z ekstraklasy, zawzięcie wal­
czący o powrót do elity. Po 13

spotkaniach na razie są poza
awansującą dwójką, zajmując
4 lokatę z 20 punktami. A

więc stracili już sześć w prze­
granych spotkaniach z RKM-

em u siebie w I kolejce 44:46,
we Wrocławiu z WTS-em
41:49 w III kolejce i w Gdań­
sku z Wybrzeżem 36:54 w pią­
tej rundzie. A więc z silnymi
zespołami, ich konkuretami
w walce o ekstraklasę. Od te­
go czasu notująjuż same zwy­
cięstwa — seria ośmiu wygra­
nych meczów, którą powięk­
szą w niedzielę do dziewię­
ciu. Siły gospodarzy przedsta­
wiać nic trzeba. Po degrada­
cji, skład nie został osłabiony,
choć na takich zawodników

jak Drabik i Ułamek były czy­
nione zakusy ze strony in­
nych klubów. Ale cel został

wyznaczony jasno — natych­
miastowy powrót i nie można

było osłabiać drużyny. Jej
gwiazdą jest niewątpliwie
Ułamek, tegoroczny uczest­
nik elitarnej serii Grand Prix.
O umiejętnościach lego zawo­
dnika mogła przekonać się

krakowska publiczność w mi­
nioną środę, gdy startował w

półfinale indywidualnych mi­
strzostw Polski. Zajął trzecie

miejsce za Tomaszem Gollo-
bem i Adamem Pawliczkiem.
Po czterech seriach startów

zgromadził 12 punktów, a w

decydującym biegu gdy spo­
tkał się z Pawliczkiem, Gollo-
bem i Skórnickiem zawiódł

go sprzęt i z powodu defektu
nie ukończy! wyścigu, nie

mogąc już powiększyć dorob­
ku punktowego. W obu zespo­
łach nie zobaczymy obcokra­
jowców. Gospodarze chcą
przetestować swoich zawo­
dników, natomiast w Wan­
dzie zdają sobie sprawę z te­
go, że nie ma co mnożyć ko­
sztów ziązanych z przyja­
zdem zawodnika zza granicy,
gdyż potyczka i lak zostanie

przegrana i parę punktów
więcej które mógłby on zdo­
być nie będzie miało znacze­
nia. Awizowany jest nato­
miast występ Mariusza Niem-

czury, który pauzował dłuż­
szy czas z powodu kontuzji.

W pozostałych meczach tej
rundy: WTS-Atlas Wrocław -

Śląsk Świętochłowice, Unia
Tarnów — Leżajsk 1525 Kro­
sno, Wybrzeże Gdańsk - Ko­
lejarz Opole, J.A.G. Speedway
Łódź - LKZ Lublin, RKM

Energo Invest Rybnik — Kole­
jarz Rawicz. ’ (Żuk)

Skawa Wadowice, ale jest to

na razie tylko materiał na

dobrą koszykarkę (rocznik
82). Oczywiście, że przydała­
by się w drużynie jedna do­
świadczona zawodniczka,

Walne w Hutniku
KS Hutnik Kraków informuje, że w dniu 3.08.1998 (ponie­

działek) o godz. 15 I termin, godz. 15.30 II termin w siedzibie
klubu przy ul. Ptaszyckicgo 4, odbędzie się Walne Zgromadze­
nie Sprawozdawczo-Wyborcze Delegatów KS Hutnik Kraków.

Kalendarzyk imprez
sportowych

Piłka nożna

I liga: WISŁA — ODRA Wodzisław, niedziela godz. 17 .30, sta­
dion przy ul. Reymonta.

II liga: HUTNIK — KSZO Ostrowiec Świętokrzyski, sobota

godz. 18, stadion przy ul. Ptaszyckiego.

TKKF

w Czechach
Reprezentacja krakowskie­

go TKKF, w siatkówce męż­
czyzn przebywała ostanio w

Czechach. Krakowianie wzięli
udział w turnieju rozgrywanym
na boiskach otwartych.

W miejscowości Vrasow, nie­
daleko granicy z Austrią grało
w siatkówkę 56 zespołów. Kra­
kowianie w tej stawce pokazali
się z niezłej strony i zajęli siód­
me miejsce. W przyszłym roku

chcąjeszcze raz wziąć udział w

tym turnieju, ale zapowiadają,
że skład będzie silniejszy, (bk)

Czyli drużyna, która chce
zaistnieć na centralnym
szczeblu, musi w nadchodzą­
cych rozgrywkach zajęć miej­
sce gwarantujące przyszły
udział w centralnej 11 lidze. Z

tą myślą od najbliższego po­
niedziałku koszykarki Koro­
ny rozpoczynają przygotowa­
nia.

— Na pierwszym treningu
spotykamy się w poniedzia­
łek — powiedział trener Ko­
rony, Andrzej Włodarz — Ale

już w środę wyjeżdżamy na

10 dniowy obóz do Między­
brodzia Żywieckiego. Bę­
dziemy na nim pracować
nad siłą i kondycją. Potem
na kilka dni wracamy do

Krakowa, i następnie wyjeż­

dżamy na 11 dni do Białej
Podlaskiej. Na nim będą już
dominowały zajęcia typowo
koszykarskie. Po powrocie
planujemy rozegranie kilku

spotkań sparingowych, i je-
dziemy jeszcze we wrześniu
na turniej do Łodzi. Trudno

już teraz mówić konkretnie
o celach jakie chcemy osię-
gnąć w nadchodzącym sezo­
nie. Jedno jest pewne trzeba

zająć miejsce gwarantujące
występ za rok w II lidze cen­
tralnej. Zespól przystąpi do

rozgrywek w składzie nie­
mal nie zmienionym. Odcho­
dzi tylko do warszawskiej
Szkoły Mistrzostwa Sporto­
wego Elżbieta Międzik. Pozy­
skaliśmy zawodniczkę ze

umiejąca w trudnych mo­
mentach wziąść ciężar gry
na siebie, ale na przeszko­
dzie stoją problemy finanso­
we. Korona nigdy do krezu-
sów nie należała. A do lego
rynek małopolskie jest bar­
dzo wąski. Ale jeżeli pojawi
się szansa na stworzenie cie­
kawej, silnej drugoligowej
drużyny, to napewno zrobi­
my wszystko by wzmocnić

zespól.
Z włoskiego Muscino wróci­

li kadeci i juniorki Korony. W
silnie obsadzonych turnie­
jach krakowianie spisali się
bardzo dobrze. Juniorki zaję­
ły drugie miejsce za Angielka­
mi, a kadeci byli trzeci.

Paweł GUGA
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Czekając
mistrzostwo
W

Wiśle czekają na mistrzostwo Polski, w zespołach
drugoligowych z naszego regionu rozdwojenie
jaźni. Przede wszystkim na tym drugim froncie

doznaliśmy poważnych strat, bowiem Cracovia

spadła do III ligi, a Okocimski wycofał się z rozgrywek.
Wprawdzie już w miniony poniedziałek działacze klubu
z Brzeska wysłali do PZPN pismo zawiadamiające o wycofaniu
się z rozgrywek, ale we wtorek wieczorem pojawił się spon­
sor, który gotów był wyłożyć 700 tys. zł na utrzymanie druży­
ny. Browar Okocim na takie rozwiązanie się nie zgodził...

Wisła zdecydowanie wygrała rundę wiosenną minionego sezo­
nu, ale straty z jesieni były tak duże, że wystarczyło to „tylko" do

zdobycia brązowego medalu. Teraz sponsorzy zespołu postawili
przed nim jeden, jasno określony cel - mistrzostwo Polski. W dru­
żynie nie zaszły wielkie zmiany, w tej chwili nie wiadomo jeszcze
czy Wisła pozyskała kogokolwiek. Marek Citko po kontuzji powoli
dochodzi do siebie i najprawdopodobniej zostanie do Wisły wy­
pożyczony z Widzewa na sezon z opcją transferu definitywnego.
Wczoraj miały zostać przeprowadzone rozmowy prezesów Bog­
dana Cupiała i Stanisława Ziętka z Andrzejem Grajewskim, długo­
letnim sponsorem Widzewa, a dziś szefem poznańskiego Lecha.

Grajewski za pieniądze włożone w działalność łódzkiego klubu
ma dziś prawo do kart zawodniczych kilku piłkarzy występujących
w tym klubie. Wielce prawdopodobne, że któryś z tych zawodni­
ków trafi do Wisły. Łapiński, Siadaczka, M.Zając? Mając w per­
spektywie występy w europejskich pucharach wzmocnienia są

niezbędne.
Wisła, mając w szerokiej kadrze wielu utalentowanych mło­

dych zawodników, tym razem postanowiła wypożyczyć ich do
klubów I i II ligi, by tam rozwijali się piłkarsko. Chyba trochę szko­
da, że przez czas jakiś w tej drużynie nie będzie Łukasza Surmy,
który nie raz udowodnił, że Wiśle potrzebny jest już teraz. Surma
został wypożyczony do Ruchu Chorzów. Do spadkowicza z eks­
traklasy, KSZO Ostrowiec, sprzedano Janusza Świerada i Wiktora

Sydorenko, a wypożyczono Marcina Pasionka i Rafała Wójcika.
W krakowskim Wawelu na zasadzie wypożyczenia grać będą An-

driej Boraczyński, Grzegorz Kazimierski i Dariusz Łatka. W klubie

zastanawiają się czy nie wypożyczyć na czas jakiś „wojskowym"
również Krzysztofa Piszczka.

W II lidze Hutnik ponawia próbę powrotu do ekstraklasy. Nie
da się ukryć, że będzie to zadanie znacznie trudniejsze niż w po­
przednim sezonie, kiedy to krakowski zespół w niewyobrażalny
sposób przegrał swoją szansę na korzyść Bełchatowa. Teraz

podopieczni Waldemara Koconia będą mieli tych rywali do

awansu więcej: KSZO, Petrochemia, Górnik. Ale żeby móc my­
śleć o włączeniu się do walki o I ligę, trzeba najpierw uregulo­
wać sprawy transferowe. Hutnik stracił na rzecz Polonii Warsza­
wa Kaliszana i na rzecz Ruchu Chorzów Jamroza. Ponadto trener

zrezygnował z Gruzinów Gabisonii i Tolordawy, z careki z Ni­
gru, z Domarskiego i Ziarkowskiego. Kto na ich miejsce? Powra­
cają po okresie wypożyczenia Krzywda, Krupa i Ziółkowski. Są
juniorzy, aie trener najbardziej liczy na Kazimierza Moskala, któ­
ry ostatnio grał w Izraelu, na Roberta Głownię z Wawelu i na

Piotra Gruchałę z Okocimskiego. Z nimi pewnie można by się
przeciwstawić KSZO i Petrochemii.

Wawel po odejściu Polaka, Nylca, Sydorenki, Głowni, Jani­
ka, Świerada, Cyzio, Wilka trener Marek Motyka buduje nową

drużynę. Zdaje się ciekawą o czym świadczą nowe nazwiska:

Boraczyński, Kazimierski, Łatka, Filipczak, Madej, Benedyk, Ca-

reca, Kozik, Pruski. Mając w perspektywie reorganizację ligi ten

zespół musi przede wszystkim pomyśleć o utrzymaniu się w li­
dze. Tak jak i tarnowska Unia, która straciła W.Klicha, zrezygno­
wała z Kościelnika, Szeligi, a w perspektywie ma tylko pozyska­
nie T.Prokopa.
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Franciszek Smuda Jerzy Kowalik

Ur. 22.06.1948 r. Był zawo­
dnikiem m.in. Stali Mielec i

Legii, grał w USA. Jako trener

pracował w Niemczech i Tur­
cji, pierwszą pracę w Polsce

podjął w Stali Mielec. Z Widze­
wem dwukrotnie zdobył tytuł
mistrza Polski. Prowadził ze­
spół w Lidze Mistrzów.
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Ur. 15.10.1961 r. Grał w

Wiśle, Szombierkach, Górni­
ku Wałbrzych, Hutniku i nor­
weskim Tromsoe. Przejął ze­
spół po zwolnieniu trenera

Łazarka i wywalczył z nim

trzecie miejsce w kraju, co

zagwarantowało Wiśle start

w europejskich pucharach.

Kazimierz Kmiecik

ur. 19.09.1951 r. Najdłużej
grał w Wiśle, belgijskim Char-

leroi, greckiej Larissie, nie­
mieckich Stuttgarter Kickers i
OFV Offenburg. Zdobył brą­
zowy medal MS, złoty i srebr­
ny medal olimpijski. By,
pierwszym trenerem Wisły,
ostatnio pracował w Larissie.

Artur Samat

Ur. 20.09.1970 r. Wzrost
188 cm, waga 86 kg. Poprze­
dni klub — Błękitni Kielce.

Jeden z najpewniejszych
punktów wiślaków w walce o

3. miejsce w lidze. Czołowy
bramkarz w kraju.

Jakub Wierzchowski

Ur.15.04.1997 r. Wzrost
192 cm, waga 81 kg. Poprze­
dni klub — Górnik Łęczna.

W Wiśle drugi bramkarz,
podobnie jak i w reprezenta­
cji olimpijskiej Pawła Janasa.
Wielki talent, na razie przy­
pisany do ławki rezerwo­
wych.

Dawid Bułka-

Ur. 01.06 1976 r. Wzrost
190 cm, waga 88 kg. Poprze­
dni klub — Świt Krzeszowice.

Swoje umiejętności wyka­
zuje w zespole rezerw, nie­
stety w tym sezonie już tylko
IV-Iigowych.

Paweł Adamczyk Radosław Kałużny

Ur. 05.04.1967 r. Wzrost
178 cm, waga 77 kg. Poprze­
dni klub - Śląsk Wrocław.

Boiskowy „killer”, piłkarz
który perfekcyjnie potrafi ze­
psuć nastrój rywalowi, któ­
rym przyjdzie mu się opieko­
wać.

Ur. 02.02.1974 r. Wzrost
190 cm, waga 84 kg. Poprze­
dni klub — Zagłębie Lubin.

Grał w obronie lub jako de­
fensywny pomocnik, ale strze­
lił wiosną 4 goli. W reprezenta­
cji sprawdził się w roli „ostat­
niego” w meczu z Rosją. Jeden
z najlepszych piłkarzy w lidze.

Jacek Matyja

Ur.18.02.1970 r. Wzrost
191 cm, waga 91 kg. Poprze­
dni klub - Błękitni Kielce.

Pewny punkt obrony w mi­
nionym sezonie, sprawdzają­
cy się również w roli piłkarza
atakującego. Strzelił w ostat­
nich rozgrywkach 3 gole.

Kazimierz Węgrzyn

Ur.13.04.1967 r. Wzrost
192 cm, waga 89 kg. Poprze­
dni klub - SV Ried (Austria).

Wiosną pokazał, że na boi­
sku potrafi pokierować kole­
gami, szczególnie w trud­
nych sytuacjach. Co ważne,
wszyscy go słuchali. Strzelił

wiosną 1 bramkę.

Bogdan Zając

fr-f-i -
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Ur.16.11.1972 r. Wzrost
187 cm, waga 78 kg. Poprze­
dni klub — JKS Jarosław.

W ubiegłym sezonie strzelił
2 gole. Pozbierał się po kontu­
zji i znów gra na poziomie,
który powinien mu otworzyć
drogę do kadry. Ma za sobą
mecz w reprezentacji Ligi.

Marek Zając

Ur. 17.09.1973 r. Wzrost
186 cm, waga 81 kg. Poprze­
dni klub — Grębalowianka.

Piłkarz defensywny, do­
tychczas z powodzeniem uzu­
pełniający luki w zespole.
Przy próbach zmiany ustawie­
nia gi-y obronnej może zna­
leźć stale miejsce na boisku.
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Krzysztof Bukalski Ryszard Czerwiec

Ur. 22.09.1970 r. Wzrost
181 cm, waga 78 kg. Poprze­
dni klub - RC Genk (Belgia).

Pasmo kontuzji nie pozwo­
liło mu zaprezentować pełni
swoich umiejętności. Piłkarz

niezwykle ambitny, potrafią­
cy strzelić z dystansu. Tylko
musi być zdrowy.

Ur.28.02.1968 r. Wzrost 174

cm, waga 73 kg. Poprzedni
klub — Guingamp (Francja).

Kiedy już zaaklimatyzował
się w nowym otoczeniu, był
prawdziwym reżyserem giy.
Strzelił wiosną 4 gole, teraz w

Krakowie liczą na jego pucha­
rowe doświadczenie.

LjŁ-tó
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Tomasz Kulawik

Ur. 04.05.1969 r. Wzrost 174

cm, waga 70 kg. Poprzedni
klub — Zagłębie Sosnowiec.

Kapitan zespołu i jego naj­
lepszy strzelec w minionym
sezonie — 10 goli. Z powodze­
niem radzi sobie w pomocy
jak i ataku. Jeden z nielicz­
nych „starych” wiślaków.

Paweł Nowak

Ur. 27.01.1979 r. Wzrost
173 cm, waga 61 kg. Wycho­
wanek Wisły.

Postawił na niego trener

Łazarek, doceniają go .rów­
nież jego następcy. Chłopak
rozwija się prawidłowo, coraz

lepiej wywiązuje się ze swo­
ich zadań w seniorskiej piłce.

/i

Grzegorz Pater

-N

Ur. 05.05.1974. Wzrost 174

cm, waga 62 kg. Wychowa­
nek Wisły.

Z piłkarza podstawowego
stał się tym, który ciągle musi
o miejsce na boisku walczyć.
O tym, że czynił to z powodze­
niem świadczy 8 goli strzelo­
nych w minionym sezonie.

Ibrahim Sunday

Ur. 20.06.1980 r. Wzrost
172 cm, waga 73 kg. Poprze­
dni klub - Nigerdock FC La­
gos (Nigeria).

Ulubieniec krakowskiej
publiczności, niezwykle
efektowny i coraz bardziej
skuteczny. W lidze polskiej
strzelił 3 gole.

Daniel Dubicki

Ur. 25.05.1975 r. Wzrost
176 cm, waga 71 kg. Poprze­
dni klub — ŁKS Łódź.

Strzelił 3 bramki i z meczu

na mecz grał coraz lepiej. Pił­
karz rozwojowy i mający naj­
lepsze lata sportowe przed
sobą.

Grzegorz Kaliciak

Ur. 10.03.1975 r. Wzrost 192

cm, waga 80 kg. Poprzedni
klub — St.Truiden (Belgia).

Wrócił do Wisły i wrócił do

reprezentacji. Był powołany
na mecz z Rosją, zagrał z

Ukrainą. W lidze strzelił 4 go­
le, m.in. tak piękne jak ten z

Widzewem.
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Grzegorz Niciński

Ur. 16.05.1973 r. Wzrost
186 cm, waga 81 kg. Poprze­
dni klub — Pogoń Szczecin.

Grając w ataku w minio­
nym sezonie strzelił w sumie
5 goli. Był napastnikiem tro­
chę z przymusu, bowiem naj­
lepiej czuje się w pomocy.

Marek Citko (?)

Ur. 27.03.1974 r. Wzrost
178 cm, waga 80 kg. Poprze­
dni klub - Widzew Łódź.

Ma być wypożyczony na

rok z opcją transferu defini­
tywnego. Po długotrwałej
kontuzji będzie ostrożnie
wchodził do gry, z czasem

powinien odzyskać formę,
którą kiedyś zachwycał kibi­
ców.

-J.
Z*

,y.®-. .■■■.

®y<-
-.7 - 7

ił>nn‘ '> ' ' <■

*1

Łukasz Skrzyński
30.01.1978 r. Wychowanek

Paweł Weinar

24.09.1977 r. Wychowanek

Krzysztof Piszczek

25.07.19781’. Wychowanek

Arunas Pukelevicius(?)

09.05.1973. Żalgiris Kowno
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Waldemar Kocoń

Ur.3.03.1958 r. Był bramka­
rzem tego klubu. Jako trener

zdobywał tytułu MP z junio­
rami młodszymi i z juniora­
mi. Był asystentem trenera

Wł. Łacha, gdy zespół wcho­
dził do I ligi. Funkcję I trene­
ra przejął po Szukiełowiczu w

trakcie rundy wiosennej.

Bogdan Ciućmański

Jest pracownikiem nauko­
wym krakowskiej AWF.
Krótko był pierwszym trene­
rem Hutnika oraz asysten­
tem Bulińskiego i Kasalika.
Prowadził zespoły III ligowe
Wawel i Karpaty.

Robert Stanek

Ur.30.10.1968 r. Wzrost 186

cm, waga 79 kg. Poprzednie
kluby: Zagłębie S. i Pogoń Sz.

Długo walczył o przychyl­
ność publiczności. W rundzie

wiosennej byl jednym z naj­
silniejszych punktów zespołu
i wreszcie został zaakcepto­
wany.

Marcin Latoś

Ur.14 .11.1975 r. Wzrost
180 cm, waga 80 kg. Wycho­
wanek. Trener zastanwiał

się czy wypożyczyć do III ligi
Latosa czy Matysiaka. W

ostatniej chwili zadecydo­
wał, że dublerem Stanka bę­
dzie Latoś i on zostaje w Hut­
niku.

Krzysztof Duda

Ur.16.08.1972 r. Wzrost
186 cm, waga 82 kg. Przybył

z Cracovii.

Doświadczony obrońca,
po odejściu Kaliszana i Jam-
roza wraca do podstawowe­
go składu.

Zaza Lacabidze

Ur.5 .10.1975 r. Przybył z

gruzińskiej drużyny Odishi

Zugdidi.
Hutnik kilka tygodni te­

mu miał 3 Gruzinów , teraz

pozostał tylko 1. Najlepszy i

już nie ulegający złym wpły­
wom rodaków.
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Wojciech Ozimek

Ur.24 .07.1967 r. Wzrost 180

cm, waga 77 kg. Przybył z

Górnika Wojkowice. Jedną
nogą byłjuż w Radzionkowie,
w I lidze. Ale kluby nie doszły
do porozumienia i piłkarz
ekstraklasę musi sobie wy­
walczyć z kolegami. W minio­
nym sezonie strzelił 4 gole.

Artur Prokop

Ur.18.12 .1972 r. Wzrost
178 cm, waga 72 kg. Przybył
z Tarnovii.

Jako ostatni stoper był
podstawowym zawodni­
kiem tego zespołu. Wyszedł
zwycięsko z rywalizacji o tę
pozycję z młodym Sosinem.

i?

Łukasz Sosin

Ur.7 .05.1977 r. Wzrost 188

cm, waga 79 kg. Wychowa­
nek.

Nie wykorzystał szansy by­
cia zawodnikiem podstawo­
wego składu, w efekcie stra­
cił miejsce w reprezentacji
olimpijskiej. W minionym
sezonie strzelił 1 gola.

Robert Ziółkowski

Ur.10.03.1976 r. Wzrost
185 cm, waga 76 kg. Wycho­
wanek, ostatnio w Cracovii.

Po wielu perypetiach po­
wrócił do Hutnika i trener

Kocoń wierzy, że jego talent
uda się jeszcze jakoś wyko­
rzystać.

. KWrF ”

Tomasz Bemas

Ur.12 .05.1976 r. Wzrost
178 cm, waga 76 kg. Wycho­
wanek, grał w Górniku Wie­
liczka i Cracovii. Ciekawy
piłkarz, mimo dużej konku­
rencji często grał w podsta­
wowym składzie Hutnika.
Ale tego miejsca w składzie

ciągle pewny niejest.

Piotr Gruchała

Ur.23.01.1972 r. Wzrost 168

cm, waga 66 kg. Wychowa­
nek, ale kilka ostatnich lal

grał w Wawelu, Cracovii i
ostatnio w Okocimskim. Dla
Brzeska strzelił w poprze­
dnim sezonie 3 gole. Pierw­
sze dwa mecze w lidze musi
za kartki.

Grzegorz Krupa

Ur.8.03.1974 r. Wzrost 175

cm, waga 71 kg. Wychowa­
nek, ostatnio wypożyczony
do Okocimskiego. Dla zespo­
łu z Brzeska strzelił 3 gole.
Bardzo dobrą grę przeplata
długimi przestojami, ale mo­
że ktoś potrafi zmusić go do

pełnej koncentracji.

Robert Stanula

Ur.25.02.1978 r. Wzrost
178 cm, waga 70 kg. Powrót
z Górnika Wieliczka.

Dobra gra w Górniku zo­
stała dostrzeżona w macie­
rzystym klubie i zawodnik

dostaje szansę zaprezento­
wania się na II ligowych boi­
skach.

Michał Stolarz

Ur.2.02.1977 r. Wzrost 172

cm, waga 71 kg. Wychowa­
nek. W minionym sezonie
strzelił dla zespołu 7 goli.
Członek reprezentacji olim­
pijskiej, piłkarz na którego
ochotę ma kilka klubów eks­
traklasy. W ostatnim czasie

poczynił ogromne postępy.

Andrzej Zięba

Ur. 19.08 .1969 r. Wzrost
169 cm, waga 67 kg. Wycho­

wanek Grębałowianki. Strze­
lec 6 goli w minionym sezo­
nie, świetna gra w rundzie

jesiennej. Ostatnio boryka
się z kontuzjami, ale to nie­
wątpliwie czołowy piłkarz
Hutnika.

Piotr Bania

Ur.6.02.1973 r. Wzrost 180

cm, waga 83 kg. Przybył z

Kabla Kraków. Napastnik do

którego Hutnik przymierzał
się już zimą, ale wówczas

kontuzja pokrzyżowała te

plany. Ma duże szanse znale­
zienia się w podstawowym
składzie.

Mariusz Wawrów

Ur.l.10.1970 r. Wzrost 174

cm, waga 74 kg. Wychowanek
Dozametu Nowa Sól. W mi­
nionym sezonie strzelił 9 goli.
Grał nierówno, nie wykorzy­
stując wielu idealnych sytua­
cji bramkowych. Mimo to

wraz z Carecą był najlepszym
strzelcem zespołu.

Kazimierz Moskal (?)

Ur. 9.01.1967 r. Wzrost 181

cm, waga 78 kg. Zawodnik

Hapoelu Teł Awiw, ostatnio

grał w Ironi. Za załatwianie

jego przejścia do Hutnika

wzięto się dopiero teraz. Tre­
ner jest zachwycony jego
umiejętnościami i cechami

przywódczymi.

Zdzisław Strojek (?)

Ur.6.12.1964 r.

Rafał Skórski

Ur.5.10.1979 r.

>•

Dawid Będkowski

Ur.l.02.1979r.

Marcin Wasilewski

Ur.9.06.1980 r.

Robert Głownia (?)

Ur. 28.07.1971 r. Wzrost
192 cm, waga 88 kg. ostatnio

w Wawelu Kraków.

Kolejny piłkarz, który z

Hutnikiem trenował, ale

sprawa jego przejścia nie zo­
stała załatwiona.

IW

Krzysztof Przytuła

Ur.17.02.1979 r.

Dariusz Romuzga(?)

Ur.20.04.1971 r. Wzrost
180 cm, waga 78 kg. Wycho­

wanek.
Piłkarzowi dużo lepsze

warunki finansowe zapropo­
nowała Legia i wszystko
wskazuje na to, że lider Hut­
nika przeprowadzi się do

Warszawy.
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Marcin Chmiest

Ur. 11.02.1979 r.
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Marek Motyka

I trener, ur. 17.04.1958.
Zawodnik: Koszarawy Ży­
wiec, Hutnika Kraków, Wi­
sły Kraków, Brann Bergen,
Hetmana Zamość, Cracovii,
Kalwarianki, Garbarza Ze­
mbrzyce. Trener m.in.: Gra­
barza Zembrzyce, Kawa-
rianki.

Andrzej Mika

II trener, ur. 18.11.1963. Za­
wodnik: Wawelu Kraków, Cle-

pardii, Bronowianki. Prowa­
dził samodzielnie drużynę
przez kilka kolejek wiosny
1993. Asystent: Romana Dur-

nioka, Bogdana Ciućmańskie-

go, Aleksandra Brożyniaka, Al­
bina Mikulskiego.

Stanisław Kmak

Trener odnowy biologicz­
nej, ur. 20.05.1967. Uczy stu­
dentów, odnowy bilogicznej
na krakowskiej Akademii

Wychowania Fizycznego. Jak

twierdzą sami piłkarze, bar­
dzo dobry specjalista.

Piotr Wrześniak

Ur. 12 .05.1970, wzrost 182

cm., waga 80 kg. Poprzednie
kluby: Cracovia, Karpaty Sie­
praw. Bramkarz. Będzie ry­
walizował o miejsce w zespo­
le z Boraczyńskim i Petry-
kowskim.

Krzysztof Petrykowski

Ur. 1.10,1976, wzrost 180

cm., waga 78 kg. Poprzednie
kluby: Stal Mielec. Bram­
karz. W podobnej sytuacji do

Wrześniaka, chociaż podob­
no ma największe szanse wy­
grać tą rywalizację.

reazch

Andriej Boraczyński

Ur. 6.01.1973, wrost 190

cm., waga 85 kg. Poprzednie
kluby: Tawria Symforpol,
Concordia Knurów, Naprzód
Rydułtowy, Glinik Gorlice,
Wisła, Dalin. Bramkarz. Do­
łączył do dwójki wyrówna­
nych bramkarzy. Wcale nie
musi być tym trzecim.

Grzegorz Kazimierski

Ur. 20.06.1972, wzrost 188

cm., waga 84 kg. Poprzednie
kluby: Granica Bogatynia,
Garbarnia Kraków, Wisła
Kraków. Obrońca. W Wiśle
nie znalzl sobie miejsca. W
wawelu jest raczej pewnia­
kiem, chociaż w pierwszym
meczu nie zagra (kartki).

Dariusz Szwajca

Ur. 27 .09.1971, wzrost 177

cm., waga 72 kg. Poprzednie
kluby: Krakus Nowa Hula,
Naprzód Rydułtowy, CKS
Czeladź. Obrońca. W ubie­
głym sezonie często siadał na

ławce rezerowych, ale mimo

tego strzelił dwie ważne

bramki. Jak będzie teraz?

Tomasz Księżyc

Ur. 20.04.1974, wzrost 184

cm., waga 79 kg. Wychowa­
nek. Obrońca. Ustabilizował

formę na wysokim poziomie.
Strzela dużo, jak na obrońcę
bramek (w ubiegłym sezonie

5). W przerwie letniej intere­
sowała się nim Odra Wodzi­
sław.

Roman Madej

Ur. 11 .08.1978, wzrost 187

cm., waga 84 kg. Poprzednie
kluby: KS Olkusz, Stadion

Śląski Chorzów, Victoria Ja­
worzno, Wisła Kraków.
Obrońca. Trudno powiedzieć
na co go stać. W sparingach
prezentował się nieźle, ale w

lidze wymagania są większe.
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Adam Pydyś

Ur. 14.08.1967, wzrost

182 cm., waga 71 kg. Po­
przednie kluby Motor Lu­
blin, Avia Świdnik. Obroń­
ca. Solidny zawodnik, który
prócz dobrej gry w obronie

potrafi włączyć się do ata­
ku. W ubiegłym sezonie
strzelił 3 bramki.

Marcin Pater

Ur. 27.06.1975, wzrost 174

cm., waga 73 kg. Poprzednie
kluby: Wisła Kraków. Obroń­
ca. U trenera Mikulskiego nie

grał zbyt wiele. Marek Moty­
ka daje mu więcej szans. Czy
je wykorzysta?
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Krzysztof Filipczak

Ur. 24.09.1975, wzrost 171

cm., waga 65 kg. Poprzednie
kluby: Krakus Nowa Huta,
Wiślanka Grabie, Karpaty Sie­
praw, Kabel Kraków, Okocim­
ski Brzesko. Pomocnik. Ubie­
gły sezon spędził w Brzesku,
gdzie strzlił jednego gola. Mo­
że więcej będzie w Wawelu.

Dariusz Łatka

Tomasz Kępski
Ur. 29.10.1974

Rafał Kozik

Ur. 6.02.1974

Wojciech Gaweł

Ur. 14.03.1979

Konrad Chrobak

Ur. 25.04.1981

Krzysztof Szary

Ur. 22.02.1966, wzrost 176

cm., waga 70 kg. Poprzednie
kluby: Glinik Gorlice, Igloo-
pol Dębica, Cracovia. Obroń­
ca. Wrócił z Cracovii. Rutyno­
wany zawodnik, przy którym
młodzież może się sporo na­
uczyć.

Ur. 14 .09.1978, wzrost 170

cm., waga 62 kg., Poprzednie
kluby: Wisła Kraków. Pomoc­
nik. W ubiegłym sezonie za­
debiutował w I lidze. Bardzo

ambitny zawodnik. W Wawe­
lu ma się ogrywać.

Artur Tyrka

Ur. 17 .02.1967, wzrost 181

cm., waga 80 kg. Poprzednie
kluby: Hutnik Kraków, Gar­
barnia Kraków. Pomocnik.
W ubiegłym sezonie zmagał
się z kontuzją, teraz jest już
w pełni sił. Czy będzie grał
tak jak kiedyś? Trener Moty­
ka liczy, że tak.

Arkadiusz Wołowicz

Ur. 4.05.1967, wzrost 172

cm., waga 66 kg. Poprzednie
kluby: Matal Grodków, Metal

Kluczbork, Broń Radom, Wi­
sła Kraków, GKS Katowice,
MK Katowice. Pomocnik. W

ubiegłym sezonie tylko Janik
i Świerad strzelili więcej bra­
mek od niego. Trafił 9 razy.
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Bartłomiej Szczepański

Ur. 22 .02.1978, wzrost 174

cm., waga 63 kg. Wychowa­
nek. Pomocnik. To dopiero
melodia przyszłości. Jego
konkurentem do miejsca w

drużynie jest Szewczyk. Nic
dodać nic ująć.

Grzegorz Szeliga

Ur. 22.02.1968, wzrost: 190

cm., waga 85 kg. Poprzednie
kluby: Gwardia Warszawa,
Legia Warszawa, Wisła Kra­
ków, Zagłębie Lubin, Ruch
Chorzów. Napastnik. W ubie­
głym sezonie strzelił pięć
bramek. Trochę mało jak na

jego możliwości.

Krzysztof Benedykt?)
Ur. 14.01.1972

Tomasz Pruski
Ur.15.01.1970

Garba Carecat?)

Ur.1.05.1977

Krzysztof Szumieć

Ur. 25.01.1979

Krzysztof Szewczyk

Ur. 2 .01,1970, wzrost 181

cm., waga 80 kg. Poprzednie
kluby: Wisła Kraków, Gar­
barnia Kraków. Pomocnik.

Kapitan i dobry duch zespo­
łu. Ubiegły sezon nie był dla

niego najlepszy z powodu
kontuzji. Strzelił jedną bram­
kę.
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Zbigniew Kordela

Trener
Ur. 1952, piłkarz Unii, tre­

ner: Radlovii Radłowa, Unii

Niedomice, juniorów Unii

Tarnów, Okocimskiego Brze­
sko, rozpoczyna szósty sezon

pracy z seniorami Unii.

Adam Wytrwał

sezon

Masażysta
Pracuje z drużyną czwarty

Paweł Kasprzyk

Bramkarz
Ur. 1979 r., wychowanek
Przybył z II drużyny —

nowa twarz w zespole. Musi

jeszcze sporo trenować, żeby
zagrozić starszym kolegom.

Mariusz Stawarz

Bramkarz
Ur. 1973 r., wychowanek
W minionym sezonie: 21

meczów. Był podstawowym
golkipcrem drużyny. Miejmy
nadzieję, że w tym sezonie
ominą go kontuzje

Blękit-
tren er:

Góra i

Jacek Ćwik

Piotr Szara

Dariusz Popiela Piotr Mikołajczak

Tadeusz Kędzior

9

Hm

Kierownik sekcji
Ur. 1948 r.

Były siatkarz Unii, w sek­
cji działa od 1985 r.

II trener

Ur. 1967 r., płkarz
nych Tarnów i Unii,
Dunajca Zbylitowska
II szkoleniowiec Unii od je­
sieni ubiegłego roku.

Obrońca
Ur. 1974, wychowanek
20 meczów. Bardzo dobre

warunki fizyczne (190 cm

wzrostu bardzo są niezmier­
nie istotne na jegopozycji de­
fensora. Gdy wyeliminuje
błędy, będzie nie do przej­
ścia.

Bramkarz
Ur. 1971 r„ Żabno
W minionym sezonie:

meczów. Dubler Stawarza.

Życzymy mu, żeby częściej
stawał między słupkami
bramki tarnowian.

Obrońca
Ur. 1969 r., wychowanek
31 meczów. Podstawowy

zawodnik, głównie koncen­
truje się na zadaniach obron­
nych, zresztą takie ma zada­
nia.

Jarosław Dzięciołowski

Obrońca
Ur. 1973 r., wychowanek
29 meczów. Bardzo wa­

leczny i pewny na pozycji
kryjącego. Nie włącza się do
zadań ofensywnych.

Ouamane Tchiekoura

Pomocnik
Ur. 1971, ASDSAN Niamey

(Niger)
18 meczów

Jedyny obcokrajowiec w

drużynie, wkomponował się
już w skład. Gdyby jeszcze
starał się być skuteczny...

Marek Foszcz

I

Pomocnik. Ur. 1967 r., wy­
chowanek, 4 mecze

Jerzy tapczyński

Pomocnik
Ur. 1967 r„ MKS Krakus,

Górnik Konin, Zawisza Byd­
goszcz, Karpaty Krosno, War­
ta Poznań, Hutnik Kraków,
Unia, Wawel. 7 meczów, 1 gol.
Prawdziwy obieżyświat, grał
tylko wiosną. Jeśli zdrowy,
bardzo przydatny.

Krzysztof Palej

Napastnik
Ur. 1969, poprzednie klu­

by: Unia, Wawel
26 meczów, 10 goli.
Co by zrobiła Unia bez te­

go zawodnika? Od lat najlep­
szy strzelec zespołu, bardzo

groźny dla każdego rywala.

Daniel Popiela

Pomocnik. Ur. 1979 r., wy­
chowanek, 1 mecz, 1 gol.

Jacek Wójcik Tomasz Kijowski

Obrońca
Ur. 1972 r., wychowanek
17 meczów. Grał dotych­

czas tylko w rundzie wiosen­
nej, ale we wszystkich spo­
tkaniach. Ciągle zbiera do­
świadczenia.

Roger RadlińskiArtur Wstępnik

Pomocnik
Ur. 1971 r., wychowanek
31 meczów, 3 gole
Często grał w pierwszym

składzie, ale strzelał mało.

Gdyjedno pójdzie w parze z

drugim Unia będzie miała z

niego pociechę.

Tomasz Prokop

Napastnik. Ur. 1971 r., przy­
szedł z Tarnovii via Cracovia

Jarosław Popiela

Pomocnik
Ur. 1974 r., wychowanek
31 meczów, 5 goli. Aktyw­

ny w grze obronnej i w ata­
ku, podstawowy zawodnik,
potrafiący pokonać bramka­
rzy rywali. Jego atutem jest
dobra gra głową.

Grzegorz Jasiak

Napastnik
Ur. 1975 r., Wołania, Tar-

novia, Unia
33 mecze, 10 goli
Grywa w pomocy, jak i w

ataku. Potrafi strzelać, co

udowodnił w zeszłym sezo­
nie zdobywając tyle samo go­
li co Palej.

Artur Czerwiec

Pomocnik. Ur. 1976 r., wró­
cił z Garbarni.

Obrońca
Ur. 1968 r., wychowanek
31 meczów. Uniwersalny

zawodnik. Nominalny
obrońca, nieźle radzi sobie
także jako defensywny po­
mocnik.

Pomocnik
Ur. 1978 r., wychowanek
19 meczów, 1 gol.
Bardzo młody zawodnik,

wywalczył soie miejsce w je­
denastce, ale podobnie jak
Wstępnik niezbyt często po­
konuje bramkarzy rywali.

Tomasz Góral

Pomocnik, ur. 1979 r., Bia­
dolmy, Jadowniczanka.

S

Piotr Brożek

Pomocnik
Ur. 1974, Wołania Wola

Rzędzińska, Unia, Orlęta Dę­
blin, Wisłoka Dębica

26 meczów, 4 gole
Największy pożytek jest z

niego w działaniach ofensy­
wnych. Potrafi wpisać się na

listę strzelców.

Jacek Ropski

Napastnik
Ur. 1967 r„ Tuchovia Tu­

chów
19 meczów, 3 gole.
Nie grał zbyt wiele w ubie­

głorocznych rozgrywkach.
Musi ostro walczyć o miejsce
w składzie.
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Bezwzględne prawa kapitalizmu?

Ktoś bardzo dn iał...
Po pięciu, udanych latach gry w II lidze, Okocimski zniknął z

piłkarskiej mapy Polski. Definitywnie!!! Juniorzy i trampkarze bę­
dą się już tylko bawić piłką, bez perspektyw awansu do drużyny
seniorów swojego klubu. Decyzja o wycofaniu z ligi zapadła ofi­
cjalnie w poniedziałek, ale tak na prawdę, to może już w lutym.
Tylko Zarząd Browaru trzymał to w tajemnicy, tak jakby nie
chciał pozostawić sekcji piłkarskiej najmniejszych choćby szans

na ratunek.
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Teraz krążą pisma, listy. Do

naszej redakcji dociera bezo­
sobowe pismo od zarządu
Okcimskiego, usprawiedli­
wiające wycofanie zespołu z

rozgrywek. Szkoda, że nikt

się nie podpisał, bowiem
działacze piłkarscy nie przy­
znają się do współudziału w

skleceniu tych kilku zdań zaa­
dresowanych do kierownika
działu sportowego „Gazety
Krakowskiej”. To pismo, to

jakby dowód na to, że futboli-
stom pomogli w zejściu ze

sportowej areny koledzy z in­
nej sekcji. W Brzesku na uli­
cach mówią o tym głośno i
wcale wielu ludziom się nie
uśmiecha „wielka” siatkówka
kosztem II ligowego futbolu.

Kolejny list pochodzi od „Ki­
biców Okocimskiego”, zarzu-

cają Browarowi zniszczenie

sekcji piłkarskiej, a działa­
czom, właściwie to prezesowi
Mieczysławowi Mietle bez­
wład, pilnowanie własnych
korzyści i torpedowanie prób
ratowania drużyny. Tu grają
emocje i na prezesa spadają
wszystkie winy za upadek
sekcji, niekoniecznie te rze­
czywiste. Chyba tą najwięk­
szą jest, że nic albo niewiele

zrobił, by futbol dla Brzeska
uratować. Piszemy chyba, bo

pewność moglibyśmy mieć

pp rozmowie z prezesem, tyle
że on na rozmowy nie ma cza­
su. Takjak i inni, którzy z róż­

nych powodów, zrozumia­
łych tylko dla ludzi mieszka­
jących w Brzesku, wolą się w

tej sprawie nie wypowiadać.
Oficjalna wersja jest taka:

pod koniec lutego Browar
Okocim na polecenie duń­
skiego Carlsberga, posiadają­

cego pakiet większoszościowy
akcji spółki, zawiadomił wła­
dze klubu, że z trzymiesięcz­
nym wypowiedzeniem prze-
staje finansować klub w do­
tychczasowych rozmiarach. I
od czerwca będzie przezna­
czał 25 tys nowych złotych na

jego działalność. Oczywiście
nie trzeba mówić, że taka
kwota nie pokryje nawet ko­
sztów utrzymania obiektów.

Sekcja futbolowa próbowa­
ła się ratować. Trener Ale­
ksander Brożyniak szukał

wsparcia w warszawskiej fir­
mie komupterowej Sentex Sa­
nyo, na arenie pojawił się

dość niespodziewanie Piotr

Voigt, który również wyraził
zainteresowanie współpracą
z drużyną piłkarską. Ale na

zainteresowanie Voigta odpo­
wiedzi nie było, za to przed­
stawiciele hurtowni, którzy
chcieli wspomóc zespół dosta­
li zakaz wtrącania się w spra­
wę od...Browaru. Mówi o tym
sekretarz klubu, Zygmunt
Skórnug. On już ma swoje la­
ta, klubowi poświęcił niemal
całe swoje życie, nie musi się
bać nikogo. On może mówić.

W przeciwieństwie do pre­
zesa. Próba spotkania się z

prezesem, Browaru i Klubu

Mieczysławem Mietlą, okaza­
ła się nieudana. W ciągu czte­
rech godzin pobytu w Browa­
rze, dzięki rzecznikowi praso­
wemu firmy można było do­
wiedzieć się niemal wszystko
o procesie produkcji piwa i
niemal nic o przyczynach wy­
cofania się firmy ze sponsoro­
wania Okocimskiego. Oficjal­
ne stanowisko Browaru prze­
kazane przez rzecznika, Wło­
dzimierza Czausowa brzmi:

— Zarząd Browaru stwier­
dził, że nie jest w stanie spo­
nsorować klubu w dotychcza­
sowym wymiarze.

Z prezesem nie udało się
spotkać, bo nasze spotkanie
nie było zapowiedziane. Ze

swojej strony możemy dodać,
że telefoniczny kontakt wcze­
śniej też był nie możliwy. Pre­
zes był nazbyt zajęty...

Na ulicach ludzie zajęci nie

są. Oni mówią dużo i chętnie.
Byle nie po nazwisku...Carls-

berg ponoć stwierdził, że fina-
sowanie II ligowego piłkar­
skiego zespołu jest po prostu
nieopłacalne. Zbyt małe śro­
dowisko, niewielki zasięg od­
działywania reklamy piłkar­

skiej i wyniki nie współmier­
ne do zainwestowanych środ­
ków. Liczy się rachunek fina-

sowy, stąd warto włożyć 20

starych mld w film „Ogniem i

mieczem”, czy wyłożyć tych
miliardów jeszcze więcej na

promocje „babskiego” piwa
Browar. Pieniędzy na marke­
ting nie brakuje, świadczy o

tym choćby wspomożenie
sporą kwotą w ubiegłym sezo­
nie hokeistów Cracovii. Po­
tem już niekt się nie przejmo­
wał, że z tych pieniędzy cięż­
ko się było działaczom „pa­
sów” rozliczyć.

Z Urzędu Miasta klub nie

otrzymywał i nie otrzyma po­
mocy nawet dla grup mło­
dzieżowych. Słano z klubu pi­
sma do Carlsberga do Danii, i

liczono, że członkowie władz

klubowych: Prezes Mieczy­
sław Mietła, wiceprezs Tade­
usz Mardoń i sekretarz klubu

Zygmunt Skurnóg, będący
również w zarządzie Browa­
ru, przekonają Duńczyków
do zmiany decyzji. Zmiany
nie było i nastąpiło najgorsze.

— Jestem kompletnie zała­
many — powiedział z łzami w

oczach wiceprezes Okocim­
skiego Krzysztof Baran. — Nie

tylko ja, wszyscy z sekcji pił­
karskiej. Jedną decyzją zni­
szczono wszystko to, co udało

się zbudować przez pięć lat.

Próbowaliśmy interweniować
w Browarze, potem sami pisa­
liśmy do Carlsberga. Bez re­
zultatów. Staraliśmy się szu­
kać innych sponsorów, nawet

wśród konkurencji Okocimia,
ale wiadomość, że tak dobrze

stojąco finansowo firma jak
Okocim wycofała się, stawiała
nas już na pierwszych spotka­
niach na bardzo trudnej pozy­
cji. Sposób myślenia był pro­
sty, jeżeli im się to nie opłaca­
ło, tojest to kiepski biznes. A o

tym, że pozostawiony nam

trzymiesięczny okres na zna­
lezienie nowego sponsora był
zbyt krótki, musi przyznać
każdy kto ma cokolwiek

wspólnego z ligową piłką.
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Działacze Okocimskiego
proszący o anonimowość,
mają ogromny żal do Browa­
ru. Uważają, że po pierwsze
piłkarze nieźle reklamowali

Okocim, na mecze przycho­
dziło po 1200 — 1500 ludzi.
Zbudowano solidną bazę dla

młodzieży (8 grup piłkar­
skich). Ludzie przypominają
sobie, że nawet firma nie­
miecka mając przed Carlsber-

giem akcje w Okocimiu, do­
ceniała korzyści i koniecz­
ność wspierania miejscowe­
go zespołu. Rozżalenie jesl
wielkie. Odnosi się wrażenie,
że cały czas liczono na „swo­
ich ludzi w Browarze”. Pada­
ją nawet stwierdzenia, że „

mogli nas przecież uprzedzić
na rok przed tą decyzją, wte­
dy można by znalcść innego
sponsora, a w ostateczności

przygotować się do gry w IV

lidze,,.
W sprawie zabrali glos na­

wet miejscowi policjanci:
— Dla Browaru nie liczy się

lokalny patriotyzm. Liczy się
pieniądz. Kurek został za­
mknięty i drużyny nie ma. W
klubie liczyli do końca, że na­
stąpi cud i coś się zmieni. Nie

nastąpił.
Tak wielu ludzi, których py­

taliśmy o przyczyny upadku
futbolu w Brzesku mówiło, że

Browar doprowadził do tego
celowo, że i myjesteśmy golo­
wi w to uwierzyć.

Paweł GUGA
Janusz KOZIOŁ

...żeby tego zespołu nie było

Ekstraklasa

AMICA Wronki — Przybyli:
Bosacki i Matlak (Lech), Wód-

kiewicz (Zagłębie), Dawidow­
ski i Bieniuk (Lechia Gdańsk).
W kręgu zainteresowań: Jasiń­
ski (Zagłębie) i Żuberek (Piotr-
covia). Ubyli: Kolendowicz

(Lech), Kalita i Dubiela szukają
klubów.

GKS Bełchatów — Przybyli:
trener Pawlak, Jakołcewicz

(Warta), Górski (Aluminium),
Matejko (Hetman Białystok).
W kręgu zainteresowań: Janik

(Wawel), Kościuk (Alumi­
nium), Burlikowski (Zawisza),
Hinc i Prabucki (Warta). Ubył:
Chwiałkowski (Ceramika).

GÓRNIK Zabrze — Przybyli:
Gacek (Naprzód Rydułtowy),
Warzecha (Zawisza), Kolasa

(Aluminium), Dragan i Slatin-
schek (Grunwald Halemba). W

kręgu zainteresowań: Kompa-
ła (Ruch Radzionków) i Brosz

(Polonia/Szombierki). Ubyli:
Kuźba (Auxerre), Wilk (Lech),
Gruszka (Groclin), Koseła,
Bonk i Klytta (Ruch Radzion­
ków), Orzeszek (Aluminium).

KATOWICE - Przybyli:
Michniewicz i Jończyk (Odra
Opole). W kręgu zaintereso­
wań: Miąszkiewicz (Petroche­
mia), Mandziejewicz (Austria),
Kulawik (Concordia Knurów).
Ubyli: Wojciechowski (Aarau),
Moskal (Polonia Warszawa).

LECH Poznań — Przybyli:
Wilk (Górnik), Kolendowicz

(Amica), Konon (Zawisza), Go­
dlewski (Warta), Nocoń

(KSZO), Kobylański (Widzew),
Majewski i Jutrzenka (Groc­
lin). W kręgu zainteresowań:
Janowski (Siarka). Ubyli: Bo­
sacki i Matlak (Amica), Kryger
(Odra Wodzisław), Murawski

(Legia).
LEGIA Warszawa — Przyby­

li: Murawski (Lech), Włodar­
czyk i Wiechowski (Ruch Cho­
rzów), Solnica (powrót z

KSZO). W kręgu zaintereso­
wań: Nowak (Stomil), Sobczak

(Petrochemia), Przerywacz
(Zagłębie). Ubyli: Zeigbo (Ve-
nezia), Staniek (Odra Wodzi­
sław), Robakiewicz i Kacprzak
(Zagłębie), Mięcie! (?).

ŁKS Łódź — W kręgu zainte­
resowań: Mielcarski (FC Po­
rto), Kowalczyk (Las Palmas),
Matys (Jagiellonia), Jaskot (Alu­
minium). Ubyli: Kłos (Auxer-
re), Trzeciak (Osasuna).

ODRA Wodzisław — Przyby­
li: Nylec i M.Polak (Wawel),
Staniek (Legia), Kryger (Lech).
Ubyli: Prusek (Groclin), Balu-

szyński (Wawel), Zagórski (Ce-
ramed Komorowice), Primel

(Cottbus), Brzoza, J.Polak i Kło­
da szukają klubów.

POGOŃ Szczecin — Przybył:
Sikorski (Stal Szczecin). W krę­
gu zainteresowań: Bugaj (Alu­
minium). Ubyl:Kaczmarek
szuka klubu.

POLONIA Warszawa — Przy­
byli: trener Podedworny,
Wdowczyk jako grający II tre­

ner (Reading), Wachowicz

(KSZO), Kaliszan (Hutnik), Ja­
nus (Petrochemia), Moskal

(Katowice), Szczęsny (Pogoń
Konstancin)). Ubyli: Ruta (?).

RUCH Chorzów — Przybyli:
Jamróz (Hutnik), Surma (Wi­
sła), Lech (Zagłębie). W kręgu
zainteresowań: Bugala (Gór­
nik Łęczna), Tukaj (z Niemiec).
Ubyli: Wiechowski i Włodar­
czyk (Legia), Dreszer (?).

RUCH Radzionków — Przy­
byli: Minkina (Krisbut), Bonk,
Klytta i Koseła (Górnik Za­
brze). W kręgu zainteresowań:

Jojko (KSZO), Krotek i Załęski
(Raków), Matusiak (Naprzód).
Ubyli: Kompała (Górnik).

STOMIL Olsztyn — Przybyli:
Maśnik (Warmia), Skwara (Ra­
ków), Załoga (Polonia Prze­
myśl). W kręgu zainteresowań:
Preikszaitis (Żalgiris Wilno,),
Holc (Stal St.WoIa).

WIDZEW Łódź - Przybyli:
Pyrdol I trener i Tylak II tre­
ner. Chalaśkiewicz (Carl Zeiss

Jena). W kręgu zainteresowań:
Chimezie (Hutnik Warszawa),
Chioma (Kamerun). Ubyli: Cit-
ko (Wisła?), Szczęsny (Polo­
nia?), Kobylański (Lech).

ZAGŁĘBIE Lubin — Przybył:
Niedzielan (Promień Żaiy). W

kręgu zainteresowań: Pavic

(Varażdin), Robakiewicz i Mię­
cie! (Legia), Sobczak (Petroche­
mia). Ubyli: Shakpoke (Reggia-
na), Jasiński (?), Lech (Ruch),
Wódkiewicz (Amica), Dziarrria-

ga (Sliema Wanderees).

II liga

Praktacznie we wszystkich
klubach II ligi grupy 2 nastąpiły
spore zmiany. Na naszym
podwórku dotyczy to w pierw­
szym rzędzie Hutnika i Wawelu.

AVIA Świdnik: Ubyli: Pa-

ciorkowski (Radomsko), Jasi-
na (Lublinianka), Ozgała (szu­
ka klubu). Przybyli: Szewczyk
(Czarni Dęblin), Prokop?
(Dyskobolia-Groclin), Kraw­
czyk? (Tomasovia), Kamiński?

(Czarni Dęblin), Michalak?

(Stal Stalowa Wola)
CERAMIKA Opoczno: Przy­

byli: Kupiec (Legia), Chwiał­
kowski (Bełchatów), Kowal­
czyk (Parasol Wrocław), Bry­
tan (KSZO), Prochorenkow

(Czuwaj), Piechna (WOJ Bu­
kowiec). Ubyli: Dopierała (Ra­
domsko), Soszyński (Piotrco-
via-Ptak), Toborck (szuka klu­
bu).

GÓRNIK ŁĘCZNA: Ubyli:
Nowak (rezerwy), Szczyt-
niewski (Petrochemia Płock),
Mruk, Góra (obaj kontuzje).
Przybyli: Rybak (Łada Biłgo­
raj)-

HETMAN Zamość: Ubyli:
Benedyk (Wawel?). Przybyli:
Trestka? Łukiewićz? (obaj z

Okocimskiego)
HUTNIK Kraków: Ubyli:

Gabisonia (szuka klubu), Jam­
róz (Ruch Ch.), Kaliszan (Po­
lonia W.), Tolordawa (powrót
do Gruzji). Przybyli: Bania

(Kabel), Chmiest (Krakus

N.H.), Gruchała, Krupa (obaj
Okocimski), Stanula (Górnik
W.), Głownia? (Wawel), Mo­
skal? (Izrael)

JEZIORAK Iława: Ubyli:
Opaliński (powrót do Stomilu

Olsztyn), Przytula (Wawel
Kraków?), Browczenko (po­
wrót do Rosji), Wasiewski (Za­
toka Braniewo). Przybyli: Mo­
szczyński (przeszedł z junio­
rów).

KORONA NIDA-GIPS Kiel­
ce: Ubyli: Mierzwa (Spartakus
Zaleszyce), Fendrych (Na­
przód Jędrzejów), Stefański

(Błękitni Kielce). Przybyli:
Salwa (powrót z Hetmana

Włoszczowa).
KSZO Ostrowiec Św.: Uby­

li: Kwedyczenko (Górnik W.),
Brytan (Ceramika), Nocoń

(Lech), Solnica (Legia), Wa­
chowicz (Polonia). Przybyli:
Pasionek, Świerad, Sydoren-
ko, Wójcik (z Wisły), Grębow-
ski (Stal Rz.)

PETROCHEMIA Płock:

Ubyli: Remień, Jóźwiak, Mią­
szkiewicz, Szczytnicwski
(szukają klubów). Przybył:
Bajera (z Zawiszy)

RADOMSKO: Ubyli: Bobro-

wicz, Rudak, Kurek, Ozga,
Blaszczyk, Kasprzyk, Przy-
ściak, Traczyk, Dopierała,
Szczepański, Stępień (wszy­
scy szukają klubów). Przyby­
li: Paciorkowski (Avia Świ­
dnik), Jabłoński (Aluminium
Konin), Sankiewicz (Pogoń
Świebodzin), Rogan (Varta

Namysłów), Piegzik (Orzel-
Zasada Brzeziny), Kukulski,
Lamch (obaj z Bełchatowa).

STAL Sanok: Ubyli: Kuc

(powrót do Bieszczadów

Ustrzyki Dolne), Szarek (po­
wrót do Brzozovii Brzozów),
Tarnolicki (powrót do Sano-
vii Lesko). Przybyli: Pele (z
drużyny rezerwowej), Bryn­
dza (powrót z Anglii).

STAL Stalowa Wola: Ubyli:
Holc (Stomil Olsztyn), Golub-
ka (powrót do Karpat Lwów).
Nikt nie przybył.

UNIA Tarnów: Ubyli: Ko-
ściclnik (powrót do Dalinu),
T. Klich (II zespól), W. Klich

(KSZO?), Szeliga (powrót do
Stali Rz.), Nalepka (powrót do

Zagłębia L.), Świątek (II ze­
spól), Turkiewicz (szuka klu­
bu). Przybyli: Czerwiec (po­
wrót z Garbarnii), Góral (Po­
goń Biadolmy Radlowskie),T.
Prokop? (Cracovia via Tarno-

via).
WAWEL Kraków: Ubyli:

Nylec, Polak (Odra W.), Głow­
nia (Hutnik?), Janik (Bełcha­
tów), Sydorenko, Świerad
(KSZO ), Wilk (Raków ), Cyzio
(Legia?). Przybyli: Boraczyń-
ski, Kazimierski, Łatka

(wszyscy Wisła), Szary (Cra-
covia), Madej (Victoria J.), Fi­
lipczak (Okocimski), Pruski

(BKS Bielsko), Kozik (Kalwa-
rianka), Kępski (Świt K.),
Przytula? (Jeziorak Iława),
Garba Careca? (Hutnik), Be­
nedyk? (Hetman Z.).
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Kazimierz Moskal

Czekam...

Kazimierz Moskal powrócił
do kraju po kilkuletniej grze w

Izraelu. Wprawdzie mieszka­
nie ma w Poznaniu, bo ostat­
nim jego polskim klubem był
Lech, ale chce powrócić w ro­
dzinne strony. Skorzystał więc
z propozycji Hutnika i teraz nie

bardzo wie co będzie dalej. Ha-

poel Tel Awiw obiecał Moska­
lowi, że nie będzie mu czynił
przeszkód w podjęciu gry w

polskim klubie i da mu zwolnie­
nie bez odstępnego. Ale działa­
cze Hutnika rozmowy, a raczej
faksową wymianę uprzejmości
rozpoczęli dopiero w ostatnich

dniach. I oczywiście karty za­
wodniczek Moskala nie mają,
co oznacza, że w pierwszym
meczu z KSZO ten zawodnik

nie zagra.
- Wiadomo jaki jest układ

gier Hutnika - mówi Kazi­
mierz Moskal - na początku
zespól ma mecze najtrudniej­
sze i na pewno trzeba by do

tej rywalizacji przystąpić w

najsilniejszym składzie. Tym­
czasem Slrojek nie wie czy bę­
dzie graf w Katowicach czy w

Krakowie, podobnie ma się
sprawa z Romuzgą, Głownią,
no i ze mną. Oczywiście mogę
poczekaćjakiś czas na rozwią­
zanie tej sprawy, ale też nie
może to trwać w nieskończo­
ność. Do końca sierpnia mu­
szę uregulować swoje sprawy,
bo trzeba przecież posiać
dzieci do szkoły, musimy z ro­
dziną gdzieś mieszkać. Gdy
pojechałem do Poznania, że­
by sprzedać mieszkanie, Lech

zaproponował mi grę u nich.
Ale ja chcę być w pobliżu do­
mu. Co nie oznacza, że za

wszelką cenę. Przedstawiłem
Hutnikowi swoje warunki, na

razie nie mam na nie żadnej
odpowiedzi. Więc cze­
kam...Ale nie za długo.

Grą Moskala zachwycony
jest trener Waldemar Kocoń,
który uważa, że z tym zawo­
dnikiem Hutnik ma szansę

włączyć się do walki o I ligę.
- Pod każdym względem

jest to zawodowiec - mówi
Waldemar Kocoń - O takim li­
derze może tylko marzyć
większość klubów naszej eks­
traklasy. Nienaganna techni­
ka, wspaniały strzał, przegląd
sytuacji. Moskal mógłby u

mnie z powzdeniem grać
ostatniego stopera, rozgrywa­
jącego i napastnika. On się
nadaje na każdą wiodącą po­
zycję- Jego podejście do tre­
ningu jest przykładem dla

tych wszystkich, którzy dopie­
ro w futbol dorosły wchodzą.

Kazimierza Moskala zapy­
taliśmy jak widzia szanse tej
drużyny na odegranie czoło­
wej roli w rozgrywkach II ligi.

— To jest młody zespół - mó­
wi K.Moskal - gdyby odeszli

Strojek, Romuzga, to właści­
wie byłaby to drużyna zbyt
niedoświadczona, by mogła
walczyć o I ligę. Ważnejest, że

oni chcą coś w piłce osiągnąć,
na treningach pracują z peł­
nym zaangażowaniem. Ale
im trzeba pomóc, bo jeżeli
wrzuci się ich od razu na głę­
boką wodę, to mogą być kło­
poty. Mam tu na myśli wła­
śnie te najbliższe mecze z

KSZO, Górnikiem, Petroche­
mią. Oni sami mogą sobie z

takimi rywalami nie pora­
dzić. A wszyscy dobrze wiemy
jak wiele zależy od dobrego
startu do rozgrywek. (JK)

Krzysztof Bukalski

Wreszcie zdrowy
Reprezentant Polski i czołowy zawodnik Wisły, Krzysztof Bu­

kalski, po kilkumiesięcznej niedyspozycji w ubiegłym tygodniu
podjął treningi. Na razie dawki obciqżeniowe zwiększa mu

Adam Musiał, ale po powrocie zespołu z Walii, Bukalski dołą­
czył już do pierwszej kodry. Podczas konsultacji w Niemczech le­
karz powiedział mu, że bóle powinny ustąpić w przeciągu dwóch

tygodni. Później już może być tylko lepiej.

— Kontuzji doznałem w po­
łowie rundy wiosennej, w me­
czu z Rakowem — mówi Krzy­
sztof Bukalski. — lekarze

ostrzegali mnie, że nie powi­
nienem przyspieszać powro­
tu na boisko, bo może się to

źle skończyć. Byłem niecier­
pliwy, psychicznie nie wy­
trzymałem już bezczynności,
ale wierzę, że to czekanie się
opłaciło. Że teraz już będą
zdrowy i wywalczę sobie na

nowo miejsce w zespole. Chcę
grać, bardzo mi tego potrze­
ba.

— Kiedy można się spodziewać
Pana na boisku?

— Intensywnie pracuję nad
wzmocnieniem mięśni
grzbietowych i miednicy, du­
żo ćwiczę na rozciąganie.
Dawki treningowe są już
zbliżone do normalnych.
Myślę, że trzeba mi trzech ty­
godni, bym mógł wytrzymać
na boisku pełne 90 minut.
Nie zapominajmy, że jak ko­
ledzy byli na obozie w Stra-

szęcinie, to ja byłem na kon­
sultacjach lekarskich w

Niemczech, potem oni grali
sparingi, a ja dopiero robi­
łem pierwsze kroki na boi­
sku. Ten stracony czas mu­
szę odrobić.

— Wymagania wobec Was na

ten sezon są jasno określone, Krzysztof Bukalski z niecierpliwością oczekuje na możliowść

wszyscy chcą dla Wisły tytułu powrotu na boisko

Sonda Gazety Krakowskiej

Ogólny optymizm
Nowy sezon rozpoczyna się już dzisiaj. Kibi­

ce, działacze, trenerzy, i sami piłkarze zastana­
wiają się jaki on będzie. Kluby mają swoje cele,
do których na pewno będą dążyć wszelkimi

środkami. Spytaliśmy kilka znanych osób jak
zapatrują się na szanse krakowskich zespołów
w zbliżającym się sezonie?

Marcin Daniec

(najlepszy obecnie polski satyryk)
- lYWTśle realizuje się wspaniały scenariusz.

Działacze nie zadowalają się tym co zostałojuż
zrobione, ale czynią starania, by drużyna była

jeszcze lepsza. W związku z tym scenariusz na

przyszły sezon może być tylko jeden, mistrzo­
stwo Polski. W pucharach marzy mi się, żeby
Wisła zagrała wfinale, z kim to jakby mniej
istotne. Trochę żałuję, że nie będę mógł być na

pierwszych meczach pucharu UEFA, ale do koń­
ca wakacji siedzę w Międzyzdrojach. Gdy jed­
nak przyjadę, będzie mnie słychać na trybu­
nach. Wisła będzie grała w tym sezonie bardzo
dobrze, zespól okrzepnie i powinien zajść bar­
dzo, bardzo daleko.

Lucjan Franczak

(obecnie trener Górnika Wieliczka)
- Trudno mi oceniać szczegółowo szanse na­

szych ligowców. Po prostu nie mam bezpośre­
dniej styczności z tymi klubami. Jeśli jednak
mam zabawić się w typowanie to zacznijmy mo­
że od Wisły. Z relacji, które słyszę w telewizji,
bądź czytam w prasie, tą drużynę stać na czo­
łówkę ekstraklasy. Stworzono w klubie solidne

podstawy organizacyjne,jest silny wyrównany
skład, nie pozostaje nic innego jak walczyć o

najwyższe cele, z mistrzostwem Polski włącznie.
Pamiętaćjednak trzeba, że wcale nie będzie ła­
two osiągnąć ten ostatni cel. Polska piłka nożna

jest specyficzna, ale to temat do głębszej anali­
zy-

W Wawelu nastąpiły spore zmiany kadrowe.
Terener Motykajest ambitnym człowiekiem i na

pewno będzie się starałjakoś to wszystko pou­
kładać. Jest to trudne zadanie, ale możliwe. My­

ślę, że głównym celem wojskowych będzie spo­
kojne utrzymanie i powinni to uczynić bez pro­
blemów.

W Hutniku również nastąpiły spore przeme­
blowania. Promuje się młodych. Czyjednak będą
oni potrafili pociągnąć drużynę. Może być z tym
różnie. Jeślijednak uda się zatrzymać Moskala,
Strojka i innych doświadczonych graczy, to ta

mieszanka może sprawić, że Hutnik wróci do I li­
gi. Czyjednak nie było zbyt mało czasu na zgra-'
nie poszczególnychformacji?

Marian Cygan

(trener koordynator KOZPN)
— Wisła będzie walczyła o mistrzostwo Polski.

Dysponuje takim potencjałem, że nie może być
inaczej. Oczywiście nie będziejej łatwo, bo każ­
dy przeciwnik będzie się do niej szczególnie
przykładał. Myślęjednak, że to nie powinno być
aż tak wielką przeszkodą. Jeśli się ma takie aspi­
racjejak Biała Gwiazda, to trzeba sobie umieć

radzić z trudnościami.
Hutnik to klub bliski memu sercu. Spędziłem

w nim 24 lata. Naprawdę zastanawiam się co

tam się dzieje? Ta drużyna nie powinna była
spadać z ekstraklasy, ta drużyna powinna, je­
ślijuż spadła, od razu wrócić do I ligi. Cóż, te­
razjest inna sytuacja. Trener Kocoń wprowa­
dza wielu młodych do składu, czy podołają
oni we wszystkich meczach? Trudno powie­
dzieć. Jeśli nie zmieni się polityka personalna
klubu, to Hutnikowi będzie ciężko wejść w tym
sezonie do I ligi, chociaż z całego serca mu te­
go życzę.

Wawel też darzę ogromną sympatią, gdyż tu­
taj grałem w latach 60 -tych. Przy Bronowickiej
też zmienia się skład. Jest tutaj kilku bardzo do­
brych chłopaków. Cieszę się, że dobrze układa

się współpraca z Wisłą. Niech chłopcy, którzy
nie mieszczą się w pierwszym zespole Białej
Gwiazdy, ogrywają się w II lidze. Będzie to z po­
żytkiem dla wszystkich Z tego co wiem celem

wojskowych jest utrzymanie się w II lidze. Po­
winni to uczynić bez większych problemów, a

nawet mają szansę by znów być czołowym ze­
społem drugiegofrontu. (BK)

mistrza Polski. Łatwo żyć z tą
świadomością?

— Uważam, że już w ze­
szłym sezonie mogliśmy to

mistrzostwo zdobyć, mimo
że trzeba było nadrabiać tak
wiele strat z rundy jesiennej.
Zabrakło może trochę zgra­
nia, tych więzi, które po 7

wspólnych miesiącach teraz

już między nami są. Uwa-
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żarn, że ten zespół który ma­
my teraz będzie silniejszy. A
co najważniejsze, teraz przed
nami dwie pełne rundy, a nie

tylko wiosna, na osiągnięcie
celu. W tym składzie zagra­
my pełny sezon, mamy więc
więcej szans na zdobycie
punktów. Tak jak koledzy
wierzę, że Wisła będzie mi­
strzem Poslki. Podobno są
szanse na wzmocnienie ze­
społu, to by było bardzo do­
bre. Dla najlepszych piłkarzy
w Wiśle zawsze powinno się
znaleźć miejsce, a nasza we­
wnętrzna rywalizacja sprzy­
jać powinna nie tylko wyni­
kom w lidze.

Janusz KOZIOŁ

Krzysztof Filipczak

Wywalczyć miejsce
Gdy w Okocimskim pojawiły się pierwsze pogłoski o tym, że dru­

żyna może mieć kłopoty z wystartowaniem w rozgrywkach II ligi,
część piłkarzy rozpoczęła poszukiwania klubów. Jednym z nich

był Krzysztof Filipczak, który trafił do krakowskiego Wawelu.

— Czy Wawel zgłościł się do

Ciebie, czy może Ty sam szuka­
łeś klubu?
— Ja sam szukałem klubu i

zgłosiłem się do trenera Mo­
tyki. Przyjął mnie on bardzo

pozytywnie i chcialbym mu

seredeeznie podziękować za

to, że mnie przygarnął, bo

gdyby nie on to nie wiem co

teraz by się ze mną działo, bo
w Okocimskim są zawodnicy,
którzy nie mają klubu i nie za

bardzo wiedzą co teraz robić.
— Od kiedy do Was piłkarzy do­
chodziły pogłoski, że Okocim­
ski po zakończeniu sezonu mo­
że się rozsypać?
— Podobno działacze wie­

dzieli już o tym w marcu, ale
nam nic na ten temat nie mó­
wili. Ukrywali przed nami ca­
łą prawdę i dowiedzieliśmy
się o wszystkim dopiero po za­
kończeniu sezonu. Wtedy do­
tarło do nas, że nie będzie w

Brzesku drużyny piłkarskiej.
— Jaka była Wasza pierwsza
reakcja po tym jak dowiedzieli­
ście się, że najprawdopodob­
niej Okocimski zostanie wyco­
fany z rozgrywek?
— W pierwszej chwili nie

chciliśmy w to uwierzyć. Nie
docierało do nas jak to jest
możliwe, że klub, który tak
dobrze funkcjonował, w któ­
rym nie było żadnych zaległo­
ści finansowych względem
zawodników nagle przestaje
działać. Niektórzy otrząsnęli
się szybko z załamania i po­
szli szukać klubów. Część
chłopkaów została i na razie

chyba, tak jak powiedziałem
wcześniej, sami nie wiedzą co

dalej będą robić.
— Czy podpisałeś już kontrakt

z Wawelem?
— Tak, podpisałem roczną

umowę. Z tego cojednak wiem
na dzień dzisiejszy nie porozu­
miały się jeszcze oba kluby.
Podobno Okocimski dużo za

Tomasz Prokop

Drugie podejście
Ten piłkarz Tarnovii zrobił w rundzie wiosennej prawdziwą fu­

rorę. Wypożyczony do Cracovii, stał się od razu jej najlepszym
napastnikiem. Dorobek mówi sam za siebie: 6 strzelonych goli w

10 meczach. W Cracovii zapewne plują sobie w brodę, że przyj­
ście tego utalentowanego piłkarza nastąpiło tak późno. Może w

przeciwnym razie uniknięto by degradacji?

— Czy gdyby Cracovia zdołała

obronić się przed spadkiem zo­
stałbyś w tym klubie?
— Myślę, żc tak. Umowa o

moim wypożyczeniu była tak

skonstruowana, że gram w

Cracovii do końca czerwca, a

gdy wyrażę chęć dlaszych wy­
stępów to do końa roku. Gdy-
byśmy zachowali status Il-li-

gowca, to zapewne zostałbym
w Krakowie.

— Ostatecznie wylądowałeś w

Tarnowie, czy były inne propo­
zycje?
— Chciał mnie widzieć u sie­

bie Hutnik. Kontaktował się
ze mną przez mojego brata

Artura,który występuje w bar­
wach Hutnika. Wyznaczyli mi
termin stawienia się na tre­
ningu, ale wetdy nie mogłem

nile:
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mnie chce. Mam nadzieję, że

jednak wszystko skończy się
dobrze i będę mógł tutaj grać.

— Pochodzisz z Krakowa. Czy
wiążesz więc swoją przyszłość
na dłużej z Wawelem?
— Raczej lak. Nie jestem ja­

kimś wybitnym zawodnikiem
i Jeśli patrzę na swoją grę to

wydaje mi się, że nie stać mnie
na to, żeby grać wyżej niż w II
lidze. No chyba, żebym miał

kiedyś wyjątkowe szczęście to

pewnie bym spróbował swo­
ich sił w ekstraklasie.

— Trenowałeś z Wawelem

przez cały okres przygotowaw­
czy, grałeś w sparingach. Czy
myślisz, że jest szansa gry w

podstawowej jedenastce?
— Trudno powiedzieć. Na

pewno jest bardzo ciężko. Te­
raz moim głównym celem

jest wywalczenie sobie miej­
sca w pierwszym składzie, ale
o tym decyduje trener. Na ra­
zie jest chyba nieźle, ale i tak
ostatnie słowo należy do pana
Motyki.

— A na co stać zespół Wawelu

w tym sezonie?
— Drużyna jest bardzo do­

bra, panuje w niej doskonała
atmosfera. Jeśli wszystko za­
skoczy już od pieiwszego me­
czu, to powinno być dobrze, je­
śli nie, to mogą pojawić się kło­
poty. Nie mniej jednak uwa­
żam, że utrzymać powinien się
Wawelbez problemów.

Bartosz KARCZ

ze względu na obowiązki w

pracy. Miałem dostać wiado­
mość telefoniczną na drugi
dzień, ale nikt nie zadzwonił.

Tymczasem zaproponował mi

grę w swoim zespole trener

Kordela. Hutnik odezwał się
dopiero, gdy ja już byłem po
rozmowach w Unii, więc spra­
wa była nieaktualna.

— Do Uni przymierzany byłeś
już 1,5 roku temu.
— Tak. Trenowałem z dru­

żyną, ale po obozie zimowym
nie doszło do porozumienia.
Cieszę się, że będę występo­
wał w Unii. Trochę pokrętną
drgą trafiłem do tego klubu.
Mam w Tarnowie pracę w Za­
kładach Gazowniczych, nie­
dawno ożeniłem się, więc je­
stem zadowolony, ż nie mu­
szę zmieniać miejsca pobytu,
zresztą pewnych, atrakcyj­
nych ofert nie miałem.

— Jak widzisz wasze szanse na

utrzymanie się w lidze?
— Ciężka sytuacja jest w

wielu klubach, mają przeróż­
ne kłopoty. Co z nami będzie
zweryfikuje życie, ale mam

nadzieję, że walka o utrzyma­
nie, zakończy się naszym suk­
cesem. (Żuk)
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25/26 lipca
Ruch Radzionków — Widzew Łódź

Amica Wronki — Lech Poznań
GKS Katowice —Stomil Olsztyn

Legia Daewoo Warszawa — Zagłębie Lubin
GKS Bełchatów — Polonia Warszawa
WISŁA KRAKÓW - Odra Wodzisław

Ruch Chorzów — Pogoń Szczecin
ŁKS Ptak Łódź — Górnik Zabrze

n nfigm =

1/2 sierpnia

Widzew — Górnik

Pogoń — ŁKS Ptak
Odra — Ruch Chorzów
Polonia—Wisła

Zagłębie — Bełchatów
Stomil — Legia Daewoo
Lech — Katowice
Ruch Radź. — Amica

8/9 sierpnia
Amica —Widzew
Katowice — Ruch Radź.

Legia Daewoo — Lech

Bełchatów — Stomil
Wisła — Zagłębie
Ruch Chorzów — Polonia
ŁKS Ptak-Odra
Górnik — Pogoń

15 sierpnia
Widzew — Pogoń
Odra — Górnik
Polonia — ŁKS Ptak

Zagłębie — Ruch Chorzów
Stomil — Wisła
Lech — Bełchatów
Ruch Radź. — Legia Daewoo
Amica — Katowice
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25/26 lipca
Radomsko — Hetman Zamość

Piotrcoyia Piotrków Trybunalski — Petrochemia Płock
Jeziorak Rawa - WAWEL KRAKÓW

Stal Sanok — Górnik Łęczna
HUTNIK KRAKÓW - KSZO Ostrowiec Św.

Avia Świdnik — Ceramika Opoczno
UNIA TARNÓW - Korona Nida Gips Kielce

Pauzuje Stal Stalowa Wola

1/2 sierpnia
Hetman — Korona
Ceramika — Unia
KSZO — Avia
Górnik — Hutnik
Stal St. W. - Stal S.
Petrochemia — Jeziorak
Radomsko — Piotrcoyia
Pauzuje Wawel.

8/9 sierpnia
Piotrcoyia — Hetman
Jeziorak — Radomsko
StalS. — Wawel

Hutnik-Stal St. W.
Avia —Górnik
Unia-KSZO
Korona — Ceramika

Pauzuje Petrochemia

15 sierpnia
Hetman — Ceramika
KSZO - Korona
Górnik—Unia
StalSt. W. — Avia
Wawel — Hutnik
Petrochemia — Stal S.
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22/23 sierpnia

Katowice — Widzew

Legia Daewoo — Amica
Bełchatów — Ruch Radź.
Wisła — Lech
Ruch Chorzów — Stomil
ŁKS Ptak - Zagłębie
Górnik — Polonia

Pogoń — Odra

29 sierpnia
Widzew — Odra
Polonia — Pogoń
Zagłębie — Górnik
Stomil — ŁKS Ptak
Lech — Ruch Chorzów
Ruch Radź. — Wisła
Amica — Bełchatów
Katowice — Legia Daewoo

9 września

Legia Daewoo — Widzew
Bełchatów — Katowice
Wisła — Amica
Ruch Chorzów — Ruch

Radź.
ŁKS Ptak-Lech
Górnik — Stomil

Pogoń — Zagłębie
Odra — Polonia

12/13 wrzes'nia

Widzew — Polonia

Zagłębie — Odra
Stomil — Pogoń
Lech — Górnik
Ruch Radź. — ŁKS Ptak
Amica — Ruch Chorzów
Katowice—Wisła

Legia Daewoo — Bełchatów

19/20 września

Bełchatów — Widzew
Wisła — Legia Daewoo
Ruch Chorzów — Katowice

UH ffigm gffwjpa
Piotrcovia — Jeziorak

Pauzuje Radomsko

22/23 sierpnia
Jeziorak — Hetman
Stal S. — Radomsko
Hutnik — Petrochemia
Avia — Wawel
Unia-Stal St. W.
Korona —Górnik

Ceramika — KSZO

Pauzuje Piotrcovia

29/30 sierpnia
Hetman-KSZO
Górnik — Ceramika
Stal St. W. — Korona
Wawel — Unia
Petrochemia — Avia
Radomsko — Hutnik

Piotrcoyia — Stal S.

9 września

Stal S. — Jeziorak
Hutnik — Piotrcoyia
Avia — Radomsko
Unia — Petrochemia
Korona —Wawel
Ceramika - Stal St. W.
KSZO — Górnik

Pauzuje Hetman

12/13 września

Hetman — Górnik
Stal St. W. - KSZO
Wawel — Ceramika
Petrochemia — Korona
Radomsko — Unią
Piotrcoyia — Avia
Jeziorak — Hutnik

Pauzuje Stal S.

19/20 września

Stal S. - Hetman
Avia — Jeziorak

ŁKS Ptak —Amica
Górnik — Ruch Radź.

Pogoń — Lech
Odra —Stomil
Polonia —Zagłębie

26/27 września

Widzew — Zagłębie
Stomil — Polonia
Lech — Odra
Ruch Radź. — Pogoń
Amica —Górnik
Katowice — ŁKS Ptak

Legia Daewoo — Ruch
Bełchatów — Wisła

3 paźdzernika
Wisła — Widzew
Ruch Ch. — Bełchatów
ŁKS Ptak — Legia Daewoo
Górnik — Katowice

Pogoń —Amica
Odra — Ruch Radź.
Polonia — Lech

Zagłębie — Stomil

17/18 października
Widzew —Stomil
Lech — Zagłębie
Ruch Radź. — Polonia
Amica —Odra
Katowice — Pogoń
Legia Daewoo — Górnik
Bełchatów — ŁKS Ptak
Wisła — Ruch Chorzów

24/25 października
Ruch Chorzów — Widzew
ŁKS Ptak-Wisła
Górnik — Bełchatów

Pogoń — Legia Daewoo
Odra — Katowice
Polonia —Amica

Zagłębie — Ruch Radź.
Stomil — Lech
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31 października Tak było w ubiegłym sezonie

Widzew — Lech 1. ŁKS 34 66 52:23
Ruch Radź. — Stomil 2. Polonia 34 63 46:30
Amica — Zagłębie 3. Wisła 34 61 50:30
Katowice — Polonia 4. Legia Daewoo 34 59 50:32

Legia Daewoo — Odra 5. Widzew 34 58 51:34
Bełchatów — Pogoń 6. Ruch 34 55 48:39
Wisła—Górnik 7. Amica 34 50 38:31
Ruch Chorzów — ŁKS Ptak 8. Górnik 34 48 48:42

14/15 listopada
9. Odra
10. Lech

34
34

48
46

51:50
41:37

ŁKS Ptak-Widzew 11. Stomil 34 45 38:45
Górnik — Ruch Chorzów 12. Katowice 34 43 37:33

Pogoń—Wisła 13. Zagłębie 34 43 39:40
Odra — Bełchatów 14. Pogoń / 34 43 36:40
Polonia — Legia Daewoo 15. Petrochemia34 38 28:54

Zagłębie — Katowice l(i. Groclin 34 29 30:55
Stomil — Amica
Lech — Ruch Radź.

17. KSZO
18. Raków

34
34

24:45
21:68

Unia — Piotrcovia
Korona — Radomsko
Ceramika — Petrochemia
KSZO-Wawel
Górnik Ł. - Stal St. W.

Pauzuje Hutnik

26/27 września

Hetman — Stal St. W.
Wawel — Górnik
Petrochemia — KSZO
Radomsko — Ceramika

Piotrcoyia — Korona
Jeziorak—Unia
Stal S. — Hutnik

Pauzuje Avia

3/4 października
Hutnik — Hetman

Avia — Stal S.
Korona —Jeziorak
Ceramika — Piotrcoyia
KSZO — Radomsko
Górnik Ł. — Petrochemia
Stal St. W. — Wawel

Pauzuje Unia

17/18 października
Hetman — Wawel
Petrochemia — Stal St. W.
Radomsko — Górnik Ł.

Piotrcoyia — KSZO
Jeziorak — Ceramika
Stal S. — Unia
Hutnik —Avia

Pauzuje Korona

24/25 października 1

Avia — Hetman
Unia — Hutnik
Korona —StalS.
KSZO —Jeziorak
Górnik — Piotrcoyia
Stal St. W. — Radomsko
Wawel — Petrochemia

Pauzuje Ceramika
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31 października/1 listopada Tak W0 w “biegłym sezonie

Hetman — Petrochemia 1. Bełchatów 34 79 80:26
Radomsko — Wawel 2. Hutnik 34 76 70:26

Piotrcoyia — Stal SI. W. 3. Górnik 34 59 69:33
Jeziorak —Górnik 4. Stal 34 56 54:41
Stal S. - Ceramika 5. Ceramika 34 55 43:32
Hutnik — Korona 6. Wawel 34 54 68:51
Avia —Unia 7. Jeziorak 34 52 50:35

Pauzuje KSZO 8. Korona
9. Okocimski

34 51 45:3?
34 48 42:3:

14/15 listopada 10. Unia 344845:3t
Unia — Hetman 11. Avia 34 47 47:43
Korona — Avia 12. Radomsko 34 45 31:36
Ceramika — Hutnik 13. Hetman 34 45 43:5j
KSZO - Stal S. 14. Cracovia

15. Świt
34 44 41:3.

Stal St. W —Jeziorak 34 39 47:69
Wawel — Piotrcoyia 16. Warmia 34 23 35:68
Petrochemia — Radomsko 17. Czuwaj 34 23 34:85

Pauzuje Górnik 18. Włocławek 34 510:127


